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EDITORIAL

Drodzy Czytelnicy,

W bie żą cym wy da niu „Ży cia We te ry na ryj ne go” na pierw szym pla nie pre zen tu je my te mat psy -
cho far ma ko lo gii w te ra pii za bu rzeń za cho wa nia u psów i ko tów. Ar ty kuł lek. wet. Alek san dry Słyk -
-Prze ździec kiej, bę dą cy na szym te ma tem nu me ru, rzu ca świa tło na ra cjo nal ne wy ko rzy sta nie 
far ma ko te ra pii ja ko nie zbęd ne go wspar cia dla me dy cy ny be ha wio ral nej. Au tor ka prze ko nu ją co 
ar gu men tu je, że no wo cze sne le ki psy cho tro po we nie są „dro gą na skró ty”, lecz pre cy zyj nym na -
rzę dziem umoż li wia ją cym pa cjen to wi wej ście w pro ces ucze nia się, co w kon se kwen cji pro wa -
dzi do re al nej po pra wy ja ko ści je go ży cia. 

To wła śnie do bro stan oraz zmie nia ją cy się sta tus na szych pod opiecz nych są klam rą spi na ją cą 
ten nu mer. Ku ba Le tek w ar ty ku le po świę co nym „le ka rzom fu trza nych dzie ci” traf nie dia gno zu je 
ewo lu cję, ja ką prze szli śmy w cią gu ostat nich dwóch de kad. Dzi siej szy opie kun ocze ku je stan dar -
dów me dycz nych po rów ny wal nych z me dy cy ną czło wie ka, co sta wia przed na mi no we wy zwa -
nia etycz ne i ko mu ni ka cyj ne. Do lek tu ry te go nie zwy kle oso bi ste go ma te ria łu za chę cam szcze -
gól nie go rą co. 

W nu me rze nie za bra kło rów nież rze tel nej wie dzy z za kre su kla sycz nej me dy cy ny we te ry na ryj nej. 
Pre zen tu je my ar ty ku ły na te mat dia gno sty ki cho rób ukła du mo czo we go psów i ko tów, wpły wu 
czyn ni ków ra so wych na płod ność suk oraz prak tycz ne wska zów ki do ty czą ce sto so wa nia le ków 
hor mo nal nych u ko ni. Przy glą da my się tak że kon kret nym wy zwa niom kli nicz nym, ta kim jak 
ame bo za u wę ży oraz po chy la my się nad zło żo nym te ma tem do bro sta nu pszczo ły miod nej, 
trak to wa nej ja ko fa scy nu ją cy su per or ga nizm. Ofer tę me ry to rycz ną uzu peł nia tekst o te ra piach 
me zen chy mal ny mi ko mór ka mi ma cie rzy sty mi (MSC), któ re szcze gó ło wo omó wi ła dla Pań stwa 
Ka ro li na Alek san dra Chod kow ska w pierw szej czę ści cy klu po świę co ne go me dy cy nie re ge ne -
ra cyj nej. 

Na za koń cze nie, w ra mach dzia łu Puls aka de mic ki, za pra szam Pań stwa do lek tu ry wy jąt ko wej 
roz mo wy z rek to rem Uni wer sy te tu Przy rod ni cze go we Wro cła wiu, prof. dr. hab. Krzysz to fem  
Ku bia kiem. Ma gni fi cen cja, le karz we te ry na rii z 45-let nim sta żem, dzie li się re flek sja mi na te mat 
bu do wa nia mię dzy na ro do wej po zy cji pol skiej we te ry na rii oraz wy zwa nia mi, ja kie sto ją 
przed współ cze snym kształ ce niem aka de mic kim. 

Ży czę Pań stwu owoc nej i in spi ru ją cej lek tu ry. 
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KALENDARIUM 
17.03.2026 R. – 16.04.2026 R.

18 marca 2026 r. W gmachu 
Ministerstwa Rolnictwa i Rozwoju Wsi 
odbyło się spotkanie z Wiceministrem 
Jackiem Czerniakiem i Dyrektorem 
Departamentu Bezpieczeństwa 
Żywności i Weterynarii Wojciechem 
Wojtyrą w sprawie wynagrodzeń 
urzędowych lekarzy weterynarii.  
Krajową Radę Lekarsko-Weterynaryjną 
reprezentowali Prezes Marek Mastalerek, 
Wiceprezes Paweł Mateńko oraz 
Przewodniczący Komisji ds. Urzędowych 
Lekarzy Weterynarii Bogusław Makowski. 

20 marca 2026 r. W siedzibie Krajowej 
Izby Lekarsko-Weterynaryjnej odbyło się 
posiedzenie Komisji Prawno-
Regulaminowej.  

24 marca 2026 r. W formie online 
odbyło się posiedzenie Komisji  
ds. Polityki Medialnej i Komunikacji 
Wewnętrznej. 

24 marca 2026 r. W siedzibie Krajowej 
Izby Lekarsko-Weterynaryjnej odbyło się 
posiedzenie Krajowego Sądu Lekarsko-
Weterynaryjnego. 

25 marca 2026 r. W siedzibie Krajowej 
Izby Lekarsko-Weterynaryjnej odbyło się 
posiedzenie Komisji ds. Rządowej 
Administracji Weterynaryjnej. 

25 marca 2026 r. W gmachu Sejmu RP 
odbyło się posiedzenie Podkomisji stałej 
do spraw współpracy z organizacjami 
pozarządowymi. Krajową Radę 
Lekarsko-Weterynaryjną reprezentował 
Prezes Marek Mastalerek wraz 

z towarzyszącym mu mecenasem 
Bartoszem Niemcem.  

26 marca 2026 r. W gmachu Sejmu RP 
odbyło się posiedzenie Komisji 
Nadzwyczajnej ds. ochrony zwierząt. 
Krajową Radę Lekarsko-Weterynaryjną 
reprezentowali Prezes Marek Mastalerek 
i Wiceprezes Marek Kubica. 

26 marca 2026 r. W siedzibie Krajowej 
Izby Lekarsko-Weterynaryjnej odbyło się 
posiedzenie Komisji ds. Etyki 
i Deontologii. 

27 marca 2026 r. W siedzibie Krajowej 
Izby Lekarsko-Weterynaryjnej odbyło się 
posiedzenie Komisji Finansowo-
Gospodarczej. 

27 marca 2026 r. W siedzibie Krajowej 
Izby Lekarsko-Weterynaryjnej odbyło się 
posiedzenie Rady Programowej 
Samorządowego Centrum 
Doskonalenia Zawodowego  
Lekarzy Weterynarii. 

27 marca 2026 r. W gmachu Instytutu 
Ekonomiki Rolnictwa i Gospodarki 
Żywnościowej odbyło się spotkanie 
wielkanocne z ministrem Stefanem 
Krajewskim i Głównym Lekarzem 
Weterynarii Pawłem Meyerem.  
Krajową Radę Lekarsko-Weterynaryjną 
reprezentował Prezes Marek Mastalerek. 

1 kwietnia 2026 r. W siedzibie Krajowej 
Izby Lekarsko-Weterynaryjnej odbyło się 
posiedzenie Komisji ds. Lekarzy 
Weterynarii Wolnej Praktyki i Farmacji. 

8 kwietnia 2026 r. W siedzibie Urzędu 
Rejestracji Produktów Leczniczych, 
Wyrobów Medycznych i Produktów 
Biobójczych odbyło się spotkanie 
dotyczące stosowania weterynaryjnych 
produktów leczniczych przez lekarzy 
weterynarii. Krajową Radę Lekarsko-
Weterynaryjną reprezentował Prezes 
Marek Mastalerek. 

9 kwietnia 2026 r. W siedzibie Krajowej 
Izby Lekarsko-Weterynaryjnej odbyło 
się I posiedzenie Prezydium Krajowej 
Rady Lekarsko-Weterynaryjnej  
IX kadencji. 

11 kwietnia 2026 r. Na Uniwersytecie 
Przyrodniczym we Wrocławiu odbyło się 
absolutorium studentów medycyny 
weterynaryjnej rocznika 2020-2026. 
Krajową Radę Lekarsko-Weterynaryjną 
reprezentował Członek Prezydium Jacek 
Sośnicki.  

14 kwietnia 2026 r. W Brnie (Czechy) 
odbył się Środkowoeuropejski  
Kongres Weterynaryjny 2026.  
Krajową Radę Lekarsko-Weterynaryjną 
reprezentowali Prezes Marek Mastalerek, 
Wiceprezes Marek Kubica i Skarbnik 
Monika Toborek. 

15 kwietnia 2026 r. W gmachu  
Sejmu RP odbyło się posiedzenie  
Komisji Nadzwyczajnej ds. ochrony 
zwierząt. Krajową Radę Lekarsko-
Weterynaryjną reprezentował  
Członek KRL-W Jacek Łukaszewicz  
wraz z towarzyszącym mu mecenasem 
Bartoszem Niemcem.
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Program wsparcia 
psychologicznego  
dla lekarzy weterynarii. 
Krajowa Izba Lekarsko-
Weterynaryjna 
podsumowuje  
7 miesięcy współpracy 
z platformą Hedepy

KRAJOWA IZBA LEKARSKO-WETERYNARYJNA (KILW) OGŁASZA WYNIKI PROGRAMU WSPARCIA ZDROWIA 
PSYCHICZNEGO DLA SWOICH CZŁONKÓW, REALIZOWANEGO WE WSPÓŁPRACY Z PLATFORMĄ HEDEPY FOR BUSINESS. 
DANE ZEBRANE W OKRESIE WRZESIEŃ 2025 – MARZEC 2026 JEDNOZNACZNIE POTWIERDZAJĄ: INICJATYWA 
PRZYNIOSŁA WYMIERNE EFEKTY I SPOTKAŁA SIĘ Z AUTENTYCZNYM ZAINTERESOWANIEM ŚRODOWISKA LEKARZY 
WETERYNARII W CAŁEJ POLSCE.

Du że za in te re so wa nie, re al ne  
za an ga żo wa nie 

 
W cią gu sied miu mie się cy na plat for mie 
za re je stro wa ło się 350 le ka rzy we te ry -
na rii, z cze go aż 231 osób – czy li 66 % –  
ak tyw nie sko rzy sta ło z se sji psy cho lo -
gicz nych. To wy nik znacz nie po wy żej 
bench mar ku, któ ry wy no si oko ło  
40-45 %. Łącz nie zre ali zo wa no 885 se -
sji fi nan so wa nych przez KILW, co da je 
śred nio 126 se sji mie sięcz nie. Trend był 
przy tym nie ustan nie ro sną cy: od 115 
se sji we wrze śniu 2025 do 157 se sji 
w mar cu 2026. 

– Licz by mó wią sa me za sie bie. Gdy 
de cy do wa li śmy się na sfi nan so wa nie te -
go pro gra mu, wie rzy łem, że śro do wi sko 
le ka rzy we te ry na rii po trze bu je re al ne go 
wspar cia w za kre sie zdro wia psy chicz ne -
go. Wy ni ki po sied miu mie sią cach prze -

kro czy ły na sze ocze ki wa nia – 66 procent 
ak ty wa cji, bli sko 900 se sji i sta le ro sną ca 
licz ba uczest ni ków świad czą o tym, że ta 
in we sty cja by ła słusz na i po trzeb na. Je -
ste śmy zde ter mi no wa ni, by kon ty nu ować 
tę ini cja ty wę – po wie dział Ma rek Ma sta -
le rek Pre zes Kra jo wej Ra dy Le kar sko -
-We te ry na ryj nej 
 

Licz by po twier dza ją suk ces pro gra mu 
 
Klu czo we wskaź ni ki za okres  
wrze sień 2025 – ma rzec 2026: 
• 350 – za re je stro wa nych użyt kow ni ków 
• 231 – ak tyw nych uczest ni ków (wskaź -

nik ak ty wa cji 66 %) 
• 885 – se sji psy cho lo gicz nych sfi nan so -

wa nych przez KILW 
• 126,4 – śred nio se sji mie sięcz nie 
• +36,5 % – wzrost licz by se sji (wrze -

sień 2025 vs. ma rzec 2026). 

Le ka rze we te ry na rii do ce nia ją pro gram  
 

Szcze gól nie wy mow nym do wo dem na to, 
że pro gram po mo cy jest do brze przy ję ty 
w śro do wi sku le kar sko -we te ry na ryj nym, 
jest dy na micz ny wzrost licz by se sji wy ku -
py wa nych sa mo dziel nie przez le ka rzy 
– z wła snych środ ków, po za pa kie tem fi -
nan so wa nym przez Izbę. 

W ostat nim kwar ta le 2025 ro ku le ka -
rze we te ry na rii sa mo dziel nie opła ci li  
25 do dat ko wych se sji. W pierw szych 
trzech mie sią cach 2026 ro ku ta licz ba 
wzro sła do 63 se sji – to wzrost o 152 % 
w po rów na niu do po przed nie go okre su. 
Łącz nie, po za pro gra mem KILW, zre -
ali zo wa no 88 pry wat nie fi nan so wa nych 
se sji.  

Co istot ne, to naj wyż szy wskaź nik sa -
mo dziel nych za ku pów spo śród wszyst -
kich klien tów plat for my He de py for Bu -

Z życia Izby 
 

Warszawa, 13 kwietnia 2026 r.
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si ness. Fakt, że le ka rze de cy du ją się 
na kon ty nu ację te ra pii na wła sny koszt, 
jest naj lep szym do wo dem na sku tecz ność 
i wy so ką oce nę pro gra mu przez sa mych 
uczest ni ków. 

 

Ogól no pol ski za sięg 
 

Pro gram ob jął le ka rzy ze wszyst kich  
16 okrę go wych izb le kar sko -we te ry na -
ryj nych w Pol sce. Naj licz niej re pre zen -

to wa na by ła Izba War szaw ska (68 użyt -
kow ni ków, 19,4 %), a tak że izby Wiel -
ko pol ska, Ma ło pol ska, Dol no ślą ska i Ślą -
ska. Pięć naj ak tyw niej szych izb sku pi ło 
58 % uczest ni ków. 
 

O pro gra mie 
 

Pro gram wspar cia dla człon ków KILW 
re ali zo wa ny jest we współ pra cy z plat -
for mą He de py for Bu si ness od wrze śnia 

2025 ro ku. Fi nan so wa ny w ca ło ści ze 
środ ków Kra jo wej Izby Le kar sko -We -
te ry na ryj nej, za pew nia le ka rzom we te -
ry na rii do stęp do pro fe sjo nal ne go 
wspar cia psy cho lo gicz ne go. Pro gram 
od po wia da na re al ne po trze by śro do wi -
ska – ana li za se sji ujaw nia, że naj czę ściej 
po dej mo wa ne te ma ty to za bu rze nia lę -
ko we (20 %), re la cje po za za wo do we  
(16 %), per fek cjo nizm (14 %) oraz nie -
pew ność za wo do wa (9 %). ●    

Program wsparcia dla członków KILW 
realizowany jest we współpracy 
z platformą Hedepy for Business 
od września 2025 roku. 
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Z życia Izby 
 

Środkowoeuropejski 
Kongres Weterynaryjny 
w Brnie: weterynaria 
w obliczu nowych wyzwań 
i cyfryzacji
W DNIU 14 KWIETNIA 2026 W BRNO EXHIBITION CENTER, JAKO ELEMENT TARGÓW AGRISHOW TRADE FAIR, ODBYŁ SIĘ 
CENTRAL EUROPEAN VETERINARY CONGRESS. ŚRODKOWOEUROPEJSKI KONGRES WETERYNARYJNY ZOSTAŁ 
ZORGANIZOWANY PRZEZ KRAJOWE LABORATORIUM REFERENCYJNE – INSTYTUT BADAŃ WETERYNARYJNYCH W BRNIE 
WE WSPÓŁPRACY Z WYDZIAŁEM MEDYCYNY WETERYNARYJNEJ W BRNIE ORAZ INSTYTUTEM EKONOMIKI ROLNEJ 
I INFORMACJI. WYDARZENIE ODBYŁO SIĘ POD PATRONATEM MINISTRA ROLNICTWA REPUBLIKI CZESKIEJ MARTINA 
ŠEBESTYÁNA, UEVP, FVE (FEDERACJI LEKARZY WETERYNARII EUROPY), IZBY LEKARZY WETERYNARII REPUBLIKI CZESKIEJ 
ORAZ IZBY LEKARZY WETERYNARII REPUBLIKI SŁOWACKIEJ.

Na
 Kon gres zo sta ła 
za pro szo na re -
pre zen ta cja Kra -
jo wej Ra dy Le -
kar sko -We te ry - 

na ryj nej w oso bach: Skarb nik KRL-W i za -
ra zem Czło nek Pre zy dium KRL-W Mo ni -
ka To bo rek, Pre zes KRL-W Ma rek Ma sta -
le rek oraz Wi ce pre zes KRL-W Ma rek 
Ku bi ca. W imie niu pol skiej de le ga cji Ma rek 
Ku bi ca po wi tał uczest ni ków Kon gre su pod -
kre śla jąc wa gę spo tka nia w gro nie le ka rzy 
we te ry na rii eks per tów, na ukow ców i prak -
ty ków z ca łej Eu ro py, bę dą ce go plat for mą 
nie tyl ko do dzie le nia się do świad cze nia mi 
i naj now szą wie dzą na uko wą, ale tak że dla 
za cie śnia nia współ pra cy mię dzy na ro do wej, 
co przy czy nia się do po pra wy zdro wia i do -
bro sta nu zwie rząt. Le ka rze we te ry na rii, 
dzia ła ją cy na ba zie wie dzy z za kre su me dy -
cy ny we te ry na ryj nej, zdro wia pu blicz ne go 
i ety ki współ dzie lą od po wie dzial ność wy -
kra cza ją cą da le ko po za prak ty kę kli nicz ną, 
przy czy nia jąc się do po głę bie nia bez pie -
czeń stwa żyw no ści, zwal cza nia cho rób za -
kaź nych i wdra ża nia idei Jed no Zdro wie –  
uzna jąc głę bo kie po wią za nia mię dzy do -
bro sta nem zwie rząt, lu dzi i śro do wi ska. 
 

Cy fry za cja i iden ty fi ko wal ność:  
sys te my ewi den cji w Cze chach 

 
Wśród pre lek cji na le ży od no to wać wy -
kład Pro fe sor Rad ko Raj mon z In sty tu -

tu We te ry na ryj ne go w Brnie, któ ry omó -
wił dzia ła nie sys te mu Cen tral nej ewi den -
cji zwie rząt w Cze chach, któ ry jest po wią -
za ny z SVS (Pań stwo wa Ad mi ni stra cja 
We te ry na ryj na – Státní ve te rinární 
správa), opie ra ją cym się na sys te mie re je -
stra cji i iden ty fi ka cji zwie rząt (tzw. 
OIS/I&R). Ce lem sys te mu jest za pew nie -
nie iden ty fi ko wal no ści zwie rząt (od uro -
dze nia do ubo ju) w ce lu ochro ny zdro wia 
pu blicz ne go, zwal cza nia cho rób za kaź nych 
oraz kon tro li bez pie czeń stwa żyw no ści. 
Obo wią zek re je stra cji wy ni ka z prze pi sów 
pra wa cze skie go (Zákon o zemědělství) 
oraz unij nych roz po rzą dzeń. Wszyst kie 
da ne o zwie rzę tach, ich prze miesz cze -
niach, uro dze niach i upad kach są gro ma -
dzo ne w cen tral nym re je strze pro wa dzo -
nym przez Česko mo ra vská spo lečnost 
cho va telů, a.s. (ČMSCH) w Hra dištku, 
dzia ła ją cą z upo waż nie nia Mi ni ster stwa 
Rol nic twa. Ro la SVS: Pań stwo wa Ad mi -
ni stra cja We te ry na ryj na (SVS) wy ko rzy -
stu je da ne z te go sys te mu do mo ni to ro wa -
nia sy tu acji zdro wot nej zwie rząt 
i po dej mo wa nia dzia łań nad zor czych. 
Na po zio mie ho dow cy wpro wa dza ne są 
rów nież da ne o wi zy tach sta nu zdro wia 
w ro zu mie niu art. 25 roz po rzą dze nia 
2016/429 (AHL), jak rów nież pro wa dzo -
na jest ewi den cja zwie rząt le czo nych. 
Pod kre ślo no, iż dys po nen tem da nych 
zwią za nych ze zwie rzę ta mi le czo ny mi 
jest wy łącz nie po sia dacz zwie rząt, co jest 

zgod ne z brzmie niem art. 108 roz po rzą -
dze nia 2019/6. 

 

No we prze pi sy: re je stra cja psów i ko tów 
od lip ca 2026 

 
Na kon gre sie oma wia ne by ły rów nież 
kwe stie zmian w prze pi sach wspól no to -
wych do ty czą cych do bro sta nu zwie rząt. 
W kon tek ście wej ścia w czerw cu 2026 r. 
w ży cie roz po rzą dze nia w spra wie „Do -
bro sta nu psów i ko tów i ich iden ty fi ka -
cji” omó wio no zmia ny w prze pi sach pra -
wa cze skie go, ma mo cy któ rych, 
po do da niu §5e two rzy się cen tral ną, cze -
ską, pań stwo wą ewi den cję zwie rząt ozna -
ko wa nych, któ rą, jak do tych czas w wy -
pad ku pasz por tów dla zwie rząt, 
pro wa dzić od lip ca 2026 r. bę dzie Cze ska 
Izba Le ka rzy We te ry na rii. Le karz We te -
ry na rii zo bo wią za ny jest wpro wa dzić da -
ne do sys te mu w ter mi nie 7 dni  od ozna -
ko wa nia psa/ko ta. Sys tem bę dzie 
ele men tem cze skie go od po wied ni ka 
mObywatela (Centrální au ten ti zační 
a au to ri zační in for mační sys tem CAAIS). 
Do sys te mu bę dą wpro wa dza ne da ne nie 
tyl ko do ty czą ce trans pon de rów, ale rów -
nież prze pro wa dzo nych szcze pień prze -
ciw ko wście kliź nie, za bie gów od ro ba cza -
ją cych i od pchla ją cych. Mi ni ster stwo stoi 
na sta no wi sku, iż Izba jest je dy ną in sty -
tu cją, któ ra ma dzia ła ją cy sys tem ewi den -
cji pasz por tów i od po wied nie do świad -
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cze nie oraz in fra struk tu rę, aby po sto sow -
nych mo dy fi ka cjach sys te mu i usta le niu 
sa tys fak cjo nu ją ce go wy na gro dze nia dla 
le ka rzy we te ry na rii i kosz tów pro wa dze -
nia sys te mu, w ra mach im ple men ta cji 
prze pi sów unij nych, bez zbęd nej zwło ki, 
już w lip cu 2026r. uru cho mić wer sję pro -
duk cyj ną sys te mu. 
 

Ministerstwo uznało Izbę 
za jedyną instytucję  
zdolną do sprawnego 
wdrożenia bazy  
dzięki jej doświadczeniu 
z paszportami  
dla zwierząt.                           

 

Fi nan so wa nie sys te mów ewi den cji  
i eko no mi ka do bro sta nu 

 
Pe tra Si no va, Pre zy dent Cze skiej Izby po -
in for mo wa ła, iż Izba na dniach fi na li zu je 
usta le nia ze stro ną rzą do wą, do ty czą ce 
wy na gro dzeń za zna ko wa nie zwie rząt 
oraz wpro wa dza nie do sys te mu da nych, 
jak rów nież sto sow ne kwo ty na pro wa -
dze nie bez piecz nej in for ma tycz nie ba zy 
da nych. W od nie sie niu do zwie rząt to wa -
rzy szą cych po sia da ją cych pasz port UE, 
da ne nie bę dą mu sia ły być po now nie 
wpro wa dza ne, gdyż są już w sys te mie. 

Prof. Dr. Me la nie Schären -Ban nert oraz 
Dr. Lil li Bit t ner -Schwer da z Kli ni ki dla 
świń i by dła Wy dzia łu Me dy cy ny We te -
ry na ryj nej w Lip sku (Niem cy) za pre zen -
to wa ły kwe stie pra wi dło we go za rzą dza -
nia sta dem przez pry zmat po lep sze nia 
wa run ków do bro sta nu, bio ase ku ra cji i hi -
gie ny ja ko czyn ni ków mi ni ma li zu ją cych 
kosz ty le cze nia oraz osią ga nia zrów no wa -
żo ne go efek tu eko no micz ne go na far -
mach by dła. 

 

Glo bal ne wy zwa nia:  
an ty bio ty ko opor ność i wy mo gi  
han dlo we 
 
Lu cie Po klu dová, re pre zen tu ją ca Cze chy 
w EMA omó wi ła spo sób gro ma dze nia 
i we ry fi ka cji da nych zbie ra nych na po trze -
by ESUAvet oraz wy ni ki Czech na tle 
kra jów Eu ro py. Wska za ła na wej ście w ży -
cie w dniu 3 wrze śnia 2026 r. w peł ni za -
pi sów art. 118 roz po rzą dze nia (UE) 
Nr 2019/6, jak rów nież roz po rzą dze nia 
wy ko naw cze go 2023/905 z dnia 27 lu te -
go 2023 r. uzu peł nia ją ce go roz po rzą dze -
nie Par la men tu Eu ro pej skie go i Ra dy 
(UE) 2019/6 w od nie sie niu do sto so wa -
nia za ka zu sto so wa nia nie któ rych prze -
ciw drob no ustro jo wych pro duk tów lecz -
ni czych u zwie rząt lub w pro duk tach 
po cho dze nia zwie rzę ce go wy wo żo nych 
z państw trze cich do Unii w kon tek ście 
cho ciaż by to wa rów spro wa dza nych 

do Eu ro py w ra mach umo wy Mer co sur. 
Wy ja śni ła, że od wrze śnia 2026 ro ku każ -
de urzę do we świa dec two zdro wia pro duk -
tów zwie rzę cych bę dzie mu sia ło ak tyw nie 
po twier dzać brak sto so wa nia an ty bio ty -
ko wych sty mu la to rów wzro stu (AGPs) 
w pro ce sie ho dow li. Gio van bat ti sta Gu -
adagni ni z Bre sci, Wi ce pre zy dent UEVP, 
dzia ła ją cej w ra mach FVE, przed sta wił 
funk cjo no wa nie sys te mu CLASSYFARM, 
słu żą ce go do gro ma dze nia da nych zu ży -
cia pro duk tów lecz ni czych o dzia ła niu 
prze ciw drob no ustro jo wym na po zio mie 
go spo darstw we Wło szech. Sys tem ten 
słu ży rów nież do ewi den cjo no wa nia wi -
zyt sta nu zdro wia zwie rząt (Ani mal He -
alth Vi sits) w ro zu mie niu art. 25 AHL. 
Pod kre ślił, iż po lep sze nie bio ase ku ra cji 
i do bro sta nu zwie rząt w na stęp stwie AHV 
zna czą co przy czy ni ło się do zmniej sze nia 
stop nia zu ży cia an ty bio ty ków w go spo dar -
stwach w prze li cze niu na 1 kg bio ma sy. 
Wska zał, iż w wie lu kra jach eu ro pej skich, 
le ka rze we te ry na rii zo sta li po pro sze ni,  
aby za od po wied nim wy na gro dze niem, 
za miast zo bo wią za nych na pod sta wie 
art. 108 roz po rzą dze nia 2019/6 rol ni ków, 
wpro wa dzać da ne do sys te mów ewi den -
cjo nu ją cych zu ży cie an ty bio ty ków. W tym 
za kre sie zo sta ły pod pi sa ne sto sow ne po -
ro zu mie nia z Izba mi Le ka rzy We te ry na -
rii da nych kra jów (np. w Bel gii). ●    
 

Ma rek Ku bi ca

Na zdjęciu od lewej: MVDr. Ľubomír Kráľ, Prezydent Słowackiej Izby Lekarzy Weterynarii; Dr. Lilli Bittner-Schwerda, 
Wydział Medycyny Weterynaryjnej w Lipsku; Marek Kubica, KRL-W; prof. Dr. Melanie Schären-Bannert, Wydział 
Medycyny Weterynaryjnej w Lipsku; Monika Toborek, KRL-W; Marek Mastalerek, KRL-W; Petra Sinova, Prezydent 
Czeskiej Izby Weterynaryjnej; Jan Bernardy, FVE, UEVP, WOAH Sub-Regional Awareness Raising Workshop on 
Veterinary Workforce Development in Eastern Europe; Giovanbattista Guadagnini, FVE, UEVP Wiceprezydent.
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Okoliczności wykrycia choroby 
 

Zwie rzę przez kil ka dni prze by wa ło po -
za do mem, ko rzy sta jąc z moż li wo ści swo -
bod ne go wy cho dze nia na ze wnątrz. 
Po po wro cie kot ugryzł wła ści cie la, co 
sta ło się bez po śred nim po wo dem wdro -
że nia ob ser wa cji we te ry na ryj nej. W jej 
trak cie zwie rzę zde chło. Ba da nia la bo ra -
to ryj ne prze pro wa dzo ne w na stęp stwie 
śmier ci ko ta jed no znacz nie wy ka za ły, że 
jej przy czy ną by ła wście kli zna. Wła ści -
ciel, na ra żo ny na kon takt z wi ru sem 
w wy ni ku ugry zie nia, zo stał nie zwłocz -
nie ob ję ty opie ką me dycz ną.  
 

Działania służb weterynaryjnych  
 

W od po wie dzi na stwier dzo ne ogni sko 
Po wia to wy Le karz We te ry na rii w Bia łej 
Pod la skiej wy dał w dniu 14 kwiet -
nia 2026 r. roz po rzą dze nie w spra wie 
zwal cza nia wście kli zny zwie rząt na te re -
nie po wia tu bial skie go. Wo je wódz ki Le -
karz We te ry na rii w Lu bli nie okre ślił ob -
szar za gro żo ny wście kli zną w pro mie niu 
oko ło 10 km od miej sca wy kry cia ogni -
ska. Na tym ob sza rze wpro wa dzo no 
środ ki kon tro li cho ro by, w tym na kaz 
szcze pie nia ko tów prze ciw ko wście kliź -
nie w ter mi nie 30 dni od dnia ukoń cze -
nia przez zwie rzę 3. mie sią ca ży cia. 

Jed no cze śnie przy po mi na się, że 
na mo cy roz po rzą dze nia Wo je wo dy Lu -
bel skie go obo wią zek szcze pie nia ko tów 
prze ciw ko wście kliź nie obej mu je rów nież 
po wia ty: bił go raj ski, chełm ski, hru bie -
szow ski, kra sno staw ski, to ma szow ski 
i za moj ski, a tak że mia sta Chełm i Za -
mość. 

Apel samorządu lekarsko- 
weterynaryjnego  
 
– Wście kli zna to cho ro ba, o któ rej wie lu 
lu dzi my śli jak o za gro że niu z prze szło ści 
– czymś od le głym, nie mal hi sto rycz nym. 
Tym cza sem wi rus wście kli zny nie znik -
nął i tam, gdzie ob sza ry le śne są sia du ją 
z za bu do wa nia mi, ry zy ko jest jak naj bar -
dziej re al ne. Chcę to po wie dzieć wy raź -
nie i od po wie dzial nie: wście kli zna u czło -
wie ka jest cho ro bą prak tycz nie za wsze 
śmier tel ną. Gdy po ja wią się ob ja wy kli -
nicz ne, me dy cy na jest bez sil na. Nie ma 
sku tecz ne go le cze nia. Dla te go je dy ną ra -
cjo nal ną od po wie dzią jest za po bie ga nie 
– po wie dział Ma rek Ma sta lerk Pre zes 
Kra jo wej Ra dy Le kar sko -We te ry na ryj nej.  

W ob sza rach ob ję tych za gro że niem 
epi de mio lo gicz nym szcze gól ną uwa gę 
na le ży zwra cać na ko ty. To zwie rzę ta, któ -
re czę sto pro wa dzą po dwój ne ży cie – ży -

ją z czło wie kiem pod jed nym da chem, ale 
rów no cze śnie wy cho dzą na ze wnątrz, 
eks plo ru ją te ren, po lu ją i wcho dzą w kon -
takt z dzi ką fau ną. Kot mo że ze tknąć się 
z cho rym li sem, je no tem czy in nym dzi -
kim zwie rzę ciem, a na stęp nie wró cić 
do do mu i mieć bez po śred ni kon takt 
z do mow ni ka mi, w tym z dzieć mi. To re -
al ne ry zy ko, któ re wła ści cie le zbyt czę sto 
ba ga te li zu ją. 

– Ape lu ję do wszyst kich wła ści cie li ko -
tów na te re nach za gro żo nych wście kli -
zną: za szczep cie swo je zwie rzę ta. Szcze -
pie nie ko ta to nie jest kwe stia wy bo ru ani 
do bre go sa mo po czu cia wła ści cie la – to 
obo wią zek wy ni ka ją cy z tro ski o zdro wie 
pu blicz ne i od po wie dzial no ści za naj bliż -
szych. Je den za strzyk po da ny przez le ka -
rza we te ry na rii mo że prze rwać łań cuch 
za ka że nia i ura to wać ży cie – nie tyl ko 
zwie rzę cia, ale i czło wie ka – pod su mo -
wu je M. Ma sta le rek. ●    

Czy wiesz, że…  

PIERWSZE W 2026 ROKU 
OGNISKO WŚCIEKLIZNY 
W POLSCE – WIRUS WYKRYTY 
U KOTA W POWIECIE BIALSKIM
GŁÓWNY LEKARZ WETERYNARII INFORMUJE O STWIERDZENIU PIERWSZEGO W BIEŻĄCYM ROKU OGNISKA WŚCIEKLIZNY 
NA TERYTORIUM RZECZYPOSPOLITEJ POLSKIEJ. CHOROBĘ WYKRYTO U PADŁEGO KOTA W MIEJSCOWOŚCI NOWOSIÓŁKI 
(GMINA ZALESIE, POWIAT BIALSKI, WOJEWÓDZTWO LUBELSKIE). ROZPOZNANIE ZOSTAŁO POTWIERDZONE WYNIKAMI 
BADAŃ LABORATORYJNYCH Z DNIA 13 KWIETNIA 2026 R., PRZEPROWADZONYCH W ZAKŁADZIE HIGIENY 
WETERYNARYJNEJ W LUBLINIE.
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Szanowni Państwo! 
 

W dniach 17-19.09.2026 roku na Wydziale Medycyny Weterynaryjnej w Olsztynie  

i Centrum Kongresowym Uniwersytetu Warmińsko-Mazurskiego odbędzie się  

29. Międzynarodowa Konferencja ESDAR & 4th ECAR Symposium  
(Europejskie Towarzystwo Rozrodu Zwierząt i Europejski College Rozrodu Zwierząt)  

Korzystając z obecności międzynarodowych wykładowców i praktyków  

planujemy jednocześnie zorganizować sesję satelitarną (17.09.2026)  

dla polskich lekarzy praktyków obejmującą poniżej przedstawiony program: 

 

17.09.2026 (czwartek) 
15.00-16.00 – Pigs reproduction or health management of pigs –  

prof. Stefan Björkman, Finlandia  

(wykład po angielsku z polską prezentacją) 

16.00-17.00 – Doppler examination of cows –  

prof. Heiner Bollwein, Szwajcaria  

(wykład po angielsku z polską prezentacją) 

17.00-18.00 – Błędy i artefakty w badaniu ultrasonograficznym bydła –  

dr hab. Katarzyna Żarczyńska, prof. UWM, Polska 
 

Mamy nadzieję, że tematyka zachęci do uczestnictwa w szkoleniu i Kongresie ESDAR  

polskich lekarzy praktyków zajmujących się problematyką rozrodu zwierząt.  

Koszt uczestnictwa w szkoleniu satelitarnym: 150,00 zł (netto).  

 Osoby zainteresowane uczestnictwem w szkoleniu proszone są o kontakt mailowy na adres: 

malgorzata.rudowska@uwm.edu.pl  

Wszystkie informacje na temat 29th ESDAR Conference & 4th ECAR Symposium  

znajdą Państwo na stronie: https://esdar.uwm.edu.pl/ 

 

Wszelkie dodatkowe pytania prosimy kierować bezpośrednio do Przewodniczącego Komitetu 

Organizacyjnego prof. dr hab. Wojciecha Barańskiego (tel. 601 052 681, e-mail: wojbar@uwm.edu.pl)    

 
Z wyrazami szacunku 

W imieniu Komitetu Organizacyjnego  

prof. dr hab. Wojciech Barański



Ko niec epo ki „cho rób za kaź nych”,  
po czą tek epo ki za rzą dza nia ry zy kiem 
 
Usta wa z dnia 21 li sto pa da 2025 r. o zdro -
wiu zwie rząt (Dz. U. 2025.1795) (12) sta -
no wi za sad ni czą prze bu do wę kra jo we go 
mo de lu ochro ny zdro wia zwie rząt. Nie 

jest to je dy nie no we li za cja do tych cza so -
wych prze pi sów o zwal cza niu cho rób za -
kaź nych. To im ple men ta cyj na war stwa 
kra jo wa do roz po rzą dze nia Par la men tu 
Eu ro pej skie go i Ra dy (UE) 2016/429 
(Ani mal He alth Law), roz po rzą dze -
nia 2017/625 (3) oraz po wią za nych ak -

tów de le go wa nych i wy ko naw czych wy -
da nych na pod sta wie roz po rzą dze nia 
2016/429 (5, 6). Zmia na ma cha rak ter 
sys te mo wy: z mo de lu re ak tyw ne go 
(„zwal cza nie ognisk”) prze cho dzi my 
do mo de lu opar te go na od po wie dzial no -
ści pod mio tów, bio ase ku ra cji, mo ni to rin -

Z 21 LISTOPADA 2025 R. SYSTEMOWA 
ZMIANA ODPOWIEDZIALNOŚCI, NADZORU 
I PRAKTYKI LEKARSKO-WETERYNARYJNEJ
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USTAWA  
O ZDROWIU ZWIERZĄT 

 

Małgorzata Bruczyńska1, Renata Jankowska2,  Michał Walczak3 

1 Powiatowy Inspektorat Weterynarii w Piasecznie, Katedra Higieny Żywności i Ochrony Zdrowia Publicznego Szkoły Głównej Gospodarstwa Wiejskiego 
2 Powiatowy Inspektorat Weterynarii w Piasecznie 

3 Kancelaria Radcy Prawnego Michał Walczak w Warszawie

USTAWA Z DNIA 21 LISTOPADA 2025 R. O ZDROWIU ZWIERZĄT (DZ. U. 2025.1795) STANOWI KOMPLEKSOWĄ 
REFORMĘ KRAJOWEGO SYSTEMU OCHRONY ZDROWIA ZWIERZĄT, DOSTOSOWUJĄC GO 
DO ROZPORZĄDZENIA PARLAMENTU EUROPEJSKIEGO I RADY (UE) 2016/429 (ANIMAL HEALTH LAW)  
ORAZ POWIĄZANYCH AKTÓW WYKONAWCZYCH (REGULACJA TA ZMIENIA DOTYCHCZASOWY MODEL 
ZWALCZANIA CHORÓB ZAKAŹNYCH, PRZESUWAJĄC AKCENT Z REAKTYWNEGO DZIAŁANIA 
NA ZARZĄDZANIE RYZYKIEM, ODPOWIEDZIALNOŚĆ PODMIOTÓW ORAZ SYSTEMATYCZNY NADZÓR 
ADMINISTRACYJNY. USTAWA PRECYZUJE OBOWIĄZKI PODMIOTÓW UTRZYMUJĄCYCH ZWIERZĘTA  
ORAZ LEKARZY WETERYNARII W ZAKRESIE BIOASEKURACJI, MONITOROWANIA STANU ZDROWIA 
ZWIERZĄT, ZGŁASZANIA PODEJRZEŃ CHORÓB, RAPORTOWANIA DANYCH EPIZOOTYCZNYCH ORAZ 
DOKUMENTOWANIA SZCZEPIEŃ PRZECIWKO WŚCIEKLIŹNIE. SZCZEGÓLNE ZNACZENIE MA WPROWADZENIE 
ROZBUDOWANEGO SYSTEMU ZBIERANIA I PRZETWARZANIA DANYCH DOTYCZĄCYCH CHORÓB ZWIERZĄT, 
CHORÓB ODZWIERZĘCYCH ORAZ OPORNOŚCI NA ŚRODKI PRZECIWDROBNOUSTROJOWE (AMR).  
NOWE PRZEPISY ROZSZERZAJĄ KOMPETENCJE POWIATOWEGO LEKARZA WETERYNARII W ZAKRESIE 
WYDAWANIA DECYZJI ADMINISTRACYJNYCH I AKTÓW PRAWA MIEJSCOWEGO ORAZ WPROWADZAJĄ 
ROZBUDOWANY KATALOG ADMINISTRACYJNYCH KAR PIENIĘŻNYCH, OBEJMUJĄCYCH M.IN. BRAK 
ZGŁOSZENIA PODEJRZENIA CHOROBY, NIEWŁAŚCIWE STOSOWANIE WETERYNARYJNYCH PRODUKTÓW 
LECZNICZYCH, NARUSZENIA BIOASEKURACJI ORAZ UCHYBIENIA W PROWADZENIU DOKUMENTACJI. 
ZMIANY OBEJMUJĄ RÓWNIEŻ FUNKCJONOWANIE ZAKŁADÓW LECZNICZYCH DLA ZWIERZĄT ORAZ 
SCHRONISK, WZMACNIAJĄC NADZÓR NAD ICH DZIAŁALNOŚCIĄ. USTAWA WZMACNIA ROLĘ LEKARZA 
WETERYNARII W SYSTEMIE OCHRONY ZDROWIA ZWIERZĄT ORAZ W REALIZACJI OBOWIĄZKÓW 
ZWIĄZANYCH Z NADZOREM EPIZOOTYCZNYM.

Newsy i Porady Prawne 
 



gu da nych oraz nad zo rze ad mi ni stra cyj -
nym. Od po wie dzial ność prze sta je być wy -
łącz nie mo ral na lub za wo do wa, sta je się 
mie rzal na i sank cjo no wa na. Usta wa we -
szła w ży cie w dniu 18 mar ca 2026 r., część 
jej prze pi sów pod le ga okre so wi przej ścio -
we mu do dnia 18 czerw ca 2026 r., co 

ozna cza stop nio we wdra ża nie no wych 
obo wiąz ków., z wy jąt kiem wska za nych 
prze pi sów szcze gól nych. To da je śro do -
wi sku czas na re al ne wdro że nie pro ce -
dur. I to wdro że nie, a nie sa ma zna jo mość 
prze pi sów, zde cy du je o bez pie czeń stwie 
praw nym le ka rza we te ry na rii. 

Re kon struk cja kra jo we go mo de lu –  
za kres uchy le nia i za kres kon ty nu acji 
 
Usta wa z dnia 21 li sto pa da 2025 r. o zdro -
wiu zwie rząt (12) nie ogra ni cza się 
do wpro wa dze nia no we go ak tu praw ne go, 
lecz do ko nu je za sad ni czej prze bu do wy do -
tych cza so we go mo de lu re gu la cji epi zo -
otycz nej w Pol sce. Jej wej ście w ży cie ozna -
cza fak tycz ne roz dzie le nie ma te rii, któ ra 
od 2004 r. by ła sku pio na w jed nym, sys te -
mo wym ak cie usta wie o ochro nie zdro wia 
zwie rząt oraz zwal cza niu cho rób za kaź -
nych zwie rząt (9). Kon struk cja ta ule ga de -
mon ta żo wi. Z chwi lą wej ścia w ży cie no -
wej usta wy za sad ni cza część prze pi sów 
do tych cza so wej re gu la cji prze sta je obo -
wią zy wać. Do ty czy to w szcze gól no ści 
norm do ty czą cych zwal cza nia cho rób za -
kaź nych, po stę po wa nia w ogni sku cho ro -
by, na ka zów i za ka zów epi zo otycz nych, 
kra jo wej kla sy fi ka cji cho rób oraz in stru -
men tów ad mi ni stra cyj nych sto so wa nych 
w re żi mie zwal cza nia cho rób. Ma te ria ta 
zo sta je prze nie sio na do usta wy o zdro wiu 
zwie rząt, któ ra do sto so wu je kra jo wy sys -
tem do mo de lu wy ni ka ją ce go z roz po rzą -
dze nia 2016/429 w tym kla sy fi ka cję  
cho rób we dług ka te go rii A –E, sys tem 
zgła sza nia, ra por to wa nia i nad zo ru ad mi -
ni stra cyj ne go oraz roz bu do wa ny ka ta log 
sank cji ad mi ni stra cyj nych. Tym sa mym 
koń czy się funk cjo no wa nie kla sycz ne go, 
au to no micz ne go kra jo we go ak tu „o cho -
ro bach za kaź nych zwie rząt” w do tych cza -
so wym kształ cie. Usta wa z dnia  
11 mar ca 2004 r. (9) nie zo sta je jed nak 
uchy lo na w ca ło ści. Od dnia 18 mar ca  
2026 r. funk cjo nu je pod zmie nio nym ty -
tu łem: usta wa o wy ma ga niach we te ry na -
ryj nych przy prze miesz cza niu w ce lach 
nie han dlo wych zwie rząt do mo wych to -
wa rzy szą cych po dróż nym i zwie rząt cyr -
ko wych oraz o sto so wa niu sub stan cji 
o dzia ła niu hor mo nal nym, ty re osta tycz -
nym i be ta -ago ni stycz nym. Za kres tej re -
gu la cji zo sta je za wę żo ny do za gad nień wy -
spe cja li zo wa nych, po zo sta ją cych po za  
za sad ni czym sys te mem zwal cza nia  
cho rób za kaź nych (9). W usta wie tej 
utrzy ma ne zo sta ją prze pi sy do ty czą ce 
prze miesz cza nia nie han dlo we go zwie rząt 
do mo wych w re la cji usta wa  do re gu la cji 
unij nych oraz re gu la cje do ty czą ce sto so -
wa nia okre ślo nych sub stan cji far ma ko lo -
gicz nych. Tra ci ona na to miast swój pier -
wot ny cha rak ter pod sta wo we go ak tu 
epi zo otycz ne go. Zmia na ma cha rak ter nie 
tyl ko le gi sla cyj ny, lecz ustro jo wy. Do tych -
cza so wy mo del opar ty był na kra jo wej re -
gu la cji, w któ rej cen tral ne miej sce zaj mo -
wa ło „zwal cza nie cho rób za kaź nych”. 
No wy mo del prze no si cię żar re gu la cji 
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The Act of 21 November 2025 on Animal Health  
 
The Act of 21 November 2025 on Animal Health (Journal of Laws 2025,  
item 1795) introduces a comprehensive reform of the Polish animal health 
protection system, aligning national legislation with Regulation (EU) 2016/429 
(Animal Health Law) and related implementing acts. The new framework  
shifts the focus from a reactive approach to infectious disease control 
towards risk management, operator responsibility and systematic 
administrative supervision. The Act specifies the obligations of animal keepers 
and veterinary practitioners concerning biosecurity, health monitoring, 
notification of suspected diseases, reporting of epizootic data  
and documentation of compulsory rabies vaccination. Particular importance 
is given to the establishment of an integrated system for the collection  
and processing of data on animal diseases, zoonoses and antimicrobial 
resistance (AMR). The legislation expands the powers of district veterinary 
officers in issuing administrative decisions and local regulations  
and introduces an extensive catalogue of administrative financial penalties, 
including sanctions for failure to notify suspected diseases, improper use  
of veterinary medicinal products, biosecurity breaches and deficiencies 
in documentation. Amendments also affect the operation of veterinary 
establishments and animal shelters, strengthening official supervision.  
The Act strengthens the role of the veterinarian in the animal health protection 
system and in the implementation of duties related to epizootic supervision.  
 
Keywords: Animal Health Act, Animal Health Law, biosecurity, disease 
notification, rabies vaccination, zoonoses monitoring, antimicrobial resistance, 
administrative penalties, veterinary responsibility.
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do usta wy im ple men tu ją cej unij ną struk -
tu rę za rzą dza nia ry zy kiem. Od po wie -
dzial ność pod mio tów utrzy mu ją cych 
zwie rzę ta zo sta je wzmoc nio na, sys tem ra -
por to wa nia da nych sta je się obo wiąz kiem 
ad mi ni stra cyj nym, a sank cje fi nan so we 
prze sta ją mieć cha rak ter in cy den tal ny. 
Jed no cze śnie nie któ re in sty tu cje po zo sta ją 
w mo cy, w szcze gól no ści obo wią zek 
szcze pie nia psów prze ciw ko wście kliź nie, 
kom pe ten cje po wia to we go le ka rza we te -
ry na rii do wy da wa nia de cy zji ad mi ni stra -
cyj nych oraz obo wią zek zgła sza nia po dej -
rzeń cho rób. Zmie nia się jed nak ich 
osa dze nie nor ma tyw ne i in ten syw ność 
nad zo ru. Od 18 mar ca 2026r. ta zmia -
na ma wy miar nie de kla ra tyw ny, lecz 
prak tycz ny (12). 

 

Fun da ment nor ma tyw ny – od de fi ni cji  
do od po wie dzial no ści 

 
No wa usta wa wprost od sy ła do de fi ni cji 
za war tych w pra wie unij nym. Ozna cza to, 
że in ter pre ta cja po jęć ta kich jak „cho ro -
ba umiesz czo na w wy ka zie”, „czyn nik 
cho ro bo twór czy”, „zwie rzę do mo we”, 
„zwie rzę utrzy my wa ne”, „za gro że nie” czy 
„za kład” mu si być zgod na z roz po rzą dze -
niem  2016/429 (2). Szcze gól ne zna cze -
nie prak tycz ne ma kla sy fi ka cja cho rób 
w ka te go riach A –E, de fi ni cja „zwie rzę cia 
do mo we go” w ro zu mie niu unij nym, roz -
róż nie nie po mię dzy „po sia da czem” 
a „wła ści cie lem” zwie rzę cia, po ję cie „za -
gro że nia” ja ko po ten cjal ne go źró dła nie -
po żą da nych skut ków dla zdro wia lu dzi 

lub zwie rząt, po ję cie „opor no ści na środ -
ki prze ciw drob no ustro jo we”. Z per spek -
ty wy prak ty ki kli nicz nej istot ne jest, że 
usta wo daw ca kon se kwent nie od cho dzi 
od ję zy ka po tocz ne go. Le karz we te ry na -
rii, spo rzą dza jąc opi nię, de cy zję czy do -
ku men ta cję kli nicz ną, po wi nien ope ro -
wać po ję cia mi zgod ny mi z no men kla tu rą 
unij ną. To nie jest se man ty ka, to kwe stia 
od po wie dzial no ści pro ce so wej. 

 

Art. 7 ja ko fun da ment sys te mu 
od po wie dzial no ści w ochro nie zdro wia 
zwie rząt 

 
Jed nym z klu czo wych prze pi sów usta wy 
jest art. 7, (12) któ ry im ple men tu je art. 10 
roz po rzą dze nia 2016/429 (2). Pod mio ty 
oraz po sia da cze zwie rząt do mo wych po no -
szą od po wie dzial ność za zdro wie zwie rząt, 
ostroż ne i od po wie dzial ne sto so wa nie pro -
duk tów lecz ni czych we te ry na ryj nych, mi -
ni ma li za cję ry zy ka roz prze strze nia nia się 
cho rób, sto so wa nie do brych prak tyk ho -
dow la nych. W prak ty ce ozna cza to ko -
niecz ność za pew nie nia wy ma gań lo ka li za -
cyj nych, zdro wot nych, hi gie nicz nych, 
sa ni tar nych, or ga ni za cyj nych, tech nicz nych 
i tech no lo gicz nych. To już nie jest ogól ni -
ko wy obo wią zek „dba nia o zwie rzę ta”. To 
jest obo wią zek za pew nie nia mie rzal nych 
wa run ków za bez pie cza ją cych przed za gro -
że niem epi de mio lo gicz nym. Dla le ka rza 
we te ry na rii ozna cza to, że do ku men ta cja 
kli nicz na mu si wy ka zy wać ra cjo nal ność de -
cy zji te ra peu tycz nych; za le ce nia do ty czą ce 
bio ase ku ra cji po win ny być prze ka zy wa ne 

w for mie moż li wej do wy ka za nia, brak 
wdro że nia za le ceń przez pod miot mo że 
skut ko wać sank cją ad mi ni stra cyj ną. 

 

Obo wią zek po wia da mia nia czy li art. 10  
ja ko punkt kry tycz ny 

 
Obo wią zek po wia da mia nia o po dej rze niu 
cho ro by zo stał zna czą co do pre cy zo wa ny. 
Do ty czy on nie tyl ko pod mio tów, ale tak -
że le ka rzy we te ry na rii, po sia da czy zwie -
rząt do mo wych, my śli wych, kie row ni ków 
la bo ra to riów oraz in nych osób ma ją cych 
kon takt ze zwie rzę ta mi. Po wia do mie nie 
obej mu je cho ro by umiesz czo ne w wy ka -
zie w ro zu mie niu prze pi sów unij nych, 
okre ślo ne cho ro by kra jo we, od zwie rzę ce 
czyn ni ki cho ro bo twór cze oraz każ dy przy -
pa dek pad nię cia by dła, owiec lub kóz. 
Usta wa wska zu je przy kła do we „po wo dy 
po dej rze nia”, ta kie jak: po ro nie nia u prze -
żu wa czy i świń, ob ja wy neu ro lo gicz ne, 
znacz na licz ba na głych pad nięć, zmia ny 
pę che rzo we i nad żer ko we u zwie rząt ko -
pyt nych. To ozna cza, że de cy zja o zgło sze -
niu nie mo że być od kła da na „do po twier -
dze nia la bo ra to ryj ne go”. Wy star cza ją ce 
jest uza sad nio ne po dej rze nie. W ra zie 
wąt pli wo ści zgło sze nie jest bez piecz niej -
sze niż je go brak. Nie do ko na nie po wia -
do mie nia pod le ga ka rze pie nięż nej. 
 

Sys tem zbie ra nia da nych i ro la lecz nic 
i la bo ra to riów 

 
Art. 11 usta na wia sys tem zbie ra nia, prze -
cho wy wa nia i prze twa rza nia da nych do -
ty czą cych wy stę po wa nia cho rób, zoo noz, 
opor no ści na środ ki prze ciw drob no ustro -
jo we. Za kła dy lecz ni cze dla zwie rząt oraz 
okre ślo ne la bo ra to ria ma ją obo wią zek, nie -
zwłocz nie in for mo wać PLW o po dej rze -
niu okre ślo nych cho rób, prze ka zy wać co -
mie sięcz ne in for ma cje o przy pad kach 
cho rób, zoo noz i wy ni kach mo ni to rin gu 
AMR (1). Ozna cza to, że do ku men ta cja 
kli nicz na prze sta je być wy łącz nie za pi sem 
pro ce su dia gno stycz no -te ra peu tycz ne go, 
a sta je się ele men tem pań stwo we go sys te -
mu nad zo ru nad zdro wiem zwie rząt. 
Z per spek ty wy le ka rza we te ry na rii wy ko -
nu ją ce go za wód w te re nie obo wią zek  
po wia do mie nia nie mo że być trak to wa ny 
ja ko czyn ność fa kul ta tyw na ani od kła da -
na „do cza su po twier dze nia la bo ra to ryj ne -
go”. Je że li w ba da niu kli nicz nym po ja wia 
się uza sad nio ne po dej rze nie cho ro by ob -
ję tej wy ka zem, nie wol no go igno ro wać ani 
ba ga te li zo wać, re ak cja sta no wi ele ment 
usta wo we go obo wiąz ku, a nie wy łącz nie 
prze jaw ostroż no ści za wo do wej. Da ne 
z prak ty ki pry wat nej sta ją się ele men tem 
kra jo we go nad zo ru epi zo otycz ne go. Brak 

Tabela. Jak się przygotować do zmian?

Obszar Co trzeba  
zrobić

Co grozi  
za brak  

działania

Priorytet

Zgłaszanie chorób
Opracować 
procedurę 

zgłoszeniową

Kara 
administracyjna

Wysoki

Bioasekuracja
Wdrożyć realne 

procedury izolacji 
i dezynfekcji

Kara pieniężna, 
możliwe 

wstrzymanie 
działalności

Wysoki

AMR
Dokumentować 

wskazania do 
antybiotykoterapii

Ocena w kontroli, 
sankcj

Wysoki

Szczepienia p/wściekliźnie
Uporządkować 

wykazy 
i raportowanie

Kara pieniężna Wysoki

Paszporty
Zweryfikować 

ewidencję 
blankietów i wpisy

Odpowiedzialność 
administracyjna 

i zawodowa
Średni

Dokumentacja
Ujednolicić 

standard wpisów
Sankcja za brak 

danych
Wysoki

Przepisy wykonawcze
Monitorować  

nowe akty
Ryzyko błędnego 

stosowania prawa
Stały

Newsy i Porady Prawne 
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prze ka za nia in for ma cji jest sank cjo no wa -
ny ad mi ni stra cyj nie. (12). 

 

Środ ki zwal cza nia cho rób – de cy zja  
ad mi ni stra cyj na i akt pra wa 
miej sco we go 
 
Usta wa pre cy zu je dwa try by dzia ła nia po -
wia to we go le ka rza we te ry na rii. De cy zja 
ad mi ni stra cyj na w spra wie in dy wi du al -
nej np. na kaz od osob nie nia, strze że nia lub 
ob ser wa cji zwie rząt. Roz po rzą dze nie ja -
ko akt pra wa miej sco we go w przy pad ku 
wpro wa dza nia ogra ni czeń na okre ślo nym 
ob sza rze. Moż li we środ ki obej mu ją m.in. 
wy zna cze nie ob sza ru za gro żo ne go, ogra -
ni cze nie prze miesz cza nia osób i po jaz -
dów, za kaz or ga ni za cji tar gów, wy staw 
i po lo wań, na kaz za wie sze nia dzia łal no -
ści, za kaz utrzy my wa nia zwie rząt po dat -
nych. W prak ty ce le karz we te ry na rii mu si 
ro zu mieć, czy dzia ła w re żi mie de cy zji in -
dy wi du al nej czy ak tu pra wa miej sco we -
go, po nie waż ma to zna cze nie dla try bu 
od wo ław cze go i skut ków praw nych (12), 
zmia ny na to miast w usta wie o In spek cji 
We te ry na ryj nej wzmac nia ją mo del nad -
zo ru cią głe go i od po wie dzial no ści ad mi -
ni stra cyj nej. Or gan nie peł ni już wy łącz -
nie funk cji in ter wen cyj nej, lecz re ali zu je 
rów nież za da nia ko or dy na cyj ne i nad zor -
cze (14). 

 

Wście kli zna ja ko przy kład in te gra cji  
pro ce du ry kli nicz nej z obo wiąz kiem  
ad mi ni stra cyj nym  

 
Art. 26 wpro wa dza szcze gó ło wą pro ce -
du rę ob ser wa cji zwie rzę cia po dej rza ne go 
o za ka że nie wi ru sem wście kli zny. Ob ser -
wa cja trwa 15 dni, ba da nia kli nicz ne 
w 1., 5., 10. i 15. dniu, moż li wość prze -
dłu że nia do 21 dni. Zwie rzę cia nie moż -
na pod dać eu ta na zji do cza su za koń cze -
nia ob ser wa cji, chy ba że za cho dzi 
ko niecz ność skró ce nia cier pie nia, wów -
czas po bie ra się prób ki do ba dań (12). 

Art. 44 utrzy mu je obo wią zek szcze -
pie nia psów po wy żej 3 mie sią ca ży cia.  
Zna nym, ale po mi ja nym fak tem jest 
szcze gó ło we ure gu lo wa nie obo wiąz ków 
do ku men ta cyj nych le ka rza tj. pro wa dze -
nie wy ka zu za szcze pio nych psów, prze -
cho wy wa nie wy ka zu przez 3 la ta, li cząc 
od koń ca ro ku ka len da rzo we go, któ re go 
do ty czy oraz co mie sięcz ne ra por to wa nie 
do PLW (do 3. i 15. dnia mie sią ca). No -
wo ścią jest to, że brak wy da nia za świad -
cze nia, brak pro wa dze nia wy ka zu lub nie -
ter mi no we ra por to wa nie pod le ga ka rze 
pie nięż nej. To jest ob szar, w któ rym ru ty -
na ga bi ne to wa mu si zo stać zsyn chro ni zo -
wa na z wy mo giem ad mi ni stra cyj nym (12). 

A co z pasz por ta mi?  
 

W mo de lu obo wią zu ją cym przed wej -
ściem w ży cie usta wy o zdro wiu zwie rząt 
sys tem pasz por to wy był sil nie osa dzo ny 
w struk tu rze sa mo rzą du za wo do we go. To 
or gan izby pro wa dził re jestr le ka rzy upo -
waż nio nych, dys try bu ował blan kie ty i roz -
po zna wał od wo ła nia od de cy zji od mow -
nych. No wa usta wa nie li kwi du je te go 
me cha ni zmu, lecz wpro wa dza rów no le gły, 
wzmoc nio ny nad zór ad mi ni stra cyj ny 
w za kre sie obo wiąz ków do ku men ta cyj -
nych i szcze pień prze ciw ko wście kliź nie, 
co pro wa dzi do mo de lu po dwój nej od po -
wie dzial no ści le ka rza upo waż nio ne go, 
kor po ra cyj nej i ad mi ni stra cyj nej. 

Pasz por ty i do ku men ty iden ty fi ka cyj -
ne zwie rząt w sys te mie usta wy o zdro wiu 
zwie rząt, obo wiąz ki, od po wie dzial ność 
i prak ty ka ga bi ne to wa. No wa usta wa 
o zdro wiu zwie rząt nie two rzy od ręb ne go, 
au to no micz ne go sys te mu pasz por to we go, 
ale w spo sób istot ny wzmac nia zna cze nie 
do ku men tów iden ty fi ka cyj nych po przez 
po wią za nie ich z obo wiąz kiem szcze pień, 
ra por to wa niem do po wia to we go le ka rza 
we te ry na rii oraz od po wie dzial no ścią ad -
mi ni stra cyj ną le ka rza we te ry na rii. Pasz -
port zwie rzę cia do mo we go prze sta je być 
je dy nie „do ku men tem po dróż nym” sta je 
się ele men tem sys te mu bez pie czeń stwa 
epi zo otycz ne go i zdro wia pu blicz ne go. 

Cha rak ter praw ny pasz por tu. Pasz port 
dla psa, ko ta lub fret ki jest do ku men tem 
iden ty fi ka cyj nym, ma ją cym cha rak ter do -
ku men tu pu blicz ne go, wy da wa nym we -
dług okre ślo ne go wzo ru i za bez pie czeń, 
zgod nie z prze pi sa mi unij ny mi i kra jo wy -
mi. Je go funk cją jest po twier dze nie toż sa -
mo ści zwie rzę cia, udo ku men to wa nie sta -
tu su szcze pie nia prze ciw ko wście kliź nie 
i in nych wy ma gań zdro wot nych, umoż li -
wie nie prze miesz cza nia o cha rak te rze nie -
han dlo wym w ob rę bie Unii Eu ro pej skiej, 
za pew nie nie or ga nom kon tro li moż li wo -
ści we ry fi ka cji speł nie nia wy mo gów we te -
ry na ryj nych. Wpis w pasz por cie ma zna -
cze nie do wo do we. Le karz we te ry na rii 
do ko nu ją cy wpi su nie tyl ko do ku men tu -
je wy ko na nie czyn no ści le kar sko -we te ry -
na ryj nej, lecz po twier dza okre ślo ny stan 
fak tycz ny w ob ro cie praw nym. 

Iden ty fi ka cja ja ko wa ru nek si ne qua 
non. Wa run kiem pra wi dło we go wy da nia 
pasz por tu i do ko ny wa nia w nim wpi sów 
jest jed no znacz na iden ty fi ka cja zwie rzę -
cia. Iden ty fi ka cja mu si być trwa ła i moż -
li wa do we ry fi ka cji, w prak ty ce ozna cza to 
mi kro czip zgod ny z nor ma mi ISO. Obo -
wiąz kiem le ka rza we te ry na rii jest od czy -
ta nie trans pon de ra przed do ko na niem 
wpi su, po twier dze nie zgod no ści nu me ru 

z do ku men ta cją, udo ku men to wa nie da ty 
i go dzi ny wszcze pie nia lub od czy tu trans -
pon de ra (je że li do ty czy). Do ko na nie  
wpi su bez uprzed niej we ry fi ka cji iden ty -
fi ka cji sta no wi na ru sze nie stan dar du sta -
ran no ści za wo do wej i mo że ro dzić od po -
wie dzial ność ad mi ni stra cyj ną. 

Szcze pie nie prze ciw ko wście kliź nie 
a obo wiąz ki do ku men ta cyj ne. Usta wa 
o zdro wiu zwie rząt utrzy mu je obo wią zek 
szcze pie nia psów po wy żej 3 mie sią ca ży -
cia prze ciw ko wście kliź nie, a jed no cze -
śnie na kła da na le ka rza we te ry na rii pre -
cy zyj ne obo wiąz ki do ku men ta cyj ne. 
Po wy ko na niu szcze pie nia le karz wy da je 
po sia da czo wi za świad cze nie, je że li przed -
sta wio no pasz port, upo waż nio ny le karz 
we te ry na rii do ko nu je wpi su w pasz por -
cie. Wpis po wi nien za wie rać co naj mniej 
da tę szcze pie nia, na zwę pro duk tu lecz ni -
cze go, nu mer se rii, da tę waż no ści szcze -
pion ki, da ne i pod pis le ka rza. Nie do ko -
na nie wpi su w pasz por cie, mi mo je go 
oka za nia, pod le ga ka rze pie nięż nej. Prze -
pis ten ma cha rak ter bez względ ny. Ar gu -
men ty or ga ni za cyj ne, ta kie jak brak cza -
su lub odło że nie wpi su, nie zwal nia ją 
z obo wiąz ków do ku men ta cyj nych. 

Od po wie dzial ność ad mi ni stra cyj na le -
ka rza. Usta wa wpro wa dza sank cje fi nan -
so we wo bec le ka rza we te ry na rii m.in. 
za nie wy da nie za świad cze nia o szcze pie -
niu, nie pro wa dze nie wy ka zu, nie ter mi no -
we prze ka za nie da nych do PLW, nie do ko -
na nie wpi su w pasz por cie (w przy pad ku 
le ka rza upo waż nio ne go). Ka ry ma ją cha -
rak ter ad mi ni stra cyj ny i są na kła da ne 
w dro dze de cy zji. Mo gą zo stać wy mie rzo -
ne nie za leż nie od ewen tu al nej od po wie -
dzial no ści dys cy pli nar nej przed or ga na mi 
sa mo rzą du za wo do we go. W prak ty ce 
ozna cza to ko niecz ność wdro że nia w lecz -
ni cy pro ce du ry obej mu ją cej iden ty fi ka cję 
zwie rzę cia, wy ko na nie szcze pie nia, do ko -
na nie wpi su w pasz por cie (je że li ist nie je), 
wpro wa dze nie da nych do wy ka zu, 
uwzględ nie nie ich w ra por cie mie sięcz nym. 

Pasz port ja ko do ku ment pu blicz ny. 
Blan kie ty pasz por tów i za świad czeń ma -
ją cha rak ter do ku men tów pu blicz nych 
(13). Ozna cza to obo wią zek wła ści we go 
prze cho wy wa nia blan kie tów, ewi den cjo -
no wa nia nu me rów wy da nych do ku men -
tów, za bez pie cze nia przed nie upraw nio -
nym uży ciem, roz li czal no ści wy da nych 
for mu la rzy. Utra ta blan kie tu lub nie pra -
wi dło we po słu gi wa nie się nim mo że ro -
dzić kon se kwen cje ad mi ni stra cyj ne oraz 
dys cy pli nar ne. 

Prze miesz cza nie o cha rak te rze nie -
han dlo wym. Pasz port jest wa run kiem 
prze miesz cza nia zwie rzę cia to wa rzy szą ce -
go wła ści cie lo wi w ce lach nie han dlo wych 



16 
 

Ży
ci

e 
W

et
er

yn
a

ry
jn

e 
• 

m
a

j 2
0

26

w ob rę bie UE. Le karz do ko nu ją cy wpi su 
po twier dza, że zwie rzę speł nia wy mo gi 
zdro wot ne. Wpis nie mo że być wa run ko -
wy ani an ty da to wa ny, łącz nie z ak tu al nym 
wpi sem do ty czą cym szcze pie nia prze ciw -
ko wście kliź nie. Po twier dze nie nie zgod ne 
ze sta nem fak tycz nym mo że skut ko wać 
od po wie dzial no ścią za wo do wą oraz ad mi -
ni stra cyj ną. W re aliach usta wy o zdro wiu 
zwie rząt do ku ment iden ty fi ka cyj ny i pasz -
port są in te gral nym ele men tem sys te mu 
nad zo ru. Sta ran ność w ich pro wa dze niu 
sta no wi ele ment na le ży te go wy ko ny wa nia 
za wo du le ka rza we te ry na rii i wa ru nek bez -
pie czeń stwa praw ne go prak ty ki. Prze pi sy 
roz dzia łu 4a usta wy z dnia 11 mar ca 2004 r. 
o ochro nie zdro wia zwie rząt oraz zwal cza -
niu cho rób za kaź nych zwie rząt (9) od wo -
łu ją się do roz po rzą dze nia nr 576/2013, 
któ re, zgod nie z art. 277 roz po rzą dze nia 
2016/429 (12) sto so wa ne jest przej ścio wo 
do dnia 21 kwiet nia 2026 r. Po tej da cie 
re gu la cje do ty czą ce prze miesz cza nia 
o cha rak te rze nie han dlo wym zwie rząt do -
mo wych zo sta ną w peł ni włą czo ne do sys -
te mu Ani mal He alth Law (część VI  
roz po rzą dze nia 2016/429), co bę dzie wy -
ma ga ło do sto so wa nia kra jo wych ode słań 
usta wo wych (2, 4, 7, 9). 

 

Zoo no zy i AMR czy li włą cze nie zdro wia  
pu blicz ne go do prak ty ki kli nicz nej 

 
Za łącz nik nr 2 do usta wy o zdro wiu zwie -
rząt okre śla wy kaz cho rób od zwie rzę cych 
pod le ga ją cych mo ni to ro wa niu, obej mu -
ją cy m.in. bru ce lo zę, sal mo nel lo zę, wło -
śni cę, li ste rio zę, gruź li cę wy wo ły wa ną 
przez My co bac te rium bo vis oraz za ka że nia 
we ro tok sycz ny mi szcze pa mi Esche ri chia 
co li (VTEC). Ka ta log ten nie ma cha rak -
te ru wy łącz nie sta ty stycz ne go ani spra -
woz daw cze go. Sta no wi on ele ment sys te -
mu wcze sne go wy kry wa nia za gro żeń 
zdro wia pu blicz ne go i wpi su je się w mo -
del „One He alth”, w któ rym zdro wie lu -
dzi, zwie rząt i śro do wi ska trak to wa ne jest 
ja ko sys tem na czyń po łą czo nych. Roz po -
zna nie kli nicz ne, po dej rze nie cho ro by, wy -
nik ba da nia la bo ra to ryj ne go czy na wet 
nie ty po wy ob raz sek cyj ny mo gą uru cha -
miać me cha ni zmy ra por to we i nad zor cze 
wy kra cza ją ce po za in dy wi du al ny przy pa -
dek. Szcze gól ne zna cze nie ma art. 53 
usta wy (12), któ ry prze wi du je mo ni to ro -
wa nie opor no ści na środ ki prze ciw drob -
no ustro jo we (AMR) (1) przez In spek cję 
We te ry na ryj ną we współ pra cy z Pań stwo -
wą In spek cją Sa ni tar ną. Opor ność prze -
sta je być pro ble mem wy łącz nie te ra peu -
tycz nym – sta je się ka te go rią nad zor czą. 
Da ne do ty czą ce sto so wa nia we te ry na ryj -
nych pro duk tów lecz ni czych, wy ni ki ba -

dań bak te rio lo gicz nych i an ty bio gra mów, 
a tak że in for ma cje o wy stę po wa niu szcze -
pów opor nych sta no wią ele ment kra jo we -
go i unij ne go sys te mu ra por to wa nia. 

W prak ty ce re gu la cje te wią żą się z na -
stę pu ją cy mi kon se kwen cja mi. Po pierw -
sze, de cy zja o za sto so wa niu an ty bio ty ku 
wy ma ga nie tyl ko uza sad nie nia kli nicz ne -
go, lecz tak że świa do mo ści jej wpły wu 
na po pu la cję drob no ustro jów w szer szej 
ska li. Em pi rycz na an ty bio ty ko te ra pia bez 
wska zań dia gno stycz nych mo że być po -
strze ga na nie tyl ko ja ko błąd, lecz rów nież 
ja ko dzia ła nie sprzecz ne z za sa dą ra cjo -
nal ne go sto so wa nia środ ków prze ciw -
drob no ustro jo wych. Po dru gie, do ku men -
ta cja kli nicz na na bie ra zna cze nia 
do wo do we go w kon tek ście nad zo ru 
nad AMR. Wpis do ty czą cy roz po zna nia, 
wy nik ba da nia bak te rio lo gicz ne go, uza -
sad nie nie wy bo ru le ku, czas te ra pii i jej 
efekt, to ele men ty, któ re mo gą pod le gać 
oce nie nie tyl ko w po stę po wa niu cy wil -
nym czy dys cy pli nar nym, lecz rów nież 
w ra mach kon tro li ad mi ni stra cyj nej. 
Po trze cie, le karz we te ry na rii sta je się pod -
mio tem współ od po wie dzial nym za re ali -
za cję stra te gii ogra ni cza nia opor no ści 
na po zio mie kra jo wym i unij nym. Mo ni -
to ro wa nie AMR nie jest dzia ła niem fa -
kul ta tyw nym ani pro jek tem ba daw czym 
jest obo wiąz kiem wy ni ka ją cym z usta wy 
i po wią za nych re gu la cji unij nych. Da ne 
ge ne ro wa ne w prak ty ce kli nicz nej wcho -
dzą do sys te mów ra por to wych, któ re słu -
żą oce nie tren dów epi de mio lo gicz nych 
i kształ to wa niu po li ty ki zdro wot nej. 
W efek cie gra ni ca mię dzy prak ty ką kli -
nicz ną a zdro wiem pu blicz nym ule ga za -
tar ciu. Le karz we te ry na rii, po dej mu jąc de -
cy zję te ra peu tycz ną, dzia ła jed no cze śnie 
ja ko kli ni cy sta i ja ko uczest nik sys te mu 
bez pie czeń stwa bio lo gicz ne go. Od po wie -
dzial ność za wo do wa zo sta je roz sze rzo -
na o wy miar sys te mo wy, każ da de cy zja 
do ty czą ca le cze nia cho ro by bak te ryj nej 
ma po ten cjal ny wpływ na po ziom opor -
no ści w po pu la cji zwie rząt, a po śred nio 
rów nież w po pu la cji lu dzi. Usta wa o zdro -
wiu zwie rząt for ma li zu je ten stan rze czy. 
Zoo no zy i AMR prze sta ją być je dy nie ka -
te go ria mi na uko wy mi czy epi de mio lo -
gicz ny mi. Sta ją się ele men tem re żi mu 
nad zor cze go, w któ rym prak ty ka kli nicz -
na jest in te gral ną czę ścią me cha ni zmu 
ochro ny zdro wia pu blicz ne go (1,12). 

 

Sank cje ad mi ni stra cyj ne ja ko re al ny  
in stru ment nad zo ru 

 
Roz dział 8 usta wy wpro wa dza sze ro ki ka -
ta log kar pie nięż nych. Wy so kość kar okre -
śla na jest ja ko wie lo krot ność prze cięt ne go 

mie sięcz ne go wy na gro dze nia ogła sza ne -
go przez GUS. Ka ry mo gą być na kła da ne 
m.in. za brak za pew nie nia wy ma gań bio -
ase ku ra cyj nych, brak po wia do mie nia 
o cho ro bie, nie prze ka zy wa nie da nych, nie -
pra wi dło we sto so wa nie pro duk tów lecz -
ni czych, na ru sze nia przy prze miesz cza niu 
zwie rząt i ma te ria łu bio lo gicz ne go. 
W przy pad ku po now ne go na ru sze nia 
w okre sie 2 lat ad mi ni stra cyj na ka ra pie -
nięż na pod le ga pod wyż sze niu o 25 %. Po -
nad to, po sia dacz psa nie wy ko nu ją cy obo -
wiąz ku szcze pie nia pod le ga ka rze grzyw ny 
w try bie wy kro cze nio wym (12). 

 

Zmia ny waż ne dla za kła dów lecz ni czych 
dla zwie rząt (ZLZ) 

 
No we li za cja i zmia ny w usta wie o za kła -
dach lecz ni czych dla zwie rząt (10) wpro -
wa dza moż li wość wstrzy ma nia dzia łal no -
ści za kła du lecz ni cze go, je że li stwier dzo ne 
zo sta ną uchy bie nia stwa rza ją ce za gro że -
nie epi de mio lo gicz ne. Je że li uchy bie nia 
nie zo sta ną usu nię te w ter mi nie, okrę go -
wa ra da le kar sko -we te ry na ryj na mo że 
skre ślić za kład z ewi den cji. To prze pis 
o cha rak te rze dys cy pli nu ją cym. W prak -
ty ce ozna cza, że brak pro ce dur bio ase ku -
ra cyj nych w ZLZ mo że pro wa dzić 
do cza so we go lub trwa łe go za mknię cia 
dzia łal no ści (10, 12). 

 

Schro ni ska dla zwie rząt ja ko re de fi ni cja  
i stan dar dy 

 
Zmia na usta wy o ochro nie zwie rząt (11) 
wpro wa dza de fi ni cję schro ni ska ja ko  
„za kła du” w ro zu mie niu roz po rzą dze nia  
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2016/429. Pro wa dzą cy schro ni sko ma 
obo wią zek za pew nie nia opie ki we te ry na -
ryj nej, wła ści wych wa run ków by to wa nia, 
ozna ko wa nia psów i ko tów, pro wa dze nia 
do ku men ta cji. Mi ni ster wła ści wy do spraw 
rol nic twa okre ślił mi ni mal ne wa run ki utrzy -
my wa nia zwie rząt w schro ni skach.(8). Dla 
le ka rzy współ pra cu ją cych ze schro ni ska mi 
ozna cza to ko niecz ność pro wa dze nia do ku -
men ta cji w spo sób umoż li wia ją cy kon tro lę 
przez In spek cję We te ry na ryj ną (14). 

 

Co to ozna cza w prak ty ce? In struk cja dla  
le ka rza we te ry na rii (ta be la nr 1) 

 
Usta wa o zdro wiu zwie rząt nie zmie nia te -
go, jak ba da się zwie rzę, ale zmie nia to, jak 
oce nia ne są de cy zje le ka rza. Od 18 mar -
ca 2026 r. od po wie dzial ność za wo do wa 
jest rów no le gle od po wie dzial no ścią ad mi -
ni stra cyj ną. To ozna cza, że nie wy star czy 
dzia łać pra wi dło wo, trze ba dzia łać i do ku -
men to wać pra wi dło wo. Po pierw sze, obo -
wią zek zgło sze nia po wsta je już na eta pie 
uza sad nio ne go po dej rze nia cho ro by ob ję -
tej wy ka zem. Je że li w te re nie wi dzisz  
ob ja wy mo gą ce wska zy wać na cho ro bę  
za kaź ną, nie od kła daj zgło sze nia „do po -
twier dze nia”. Brak re ak cji mo że skut ko -
wać ka rą pie nięż ną. Po dru gie, bio ase ku -
ra cja prze sta je być po ję ciem teo re tycz nym. 
Każ da lecz ni ca po win na mieć opra co wa -
ną pro ce du rę po stę po wa nia z pa cjen tem 
po dej rza nym o cho ro bę za kaź ną: izo la cja, 
od ręb ne cią gi ko mu ni ka cyj ne, za sa dy de -
zyn fek cji, spo sób po stę po wa nia z od pa da -
mi i sprzę tem. Bio ase ku ra cja to or ga ni za -
cja pra cy, a nie for mu larz do oka za nia 
pod czas kon tro li. Po trze cie, do ku men ta -

cja me dycz na mu si ja sno od zwier cie dlać 
tok ro zu mo wa nia kli nicz ne go. W szcze -
gól no ści przy sto so wa niu an ty bio ty ków 
na le ży wy ka zać wska za nia, roz po zna nie, 
ewen tu al ne ba da nia do dat ko we oraz uza -
sad nie nie wy bo ru pro duk tu lecz ni cze go. 
Mo ni to ring AMR ozna cza, że de cy zje  
te ra peu tycz ne pod le ga ją oce nie sys te mo -
wej. Po czwar te, w za kre sie szcze pień 
prze ciw ko wście kliź nie na le ży upo rząd -
ko wać wy ka zy, ter mi ny ra por to wa nia oraz 
spo sób ar chi wi za cji da nych. Brak wpi su, 
brak ra por tu lub nie ter mi no wość pod le -
ga ją sank cji ad mi ni stra cyj nej. Po pią te, le -
ka rze upo waż nie ni do wy da wa nia pasz -
por tów po win ni zwe ry fi ko wać spo sób 
ewi den cjo no wa nia blan kie tów, ich za bez -
pie cze nie oraz pro ce du rę od mo wy wy da -
nia do ku men tu. Blan kiet pasz por tu jest 
do ku men tem pu blicz nym i mu si być roz -
li cza ny, pa mię tać na le ży też, że je śli zwie -
rzę po sia da ta ki do ku ment, nie od no to wa -
nie w nim szcze pie nia prze ciw ko 
wście kliź nie jest błę dem. Po szó ste, za kład 
lecz ni czy po wi nien opra co wać we wnętrz -
ną in struk cję zgła sza nia cho rób oraz wy -
zna czyć oso bę od po wie dzial ną za ra por -
to wa nie da nych do po wia to we go le ka rza 
we te ry na rii. Po siód me, na le ży śle dzić ak -
ty wy ko naw cze. Usta wa wska zu je obo wiąz -
ki, ale szcze gó ło we pro ce du ry tech nicz ne, 
w tym wzo ry do ku men tów, za kres da nych 
i tryb ra por to wa nia, zo sta ną do pre cy zo wa -
ne w prze pi sach wy ko naw czych. Po ósme, 
na le ży za cho wać szcze gól ną ostroż ność 
w za kre sie prze miesz cza nia zwie rząt do -
mo wych, po nie waż część roz wią zań funk -
cjo nu je w okre sie przej ścio wym i wy ma ga 
do sto so wa nia do mo de lu AHL. 

Pod su mo wu jąc: przy go to wa nie do zmia -
ny ozna cza prze gląd pro ce dur, szko le nie 
per so ne lu, stan da ry za cję do ku men ta cji 
i mo ni to ro wa nie pu bli ka cji no wych ak -
tów wy ko naw czych. Jest to etap or ga ni -
za cyj ny zwią za ny z wdra ża niem usta wy 
po jej wej ściu w ży cie. 

 

Pod su mo wa nie 
 

Usta wa o zdro wiu zwie rząt z 2025 r. prze -
no si cię żar od po wie dzial no ści na pod mio -
ty i le ka rzy we te ry na rii, in te gru jąc kra jo wy 
sys tem z unij nym mo de lem za rzą dza nia 
ry zy kiem. To nie jest zmia na ko sme tycz -
na. To zmia na fi lo zo fii: od re ago wa nia 
na ogni sko do cią głe go nad zo ru, ra por to -
wa nia i od po wie dzial no ści ad mi ni stra cyj -
nej. Le karz we te ry na rii, po za wy ko ny wa -
niem czyn no ści kli nicz nych, uczest ni czy 
tak że w re ali za cji obo wiąz ków wy ni ka ją -
cych z sys te mu nad zo ru nad zdro wiem 
zwie rząt. A sys tem ten, zgod nie z li te rą 
usta wy, ma być mie rzal ny, udo ku men to wa -

ny i eg ze kwo wal ny. Od 18 mar ca 2026 r. 
prze pi sy obo wią zu ją, z okre sem przej ścio -
wym do 18 czerw ca 2026 r. ● 
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Dzień Bez pie czeń stwa Le ków We te ry -
na ryj nych to kam pa nia in for ma cyj -
na przy go to wa na przez Eu ro pej ską 
Agen cję Le ków (Eu ro pe an Me di ci nes 
Agen cy – EMA) oraz Eu ro pej ską Fe de -
ra cję Le ka rzy We te ry na rii (Fe de ra tion  
of Ve te ri na rians of Eu ro pe – FVE), ma -
ją ca na ce lu pod kre śle nie zna cze nia nad -
zo ru nad bez pie czeń stwem sto so wa nia 
we te ry na ryj nych pro duk tów lecz ni czych. 
Kam pa nia skie ro wa na jest do le ka rzy we -
te ry na rii, a tak że do wła ści cie li, opie ku -
nów i ho dow ców zwie rząt. Jej głów nym 
za ło że niem jest za chę ce nie do zgła sza nia 
po dej rze wa nych zda rzeń nie po żą da nych, 
któ re mo gą po ja wić się po za sto so wa niu 
le ków we te ry na ryj nych, za rów no u zwie -
rząt, jak i u na ra żo nych lu dzi. 

Te go rocz nym te ma tem prze wod nim 
Ve te ri na ry Me di ci ne Sa fe ty Day był 
brak ocze ki wa nej sku tecz no ści le ków 
prze ciw pa so żyt ni czych. 

Brak ocze ki wa nej sku tecz no ści ozna cza 
sy tu ację, w któ rej we te ry na ryj ny pro dukt 
lecz ni czy nie dzia ła zgod nie z ocze ki wa -
nia mi. W przy pad ku le ków prze ciw pa -
so żyt ni czych – sto so wa nych m.in. prze -
ciw ko ni cie niom, ta siem com, pchłom, 
klesz czom czy roz to czom – mo że to 
ozna czać brak eli mi na cji pa so ży tów lub 
nie sku tecz ne za po bie ga nie ich obec no -
ści w or ga ni zmie zwie rzę cia. 

Przy czy ną ta kiej sy tu acji mo że być 
m.in. nie wła ści we sto so wa nie pro duk tu 

po le ga ją ce na przy kład na nie prze strze -
ga niu za le ceń za war tych w ulot ce, sto so -
wa niu zbyt ni skich da wek lub dłu go trwa -
łym uży wa niu pro duk tów z tej sa mej 
gru py sub stan cji, co w kon se kwen cji mo -
że się przy czy niać do roz wo ju lub na si le -
nia opor no ści pa so ży tów na sub stan cje 
czyn ne. 

Opor ność prze ciw pa so żyt ni cza to zja -
wi sko po le ga ją ce na zmniej szo nej wraż -
li wo ści pa so ży tów na da ną sub stan cję 
czyn ną sto so wa ną zgod nie z za le ce nia mi. 
Jej roz wój mo że być przy spie szo ny przez 
nie pra wi dło we lub nie uza sad nio ne sto -
so wa nie le ków. 

 
W ra mach kam pa nii zwró co no szcze gól -
ną uwa gę na: 
 • pra wi dło we sto so wa nie le ków we te ry -

na ryj nych zgod nie z ulot ką,  
 • uni ka nie sto so wa nia zbyt ni skich da wek,  
 • od po wie dzial ne sto so wa nie le ków 

prze ciw pa so żyt ni czych, w tym edu ka -
cję wła ści cie li, opie ku nów i ho dow ców 
zwie rząt w za kre sie pra wi dło we go sto -
so wa nia prze pi sa nych przez le ka rza 
we te ry na rii le ków we te ry na ryj nych, 

 • uważ ną ob ser wa cję zwie rząt pod ką tem 
sku tecz no ści te ra pii.  
 
Pod kre ślo no, że przy pad ki po dej rze nia 

bra ku sku tecz no ści we te ry na ryj nych pro -
duk tów lecz ni czych po win ny być zgła -
sza ne ja ko zda rze nia nie po żą da ne, któ re 

le ka rze we te ry na rii mo gą prze ka zy wać 
do Urzę du Re je stra cji Pro duk tów Lecz -
ni czych, Wy ro bów Me dycz nych i Pro -
duk tów Bio bój czych lub bez po śred nio 
do fir my far ma ceu tycz nej, od po wie dzial -
nej za da ny we te ry na ryj ny pro dukt lecz -
ni czy. 

 
Do Urzę du zgło sze nia zda rze nia nie po -
żą da ne go moż na do ko nać: 
 • on li ne za po mo cą for mu la rza na plat -

for mie Sys tem Mo ni to wa nia Za gro -
żeń – SMZ (bez ko niecz no ści lo go -
wa nia i pod pi sów) pod lin kiem 
https://smz2.ez dro wie.gov.pl/, 

 • za po mo cą for mu la rza zgło sze nio we -
go do stęp ne go na stro nie in ter ne to wej 
Urzę du pod lin kiem – https://www. 
gov.pl/web/urpl/zglos -zda rze nie -nie -
po za da ne (wy sył ka wia do mo ścią e -ma -
il lub pocz ta tra dy cyj ną). 
 
W przy pad ku wąt pli wo ści do ty czą cych 

spo so bu zgło sze nia, na stro nie in ter ne to -
wej Urzę du zo stał za miesz czo ny krót ki 
film in struk ta żo wy, któ ry krok po kro ku 
po ka zu je, jak do ko nać zgło sze nia za po -
mo cą for mu la rza do stęp ne go na plat for -
mie SMZ. Film znaj dziesz pod lin kiem: 
https://www.gov.pl/web/urpl/zglos -zda -
rze nie -nie po rza da ne. 

Każ de zgło sze nie ma zna cze nie dla 
bez pie czeń stwa sto so wa nia le ków we te -
ry na ryj nych. ●    

Czy wiesz, że…  

DZIEŃ BEZPIECZEŃSTWA  
LEKÓW 
WETERYNARYJNYCH   
(VETERINARY MEDICINE  
SAFETY DAY)
8 KWIETNIA 2026 ROKU OBCHODZILIŚMY KOLEJNĄ EDYCJĘ DNIA BEZPIECZEŃSTWA LEKÓW WETERYNARYJNYCH   
(VETERINARY MEDICINE SAFETY DAY).
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Uchwały, listy, apele...  
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War sza wa, dnia 19 mar ca 2026 r. 
 
 
 

Ko mu ni kat Pre ze sa  
Kra jo wej Ra dy  

Le kar sko -We te ry na ryj nej 
 
 
 
W związ ku z opu bli ko wa niem roz po rzą dze nia Mi ni stra Rol nic twa 
i Roz wo ju Wsi w spra wie wa run ków i wy so ko ści wy na gro dze nia 
za wy ko ny wa nie czyn no ści przez le ka rzy we te ry na rii oraz in ne oso -
by wy zna czo ne przez po wia to we go le ka rza we te ry na rii – w prak -
tycz nie nie zmie nio nym kształ cie, za wie ra ją cym do tych czas obo -
wią zu ją ce staw ki – w dniu wczo raj szym, w gma chu mi ni ster stwa 
mia ło miej sce pil ne spo tka nie z udzia łem Wi ce mi ni stra Rol nic twa 
i Roz wo ju Wsi Jac ka Czer nia ka oraz Dy rek to ra De par ta men tu Bez -
pie czeń stwa Żyw no ści i We te ry na rii Woj cie cha Woj ty ry z przed sta -
wi cie la mi Kra jo wej Ra dy Le kar sko -We te ry na ryj nej: Pre ze sem Kra jo -
wej Ra dy Le kar sko -We te ry na ryj nej Mar kiem Ma sta ler kiem, Wi ce -
pre ze sem Kra jo wej Ra dy Le kar ko -We te ry na ryj nej Paw łem Ma teń -
ką oraz Prze wod ni czą cym Ko mi sji ds. Urzę do wych Le ka rzy We te ry -
na rii Bo gu sła wem Ma kow skim. 
W trak cie spo tka nia stro na mi ni ste rial na po in for mo wa ła o ko niecz -
no ści opu bli ko wa nia przed mio to we go roz po rzą dze nia w związ ku 
z wej ściem w ży cie zno we li zo wa nej usta wy o zdro wiu zwie rząt. Jed -
no cze śnie prze ka za no, że zno we li zo wa ne roz po rzą dze nie Mi ni stra 
Rol nic twa i Roz wo ju Wsi w spra wie sta wek opłat za czyn no ści wy ko -
ny wa ne przez In spek cję We te ry na ryj ną ma zo stać opu bli ko wa ne 
w cią gu naj bliż szych dni. Pro jekt te go ak tu uzy skał już po zy tyw ną 
opi nię Mi ni stra Fi nan sów. 
Roz po rzą dze nie do ty czą ce wy na gro dzeń po zo sta je na to miast na -
dal, po mi mo je go opu bli ko wa nia, przed mio tem uzgod nień po mię -
dzy Mi ni strem Rol nic twa i Roz wo ju Wsi, a Mi ni strem Fi nan sów. 
W przy pad ku osią gnię cia po ro zu mie nia pla no wa ne jest zwo ła nie 
ko lej ne go ro bo cze go po sie dze nia zgod nie z art. 16 ust. 6 usta wy 
o In spek cji We te ry na ryj nej, któ ry prze wi du je za się gnię cie w tej spra -
wie opi nii Głów ne go Le ka rza We te ry na rii oraz Kra jo wej Ra dy Le kar -
sko -We te ry na ryj nej. 
Stro na Sa mo rzą do wa z ko lei przy to czy ła ar gu men ty prze ma wia ją -
ce za pil ną ko niecz ną po trze bą ak tu ali za cji sta wek w przed mio to -
wym roz po rzą dze niu zgod nie z prze sła nym do Mi ni stra Rol nic twa 
i Roz wo ju Wsi i Mi ni stra Fi nan sów pro jek tem Kra jo wej Izby Le kar sko -
-We te ry na ryj nej. Przed sta wi cie le Kra jo wej Ra dy Le kar sko -We te ry na -
ryj nej zwró ci li uwa gę, że uka za nie się roz po rzą dze nia o wy na gro dze -
niach w obec nym kształ cie nie zwy kle wzbu rzy ło śro do wi sko urzę do -
wych le ka rzy we te ry na rii. Po czu li się oni oszu ka ni i zlek ce wa że ni, że 
po mi mo to czą cych się od 2 lat uzgod nień w tej spra wie, a tak że pu -
blicz nych za pew nień ów cze sne go Wi ce mi ni stra Rol nic twa i Roz wo ju 
Wsi Ste fa na Kra jew skie go, że środ ki na pod wyż ki trze ba zna leźć, ich 
słusz ne po stu la ty i ocze ki wa nia nie zo sta ły uwzględ nio ne.  
Roz go ry czo ne jest ca łe śro do wi sko le ka rzy we te ry na rii, a szcze gól -
nie urzę do wi le ka rze we te ry na rii re ali zu ją cy cięż kie fi zycz nie i trud -
ne czyn no ści z wy zna cze nia za że nu ją co ni skie staw ki, w ra mach 
mo ni to rin gu cho rób za kaź nych zwie rząt go spo dar skich. Ko niecz -
ność prze pro wa dze nia w okre sach 4-5 let nich ba dań de ter mi nu ją 
prze pi sy wspól no to we (por. roz po rzą dze nie 853/2004 oraz roz po -
rzą dze nie 2016/429) oraz nor my mię dzy na ro do we np. po ro zu mie -
nie SPS w ra mach WTO, któ re go Pol ska jest sy gna ta riu szem. Za do -
wa la ją ce wy ni ki ba dań po zwa la ją na utrzy ma nie nada ne go sta tu -
su sta da wol ne go od np. gruź li cy, bru ce lo zy, bia łacz ki czy też cho -
ro by Au jesz ky'ego. Do biu ra Kra jo wej Izby Le kar sko -We te ry na ryj nej 

spły wa ją in for ma cje, że do pó ki nie zo sta ną wpro wa dzo ne za pro -
po no wa ne przez Kra jo wą Izbę Le kar sko -We te ry na ryj ną staw ki wy -
na gro dzeń, le ka rze we te ry na rii nie przy stą pią do wio sen nej ak cji 
ba da nia np. by dła w kie run ku gruź li cy, bru ce lo zy czy bia łacz ki. Za -
nie cha nie re ali za cji tych czyn no ści po zba wi sta da sta tu su urzę do -
wo wol ne go od ww. cho rób, co w wy mia rze prak tycz nym unie moż -
li wi wpro wa dza nie do ob ro tu mle ka oraz mię sa zwie rząt ko pyt nych. 
Ska la ne ga tyw nych im pli ka cji dla pol skiej żyw no ści na ryn kach 
mię dzy na ro do wych jest ogrom na i trud na do osza co wa nia.   
Z ko lei na ra sta ją ca fru stra cja i nie za do wo le nie ze zła ma nia skła da -
nych obiet nic wśród urzę do wych le ka rzy we te ry na rii nad zo ru ją -
cych ubo je zwie rząt w rzeź niach mo że w krót kim cza sie do pro wa -
dzić do pa ra li żu w prze my śle mię snym. Już te raz po wia to wi le ka rze 
we te ry na rii sy gna li zu ją kło po ty w zna le zie niu le ka rzy we te ry na rii 
chęt nych do wy ko ny wa nia za dań z wy zna cze nia. 
Pod czas spo tka nia po ru szo no rów nież kwe stię nie do bo ru le ka rzy 
we te ry na rii na ob sza rach wiej skich, któ re go jed ną z przy czyn jest 
że nu ją co ni skie wy na gro dze nie za mo ni to ring cho rób za kaź nych 
wy ko ny wa ny na zle ce nie po wia to wych le ka rzy we te ry na rii. Kra jo wa 
Izba Le kar sko -We te ry na ryj na przed sta wi ła pro po zy cję kon kret nych 
dzia łań ma ją cych na ce lu po pra wę tej sy tu acji.  
Przed sta wi cie le Kra jo wej Ra dy Le kar sko -We te ry na ryj nej wska za li 
na ko niecz ność pil nej no we li za cji opu bli ko wa ne go roz po rzą dze nia 
o wy na gro dze niach zgod nie z prze sła ny mi do Mi ni stra Rol nic twa i Roz -
wo ju Wsi i Mi ni stra Fi nan sów pro jek tem Kra jo wej Izby Le kar sko -We te -
ry na ryj nej, gdyż jej brak mo że do pro wa dzić do po waż nych per tur ba cji 
w ca łym sys te mie bez pie czeń stwa zdro wot ne go żyw no ści po cho dze -
nia zwie rzę ce go i we te ry na ryj nej ochro nie zdro wia pu blicz ne go.  

 
INSPEKCJA WETERYNARYJNA 
ZASTĘPCA GŁÓWNEGO LEKARZA WETERYNARII  
Monika Michałowska  

Warszawa, dnia 10 marca 2026 r. 
 

Pan Marek Mastalerek 
Prezes Krajowej Izby Lekarsko-Weterynaryjnej 
Wojewódzcy Lekarze Weterynarii - wszyscy - 

Nasz znak: BZiOZ.400.1.2026.2 
 

Szanowni Państwo 
Głów ny Le karz We te ry na rii prze ka zu je do wy ko rzy sta nia służ bo we -
go pi smo p. Pio tra Otaw skie go Ge ne ral ne go Dy rek to ra Ochro ny 
Śro do wi ska z dnia 13 lu te go 2026 r., znak: DZP-WG.600.20.2026.AS.MK, 
za wie ra ją ce wska zów ki do ty czą ce po stę po wa nia w przy pad ku ko -
niecz no ści udzie le nia po mo cy zwie rzę ciu po szko do wa ne mu w wy -
pad ku dro go wym, w tym zwie rzę ciu pod le ga ją ce mu ochro nie ga -
tun ko wej. 
Jed no cze śnie, ma jąc na uwa dze fakt, że zgod nie z art. 33 ust. 3 
usta wy z dnia 21 sierp nia 1997 r. o ochro nie zwie rząt w przy pad ku ko -
niecz no ści bez zwłocz ne go uśmier ce nia zwie rzę cia dzi kie go, w ce lu 
za koń cze nia je go cier pień, po trze bę uśmier ce nia stwier dza m.in. le -
karz we te ry na rii, zwra cam się z uprzej mą proś bą do Pa na Pre ze sa 
o roz po wszech nie nie pi sma wśród le ka rzy we te ry na rii człon ków po -
szcze gól nych okrę go wych izb le kar sko -we te ry na ryj nych. 
 

Z wyrazami szacunku Monika Michałowska  
/podpisano elektronicznie/ 

 
Za łącz nik: pi smo p. Pio tra Otaw skie go, Ge ne ral ne go Dy rek to ra Ochro -
ny Śro do wi ska z dnia 13 lu te go 2026 r., znak: DZP-WG.600.20.2026.AS.MK 
Do wia do mo ści: Pan Piotr Otaw ski, Ge ne ral ny Dy rek tor Ochro ny Śro -
do wi ska. 
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GENERALNY DYREKTOR  
OCHRONY ŚRODOWISKA 
Piotr Otawski 

Warszawa, 13 lutego 2026 r. 
 

DZP-WG.600.20.2026.AS. MK 
 
 

Wg rozdzielnika 
 

Sza now ni Pań stwo, 
 
w związ ku z za ist nia łym gło śnym me dial nie in cy den tem do ty czą -
cym uśpie nia wil ka przez we te ry na rza, po wcze śniej szej ko li zji dro -
go wej w oko li cach miej sco wo ści Cza pli nek, bez uprzed nie go ze -
zwo le nia Ge ne ral ne go Dy rek to ra Ochro ny Śro do wi ska na je go 
uśmier ce nie, pra gnę wy ra zić głę bo kie za nie po ko je nie za ist nia łą sy -
tu acją. 
Nie po kój bu dzi fakt, że po trą co ny wilk przez wie le go dzin, w bar -
dzo ni skiej tem pe ra tu rze, ocze ki wał na przy jazd po mo cy we te ry -
na ryj nej, a je go cier pie nie prze dłu ża ło się. Wspar cie na miej scu 
za pew ni li wy łącz nie funk cjo na riu sze Po li cji, choć wy łącz nie w za -
kre sie za bez pie cze nia miej sca zda rze nia, a nie skró ce nia cier pie -
nia zwie rzę cia. W związ ku z tym po sta no wi łem prze ka zać Pań stwu 
nie zbęd ne in for ma cje, jak na le ży po stę po wać w ta kich przy pad -
kach, tak aby po dob ne zda rze nia nie mia ły już miej sca w przy -
szło ści. 
 
Spo sób po stę po wa nia w przy pad ku zda rzeń dro go wych z udzia -
łem zwie rząt re gu lu ją prze pi sy usta wy z dnia 21 sierp nia 1997 r. 
o ochro nie zwie rząt (Dz. U. z 2023 r. poz. 1580, z późn. zm.). 
 
Zgod nie z art. 25 ww. usta wy pro wa dzą cy po jazd me cha nicz ny, któ -
ry po trą cił zwie rzę, obo wią za ny jest, w mia rę moż li wo ści, do za pew -
nie nia mu sto sow nej po mo cy lub w przy pad ku ko niecz no ści 
uśmier ce nia, do za wia do mie nia jed nej ze służb, o któ rych mo wa 
w art. 33 ust. 3 wspo mnia nej usta wy, tj. le ka rza we te ry na rii, człon ka 
Pol skie go Związ ku Ło wiec kie go, in spek to ra or ga ni za cji spo łecz nej, 
któ rej sta tu to wym ce lem dzia ła nia jest ochro na zwie rząt, funk cjo -
na riu sza Po li cji, stra ży miej skiej lub gmin nej, Stra ży Gra nicz nej, pra -
cow ni ka Służ by Le śnej lub Służ by Par ków Na ro do wych, straż ni ka 
Pań stwo wej Stra ży Ło wiec kiej, straż ni ka ło wiec kie go lub straż ni ka 
Pań stwo wej Stra ży Ry bac kiej. 
Jed no cze śnie, je że li ran ne zwie rzę sta no wi za gro że nie dla bez pie -
czeń stwa ru chu dro go we go wska za ne jest po wia do mie nie o tym 
zda rze niu Po li cji, do któ rej obo wiąz ków na le ży czu wa nie nad bez -
pie czeń stwem i po rząd kiem ru chu na dro gach, zgod nie z art. 129 
ust. 1 usta wy z dnia 20 czerw ca 1997 r. Pra wo o ru chu dro go wym 
(Dz. U. z 2024 r. poz. 1251, z późn. zm.). 
Każ da ze służb, o któ rych mo wa w art. 33 ust. 3 usta wy o ochro nie 
zwie rząt, jest upraw nio na do stwier dze nia po trze by uśmier ce nia 
zwie rzę cia w ce lu za koń cze nia cier pień te go zwie rzę cia. Za tem nie 
tyl ko le karz we te ry na rii jest tu taj wła ści wy. Z uwa gi na róż ne, trud ne 
do prze wi dze nia oko licz no ści, usta wo daw ca prze wi dział sze ro ki 
krąg pod mio tów upraw nio nych w ww. za kre sie. 
Zgod nie z art. 33 ust. 4 ww. usta wy w ra zie ko niecz no ści bez zwłocz -
ne go uśmier ce nia, czyn ność tę do ko nu je się przez po da nie środ -
ka usy pia ją ce go – przez le ka rza we te ry na rii al bo przez za strze le -
nie zwie rzę cia dzi kie go – przez oso bę upraw nio ną do uży cia bro ni 
pal nej. 
Na le ży rów nież mieć na uwa dze, iż wszel kie dzia ła nia po dej mo wa -
ne wo bec ga tun ków chro nio nych, w tym wil ków, po win ny od by wać 
się zgod nie z obo wią zu ją cy mi prze pi sa mi usta wy z dnia 16 kwiet -

nia 2004 r. o ochro nie przy ro dy (Dz. U. z 2026 r. poz. 13). Prze pi sy te 
bo wiem ma ją na ce lu za pew nie nie pra wi dło wej re ali za cji pro ce dur 
oraz ochro ny cen nych ga tun ków. 
Na pod sta wie zał. nr 1 do roz po rzą dze nia Mi ni stra Śro do wi ska 
z dnia 16 grud nia 2016 r. w spra wie ochro ny ga tun ko wej zwie rząt 
(Dz. U. z 2022 r. poz. 2380), wilk (Ca nis lu pus) ob ję ty jest ści słą ochro -
ną ga tun ko wą. Zgod nie z art. 52 ust. 1 pkt 1 usta wy o ochro nie przy -
ro dy oraz § 6 ust. 1 pkt 1 ww. roz po rzą dze nia w sto sun ku do dzi ko wy -
stę pu ją cych zwie rząt ga tun ków ob ję tych ochro ną za bra nia się 
umyśl ne go za bi ja nia. Uśpie nie lub za strze le nie wil ka wy ma ga więc 
uzy ska nia wcze śniej sze go ze zwo le nia Ge ne ral ne go Dy rek to ra 
Ochro ny Śro do wi ska -na le ży tu za uwa żyć, że w przed mio to wej 
spra wie, nie wy peł nio no te go obo wiąz ku. 
Oczy wi ście na le ży do dać, że w sy tu acjach na głych, wy ma ga ją -
cych na tych mia sto wej in ter wen cji, tj. gdy nie zbęd ne jest nie zwłocz -
ne wy ko na nie czyn no ści za ka za nej (w tym za bi cia) w sto sun ku 
do ga tun ku ob ję te go ochro ną, ze zwo le nia mo gą być wy da ne ust -
nie (art. 14 § 2 usta wy z dnia 14 czerw ca 1960 r. Ko deks po stę po wa -
nia ad mi ni stra cyj ne go (Dz. U. z 2025 r. poz. 1691)), po roz pa trze niu 
wnio sku zło żo ne go dro gą te le fo nicz ną. W tym ce lu na le ży skon tak -
to wać się te le fo nicz nie z Ge ne ral ną Dy rek cją Ochro ny Śro do wi ska, 
pod de dy ko wa nym nu me rem te le fo nu po da nym na stro nie in ter -
ne to wej urzę du hłtps://www.gov.pl/web/gdos/kon takt. 
To wnio sko daw ca po da je czyn ność i spo sób jej wy ko na nia, a tak -
że wska zu je pod miot upraw nio ny do wy ko na nia ze zwo le nia. 
W przy pad ku ko niecz no ści uśmier ce nia zwie rząt, w ce lu skró ce nia 
ich cier pie nia, do wy bo ru po zo sta je po da nie środ ka usy pia ją ce go 
– przez le ka rza we te ry na rii al bo za strze le nie zwie rzę cia dzi kie go 
– przez oso bę upraw nio ną do uży cia bro ni pal nej. W ze zwo le niu 
(tak że ust nym) or gan okre śla ww. wa run ki. W przy pad ku de cy zji ust -
nych, w póź niej szym ter mi nie spi sy wa ny jest pro to kół z jej wy da nia. 
Bio rąc po wyż sze pod uwa gę, pro szę Pań stwa o ana li zę i prze ka za -
nie przed mio to we go pi sma pod le głym Pań stwu jed nost kom w ce -
lu je go sto sow ne go wy ko rzy sta nia. 
Jed no cze śnie wy ra żam na dzie ję, że bio rąc pod uwa gę in cy dent 
z Cza plin ka, w przy szło ści po dob ne zda rze nia bę dą roz wią zy wa ne 
na te re nie ca łe go kra ju w spo sób zgod ny z in struk cja mi ni niej sze -
go pi sma, bę dą cy mi de fac to po wtó rze niem za sad wprost pły ną -
cych z ww. źró deł po wszech nie obo wią zu ją ce go pra wa, tj. usta wy 
o ochro nie zwie rząt, usta wy Pra wo o ru chu dro go wym, usta wy 
o ochro nie przy ro dy i usta wy Ko deks po stę po wa nia ad mi ni stra cyj -
ne go. 
Pra gnę tak że po in for mo wać, że z uwa gi na du żą licz bę gmin, któ -
rym pod le ga ją stra że gmin ne/miej skie wy mie nio ne w art. 33 ust. 3 
usta wy o ochro nie zwie rząt, od ręb ne pi smo zo sta nie skie ro wa ne 
do każ dej gmi ny za po śred nic twem wła ści we go miej sco wo re gio -
nal ne go dy rek to ra ochro ny śro do wi ska. 

Piotr Otaw ski  
Ge ne ral ny Dy rek tor Ochro ny śro do wi ska 

/– do ku ment pod pi sa ny elek tro nicz nie – / 
 
Roz dziel nik: 
1. Głów ny Le karz We te ry na rii 
2. Łow czy Kra jo wy 
3. Ko men dant Głów ny Po li cji 
4. Ko men dant Głów ny Stra ży Gra nicz nej 
5. Dy rek tor Ge ne ral ny La sów Pań stwo wych 
6. Wo je wódz ki Ko men dant Pań stwo wej Stra ży Ło wiec kiej – wszy scy 
7. Wo je wódz ki Ko men dant Pań stwo wej Stra ży Ry bac kiej – wszy scy 
 
Do wia do mo ści: 
Wo je wo do wie – wszy scy 
Sto wa rzy sze nie dla Na tu ry „Wilk”



Jak pi sze Au tor, książ ka po wsta ła w wy -
ni ku dy le ma tów mię dzy do tych cza so wy -
mi opi sa mi lo sów śro do wi ska le ka rzy we -
te ry na rii, zwią za nych z okre sem II Woj ny 
Świa to wej, a no wo zdo by ty mi da ny mi 
z te go za kre su, w szcze gól no ści do ty czą -
cymi nie miec kich ofla gów. Dy le mat roz -
strzy gnę ła su mien ność ba da cza hi sto rii, 
zmie rza ją ca do upo rząd ko wa nia w jed -
nym te ma tycz nym opra co wa niu prze ka -
zu hi sto rycz ne go dla przy szłych po ko leń. 
Uży łem sło wa „śro do wi sko le ka rzy we te -
ry na rii” ma jąc na uwa dze fakt, że Au tor 
wzmian ku je tak że o ro dzi nach, bli skich 
i zna jo mych zwią za nych z tym śro do wi -
skiem. Cza sem bar dzo se rio, jak w przy -
pad ku Raj mun da Ka czyń skie go. Cza sem 
aneg do tycz nie, jak o p. Ker nie. 

Re flek sję wzbu dza rów nież fakt, że za -
war ta na kar tach książ ki hi sto ria do ty czy 
Obroń ców Oj czy zny, zwią za nych z we -
te ry na rią oby wa te li II Rze czy po spo li tej 
róż nych na ro do wo ści. 

Dla mnie, zwią za ne go ze śro do wi skiem 
we te ry na ryj nym ro dzin nie (Sta ni sław, Jó -
zef i ja, Je rzy) fak ty przy ta cza ne w książ -
ce przez Au to ra to czę sto fak ty wy -
brzmia łe w ro dzin nych roz mo wach. Dla 
współ cze sne go czy tel ni ka po sa do wie nie 
wy mie nio nych w opra co wa niu, uczel ni 
kształ cą cych pol skich le ka rzy we te ry na -
ryj nych we Lwo wie, Do rpa cie czy No wo -
czer ka sku mo że wy da wać się dziw ne, 
a jed nak jak że moc no za ko rze nio ne jest 
w lo sach i hi sto rii Pol ski. 

Trud no bez smut nej re flek sji czy ta się 
czę ści bio gra mów Obroń ców Oj czy zny, 
j. np: „... uro dzo ny w 1911 ro ku w Sam -
bo rze… po woj nie wró cił do kra ju...”. 

W pu bli ka cji Au tor prze ka zu je pod su -
mo wa nia i uśred nie nia, wska zu jąc osta -
tecz nie, że w ofla gach, sta la gach i obo -
zach przej ścio wych uwię zio nych zo sta ło, 
w róż nych okre sach woj ny, 241 le ka rzy 
we te ry na rii, stu den tów uczel ni we te ry -

na ryj nych lub le ka rzy, któ rzy ukoń czy li 
stu dia we te ry na ryj ne tuż po woj nie. 
Istot ną kon sta ta cją jest rów nież to, że 
wszy scy ci jeń cy prze ży li woj nę, w prze -
ci wień stwie do jeń ców obo zów so wiec -
kich czy nie miec kich obo zów kon cen tra -
cyj nych. 

Jed nak po bież na ana li za lo sów jeń ców 
z ofla gów wska zu je, że więk szość z nich 
(choć w wie lu bio gra mach brak jest dat 
śmier ci) nie do ży wa ła 70 lat, co mo że 
wska zy wać, że okres woj ny, po byt w obo -

zach i po wo jen na rze czy wi stość ne ga tyw -
nie wpły nę ła na zdro wie na szych ko le gów. 

Trud no prze ce nić war tość tej no wej 
pu bli ka cji Wło dzi mie rza A. Gi ba sie wi -
cza pt. „Pol scy le ka rze zwie rząt w nie -
miec kich ofla gach”, któ ra sta no wi ko lej -
ny, usys te ma ty zo wa ny fi lar wie dzy 
o hi sto rii pol skich le ka rzy we te ry na rii.  
To za ra zem do wód kon ty nu acji żmud nej 
pra cy i do cie kli wo ści Au to ra. ●     

 
dr Je rzy Do wgiał ło
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Czy wiesz, że…  

RECENZJA KSIĄŻKI 
WŁODZIMIERZA A. GIBASIEWICZA 
PT. „POLSCY LEKARZE ZWIERZĄT 
W NIEMIECKICH OFLAGACH” 
POCZYTUJĘ SOBIE ZA WIELKI ZASZCZYT I PRZYJEMNOŚĆ ZAPOZNANIE SIĘ Z NOWO WYDANĄ KSIĄŻKĄ  
WŁODZIMIERZA A. GIBASIEWICZA PT. „POLSCY LEKARZE ZWIERZĄT W NIEMIECKICH OFLAGACH”.
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Temat numeru 
 

 

Aleksandra Słyk-Przeździecka 
ECAWBM Behavioral Medicine Resident 

Przychodnia Weterynaryjna DogMed

PSYCHOFARMAKOLOGIA 
W TERAPII ZABURZEŃ 
ZACHOWANIA  
U PSÓW I KOTÓW –  
WSKAZANIA I PRAKTYCZNE  
ASPEKTY

PSYCHOFARMAKOLOGIA STANOWI ISTOTNY ELEMENT MEDYCYNY BEHAWIORALNEJ ZWIERZĄT, JEDNAK W PRAKTYCE 
KLINICZNEJ JEST NADAL STOSOWANA STOSUNKOWO RZADKO. CELEM ARTYKUŁU JEST OMÓWIENIE ROLI FARMAKOTERAPII 
W LECZENIU ZABURZEŃ ZACHOWANIA U PSÓW I KOTÓW ORAZ PRZEDSTAWIENIE ZASAD JEJ RACJONALNEGO 
WYKORZYSTANIA. PODKREŚLONO ZNACZENIE WŁAŚCIWEJ DIAGNOSTYKI, OBEJMUJĄCEJ WYKLUCZENIE PRZYCZYN 
SOMATYCZNYCH ORAZ IDENTYFIKACJĘ PODŁOŻA EMOCJONALNEGO OBSERWOWANYCH ZACHOWAŃ.  
OMÓWIONO PODSTAWY NEUROBIOLOGICZNE DZIAŁANIA LEKÓW PSYCHOTROPOWYCH ORAZ ICH WPŁYW NA POZIOM 
POBUDZENIA I ZDOLNOŚĆ UCZENIA SIĘ. PRZEDSTAWIONO WSKAZANIA DO WŁĄCZENIA FARMAKOTERAPII, CELE LECZENIA 
ORAZ NAJCZĘSTSZE BŁĘDY POPEŁNIANE W PRAKTYCE KLINICZNEJ. PODKREŚLONO, ŻE FARMAKOTERAPIA POWINNA 
STANOWIĆ ELEMENT KOMPLEKSOWEGO POSTĘPOWANIA TERAPEUTYCZNEGO, UZUPEŁNIAJĄCEGO TERAPIĘ BEHAWIORALNĄ 
I ZARZĄDZANIE ŚRODOWISKIEM. 
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Temat numeru 
 

P
sy cho far ma ko lo gia sta no wi 
waż ny ele ment me dy cy ny be -
ha wio ral nej zwie rząt. Ni niej -
szy ar ty kuł oma wia ro lę far ma -
ko te ra pii w le cze niu za bu rzeń 

za cho wa nia oraz za sa dy jej sto so wa nia 
w prak ty ce kli nicz nej. Po mi mo ro sną cej 
do stęp no ści wie dzy, sto so wa nie le ków 
psy cho tro po wych na dal bu dzi wąt pli wo -
ści za rów no wśród opie ku nów zwie rząt, 
jak i le ka rzy we te ry na rii (1, 2). Oba wy te 
czę sto wy ni ka ją z nie peł ne go zro zu mie -
nia me cha ni zmu dzia ła nia le ków oraz 
prze ko na nia, że far ma ko te ra pia za stę pu -
je le cze nie przy czy no we. 

 

Za cho wa nie pra wi dło we a pa to lo gia 
 
W oce nie pa cjen ta pre zen tu ją ce go za cho -
wa nia pro ble mo we klu czo we zna cze nie 
ma roz róż nie nie mię dzy za cho wa niem 
miesz czą cym się w nor mie ga tun ko wej 
a ob ja wem za bu rze nia. Nie każ de za cho -
wa nie nie po żą da ne sta no wi pa to lo gię. 
W wie lu przy pad kach ob ser wo wa ne re -
ak cje są: 
• pra wi dło we, lecz nad mier nie na si lo ne, 
• nie ak cep to wa ne przez opie ku na, 
• wy ni ka ją ce z nie wła ści wej ko mu ni ka cji 

lub wa run ków śro do wi sko wych. 
W ta kich sy tu acjach pod sta wo we zna -

cze nie ma mo dy fi ka cja śro do wi ska oraz 
edu ka cja opie ku na. Na to miast w przy -
pad kach, w któ rych do mi nu ją cą ro lę od -
gry wa ją sil ne emo cje, ta kie jak lęk, nad -
mier na fru stra cja, wy so ki po ziom 
po bu dze nia, sa ma te ra pia be ha wio ral -
na mo że być nie wy star cza ją ca (2, 3). 

 

Kon tro wer sje wo kół sto so wa nia le ków 
 

Jed nym z naj częst szych nie po ro zu mień 
do ty czą cych far ma ko te ra pii jest prze ko -
na nie, że lek po wi nien bez po śred nio „roz -
wią zać pro blem”. Le ki psy cho tro po we nie 
zmie nia ją bez po śred nio sto sun ku zwie -
rzę cia do bodź ca. Ich dzia ła nie po le ga 
na mo du lo wa niu re ak tyw no ści ukła du 
ner wo we go po przez: 
• ob ni że nie po zio mu po bu dze nia, 
• zmniej sze nie in ten syw no ści re ak cji 

emo cjo nal nych, 
• zwięk sze nie zdol no ści do ucze nia się  

(1, 4). 
Do pie ro w ta kich wa run kach moż li we 

jest sku tecz ne pro wa dze nie te ra pii be ha -
wio ral nej. 

 

Zna cze nie dia gno sty ki 
 

Pra wi dło wa dia gno za sta no wi pod sta wę 
sku tecz ne go le cze nia. Okre śle nia ta kie 
jak „agre sja” czy „lęk” opi su ją ob ja wy, 

a nie jed nost ki cho ro bo we. Bez iden ty -
fi ka cji me cha ni zmu le żą ce go u pod ło ża 
za cho wa nia do bór te ra pii mo że być nie -
ade kwat ny. Nie zbęd nym ele men tem po -
stę po wa nia jest rów nież wy klu cze nie 
przy czyn so ma tycz nych. Ból oraz cho -
ro by ogól no ustro jo we mo gą istot nie 
wpły wać na za cho wa nie pa cjen ta (5). 
Za cho wa nie jest wy ni kiem zło żo nej in -
te rak cji: 
• czyn ni ków emo cjo nal nych, 
• po trzeb fi zjo lo gicz nych, 
• do świad czeń, 
• śro do wi ska, 
• pre dys po zy cji ge ne tycz nych (6). 

 

Pod sta wy neu ro bio lo gicz ne 
 

Z per spek ty wy kli nicz nej po moc ne jest 
roz pa try wa nie za bu rzeń za cho wa nia 
w kon tek ście funk cjo no wa nia ukła dów 
neu ro prze kaź ni ko wych. Ukła dy se ro to -
ni ner gicz ny, do pa mi ner gicz ny, no ra dre -
ner gicz ny oraz GABA-er gicz ny od gry -
wa ją klu czo wą ro lę w re gu la cji 
po bu dze nia, kon tro li im pul sów oraz re -
ak cji emo cjo nal nych (7). Za bu rze nia ich 
funk cjo no wa nia mo gą pro wa dzić do nad -
mier nej re ak tyw no ści, im pul syw no ści 
oraz trud no ści w ada pta cji do bodź ców 

śro do wi sko wych. Le ki psy cho tro po we 
nie dzia ła ją wy łącz nie uspo ka ja ją co – ich 
za da niem jest mo du la cja ak tyw no ści tych 
ukła dów i przy wró ce nie rów no wa gi neu -
ro bio lo gicz nej (4, 8). 
 

Ce le far ma ko te ra pii 
 
Ce lem far ma ko te ra pii nie jest bez po śred -
nia zmia na za cho wa nia, lecz stwo rze nie 
wa run ków umoż li wia ją cych je go mo dy -
fi ka cję. Do naj waż niej szych efek tów kli -
nicz nych na le żą: 
• zmniej sze nie po zio mu lę ku i na pię cia, 
• ob ni że nie po bu dze nia, 
• pod nie sie nie pro gu re ak cji, 
• po pra wa ja ko ści snu i ape ty tu, 
• uła twie nie pro ce sów ucze nia się. 

Wy so ki po ziom po bu dze nia zna czą co 
ogra ni cza zdol ność pa cjen ta do prze twa -
rza nia in for ma cji oraz ada pta cji do zmie -
nia ją cych się wa run ków (3). 

 

Wska za nia do sto so wa nia le ków 
 

Far ma ko te ra pię na le ży roz wa żyć w przy -
pad ku, gdy: 
• za cho wa nie ma pod ło że emo cjo nal ne, 
• in ten syw ność re ak cji unie moż li wia pro -

wa dze nie te ra pii be ha wio ral nej, 
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• pa cjent nie wy ka zu je zdol no ści do ha -
bi tu acji, 

• wy stę pu je prze wle kły stres lub ob ni żo -
ny do bro stan, 

• pro blem ma cha rak ter uogól nio ny lub 
po stę pu ją cy, 

• moż li wo ści mo dy fi ka cji śro do wi ska są 
ogra ni czo ne. 
Do naj częst szych wska zań na le żą: za -

bu rze nia lę ko we w tym uogól nio ne za -
bu rze nie lę ko we (GAD) i lęk se pa ra cyj -
ny, fo bie, ze spół stre su po ura zo we go 
(C -PTSD), ze spół dys funk cji po znaw -
czych (CDS), za bu rze nia od ży wia nia 
(np. pi ca), za bu rze nia kom pul syw ne oraz 
nie któ re for my agre sji (2, 9). 

 

Do bór le cze nia 
 
Do bór far ma ko te ra pii po wi nien być pro -
ce sem wie lo eta po wym i obej mo wać: 
• po sta wie nie roz po zna nia, 
• iden ty fi ka cję do mi nu ją cych emo cji, 
• ana li zę me cha ni zmów neu ro bio lo gicz -

nych, 
• do bór od po wied niej gru py le ków,  
• oce nę ry zy ka dzia łań nie po żą da nych 

i in te rak cji. 
Klu czo we zna cze nie ma rów nież wła -

ści wa ko mu ni ka cja z opie ku nem, obej -

mu ją ca omó wie nie ce lów te ra pii oraz cza -
su ocze ki wa nia na efekt kli nicz ny. 

 

Naj czę ściej sto so wa ne gru py le ków 
 
W prak ty ce kli nicz nej za sto so wa nie znaj -
du ją m.in.: 
• se lek tyw ne in hi bi to ry wy chwy tu zwrot -

ne go se ro to ni ny (SSRI), 
• trój pier ście nio we le ki prze ciw de pre syj -

ne (TCA), 
• le ki prze ciw lę ko we, 
• le ki prze ciw pa dacz ko we (w wy bra nych 

przy pad kach). 
Wy bór pre pa ra tu po wi nien być każ do -

ra zo wo do sto so wa ny do in dy wi du al ne go 
przy pad ku. 

 

Naj częst sze błę dy te ra peu tycz ne 
 
Do naj czę ściej ob ser wo wa nych błę dów 
na le żą: 
• brak dia gno sty ki so ma tycz nej, 
• nie wła ści we roz po zna nie pro ble mu, 
• sto so wa nie far ma ko te ra pii bez te ra pii 

be ha wio ral nej, 
• nie ade kwat ne daw ko wa nie lub zbyt 

krót ki czas te ra pii, 
• nie do sta tecz na ko mu ni ka cja z opie ku -

nem. 

Ko mu ni ka cja z opie ku nem 
 
Sku tecz ność te ra pii za le ży w du żej mie -
rze od wła ści wej współ pra cy z opie ku -
nem. Na le ży prze ka zać in for ma cje do ty -
czą ce: ocze ki wa ne go cza su dzia ła nia le ku, 
moż li wych dzia łań nie po żą da nych oraz 
ko niecz no ści łą cze nia far ma ko te ra pii 
z te ra pią be ha wio ral ną. 
 

Ogra ni cze nia w prak ty ce kli nicz nej 
 
Po mi mo ro sną cej licz by pu bli ka cji, far -
ma ko te ra pia w me dy cy nie be ha wio ral nej 
na dal jest sto so wa na sto sun ko wo rzad ko. 
Przy czy ną są naj czę ściej: 
• ogra ni czo ny czas wi zy ty, 
• brak do świad cze nia w za kre sie psy cho -

far ma ko lo gii, 
• oba wy zwią za ne ze sto so wa niem le ków 

psy cho tro po wych (2). 
Mo że to pro wa dzić do sy tu acji, w któ -

rej pa cjen ci nie otrzy mu ją le cze nia istot -
nie po pra wia ją ce go ich do bro stan. 

 

Pod su mo wa nie 
 
Far ma ko te ra pia sta no wi waż ny ele ment 
le cze nia za bu rzeń za cho wa nia, jed nak nie 
po win na być trak to wa na ja ko sa mo dziel -
na me to da te ra peu tycz na. Na le ży pa mię -
tać, że le ki psy cho tro po we: nie za stę pu ją 
te ra pii be ha wio ral nej, lecz umoż li wia ją jej 
sku tecz ne pro wa dze nie oraz nie eli mi nu -
ją przy czy ny pro ble mu, ale two rzą wa run -
ki do je go roz wią za nia. Naj lep sze efek ty 
uzy sku je się w ra mach po dej ścia kom -
plek so we go, obej mu ją ce go współ pra cę le -
ka rza we te ry na rii, be ha wio ry sty zwie rząt 
oraz opie ku na zwie rzę cia. ● 
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Żywienie 

W
ie lu opie ku nów psów 
chce wzbo ga cać die tę 
swo ich pod opiecz nych 
w na tu ral ne skład ni ki 
od żyw cze dzia ła ją ce 

proz dro wot nie. Do brym źró dłem tych 
sub stan cji są wa rzy wa i owo ce. Kra jo we 
i za gra nicz ne wa rzy wa i owo ce są do stęp -
ne w pol skich skle pach przez ca ły rok. 
Ła twy do stęp do nich spra wia, że opie -
ku no wie psów co raz chęt niej sto su ją je 
w ży wie niu swo ich zwie rząt. Pro du cen ci 
karm ko mer cyj nych sta ra ją się wy cho dzić 
na prze ciw ich ocze ki wa niom, dla te go 
wa rzy wa i owo ce ma ją co raz więk sze zna -
cze nie w pro duk cji karm dla psów. 

Róż ne ga tun ki zwie rząt z ro dzi ny pso -
wa tych w wa run kach na tu ral nych nie 
gar dzą po kar mem ro ślin nym. Skład ich 
die ty za le ży w du żym stop niu od do -
stęp no ści po kar mu. Nie do bór po kar mu 
zwie rzę ce go zwięk sza ich za in te re so wa -
nie po kar mem ro ślin nym. Na wet je śli 
nie zja da ją ro ślin, to ich die ta nie jest po -
zba wio na skład ni ków od żyw czych po -
cho dze nia ro ślin ne go. Czer pią one bo -
wiem skład ni ki od żyw cze nie tyl ko 
z tka nek i na rzą dów we wnętrz nych swo -
ich ofiar, ale tak że z tre ści ich prze wo du 
po kar mo we go. 

Wa rzy wa ma ją znacz nie więk sze zna -
cze nie niż owo ce w ży wie niu psów. 

Więk szość Ame ry ka nów ży wią cych psy 
die ta mi do mo wy mi da je wa rzy wa swo -
im pod opiecz nym (13). W Pol sce du żą 
po pu lar ność zdo by ła mar chew, któ ra na -
le ży do ulu bio nych wa rzyw wie lu psów. 
Nie mniej psy wo lą po kar my po cho dze -
nia zwie rzę ce go. Po twier dza ją to ba da -
nia, w któ rych mo gły one wy brać mar -
chew lub ser (14). We dług jed nych 
ob ser wa cji na wet 30-pro cen to wy do da -
tek gra nu lo wa nej mar chwi nie po gar sza 
sma ko wi to ści su chej kar my. Po wo du je 
jed nak po gor sze nie straw no ści skład ni -
ków od żyw czych i wzrost za war to ści wo -
dy w ka le. Kał psów ży wio nych kar mą 
z do dat kiem gra nu lo wa nej mar chwi cha -
rak te ry zu je się wyż szą za war to ścią lot -
nych kwa sów tłusz czo wych i kwa su mle -
ko we go oraz niż szym pH. Wy ni ka to 
z po bu dze nia pro ce sów mi kro bio lo gicz -
nych w je li cie gru bym (21). 

Psy mo gą do sta wać mar chew ja ko 
prze ką skę. Mar chew czę sto wcho dzi też 
w skład głów nych po sił ków. Ziem nia ki 
i mar chew są pod sta wo wy mi skład ni ka -
mi zup wa rzyw nych, któ re po wszech nie 
są spo ży wa ne w na szym kra ju. Nie je den 
pies do sta je mi skę zu py wa rzyw nej, któ -
ra zo sta je po ro dzin nym obie dzie. Nie -
któ rzy opie ku no wie psów da ją swo im 
pod opiecz nym resz tki zu py, że by się nie 
zmar no wa ła. Waż ne jest, że by ta kie po -

stę po wa nie nie do pro wa dzi ło do nad wa -
gi i oty ło ści. Na le ży uni kać do kar mia nia 
psów mię dzy głów ny mi po sił ka mi. Je śli 
jed nak ich opie ku no wie nie chcą z te go 
zre zy gno wać, to po win ni pra wi dło wo 
osza co wać ilość po da wa nej im ener gii 
i od po wied nio zmniej szyć ilość kar my 
po da wa nej w trak cie głów nych po sił ków. 

Uwzględ nia nie wa rzyw i owo ców 
w die cie psów po zwa la wzbo ga cić ją 
w skład ni ki od żyw cze o wła ści wo ściach 
proz dro wot nych. Dłu go trwa łe po da wa -
nie psom mar chwi skut ku je wyż szy mi stę -
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że nia mi wi ta mi ny A w wą tro bie i ner kach, 
co wy ni ka z wy so kiej za war to ści be ta -ka -
ro te nu w tym wa rzy wie (18). Na tu ral ne 
an ty ok sy dan ty po kar mo we wy stę pu ją ce 
w wa rzy wach i owo cach chro nią or ga -
nizm przed szko dli wym dzia ła niem re ak -
tyw nych form tle nu. Stre so wi oksy da cyj -
ne mu przy pi su je się udział w roz wo ju 
róż nych prze wle kłych cho rób, co uza sad -
nia wzbo ga ca nie co dzien nej die ty w te 
sub stan cje. Wa rzy wa i owo ce wcho dzi ły 
w skład kar my, któ ra spo wol ni ła po gar -
sza nie się funk cji ne rek u sta rych psów. 

Kar ma ta za wie ra ła też do da tek sub stan -
cji an ty ok sy da cyj nych i olej ryb ny (7). 

Sys te ma tycz ne spo ży wa nie wa rzyw jest 
jed nym z ele men tów za po bie ga nia cho -
ro bom no wo two ro wym u lu dzi. Wy da je 
się, że sub stan cje bio lo gicz nie czyn ne wy -
stę pu ją ce w nie któ rych wa rzy wach ma ją 
wpływ na pro ce sy no wo two rze nia rów -
nież u zwie rząt. Li ko pen ha mu je pro li fe -
ra cję ko mó rek kost nia ko mię sa ka w wa -
run kach in vi tro (19). Ka ro te no id ten 
w du żych ilo ściach wy stę pu je w doj rza -
łych po mi do rach. To wła śnie je mu za -

wdzię cza ją one czer wo ną bar wę. Naj wyż -
sze stę że nia li ko pe nu u psów otrzy mu ją -
cych do da tek tej sub stan cji stwier dza się 
w wą tro bie, śle dzio nie, nad ner czach, wę -
złach chłon nych i je li tach (10). 

Wy ka za no zwią zek mię dzy po da wa -
niem przez okres jed ne go ro ku, co naj -
mniej trzy ra zy w ty go dniu, wa rzyw żół -
to -po ma rań czo wych i zie lo no list nych, 
a zmniej szo nym ry zy kiem ra ka przej ścio -
wo ko mór ko we go pę che rza mo czo we go 
u te rie rów szkoc kich, któ re są pre dys po -
no wa ne do roz wo ju te go no wo two ru. 

Usefulness  
of vegetables and fruits 
in dog nutrition 
 
Pet dogs are often fed diets 
containing vegetables. Some dogs 
receive fruits as well. They are rich 
sources of a variety of bioactive 
compounds, especially 
polyphenols and carotenoids 
exhibiting strong antioxidant 
properties. Dietary antioxidants 
effectively protect cells and 
tissues against accumulation of 
oxidative damage. Well-balanced 
dog diets should contain 
reasonable amounts of 
vegetables and fruits. Some 
vegetables and fruits are harmful 
to dogs and should be avoided. 
The aim of this paper was to 
present the aspects connected 
with the usefulness of vegetables 
and fruits in dog nutrition. 
 
Keywords: nutrition, vegetable, 
fruit, dog.
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Żywienie 

Ta kiej za leż no ści nie wy kry to zaś w przy -
pad ku wa rzyw na le żą cych do ro dzi ny ka -
pu sto wa tych, ta kich jak: ka pu sta, bro ku -
ły, ka la fior, bruk sel ka i jar muż (15). 
Bro ku ły sta no wią źró dło sub stan cji prze -
ciw no wo two ro wych, któ re po wchło nię -
ciu do krwi psów wy ka zu ją ak tyw ność 
bio lo gicz ną (3). 

An ty ok sy dan ty wy stę pu ją ce w wa rzy -
wach i owo cach na le żą do skład ni ków 
od żyw czych, któ re mo gą spo wol nić roz -
wój za bu rzeń po znaw czych u sta rze ją -
cych się psów. Za bu rze nia te mo gą wy -
ni kać z uszko dzeń oksy da cyj nych 
ma kro mo le kuł ko mór ko wych w mó zgu, 
któ re są kon se kwen cją po wsta wa nia 
zwięk szo nych ilo ści re ak tyw nych form 
tle nu. Do bre efek ty uzy ska no w ba da -
niach, w któ rych psy w po de szłym wie -
ku ży wio no kar mą za wie ra ją cą kom po -
nen ty wa rzyw ne i owo co we oraz do da tek 
wi ta mi ny E, wi ta mi ny C, kwa su al fa -li -
po no we go i L -kar ni ty ny. Wzbo ga ca nie 
kar my w te skład ni ki ma ko rzyst ny 
wpływ na ko mór ki ner wo we, co wy ni ka 
z po pra wy funk cjo no wa nia mi to chon -
driów (8). 

Na tu ral ne an ty ok sy dan ty po kar mo we 
bu dzą za in te re so wa nie w ży wie niu psów 
spor to wych. Ba da nia do ty czą ce te go za -
gad nie nia prze pro wa dzo no na psach za -
przę go wych, któ rym po da wa no bo rów -
ki sta no wią ce bo ga te źró dło związ ków 
po li fe no lo wych. Bo rów ki uży te w ilo ści 
wy no szą cej 2 % daw ki po kar mo wej po -
pra wia ją sta tus an ty ok sy da cyj ny or ga ni -
zmu po ćwi cze niach. Mo gą za tem chro -
nić przed uszko dze nia mi oksy da cyj ny mi 
wy wo ła ny mi wy sił kiem fi zycz nym (5). 

Sub stan cje bio lo gicz nie czyn ne za war -
te w eks trak tach z owo ców nie któ rych 
ro ślin ma ją wła ści wo ści lecz ni cze. Wy -
ciąg z owo ców ró ży wie lo kwia to wej po -
da ny do ust nie mo du lu je pro ces za pal ny 
i ła go dzi ob ja wy kli nicz ne u psów z ato -
po wym za pa le niem skó ry (16). Wy ka za -
no ko rzyst ny wpływ pre pa ra tu otrzy ma -
ne go z owo ców ak ti ni dii ostro list nej 
na prze bieg le cze nia tej cho ro by (12). 
W ba da niach prze pro wa dzo nych w wa -
run kach in vi tro za uwa żo no, że wy cią gi 
z owo ców de re nia ja dal ne go i ja rzę bi ny 
dzia ła ją prze ciw bak te riom wy izo lo wa -
nym z mo czu psów z za ka że nia mi ukła -
du mo czo we go (1). Wy ciąg z żu ra wi ny 
znaj du je za sto so wa nie w le cze niu za ka -
żeń ukła du mo czo we go. 

Wa rzy wa i owo ce są przy dat ne w pro -
duk cji karm ko mer cyj nych. Ziem nia ki 
znaj du ją za sto so wa nie ja ko źró dło wę glo -
wo da nów. Ma ją one du że zna cze nie 
w pro duk cji karm bez zbo żo wych. 
W ostat nich la tach wzra sta za in te re so -

wa nie do da wa niem wa rzyw i owo ców 
do karm ko mer cyj nych w ce lu wzbo ga -
ce nia ich w an ty ok sy dan ty po kar mo we. 
Ka na dyj scy na ukow cy oce ni li za war tość 
po li fe no li w tam tej szych su chych kar -
mach ko mer cyj nych dla psów i ko tów, 
w któ rych skła dzie by ły wy mie nio ne bo -
rów ki. Wię cej po li fe no li wy kry to w kar -
mach dla psów, co mo że wy ni kać z więk -
sze go do dat ku róż nych wa rzyw i owo ców. 
Ni ska za war tość tych sub stan cji w ba da -
nych kar mach spra wia jed nak, że nie sta -
no wią one istot ne go ich źró dła (11). 
Wska za ne jest za tem sto so wa nie więk -
szych ilo ści kom po nen tów bo ga tych 
w po li fe no le i po zo sta łe an ty ok sy dan ty 
po kar mo we. 

W pro duk cji karm ko mer cyj nych 
moż na sto so wać wy tło ki wa rzyw ne 
i owo co we, któ re na le żą do pro duk tów 
ubocz nych prze my słu owo co wo -wa -
rzyw ne go. Po wsta ją one w pro ce sie pro -
duk cji so ków. So ki są prze zna czo ne 
do spo ży cia przez lu dzi, a wy tło ki mo gą 
słu żyć ja ko skład ni ki karm dla zwie rząt. 
Znacz na część skład ni ków od żyw czych 
dzia ła ją cych proz dro wot nie, któ re są 
obec ne w su ro wych wa rzy wach i owo -
cach, prze ni ka do so ku. Nie zna czy to 
jed nak, że wy tło ki są po zba wio ne tych 
sub stan cji. Sta no wią one jed nak przede 
wszyst kim źró dło włók na po kar mo we -
go, któ re re gu lu je funk cjo no wa nie prze -
wo du po kar mo we go. 

Włók no po kar mo we ule ga fer men ta -
cji przez mi kro flo rę je li to wą. Ba da nia na -
uko we kon cen tru ją się na wpły wie wy tło -
ków na pro ce sy fer men ta cji w je li tach. Psy 
ży wio ne kar mą z do dat kiem świe żych 
wy tło ków jabł ko wych w ilo ści 70 g/kg 
tro chę go rzej tra wią skład ni ki od żyw cze 
i wy da la ją wię cej ka łu, co wy ni ka z więk -
szej po da ży włók na po kar mo we go. Kał 
tych psów ma niż sze pH. Nie od no to wa -
no wpły wu ta kiej kar my na kon sy sten cję 
ka łu i za war tość w nim bak te rii (2). Su -
szo ne wy tło ki jabł ko we w ilo ści wy no -
szą cej 9 % daw ki po kar mo wej po wo du -
ją wzrost stę że nia kwa su ma sło we go 
w ka le do ro słych psów. Jed no cze śnie na -
stę pu je ob ni że nie stę żeń kwa su pro pio -
no we go i amo nia ku. To wa rzy szą te mu 
pew ne zmia ny w skła dzie flo ry bak te ryj -
nej ka łu. Na wet ta ki du ży do da tek wy -
tło ków jabł ko wych nie ma wpły wu 
na sma ko wi tość kar my. Wraz ze zwięk -
sza niem ich udzia łu w daw ce po kar mo -
wej po gar sza się jed nak straw ność skład -
ni ków od żyw czych (4). 

Ba da nia prze pro wa dzo ne na do ro słych 
psach do wo dzą, że wy tło ki mar chwio we 
sta no wią do bre źró dło włók na po kar mo -
we go. Ta ki wnio sek wy cią gnię to na wet 

po uży ciu kar my za wie ra ją cej po nad 7 % 
włók na po cho dzą ce go z wy tło ków mar -
chwio wych (6). W wy ni ku fer men ta cji 
wy tło ków mar chwio wych w wa run kach 
in vi tro po wsta je wię cej krót ko łań cu cho -
wych kwa sów tłusz czo wych niż po uży -
ciu wy tło ków jabł ko wych i po mi do ro -
wych (17). Wy tło ki po mi do ro we mo gą 
być sto so wa ne ja ko źró dło włók na po kar -
mo we go w kar mach dla psów kil ku mie -
sięcz nych, do ro słych oraz w po de szłym 
wie ku (9). 

Wzbo ga ca nie die ty psów w wa rzy wa 
i owo ce za wie ra ją ce róż ne skład ni ki od -
żyw cze dzia ła ją ce proz dro wot nie jest 
roz sąd niej szym roz wią za niem niż sto so -
wa nie syn te tycz nych sub stan cji. Moż -
na w tym miej scu przy to czyć ba da nia, 
w któ rych psy ży wio no kar mą z do dat -
kiem syn te tycz nych wi ta min an ty ok sy -
da cyj nych i (lub) kom po nen tów wa -
rzyw nych i owo co wych. Po uży ciu 
kom po nen tów wa rzyw nych i owo co -
wych stwier dzo no wyż sze stę że nie wi -
ta mi ny C we krwi. Mo że to być spo wo -
do wa ne obec no ścią róż nych na tu ral nych 
sub stan cji an ty ok sy da cyj nych, któ re mo -
gą wpły wać na me ta bo lizm wi ta mi ny C 
(20). 

Opie ku no wie psów mo gą cza sa mi 
prze czy tać lub usły szeć, że wa rzy wa 
i owo ce po da wa ne od cza su do cza su nie 
za szko dzą. Tym cza sem to wła śnie ta kie 
po stę po wa nie stwa rza pew ne ry zy ko, 
gdyż prze wód po kar mo wy nie jest przy -
sto so wa ny do ich tra wie nia. W kon se -
kwen cji mo gą wy stą pić za bu rze nia żo łąd -
ko wo -je li to we, a opie kun psa mo że 
zre zy gno wać z uroz ma ica nia je go die ty. 
Stop nio we wpro wa dza nie no wych po -
kar mów do die ty zwie rząt po zwa la unik -
nąć te go pro ble mu. 

 

Pod su mo wa nie 
 
Wie lu opie ku nów psów nie po tra fi wy -
obra zić so bie die ty swo ich zwie rząt bez 
wa rzyw. Nie któ rzy po da ją im rów nież 
owo ce. Po kar my te uroz ma ica ją die tę 
i wzbo ga ca ją ją w na tu ral ne sub stan cje 
dzia ła ją ce proz dro wot nie. Du żo wa rzyw 
i owo ców za wie ra spo ro związ ków po li -
fe no lo wych i ka ro te no idów, któ re na le żą 
do an ty ok sy dan tów po kar mo wych. Sub -
stan cje bio lo gicz nie czyn ne za war te 
w eks trak tach z owo ców nie któ rych ro -
ślin ma ją wła ści wo ści lecz ni cze. 

Psy go rzej tra wią wa rzy wa i owo ce niż 
po kar my zwie rzę ce. Nie mniej po win ny 
one sta no wić uzu peł nie nie do brze zbi -
lan so wa nej daw ki po kar mo wej. Nie któ -
re wa rzy wa i owo ce mo gą jed nak za -
szko dzić psom, zwłasz cza wi no gro na, 
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ro dzyn ki, awo ka do, czo snek, ce bu la, por 
i szczy pio rek. Nie doj rza łe po mi do ry nie 
na da ją się do sto so wa nia, co wy ni ka 
z obec no ści szko dli wych al ka lo idów. Du -
żo szko dli wych gli ko al ka lo idów za wie ra -
ją za zie le nia łe, skieł ko wa ne bul wy ziem -
nia ków. Nie świe że, a tym bar dziej ze psu te 
wa rzy wa i owo ce też nie po win ny zna leźć 
się w psiej mi sce. ● 
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Diagnostyka i terapia 
 

Do  uszko dze nia ukła du 
mo czo we go u psów 
i ko tów pro wa dzą 
za rów no cho ro by 

gór nych (ne rek, mo czo wo dów), jak 
i dol nych dróg mo czo wych – pę che rza 
mo czo we go i cew ki mo czo wej. Czyn ni -
ka mi wpły wa ją cy mi na wy stą pie nie tych 
scho rzeń są: ra sa, płeć, wiek, die ta, sta -
tus im mu no lo gicz ny, prze by te ura zy 
w ob rę bie ukła du mo czo we go i za bieg 
ka stra cji. Cho ro by uro lo gicz ne naj czę -

ściej do ty ka ją zwie rząt doj rza łych i star -
szych, ale mo gą wy stą pić rów nież u psów 
i ko tów mło dych, ob cią żo nych ge ne tycz -
ny mi pre dys po zy cja mi ra so wy mi (3). 
Po wią za ne są z sze re giem ob ja wów obej -
mu ją cych za bu rze nia mik cji, ta kie jak 
krwio mocz, stran gu ria czy po liu ria, 
a tak że z za bu rze nia mi ogól no ustro jo -
wy mi, m.in. elek tro li to wy mi, hor mo nal -
ny mi i krą że nio wy mi. Do czę sto dia gno -
zo wa nych cho rób ukła du mo czo we go 
za li cza się prze wle kłą cho ro bę ne rek 

(CKD), ostre uszko dze nie ne rek (AKI) 
i ka mi cę mo czo wą (1). 

 

Prze wle kła cho ro ba ne rek 
 
Prze wle kła cho ro ba ne rek (CKD) to naj -
częst sza cho ro ba ne rek, a tak że przy czy -
na zejść śmier tel nych u zwie rząt to wa rzy -
szą cych – za raz obok nie wy dol no ści 
krą że nia (4). Ob ja wia się zmia na mi 
struk tu ral ny mi i/lub funk cjo nal ny mi 
w jed nej lub obu ner kach – mo że wów -
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czas dojść do upo śle dze nia czyn no ści kłę -
busz ków ner ko wych, ka na li ków ner ko -
wych, tkan ki śród miąż szo wej al bo na czyń 
ner ko wych. Zmia ny te są nie od wra cal ne 
i po stę pu ją ce, na wet w przy pad ku usu nię -
cia pier wot nej przy czy ny cho ro by. U pa -
cjen tów z CKD do cho dzi do zmniej sze -
nia licz by funk cjo nu ją cych ne fro nów 
w ner kach i wy stę po wa nia w nich hi per -
fil tra cji, co pro wa dzi po dłuż szym cza sie 
do ich znisz cze nia (2, 3, 4). Do czyn ni -
ków pre dys po nu ją cych za li cza się przede 
wszyst kim po de szły wiek, ale też przyj -
mo wa nie le ków ne fro tok sycz nych i prze -
by te ostre uszko dze nie ne rek (1). 

Prze bieg cho ro by, w więk szo ści przy -
pad ków, przez dłu gi czas po zo sta je bez ob -
ja wo wy. Naj czę ściej do pie ro w III sta dium 
cho ro by za uwa ża ny jest wie lo mocz, 
wzmo żo ne pra gnie nie, brak łak nie nia, 
utra ta ma sy cia ła i apa tia. U psów mo że 
wy stą pić też noc na ko niecz ność od da wa -
nia mo czu (nyk tu ria). Bie gun ki po ja wia ją 
się rzad ko. Stwier dza na jest ma to wa sierść, 
zła kon dy cja ogól na oraz owrzo dze nia 
i nie przy jem ny za pach z ja my ust nej (4). 

W dia gno sty ce prze wle kłej cho ro by ne -
rek stę że nie kre aty ni ny w su ro wi cy okre -
śla ne jest ja ko mar ker współ czyn ni ka fil -
tra cji kłę busz ko wej (GFR). Na tej 
pod sta wie moż li we jest skla sy fi ko wa nie 
CKD we dług ska li Mię dzy na ro do we go 
To wa rzy stwa Ne fro lo gicz ne go (IRIS). 
Wy róż nia się 4 sta dia cho ro by – w I sta -
dium nie stwier dza się azo te mii ner ko wej; 
w ko lej nych sta diach jest ona obec na, ko -
lej no: II – ła god na, III – umiar ko wa na, 
IV – cięż ka. Do dat ko wo wy róż nia ne są 
pod kla sy na pod sta wie biał ko mo czu, któ -
ry mo że świad czyć o uszko dze niu kłę -
busz ków i/lub ka na li ków ner ko wych, 
a tak że ci śnie nia krwi po zwa la ją ce go oce -

nić ry zy ko uszko dze nia na rzą dów koń co -
wych (1, 4, 5). Jest jed nak wie le czyn ni -
ków wpły wa ją cych na zmia nę stę że nia 
kre aty ni ny w su ro wi cy, któ re trze ba 
uwzględ nić, np. wiek, ra sa, płeć, ma sa mię -
śnio wa. Przy dat ne jest sko re lo wa nie wy -
ni ków ze stę że niem mocz ni ka i cię ża rem 
wła ści wym mo czu (1). Po nad to bio che -
mia krwi u pa cjen tów z CKD czę sto wy -
ka zu je hi per fos fa te mię, hi per kal ce mię 
i hi po ka lie mię, a w za awan so wa nych 
przy pad kach roz wi ja się kwa si ca me ta bo -
licz na. W USG ne rek ob ser wo wa na jest 
hi per echo ge nicz ność tkan ki ner ki i za tar -
cie ko ro wo -rdze nio we, a przy za sto so wa -
niu dop ple row skiej me to dy po mia ru prze -
pły wu na czy nio we go stwier dza się wzrost 
opo ru na czy nio we go (4). Moż li we jest 
rów nież stwier dze nie ob ni żo nej czyn no ści 
ne rek przy uży ciu za stęp czych mar ke rów 
GFR, ta kich jak sy me trycz na di me ty lo ar -
gi ni na (SDMA) czy cy sta ty na C (1, 4). 

Ce lem le cze nia CKD jest za cho wa nie 
czyn no ści ne rek, spo wol nie nie pro gre sji 
cho ro by i tym sa mym – po pra wa ja ko ści 
ży cia pa cjen ta. Te ra pia CKD ma cha rak -
ter wspo ma ga ją cy i ob ja wo wy, bo wiem 
wią że się z sze re giem moż li wych po wi -
kłań. Hi per fos fa te mia, bę dą ca czę stą 
kon se kwen cją cho ro by ne rek, kon tro lo -
wa na jest przez od po wied nią die tę i do -
da wa nie do kar my pre pa ra tów wią żą cych 
fos for. W przy pad ku nad ci śnie nia sto so -
wa ne są in hi bi to ry kon wer ta zy an gio ten -
sy ny (ACE), blo ke ry re cep to ra an gio ten -
sy ny i blo ke ry ka na łu wap nio we go. 
Biał ko mocz mo że być ła go dzo ny m.in. 
ubo go biał ko wą die tą, zwięk sze niem po -
da ży kwa sów ome ga -3 i sto so wa niem 
ACE. W przy pad ku wy stą pie nia kwa si -
cy me ta bo licz nej w III i IV sta dium 
CKD, ko niecz ne jest do ust ne po da wa nie 
wo do ro wę gla nu so du. Do po wi kłań na -
le ży tak że nie do krwi stość, wy ni ka ją ca 
czę sto z nie do bo ru ery tro po ety ny – wów -
czas wska za na jest jej su ple men ta cja. 
Istot ne jest kon tro lo wa nie sta nu zdro wia 
dróg mo czo wych w kie run ku ewen tu al -
nych za ka żeń i wdro że nie an ty bio ty ko -
te ra pii zgod nej z an ty bio gra mem, co za -
po bie gnie od mied nicz ko we mu za pa le niu 
ne rek, mo gą ce mu po głę biać CKD. Ko -
lej nym waż nym ele men tem le cze nia jest 
pły no te ra pia – u zwie rząt z utrzy mu ją -
cym się od wod nie niem po da wa ny jest 
pod skór nie 0,9 % chlo rek so du lub płyn 
Rin ge ra z mle cza na mi. W przy pad ku 
cięż kie go od wod nie nia lub mocz ni cy, ho -
spi ta li za cja i do żyl ne po da wa nie pły nów 
są za zwy czaj nie zbęd ne (1, 2). 

Klu czo wym ele men tem le cze nia jest 
die to te ra pia (wpro wa dza na stop nio wo). 
Die ta ner ko wa cha rak te ry zu je się zre du -

ko wa ną ilo ścią biał ka, fos fo ru i so du, 
pod wyż szo nym po zio mem wie lo nie na -
sy co nych kwa sów tłusz czo wych, po ta su 
i prze ciw u tle nia czy oraz dzia ła niem al -
ka li zu ją cym (1, 2, 4, 5). U pa cjen tów 
w za awan so wa nym sta dium cho ro by po -
wszech ny jest brak ape ty tu, dla te go war -
to za sto so wać wów czas le ki po bu dza ją -
ce ape tyt oraz wpro wa dzić le cze nie 
wspo ma ga ją ce w po sta ci środ ków ga stro -
pro tek cyj nych i prze ciw wy miot nych. 
W przy pad ku bra ku sku tecz no ści nie -
zbęd ne mo że oka zać się wspo ma ga nie 
od ży wia nia, np. po przez son dę prze ły ko -
wą (1, 2). 

 

Ostre uszko dze nie ne rek 
 
Ostre uszko dze nie ne rek (AKI) jest ze -
spo łem za bu rzeń zwią za nych z na głym 
uszko dze niem miąż szu i upo śle dze niem 
czyn no ści ne rek, tj. re gu la cji ho me osta zy 
pły nów ustro jo wych, rów no wa gi kwa so -
wo -za sa do wej i elek tro li to wej, pro duk cji 
hor mo nów oraz wy da la niem zbęd nych 
pro duk tów me ta bo li zmu i kse no bio ty -
ków. Za bu rze nia te wy ni ka ją naj czę ściej 
z nie do krwie nia i za dzia ła nia czyn ni ków 
tok sycz nych lub za kaź nych (1, 6, 7). Ich 
kon se kwen cją czę sto jest ostra nie wy dol -
ność ne rek (ARF), któ ra jest naj bar dziej 
za awan so wa ną for mą AKI (1, 6). 

Ner ki otrzy mu ją 20 % po jem no ści mi -
nu to wej ser ca, z cze go wy ni ka ich po dat -
ność na ura zy tok sycz ne (1, 6, 7). Po nad to 
są na rzą da mi o wy so kim za po trze bo wa niu 
me ta bo licz nym (do 10 % cał ko wi te go zu -
ży cia tle nu przez or ga nizm), dla te go też są 
wraż li we na hi po wo le mię, hi po per fu zję 
i nie do tle nie nie. Lo ka li za cja uszko dzeń jest 
róż na i czę sto po wią za na ze spo ży ciem 
kon kret nej sub stan cji ne fro tok sycz nej. 
Uszko dze nie kłę busz ków ner ko wych lub 
na czyń kłę busz ko wych mo że wy stą pić 
po uką sze niu przez wę że i przy ję ciu przez 
zwie rzę nie ste ro ido wych le ków prze ciw -
za pal nych (mo gą cych wy wo łać tak że mar -
twi cę bro da wek ner ko wych), nie któ rych 
an ty bio ty ków czy le ków ty re osta tycz nych. 
Mar twi cę ka na li ków ner ko wych wy wo -
łu ją: ami no gli ko zy dy, am fo te ry cy na B, te -
tra cy kli ny, roz pusz czal ni ki or ga nicz ne, le -
ki prze ciw no wo two ro we, me ta le cięż kie, 
ro śli ny za wie ra ją ce roz pusz czal ne szcza -
wia ny, wi no gro na, ro dzyn ki i tok sycz ne 
dla ko tów li lie. Moż li wa jest tak że mi ne -
ra li za cja ne rek spo wo do wa na przez wi ta -
mi nę D i jej ana lo gi oraz ro den ty cy dy za -
wie ra ją ce cho le kal cy fe rol (6). Na le ży 
pa mię tać, że ist nie je sze reg czyn ni ków 
pre dys po nu ją cych do wy stą pie nia AKI 
– od wod nie nie (naj waż niej sze i naj czę -
ściej ob ser wo wa ne), współ ist nie ją ca cho -

Selected disease entities 
causing urinary tract 
damage in dogs and cats 
 
Urinary tract diseases in dogs  
and cats constitute a significant 
clinical problem in veterinary 
medicine. The most frequently 
diagnosed conditions include 
chronic kidney disease (CKD), acute 
kidney injury (AKI), and urolithiasis. 
Numerous factors influence  
the development of these diseases, 
including age, breed, gender, diet, 
immune status, use of nephrotoxic 
drugs, and concomitant diseases 
such as hypothyroidism. 
 
Keywords: dogs, cats, urinary 
system, chronic kidney disease, 
acute kidney injury, urolithiasis.
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Diagnostyka i terapia 
 

ro ba ne rek, po de szły wiek, za bu rze nia 
rów no wa gi elek tro li to wej, po da wa nie le -
ków ne fro tok sycz nych (szcze gól nie 
rów no cze sne le cze nie kil ko ma le ka -
mi o ta kim po ten cja le), ob ni żo -
na ob ję tość wy rzu to wa ser ca, za -
bie gi w znie czu le niu ogól nym 
i nie wy dol ność wie lo na rzą do wa 
(MODS) (1, 6, 7). 

Pa to fi zjo lo gia obej mu je 4 fa -
zy – ini cja cji, pro pa ga cji, pod -
trzy ma nia i na pra wy. Fa za ini -
cja cji po ja wia się w cią gu 
pierw szych mi nut lub go dzin 
po za dzia ła niu czyn ni ka uszka -
dza ją ce go, któ re go ro dzaj de ter mi -
nu je dal szy prze bieg AKI. W przy -
pad ku nie do krwie nia do cho dzi 
do upo śle dze nia prze pły wu krwi, a co 
za tym idzie – wy czer pa nia ATP, skut -
ku ją ce go uszko dze niem i dys funk cją ko -
mó rek. Moż li we jest rów nież bez po śred -
nie dzia ła nie ne fro tok sycz ne nie któ rych 
czyn ni ków (za bu rza nie me ta bo li zmu ko -
mór ko we go) pro wa dzą ce do śmier ci ko -
mó rek ka na li ków i kłę busz ków ner ko -
wych. Etap ten naj czę ściej po zo sta je 
nie zau wa żo ny, na to miast wdro że nie le -
cze nia w tym mo men cie mo gło by w du -
żym stop niu po pra wić ro ko wa nie pa -
cjen ta. Fa za pro pa ga cji, trwa ją ca od kil ku 
go dzin do kil ku dni po uszko dze niu, 
zwią za na jest z po głę bia ją cą się hi pok sją 
i roz wo jem od po wie dzi za pal nej tkan ki 
ner ko wej. Ko lej na fa za (pod trzy ma nia) 
cha rak te ry zu je się za cho dzą cy mi czę sto 
jed no cze śnie po stę pu ją cy mi uszko dze -
nia mi ko mó rek, a tak że pro ce sa mi na -
praw czy mi. Trwa na wet do kil ku ty go -
dni, ma jąc swój po czą tek oko ło 3. dnia 
po za dzia ła niu czyn ni ka. Ostat nia fa -
za AKI jest naj dłuż szym eta pem – trwa 
na wet kil ka mie się cy. Za cho dzi w niej 
pro ces na pra wy i re or ga ni za cji ko mó rek, 
dzię ki cze mu ob ser wo wa na jest stop nio -
wa po pra wa czyn no ści ne rek. Jed nak że 
w nie któ rych przy pad kach uszko dze nia 
są na ty le du że, że stan ten, po przez 
włók nie nie i bli zno wa ce nie na błon ka 
ner ko we go, prze cho dzi w prze wle kłą 
cho ro bę ne rek (1, 7). 

Dia gno sty ka AKI opie ra się na wy wia -
dzie, ba da niu kli nicz nym, ba da niach la -
bo ra to ryj nych i USG ja my brzusz nej. 
Wy wiad udzie la in for ma cji o ewen tu al -
nej eks po zy cji zwie rzę cia na sub stan cje 
ne fro tok sycz ne i obec no ści czyn ni ków 
pre dys po nu ją cych. Ob ja wy czę sto obej -
mu ją za bu rze nia diu re zy (po liu ria lub 
czę ściej – oli gu ria do anu rii), wy mio ty 
i po stę pu ją ce od wod nie nie. W trak cie 
pal pa cji stwier dza na jest bo le sność w ob -
rę bie ja my brzusz nej (1, 6, 7). Ba da nia la -

bo ra to ryj ne wy ka zu ją sil ną azo te mię, hi -
per ka lie mię, hi per fos fa te mię, biał ko mocz 
oraz obec ność leu ko cy tów i ery tro cy tów 
w osa dzie mo czu. Ner ki w ba da niu USG 
mo gą się zmie niać w za leż no ści od fa zy 
uszko dze nia – wraz z je go roz wo jem sta -
ją się co raz bar dziej obrzęk nię te i echo -
ge nicz ne. Do dat ko wo, w nie któ rych 
przy pad kach, moż na za ob ser wo wać po -
sze rze nie mied ni czek ner ko wych z ce -
cha mi za sto ju mo czu (7). 

Klu czo wym ele men tem te ra pii AKI 
jest pły no te ra pia, któ rej ce lem jest wy -
rów na nie za bu rzeń he mo dy na micz nych 
ne rek i rów no wa gi wod no -elek tro li to wej 
(1, 6). Pły ny po win ny być po da wa ne do -
żyl nie, a wy rów na nie za po trze bo wa nia 
na pły ny po win no być uzu peł nio ne 
w cią gu 4-6 go dzin (w przy pad ku cho -
ro by krą że nio wo -od de cho wej wol niej). 
Ko niecz ne jest mo ni to ro wa nie pa cjen ta 
w kie run ku prze wod nie nia, któ re mo że 
do pro wa dzić do obrzę ku płuc, a bar dzo 
trud no jest je sko ry go wać. W przy pad ku 
utrzy mu ją ce go się, po mi mo pły no te ra -
pii, ską po mo czu na le ży roz wa żyć po da -
nie man ni to lu lub fu ro se mi du (1). Spo -
ży te sub stan cje tok sycz ne lub wy so kie 
stę że nie mocz ni ka mo gą pro wa dzić 
do uszko dzeń bło ny ślu zo wej prze wo du 
po kar mo we go – moż na wów czas sto so -
wać le ki osło no we. Istot ne jest rów nież 
kon tro lo wa nie nud no ści i wy mio tów (6). 
Dia li za otrzew no wa jest roz wią za niem 
dla psów i ko tów z cięż ką mocz ni cą, 
kwa si cą i hi per ka lie mią. Po nad to sto so -
wa na jest w trak cie te ra pii prze wod nie -
nia lub w ce lu przy spie sze nia wy da la nia 
tok syn. Do brze spraw dza się u pa cjen -
tów opor nych na stan dar do wą pły no te -
ra pię (1). 

Ka mi ca mo czo wa 
 
Ka mi ca mo czo wa nie jest po je dyn czą 

cho ro bą – to ter min od no szą cy się 
do przy czyn i skut ków obec no ści ka -

mie ni w dro gach mo czo wych 
(w do wol nym ich od cin ku). Ka -
mie nie mo czo we róż nią się skła -
dem mi ne ral nym, na pod sta wie 
któ re go wy róż nia się ka mi cę: 
szcza wia no wo -wap nio wą, stru -
wi to wą, mo cza no wą i cy sty no wą 
(1, 8). Czyn ni ki pre dys po nu ją ce 
do wy stą pie nia ka mi cy dzie li się 

na we wnątrz po chod ne (ra sa, uwa -
run ko wa nia ge ne tycz ne, płeć, wiek, 

wro dzo ne wa dy dróg mo czo wych, 
wro dzo ne za bu rze nia me ta bo li zmu) 

i ze wną trz po chod ne (die ta, śro do wi sko, 
stres, cho ro by na by te (m.in. za ka że nia 
dróg mo czo wych)) (1, 3). 

Dia gno sty ka ka mi cy mo czo wej obej -
mu je przede wszyst kim me to dy ob ra zo -
we – USG i RTG. Ka mie nie moż na  
po dzie lić na cie niu ją ce, tj. stru wi ty i szcza -
wia ny wap nia, a tak że nie cie niu ją ce – ka -
mie nie mo cza no we i cy sty no we. Te dru -
gie mo gą być nie wy kry wal ne w ba da niu 
ra dio gra ficz nym. W przy pad ku ka mie ni 
w pę che rzu mo czo wym ob ser wo wa ny jest 
czę sto mocz, bo le sne od da wa nie mo czu 
(stran gu ria), krwio mocz lub ich kom bi -
na cje. USG ja my brzusz nej jest bar dzo 
czu łą me to dą dia gno stycz ną, czę sto wy -
ko rzy sty wa ną, któ rą po win no się uzu peł -
nić ba da niem RTG – po zwa la ono na pre -
cy zyj niej sze okre śle nie wiel ko ści ka mie ni 
i stwier dze nie ewen tu al nych ka mie ni 
w cew ce mo czo wej u psów sam ców. 
W ka mi cy ner ko wej i mo czo wo do wej ob -
ja wy mo gą być róż ne w za leż no ści 
od obec no ści lub bra ku nie droż no ści mo -
czo wo du i cho ro by ne rek. Tak sa mo jak 
w przy pad ku ka mi cy pę che rza mo czo we -
go, wy ko rzy stu je się za rów no USG, jak 
i RTG – ra dio gra fia ma du żą czu łość 
w wy kry wa niu zło gów w gór nych dro gach 
mo czo wych (u ko tów więk szość z nich 
sta no wią szcza wia ny wap nia), na to miast 
ul tra so no gra fia jest po moc na w okre śle -
niu stop nia na si le nia wo do ner cza i roz -
sze rze nia mo czo wo du, a tak że po ka zu je, 
któ ry mo czo wód jest nie droż ny (1). 

Ka mi ca szcza wia no wo -wap nio wa jest 
naj czę ściej wy stę pu ją cym ro dza jem. Pa to -
me cha nizm jej po wsta wa nia nie zo stał 
do tej po ry po zna ny, zna ne są je dy nie czyn -
ni ki ry zy ka dla wy stą pie nia te go kon kret -
ne go ty pu ka mie ni mo czo wych – śred ni 
wiek, płeć mę ska (głów nie ka stra ty), ni skie 
stę że nie po ta su i wap nia w die cie, kar my 
wy so ko biał ko we, zmniej szo ne przyj mo wa -
nie pły nów i sil nie za kwa szo ny mocz (1, 8). 
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Ka mi ca stru wi to wa (ka mi ca fos fo ra nu 
amo no wo -ma gne zo we go) cha rak te ry zu -
je się wy stę po wa niem ka mie ni więk szych 
niż szcza wia no wo -wap nio we i czę sto 
o gład kiej po wierzch ni (1, 9). U psów 
zde cy do wa na więk szość tych ka mie ni jest 
kon se kwen cją za ka żeń bak te ria mi Sta -
phy lo coc cus pseu din ter me dius lub Pro teus 
mi ra bi lis, któ re hy dro li zu ją mocz nik 
do amo nia ku i dwu tlen ku wę gla, co pod -
wyż sza pH mo czu, a po wsta ły amo niak 
two rzy krysz ta ły amo no wo -ma gne zo wo -
-fos fo ra no we. U ko tów czę ściej po ja wia -
ją się ka mie nie stru wi to we bez obec no ści 
za ka że nia – w wy ni ku prze sy ce nia mo czu 
związ ka mi two rzą cy mi zło gi. Wów czas 
wy stę pu ją one głów nie w po sta ci po je -
dyn cze go, du że go ka mie nia w pę che rzu 
mo czo wym (1, 8, 9). 

Ka mi ca mo cza no wa u ko tów jest sła bo 
po zna na, jed nak wia do mo, że na jej roz -
wój wpły wa ją wła ści wo ści mo czu, m.in. 
hi per u ry ko zu ria, ma ła ob ję tość i ni skie 
pH mo czu (8). Z ko lei u psów, du że zna -
cze nie od gry wa ją pre dys po zy cje ra so we, 
przede wszyst kim u dal ma tyń czy ków 
– za bu rzo ny me ta bo lizm pu ryn pro wa -
dzą cy do wy da la nia kwa su mo czo we go 
(za miast alan to iny) z mo czem. W przy -
pad ku ras nie pre dy spo no wa nych przy -

czy ną mo że być pier wot na cho ro ba wą -
tro by lub pa to lo gie po wo du ją ce za bu rze -
nia jej czyn no ści (krą że nie wrot no -
-obocz ne czy hi po pla zja ży ły wrot nej), co 
wy wo łu je zwięk szo ne wy da la nie amo nia -
ku i kwa su mo czo we go z mo czem (1). 

Ka mi ca cy sty no wa znacz nie czę ściej 
dia gno zo wa na jest u psów niż ko tów. 
U psów zwią za na jest z mu ta cją w ge nie 
SLC3A1 i SLC7A9, u ko tów –  SLC3A1. 
Cy sty nu ria spo wo do wa na jest bra kiem 
wchła nia nia zwrot ne go cy ste iny z prze są -
czu kłę busz ko we go, gdyż ge ny ule ga ją ce 
mu ta cji od po wie dzial ne są za syn te zę 
pod jed no stek wy ma ga nych dla sys te mu 
trans por te rów ami no kwa sów dwu za sa do -
wych. Klu czo we w tym scho rze niu jest 
po stę po wa nie die te tycz ne – die ta wil got -
na i ni sko biał ko wa, a tak że utrzy my wa nie 
pH mo czu na po zio mie >6,5-7,0 (cy sty -
na le piej roz pusz cza się w mo czu za sa do -
wym) (1, 8). 

Ka mi cę mo czo wą le czy się za cho waw -
czo (die to te ra pia i le cze nie far ma ko lo -
gicz ne) lub in ter wen cyj nie. Wy bór me -
to dy za le ży od ro dza ju i lo ka li za cji 
ka mie ni mo czo wych oraz prze bie gu kli -
nicz ne go, m.in. wy stą pie nia nie droż no -
ści. Na le ży jed nak pa mię tać, że pa cjen ci 
po le cze niu in ter wen cyj nym wy ma ga ją 

też wpro wa dze nia od po wied nich dzia -
łań pro fi lak tycz nych, za po bie ga ją cych 
na wro tom ka mi cy. ● 
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 ostat nich la tach te ra pie 
ko mór ko we sta ły się 
jed nym z naj bar dziej 
dy na micz nie roz wi ja ją -
cych się kie run ków ba -

dań w me dy cy nie we te ry na ryj nej. Ro sną -
ce za in te re so wa nie tym ob sza rem wy ni ka 
z kil ku czyn ni ków. Jed nym z nich jest 

roz wój bio lo gii ko mór ki oraz bio tech no -
lo gii. Istot ną ro lę od gry wa tak że wzrost 
za po trze bo wa nia na no we, sku tecz ne me -
to dy le cze nia cho rób prze wle kłych i zwy -
rod nie nio wych u zwie rząt. W szcze gól -
no ści do ty czy to scho rzeń ukła du ru chu, 
cho rób za pal nych oraz trud no go ją cych 
się uszko dzeń tka nek, w któ rych moż li -

wo ści kla sycz nych me tod te ra peu tycz -
nych są ogra ni czo ne (23, 75). 

In ten syw ny roz wój ba dań nad ko mór -
ka mi ma cie rzy sty mi to nie tyl ko ro sną ca 
licz ba pu bli ka cji na uko wych. To tak że 
sze reg za awan so wa nych pro jek tów na -
uko wych i wdro że nio wych. Jed nak 
przede wszyst kim to co raz więk sza licz -

TERAPIE KOMÓRKOWE 
W WETERYNARII –  
CZĘŚĆ I. KOMÓRKI 
MACIERZYSTE: RODZAJE, 
ŹRÓDŁA I DROGI PODANIA 
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ba pro duk tów ko mer cyj nych i usług ofe -
ro wa nych za rów no w me dy cy nie lu dzi jak 
i w we te ry na rii. W wie lu kra jach po wsta -
ją ko lej ne ban ki ko mó rek ma cie rzy stych 
oraz wy spe cja li zo wa ne, cer ty fi ko wa ne la -
bo ra to ria ofe ru ją ce izo la cję, ho dow lę 
i przy go to wa nie ma te ria łu ko mór ko we -
go do za sto so wań kli nicz nych. Te ra pie 
ko mór ko we w we te ry na rii są głów nie de -
dy ko wa ne or to pe dii psów i ko ni (22). 
Nie mniej, za kres po ten cjal nych za sto so -
wań i ga tun ków do ce lo wych stop nio wo 
się roz sze rza. Ko lej ne pra ce na uko we 
obej mu ją m.in. der ma to lo gię, oku li sty kę, 
sto ma to lo gię oraz cho ro by o pod ło żu za -
pal nym i im mu no lo gicz nym (9, 23, 54). 

Szcze gól ne zna cze nie w ba da niach 
i prak ty ce kli nicz nej przy pi su je się me -
zen chy mal nym ko mór kom ma cie rzy -
stym (me sen chy mal stem cells, MSC). 
Ko mór ki te są obec nie naj czę ściej wy ko -
rzy sty wa nym ty pem ko mó rek w te ra -
piach re ge ne ra cyj nych sto so wa nych 
u zwie rząt. Wy ni ka to przede wszyst kim 
z ich sto sun ko wo ła twej izo la cji z róż nych 
tka nek or ga ni zmu, wy so kie go po ten cja -
łu pro li fe ra cyj ne go oraz wła ści wo ści im -
mu no mo du la cyj nych. Współ cze sne ba -
da nia wska zu ją, że ich dzia ła nie 
te ra peu tycz ne wy ni ka głów nie z me cha -
ni zmów pa ra kryn nych, w tym z wy dzie -
la nia licz nych bio lo gicz nie ak tyw nych 
czą ste czek (29). Te bio ak tyw ne czyn ni ki 
wy dziel ni cze mo gą sku tecz nie mo du lo -
wać pro ces za pal ny oraz wspie rać re ge ne -
ra cję uszko dzo nych tka nek (54, 75). Po -
mi mo ro sną ce go za in te re so wa nia te go 
ro dza ju te ra pia mi w we te ry na rii, wie le 
aspek tów ich sto so wa nia wciąż po zo sta -
je przed mio tem in ten syw nych ba dań 
i dys ku sji. Do ty czy to mię dzy in ny mi wy -
bo ru opty mal ne go źró dła ko mó rek, ro -
dza ju daw cy, spo so bu przy go to wa nia ma -
te ria łu bio lo gicz ne go (pro ces ho dow li) 
oraz dro gi po da nia pre pa ra tu ko mór ko -
we go. Istot nym za gad nie niem po zo sta je 
tak że oce na bez pie czeń stwa te ra pii oraz 
po ten cjal nych dzia łań nie po żą da nych 
zwią za nych z ich sto so wa niem (23).  

Ce lem ni niej sze go ar ty ku łu jest przed -
sta wie nie ak tu al ne go sta nu wie dzy do ty -
czą ce go za sto so wa nia me zen chy mal nych 
ko mó rek ma cie rzy stych w me dy cy nie 
we te ry na ryj nej, ze szcze gól nym uwzględ -
nie niem źró deł ko mó rek, ty pów daw ców, 
dróg po da nia oraz bez pie czeń stwa sto so -
wa nia te ra pii ko mór ko wych. 

 

De fi ni cja me zen chy mal nych ko mó rek  
ma cie rzy stych i me cha nizm dzia ła nia 
 
Me zen chy mal ne ko mór ki ma cie rzy ste 
(me sen chy mal stem cells, MSC) to po -
pu la cja mul ti po ten cjal nych ko mó rek pro -
ge ni to ro wych obec nych w wie lu tkan kach 
or ga ni zmu. Ko mór ki te po sia da ją zdol -
no ści do sa mo od no wy oraz róż ni co wa nia 
w róż ne ty py ko mó rek po cho dze nia me -
zen chy mal ne go (oste ocy ty, chon dro cy ty 
oraz adi po cy ty) (25, 49). Zdol ność ta sta -
no wi pod sta wę ich po ten cjal ne go za sto -
so wa nia w me dy cy nie re ge ne ra cyj nej. 
Pierw sze ob ser wa cje do ty czą ce ko mó rek 
o wła ści wo ściach me zen chy mal nych opi -
sa no w la tach 60. XX wie ku w szpi ku 
kost nym. Na ukow cy wy ka za li wów czas 
obec ność ko mó rek zrę bu zdol nych 
do przy le ga nia do pod ło ża ho dow la ne go 
oraz róż ni co wa nia w ko mór ki tkan ki 

kost nej i chrzęst nej (27). Ko lej ne ba da -
nia po twier dzi ły, że po dob ne ko mór ki 
wy stę pu ją rów nież w wie lu in nych tkan -
kach or ga ni zmu, za rów no u lu dzi, jak 
i u zwie rząt (10, 45, 57). 

W ce lu ujed no li ce nia de fi ni cji MSC 
Mię dzy na ro do we To wa rzy stwo Te ra pii 
Ko mór ko wej (In ter na tio nal So cie ty for 
Cel lu lar The ra py, ISCT) za pro po no wa ło 
mi ni mal ne kry te ria iden ty fi ka cji tych ko -
mó rek. Zgod nie z wy tycz ny mi MSC po -
win ny speł niać trzy pod sta wo we wa run ki: 
1) mu szą wy ka zy wać zdol ność przy le ga -

nia do pla sti ko wej po wierzch ni w stan -
dar do wych wa run kach ho dow li ko -
mór ko wej.  

2) po win ny wy ka zy wać okre ślo ny pro fil 
mar ke rów po wierzch nio wych, w tym 
eks pre sję an ty ge nów ta kich jak CD73, 
CD90 i CD105 oraz brak eks pre sji 
mar ke rów he ma to po etycz nych, m.in. 
CD34, CD45 czy CD14.  

3) po win ny po sia dać zdol ność róż ni co -
wa nia w kie run ku oste ogen nym, chon -
dro gen nym oraz adi po gen nym w wa -
run kach in vi tro (25). 
W we te ry na rii, głów nie ze wzglę du 

na róż ni ce mię dzy ga tun ko we, iden ty fi ka -
cja MSC jest bar dziej zło żo na niż w me -
dy cy nie czło wie ka. Wy ni ka to tak że 
z ogra ni czo nej licz by do stęp nych prze ciw -
ciał umoż li wia ją cych do kład ną cha rak te -
ry sty kę mar ke rów po wierzch nio wych ko -
mó rek u zwie rząt. Wie le ba dań wy ka za ło 
jed nak, że MSC izo lo wa ne od zwie rząt 
wy ka zu ją po dob ne ce chy bio lo gicz ne 
do ko mó rek ludz kich. Do ty czy to m.in. 
zdol no ści przy le ga nia do pla sti ku, mul ti -
po ten cjal ne go róż ni co wa nia oraz eks pre -
sję mar ke rów, ta kich jak CD29 czy CD44 
(57, 75). Na le ży za zna czyć, że współ cze -
sne ba da nia wska zu ją, że dzia ła nie te ra -
peu tycz ne MSC nie wy ni ka wy łącz nie 
z ich zdol no ści do róż ni co wa nia w no we 
ko mór ki tka nek. Co raz wię cej do nie sień 
na uko wych ja sno wska zu je, że klu czo wą 
ro lę od gry wa ją jed nak me cha ni zmy pa ra -
kryn ne. Ko mór ki te wy dzie la ją licz ne 
czyn ni ki bio lo gicz nie ak tyw ne, ta kie jak 
cy to ki ny, che mo ki ny, czyn ni ki wzro stu 
oraz pę che rzy ki ze wną trz ko mór ko we 
(57, 75). Wy mie nio ne sub stan cje mo gą 
mo du lo wać prze bieg pro ce su za pal ne go, 
wpły wać na od po wiedź im mu no lo gicz ną 
oraz wspie rać pro ce sy re ge ne ra cyj ne 
w uszko dzo nych tkan kach (12, 36, 57, 69). 
Z te go wzglę du w li te ra tu rze co raz czę -
ściej pod kre śla się, że MSC peł nią ro lę 
ko mó rek re gu la to ro wych śro do wi ska 
tkan ko we go i wła śnie przez wy dzie la nie 
me dia to rów bio lo gicz nych wpły wa ją 
na pro ce sy na praw cze i re ge ne ra cyj ne za -
cho dzą ce w or ga ni zmie (12, 57). 

Cellular therapies  
in veterinary medicine –  
Part I. Stem cells: types, 
sources, and routes  
of administration 
 
Mesenchymal stem cells (MSCs) are 
currently considered one of the key 
components of the rapidly 
developing field of regenerative 
medicine in veterinary practice.  
For more than two decades, 
continuous efforts have been 
undertaken to develop commercially 
available therapies for new 
indications and additional animal 
species. The therapeutic potential  
of MSCs results primarily from their 
ability to modulate the immune 
response. In addition, these cells can 
reduce inflammatory processes  
and stimulate tissue regeneration 
through the secretion of numerous 
biologically active factors. In clinical 
practice, MSCs are used mainly  
in the treatment of musculoskeletal 
disorders in dogs and horses.  
Recent scientific reports indicate that 
this type of therapy may also be 
effective in other fields, including 
ophthalmology, dermatology,  
and dentistry. Despite promising 
clinical outcomes, the use of MSCs  
is still associated with several 
limitations, such as the lack of full 
standardization of procedures, 
variability in cellular properties 
depending on the donor,  
and the limited number of long-term 
clinical studies. The aim of this review 
is to present the current state  
of knowledge regarding  
the mechanisms of action, clinical 
indications, and safety of MSC-based 
cell therapies in veterinary medicine. 
 
Keywords: cell therapy, 
mesenchymal stem cells, 
immunomodulation, regenerative 
medicine.
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Diagnostyka i terapia 
 

Mechanizm działania 
 mezenchymalnych komórek  
macierzystych 

 
Po cząt ko wo za kła da no, że te ra peu tycz ne 
dzia ła nie MSC wy ni ka głów nie z ich 
zdol no ści do róż ni co wa nia w ko mór ki 
uszko dzo nych tka nek. Jed nak po la tach 
ba dań wia do mo już, że w więk szo ści 
przy pad ków głów ny me cha nizm dzia ła -
nia ma cha rak ter pa ra kryn ny (Ry ci na 1). 
Ozna cza to, że ko mór ki te wpły wa ją 
na ota cza ją ce tkan ki przede wszyst kim 
po przez wy dzie la nie licz nych czą ste czek 
bio lo gicz nie ak tyw nych (45, 49, 50). 
MSC wy dzie la ją gru pę me dia to rów, 
w tym cy to ki ny, che mo ki ny, czyn ni ki 
wzro stu oraz pę che rzy ki ze wną trz ko mór -

ko we. Do naj waż niej szych na le żą mię dzy 
in ny mi va scu lar en do the lial growth fac -
tor (VEGF), he pa to cy te growth fac tor 
(HGF), fi bro blast growth fac tor (FGF), 
in su lin -li ke growth fac tor -1 (IGF-1) oraz 
trans for ming growth fac tor be ta (TGF-ß). 
Czyn ni ki te mo gą wspie rać pro ces an gio -
ge ne zy, sty mu lo wać re ge ne ra cję tka nek 
oraz ogra ni czać pro ces za pal ny w miej scu 
uszko dze nia (45, 49, 74). Jed nym z naj le -
piej udo ku men to wa nych efek tów bio lo -
gicz nych MSC jest ich zdol ność do mo -
du lo wa nia od po wie dzi im mu no lo gicz nej. 
Jest to zwią za ne ze zdol no ścią do re gu la cji 
ak tyw no ści wie lu po pu la cji ko mó rek ukła -
du od por no ścio we go, w tym lim fo cy tów T, 
lim fo cy tów B, ko mó rek NK oraz ko mó rek 
den dry tycz nych. Po nad to, wy ka za no, że 

MSC mo gą ha mo wać pro li fe ra cję ak ty -
wo wa nych lim fo cy tów T oraz sprzy jać  
po wsta wa niu lim fo cy tów re gu la to ro wych 
(Treg). Do dat ko wo mo gą wpły wać na po -
la ry za cję ma kro fa gów w kie run ku fe no ty -
pu prze ciw za pal ne go (M2) (30, 45, 50). 
Co cie ka we, co raz wię cej prac sy gna li zu je, 
że MSC mo gą rów nież od dzia ły wać 
na ko mór ki re zy du ją ce w uszko dzo nych 
tkan kach. Wy dzie la ne przez nie czyn ni ki 
wzro stu mo gą sty mu lo wać pro li fe ra cję  
lo kal nych ko mó rek pro ge ni to ro wych oraz 
wspie rać pro ce sy na pra wy tka nek. W wie -
lu mo de lach eks pe ry men tal nych wy ka za -
no tak że, że MSC mo gą ogra ni czać 
apop to zę ko mó rek oraz zmniej szać 
uszko dze nia wy wo ła ne stre sem oksy da cyj -
nym (45, 49). Za tem, ma my do czy nie nia 

Rycina 1. Główne mechanizmy działania parakrynnego mezenchymalnych komórek macierzystych. MSC wydzielają 
liczne mediatory biologiczne tworzące tzw. sekretom, obejmujący m.in. cytokiny, chemokiny, czynniki wzrostu oraz 
pęcherzyki zewnątrzkomórkowe. Substancje te wpływają na procesy angiogenezy, modulację odpowiedzi 
immunologicznej, polaryzację makrofagów oraz regenerację uszkodzonych tkanek. 

Rycina 2. Mechanizm migracji (homingu) mezenchymalnych komórek macierzystych do miejsca uszkodzenia 
tkanki. Uszkodzona tkanka wydziela chemokinę SDF-1 (stromal-derived factor-1), która tworzy gradient 
chemotaktyczny. MSC wykrywają ten sygnał za pomocą receptora CXCR4, co umożliwia ich kierunkową migrację 
wzdłuż gradientu chemokin do ogniska zapalenia lub uszkodzenia. 
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z dwu kie run ko wym wspie ra niem pro ce su 
re ge ne ra cji -bez po śred nio przez sa me ko -
mór ki ma cie rzy ste i po śred nio przez sub -
stan cje przez nie wy dzie la ne. Nie zwy kle 
istot ną ce chą MSC jest tak że zdol ność 
do mi gra cji w kie run ku tka nek ob ję tych 
pro ce sem za pal nym lub uszko dze niem. 
Zja wi sko to okre śla ne jest ja ko ho ming 
(45, 49, 63) (Ry ci na 2). Ta ki ro dzaj prze -
miesz cza nia się ko mó rek re gu lo wa ny jest 
przez licz ne che mo ki ny oraz ich re cep to -
ry. Jed nym z naj le piej po zna nych me cha -
ni zmów jest in te rak cja mię dzy re cep to rem 
CXCR4 obec nym na po wierzch ni MSC 
a che mo ki ną stro mal -de ri ved fac tor -1 
(SDF-1), któ ra jest pro du ko wa na w miej -
scu uszko dze nia tkan ki (45, 49). 

W ostat nich la tach co raz więk szą 
uwa gę zwra ca się rów nież na ro lę se kre -
to mu MSC. Ko lej ne ba da nia wska zu ją, 
że znacz ną część efek tów te ra peu tycz -
nych przy pi sy wa nych ko mór kom ma cie -
rzy stym mo gą wy wo ły wać czą stecz ki 
uwal nia ne przez te ko mór ki, w tym pę -
che rzy ki ze wną trz ko mór ko we za wie ra -
ją ce biał ka, li pi dy oraz mikroRNA (53). 
Z te go wzglę du w wie lu ośrod kach ba -
daw czych pro wa dzo ne są in ten syw ne 
pra ce nad wy ko rzy sta niem se kre to mu 
MSC ja ko al ter na ty wy dla te ra pii ko mór -
ko wych (45, 49, 74). Te mat se kre to mu 
i in nych te ra pii ty pu cell -free zo sta nie po -
ru szo ny w ko lej nym ar ty ku le. 

 

Źródła komórek macierzystych  
i charakterystyka dawców 
 
Jed nym z klu czo wych za gad nień w ba da -
niach nad te ra pia mi ko mór ko wy mi jest 
okre śle nie źró dła ko mó rek oraz cha rak te -
ry sty ka daw cy, od któ re go po zy sku je się 
ma te riał bio lo gicz ny. Na le ży za zna czyć, 
że wła ści wo ści bio lo gicz ne MSC mo gą 
się róż nić w za leż no ści od ro dza ju tkan ki, 
z któ rej zo sta ły wy izo lo wa ne. Choć MSC 
wy ka zu ją wspól ny ze staw cech fe no ty po -
wych (eks pre sja mar ke rów CD7 3, CD90, 
CD1 05 przy jed no cze snym bra ku mar ke -
rów he ma to po etycz nych), ich po ten cjał 
pro li fe ra cyj ny oraz zdol no ści do róż ni co -
wa nia wie lo li nio we go mo gą się zna czą co 
róż nić w za leż no ści od tkan ki źró dło wej. 
Róż ni ce mo gą być tak że zwią za ne z ce -
cha mi sa me go daw cy (wiek, stan zdro wia, 
wa run ki śro do wi sko we) (11, 23, 57, 74). 
Wszyst kie te czyn ni ki mo gą wpły wać 
mię dzy in ny mi na zdol ność pro li fe ra cyj -
ną ko mó rek, ich po ten cjał róż ni co wa nia 
oraz wła ści wo ści im mu no mo du la cyj ne 
(54, 69, 72). Na le ży za tem przy jąć, że sku -
tecz ność te ra pii ko mór ko wej w me dy cy -
nie we te ry na ryj nej jest ści śle uza leż nio na 
od wy bo ru opty mal ne go źró dła MSC.  

Źródła mezenchymalnych komórek  
macierzystych 
 
Me zen chy mal ne ko mór ki ma cie rzy ste 
mo gą być izo lo wa ne z wie lu tka nek or ga -
ni zmu zwie rząt. W we te ry na rii naj czę ściej 
wy ko rzy sty wa ny mi źró dła mi MSC są 
tkan ka tłusz czo wa oraz szpik kost ny 
uzna wa ne za kla sycz ne źró dła tych ko mó -
rek (57, 78). W ostat nich la tach co raz 
więk sze za in te re so wa nie bu dzą rów nież 
tkan ki pło do we, ta kie jak krew pę po wi -
no wa, ga la re ta Whar to na, ło ży sko czy 
bło ny pło do we. Źró dła te cha rak te ry zu ją 
się wy so kim po ten cja łem pro li fe ra cyj nym 
oraz sto sun ko wo ni ską im mu no gen no ścią 
(39, 44, 66). Jak już wcze śniej wspo mnia -
no, po cho dze nie ko mó rek mo że wpły wać 
na ich zdol ność pro li fe ra cji, po ten cjał róż -
ni co wa nia oraz pro fil wy dzie la nych me -
dia to rów bio lo gicz nych. Z te go wzglę du 
wy bór od po wied nie go źró dła MSC jest 
istot nym ele men tem pla no wa nia te ra pii 
re ge ne ra cyj nych. Po ni żej przed sta wio no 
pod sta wo we in for ma cje o wy bra nych ro -
dza jach tka nek źró dło wych uży wa nych 
w ba da niach na uko wych i we te ry na ryj -
nych pro to ko łach te ra peu tycz nych. 
 
Tkan ka tłusz czo wa 
 
Tkan ka tłusz czo wa obec nie jest jed nym 
z naj czę ściej wy ko rzy sty wa nych źró deł 
MSC w me dy cy nie we te ry na ryj nej. Ko -
mór ki te w li te ra tu rze są okre śla ne ja ko 
adi po se -de ri ved me sen chy mal stem cells 
(AD-MSC). Cha rak te ry zu ją się wy so ką 
wy daj no ścią izo la cji oraz sto sun ko wo ła -
twym po bra niem ma te ria łu bio lo gicz ne -
go (78). W wie lu ba da niach wy ka za no, że 
ten ro dzaj ko mó rek po sia da zdol ność róż -
ni co wa nia w kie run ku oste ogen nym, 
chon dro gen nym oraz adi po gen nym (3). 
Po nad to ko mór ki te wy ka zu ją wła ści wo -
ści im mu no mo du la cyj ne (26, 32, 47, 57). 
Z te go wzglę du AD-MSC są sze ro ko ba -
da ne i sto so wa ne w te ra piach re ge ne ra -
cyj nych u psów i ko ni, szcze gól nie w le -
cze niu cho rób ukła du ru chu (7, 9, 22, 23). 
Ostat nio po ja wia ją się tak że licz ne do nie -
sie nia do ty czą ce sku tecz nych te ra pii ko -
mór ko wych u ko tów wła śnie z uży ciem 
te go ro dza ju ko mó rek (2, 61, 68). To co 
na le ży bez względ nie pod kre ślić to fakt,  
że tkan ka tłusz czo wa jest uzna wa na 
za szcze gól nie atrak cyj ne źró dło MSC ze 
wzglę du na mi ni mal nie in wa zyj ne pro ce -
du ry po bra nia ma te ria łu oraz wy so ką do -
stęp ność ko mó rek w tkan ce. Ma te riał bio -
lo gicz ny mo że być po zy ski wa ny m.in. 
pod czas pla no wych za bie gów chi rur gicz -
nych (np. ova rio hi ste rek to mia u psów 
i ko tów) (33). Po po bra niu tkan ki, ko mór -

ki izo lo wa ne są naj czę ściej po przez en zy -
ma tycz ne tra wie nie, a na stęp nie na mna -
ża ne w wa run kach ho dow li ko mór ko wej 
w ce lu uzy ska nia licz by ko mó rek od po -
wied niej do za sto so wa nia te ra peu tycz ne -
go. Ba da nia wska zu ją na istot ne róż ni ce 
po mię dzy MSC po cho dzą cy mi z róż nych 
lo ka li za cji tkan ki tłusz czo wej. Ko mór ki 
izo lo wa ne z oko lic pod skór nych mo gą 
wy ka zy wać wyż szy po ten cjał pro li fe ra cyj -
ny oraz dłu żej za cho wy wać zdol ność mul -
ti po ten cjal ną w ho dow li ko mór ko wej 
w po rów na niu z ko mór ka mi po cho dzą -
cy mi z tkan ki tłusz czo wej trzew nej (62). 
Jed no cze śnie tkan ka tłusz czo wa trzew -
na mo że do star czać więk szą licz bę ko mó -
rek w ma te ria le wyj ścio wym.  
 
Szpik kost ny 
 
Szpik kost ny był pierw szym opi sa nym 
źró dłem me zen chy mal nych ko mó rek ma -
cie rzy stych i przez wie le lat sta no wił pod -
sta wo wy ma te riał do ba dań nad MSC za -
rów no u lu dzi jak i zwie rząt (10, 11, 12, 57). 
Ko mór ki po cho dzą ce z te go źró dła (bo -
ne mar row -de ri ved MSC, BM-MSC), 
wy róż nia ją się do brze po zna nym pro fi -
lem bio lo gicz nym oraz wy so ką zdol no -
ścią róż ni co wa nia w kie run ku tkan ki 
kost nej i chrzęst nej (57, 69). Mi mo po -
wyż szych wa lo rów, źró dło to po wo li zo -
sta je za stę po wa ne przez in ne tkan ki. Wy -
ni ka to głów nie z fak tu, że po bra nie 
ma te ria łu bio lo gicz ne go jest pro ce du rą 
sto sun ko wo in wa zyj ną. U psów wy ma ga 
ono za zwy czaj znie czu le nia ogól ne go, na -
to miast u ko ni sto su je się se da cję oraz 
znie czu le nie miej sco we (67, 52). Opi sy -
wa no rów nież po ten cjal ne po wi kła nia 
zwią za ne z po bra niem ma te ria łu, ta kie 
jak krwa wie nie, in fek cja czy w rzad kich 
przy pad kach uszko dze nia struk tur klat -
ki pier sio wej pod czas biop sji most ka (41). 
Do dat ko wym ogra ni cze niem te go źró dła 
jest fakt, że MSC sta no wią je dy nie nie -
wiel ki od se tek wszyst kich ko mó rek jed -
no ją drza stych szpi ku kost ne go. Po nad to 
ich licz ba zmniej sza się wraz z wie kiem 
daw cy (3). Z te go wzglę du w ce lu uzy ska -
nia licz by ko mó rek od po wied niej do za -
sto so wa nia te ra peu tycz ne go ko niecz ne 
jest ich na mna ża nie w wa run kach ho -
dow li in vi tro (57, 69). 
 
Krew pę po wi no wa 
 
Krew pę po wi no wa sta no wi waż ne źró dło 
ko mó rek ma cie rzy stych o wy so kim po -
ten cja le pro li fe ra cyj nym. Ko mór ki izo lo -
wa ne z te go ma te ria łu wy ka zu ją zdol ność 
in ten syw ne go na mna ża nia w wa run kach 
ho dow li ko mór ko wej, a tak że sto sun ko -
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Diagnostyka i terapia 
 

wo du żą sta bil ność fe no ty po wą pod czas 
ko lej nych pa sa ży. W po rów na niu z MSC 
izo lo wa ny mi z tka nek do ro słych czę sto 
cha rak te ry zu ją się więk szym po ten cja łem 
pro li fe ra cyj nym oraz dłuż szą zdol no ścią 
do po dzia łów ko mór ko wych (15). Po nad -
to, ko mór ki te wy ka zu ją tak że sto sun ko -
wo ni ską im mu no gen ność. To z ko lei czy -
ni je atrak cyj nym ma te ria łem dla te ra pii 
al lo ge nicz nych (39, 65, 66). W we te ry na -
rii ba da nia nad MSC izo lo wa ny mi z krwi 
pę po wi no wej pro wa dzo ne są głów nie 
u ko ni. Ana li zo wa ny jest ich po ten cjał 
w re ge ne ra cji tka nek, w szcze gól no ści 
w le cze niu ura zów ścię gien, wię za deł oraz 
in nych struk tur ukła du ru chu (39, 75). 
Ma te riał bio lo gicz ny mo że być po zy ski -
wa ny w okre sie oko ło po ro do wym, bez ko -
niecz no ści wy ko ny wa nia pro ce dur in wa -
zyj nych u daw cy. Z te go wzglę du krew 
pę po wi no wa jest co raz czę ściej roz wa ża -
na ja ko po ten cjal ne źró dło ko mó rek wy -
ko rzy sty wa nych w we te ry na ryj nej me dy -
cy nie re ge ne ra cyj nej. 
 
Ga la re ta Whar to na 
 
Ga la re ta Whar to na, ele ment tkan ki łącz -
nej pę po wi ny, jest ko lej nym waż nym źró -
dłem me zen chy mal nych ko mó rek ma cie -
rzy stych. Ko mór ki izo lo wa ne z tej tkan ki 
okre śla ne są ja ko Whar ton’s jel ly -de ri ved 
MSC (WJ-MSC). Wy ka zu ją one zdol -
ność róż ni co wa nia w kie run ku ko mó rek 
tkan ki kost nej, chrzęst nej oraz tłusz czo -
wej (77). Do dat ko wo cha rak te ry zu ją się 
wy so ką ak tyw no ścią pro li fe ra cyj ną w wa -
run kach ho dow li ko mór ko wej (65, 66, 71). 
Jed ną z naj waż niej szych cech MSC po -
cho dzą cych z ga la re ty Whar to na są ich 
wła ści wo ści im mu no mo du la cyj ne (3). 
Ko mór ki te mo gą wpły wać na ak tyw ność 
ko mó rek ukła du od por no ścio we go oraz 
mo du lo wać prze bieg pro ce sów za pal -
nych. Zdol ność ta zwią za na jest z wy dzie -
la niem licz nych me dia to rów bio lo gicz -
nych, ta kich jak cy to ki ny, che mo ki ny oraz 
czyn ni ki wzro stu (65, 66, 71). Co cie ka -
we, WJ-MSC wy ka zu ją rów nież ogra ni -
czo ną eks pre sję czą ste czek zgod no ści 
tkan ko wej MHC kla sy II. To z ko lei 
zmniej sza ry zy ko re ak cji im mu no lo gicz -
nej po ich po da niu (14, 44). Z te go wzglę -
du ko mór ki te są roz wa ża ne ja ko szcze -
gól nie in te re su ją ce źró dło ma te ria łu 
do te ra pii al lo ge nicz nych (44, 75). 
 
Ło ży sko i bło ny pło do we 
 
Ło ży sko oraz bło ny pło do we sta no wią 
ko lej ne waż ne źró dło me zen chy mal nych 
ko mó rek ma cie rzy stych. Tkan ki te za wie -
ra ją po pu la cje ko mó rek o wy so kim po ten -

cja le pro li fe ra cyj nym oraz zdol no ści róż -
ni co wa nia w kie run ku róż nych ty pów  
ko mó rek me zen chy mal nych. MSC izo -
lo wa ne z ło ży ska i błon pło do wych po sia -
da ją wła ści wo ści pa ra kryn ne. Wy dzie la ją 
licz ne me dia to rów bio lo gicz nych, któ re 
mo gą uczest ni czyć w re gu la cji pro ce sów 
za pal nych oraz wspie rać re ge ne ra cję 
uszko dzo nych tka nek (4, 5, 44). Istot ną 
za le tą te go źró dła ko mó rek jest ła twa do -
stęp ność ma te ria łu bio lo gicz ne go. Tkan -
ki pło do we mo gą być po zy ski wa ne po po -
ro dzie, bez ko niecz no ści wy ko ny wa nia 
in wa zyj nych pro ce dur u daw cy. Dzię ki te -
mu ma te riał do izo la cji MSC moż na uzy -
skać w spo sób sto sun ko wo bez piecz ny 
i etycz nie ak cep to wal ny (4, 5). Ko mór ki 
izo lo wa ne z ło ży ska i błon pło do wych wy -
ka zu ją tak że sto sun ko wo ni ską im mu no -
gen ność, co spra wia, że są roz wa ża ne ja -
ko po ten cjal ne źró dło ko mó rek dla te ra pii 
al lo ge nicz nych. W ostat nich la tach ro śnie 
za in te re so wa nie wy ko rzy sta niem tych ko -
mó rek w we te ry na ryj nej me dy cy nie re ge -
ne ra cyj nej, zwłasz cza w le cze niu uszko -
dzeń tka nek mięk kich oraz cho rób ukła du 
ru chu (44, 75). 

 
Bło na ma zio wa sta wów 
 
Bło na ma zio wa sta wów sta no wi jed no 
z mniej kon wen cjo nal nych, lecz ak tu al nie 
in ten syw nie ba da nych źró deł MSC. Ko -
mór ki izo lo wa ne z tej tkan ki okre śla ne są 
ja ko sy no vium -de ri ved MSC (S -MSC). 
W licz nych ba da niach wy ka za no, że cha -
rak te ry zu ją się one szcze gól nie wy so kim 
po ten cja łem chon dro gen nym (28, 58). 
Ozna cza to, że wy ka zu ją zdol ność róż ni -
co wa nia w kie run ku ko mó rek chrząst ki 
sta wo wej, co czy ni je in te re su ją cym ma -
te ria łem w ba da niach nad re ge ne ra cją 
chrząst ki (52). W po rów na niu z MSC 
izo lo wa ny mi z in nych źró deł, ta kich jak 
szpik kost ny czy tkan ka tłusz czo wa,  
ko mór ki po cho dzą ce z bło ny ma zio wej 
mo gą wy ka zy wać więk szą zdol ność 
do róż ni co wa nia chon dro gen ne go oraz 
sto sun ko wo szyb kie tem po pro li fe ra cji 
w ho dow li ko mór ko wej. Z te go wzglę du 
sta no wią obie cu ją cy ma te riał do ba dań 
nad le cze niem cho rób zwy rod nie nio wych 
sta wów oraz ura zów struk tur sta wo wych. 
Do tych czas, więk szość ba dań nad MSC 
po cho dzą cy mi z bło ny ma zio wej ma cha -
rak ter eks pe ry men tal ny. Pro wa dzo ne są 
one za rów no w mo de lach la bo ra to ryj -
nych, jak i w ba da niach przed kli nicz nych 
u zwie rząt, w szcze gól no ści u ko ni oraz 
psów (25, 58, 70). Ana li zo wa ny jest 
przede wszyst kim ich po ten cjał w re ge -
ne ra cji chrząst ki sta wo wej, le cze niu 
uszko dzeń sta wów oraz te ra pii cho rób 

zwy rod nie nio wych ukła du ru chu. 
W przy szło ści ko mór ki te mo gą sta no wić 
uzu peł nie nie do stęp nych źró deł MSC 
wy ko rzy sty wa nych w we te ry na ryj nej me -
dy cy nie re ge ne ra cyj nej.  
 
Mia zga zę bo wa 

 
Mia zga zę bo wa to ko lej ne po ten cjal ne 
źró dło ko mó rek ma cie rzy stych, któ re 
w ostat nich la tach przy cią ga ro sną ce za -
in te re so wa nie ba da czy. Ko mór ki izo lo wa -
ne z tej tkan ki okre śla ne są ja ko den tal 
pulp stem cells (DPSC). Cha rak te ry zu ją 
się one wy so ką zdol no ścią pro li fe ra cji 
oraz po ten cja łem róż ni co wa nia w kie run -
ku wie lu ty pów ko mó rek, w tym ko mó -
rek kost nych, chrzęst nych oraz ner wo -
wych (24, 73). Ze wzglę du na swo je 
wła ści wo ści bio lo gicz ne ko mór ki te są 
obec nie in ten syw nie ba da ne w kon tek -
ście me dy cy ny re ge ne ra cyj nej. W ba da -
niach eks pe ry men tal nych ana li zo wa ny 
jest ich po ten cjał w re ge ne ra cji tka nek 
kost nych, chrząst ki oraz w te ra pii uszko -
dzeń ner wów. W we te ry na rii pra ce do ty -
czą ce MSC izo lo wa nych z mia zgi zę bo -
wej ma ją jed nak na dal głów nie cha rak ter 
eks pe ry men tal ny i pro wa dzo ne są przede 
wszyst kim w mo de lach la bo ra to ryj nych 
(24, 38, 73). Po mi mo ogra ni czo nej licz -
by ba dań kli nicz nych wy ni ki do tych cza -
so wych ana liz su ge ru ją, że ko mór ki te 
mo gą w przy szło ści zna leźć za sto so wa -
nie w re ge ne ra cji tka nek oraz w le cze niu 
cho rób ukła du ru chu u zwie rząt. Ko -
niecz ne są jed nak dal sze ba da nia do ty -
czą ce ich wła ści wo ści bio lo gicz nych, bez -
pie czeń stwa sto so wa nia oraz moż li wo ści 
stan da ry za cji me tod izo la cji i ho dow li ko -
mó rek (75). 

Jak wy ni ka z przed sta wio nych da nych, 
me zen chy mal ne ko mór ki ma cie rzy ste 
mo gą być izo lo wa ne z wie lu róż nych tka -
nek or ga ni zmu zwie rząt. W prak ty ce we -
te ry na ryj nej naj czę ściej wy ko rzy sty wa -
ny mi źró dła mi MSC po zo sta ją szpik 
kost ny oraz tkan ka tłusz czo wa, któ rych 
wła ści wo ści bio lo gicz ne oraz bez pie czeń -
stwo sto so wa nia zo sta ły naj le piej po zna -
ne w ba da niach eks pe ry men tal nych i kli -
nicz nych (Ta be la 1). Na le ży jed nak 
pod kre ślić, że ro śnie za in te re so wa nie al -
ter na tyw ny mi źró dła mi ko mó rek. Co raz 
wię cej cie ka wych do nie sień na uko wych 
i ba dań kon cen tru je się na tkan kach oko -
ło po ro do wych i mniej kon wen cjo nal nych 
tkan kach do ro słych. Mi mo że, co już 
pod kre ślo no, pra ce te ma ją głów nie cha -
rak ter eks pe ry men tal ny, to wią za ne są 
z ni mi du że na dzie je, w szcze gól no ści 
w te ma tach re ge ne ra cji ner wów i ogól nie 
me dy cy nie re ge ne ra cyj nej.  
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Wy bór od po wied nie go źró dła ko mó rek 
ma klu czo we zna cze nie dla sku tecz no ści 
te ra pii re ge ne ra cyj nych. Róż ni ce w po ten -
cja le pro li fe ra cyj nym, zdol no ści róż ni co -
wa nia oraz wła ści wo ściach im mu no mo -
du la cyj nych mo gą wpły wać na prze bieg 
pro ce sów na praw czych w uszko dzo nych 
tkan kach (Ta be la 2). Z te go wzglę du dal -
sze ba da nia nad wła ści wo ścia mi MSC 
po cho dzą cych z róż nych tka nek są nie -
zbęd ne dla opty ma li za cji pro to ko łów te ra -
peu tycz nych w me dy cy nie we te ry na ryj nej.  

 

Charakterystyka dawców.  
Relacja dawca–biorca w terapiach  
z wykorzystaniem MSC 

 
W te ra pii me zen chy mal ny mi ko mór ka -
mi ma cie rzy sty mi re la cja mię dzy daw cą 
a bior cą ko mó rek sta no wi je den z fun da -
men tal nych ele men tów pro jek to wa nia 
stra te gii te ra peu tycz nych. Na tej pod sta -
wie wy róż nia się ko mór ki au to lo gicz ne, 
al lo ge nicz ne oraz kse no ge nicz ne. W nie -
któ rych pu bli ka cjach opi sy wa ne są tak że 
ko mór ki syn ge nicz ne (po cho dzą ce 
od osob ni ka ge ne tycz nie iden tycz ne go). 
Jed nak w we te ry na rii ma ją one nie wiel -
kie zna cze nie prak tycz ne (75). Ro dzaj re -
la cji mię dzy daw cą a bior cą wpły wa 
na prze bieg i or ga ni za cję te ra pii ko mór -
ko wej. De ter mi nu je on mię dzy in ny mi 

spo sób przy go to wa nia pro duk tu ko mór -
ko we go, a tak że czas po trzeb ny do roz -
po czę cia le cze nia. Ma rów nież zna cze nie 
dla kosz tów te ra pii oraz do stęp no ści od -
po wied nie go ma te ria łu bio lo gicz ne go. 
Re la cja daw ca –bior ca wpły wa rów nież 
na ry zy ko wy stą pie nia od po wie dzi im -
mu no lo gicz nej po po da niu ko mó rek. Po -
nad to, w przy pad ku nie któ rych mo de li 
te ra peu tycz nych mo że ona tak że de cy do -
wać o moż li wo ści stan da ry za cji pro duk -
tu ko mór ko we go oraz je go przy go to wa -
nia w for mie go to wej do uży cia te ra pii 
(off -the -shelf ) (22, 23, 75). 
 
Ko mór ki au to lo gicz ne 
 
Ko mór ki au to lo gicz ne są po bie ra ne od te -
go sa me go zwie rzę cia, któ re na stęp nie 
otrzy mu je te ra pię. Ta kie po dej ście jest 
uzna wa ne za naj bar dziej bez piecz ne im -
mu no lo gicz nie, po nie waż mi ni ma li zu je 
ry zy ko roz po zna nia ko mó rek ja ko ob cych 
przez układ od por no ścio wy bior cy. Z te -
go wzglę du au to lo gicz ne MSC przez wie -
le lat sta no wi ły pod sta wo wy mo del te ra -
pii ko mór ko wej w we te ry na rii (13, 15,  
19, 75). Brak róż nic w za kre sie an ty ge nów 
zgod no ści tkan ko wej po mię dzy daw cą 
a bior cą mi ni ma li zu je ry zy ko re ak cji al lo -
im mu no lo gicz nej oraz od rzu ce nia ko mó -
rek po ich po da niu. Z te go po wo du au to -

lo gicz ne MSC przez wie le lat sta no wi ły 
pod sta wo wy mo del te ra pii ko mór ko wej 
roz wi ja nej w me dy cy nie we te ry na ryj nej, 
szcze gól nie w le cze niu cho rób ukła du ru -
chu u ko ni i psów (75, 76). W przy pad ku 
sto so wa nia te go ro dza ju ko mó rek nie by -
wa łą ko rzy ścią jest brak ko niecz no ści po -
szu ki wa nia i kwa li fi ka cji ze wnętrz ne go 
daw cy. Istot nym ogra ni cze niem ta kie go 
po dej ścia jest jed nak cza so chłon ność 
i zło żo ność ca łej pro ce du ry. Ma te riał bio -
lo gicz ny na le ży naj pierw po brać, na stęp -
nie wy izo lo wać ko mór ki, a w wie lu przy -
pad kach tak że na mna żać je w ho dow li  
in vi tro. Pro ces ten wy dłu ża czas do roz -
po czę cia te ra pii oraz zwięk sza koszt le -
cze nia (23, 59, 75). W prak ty ce kli nicz nej 
pro ble mem mo że być rów nież sam za bieg 
po bra nia ma te ria łu, zwłasz cza gdy źró -
dłem ko mó rek jest szpik kost ny (41). 

Do dat ko wym czyn ni kiem li mi tu ją cym 
te ra pię au to lo gicz ną jest zmien ność bio -
lo gicz na ma te ria łu ko mór ko we go. Wła -
ści wo ści MSC mo gą za le żeć od wie ku 
oraz sta nu zdro wia daw cy. W li te ra tu rze 
opi sa no mię dzy in ny mi spa dek zdol no ści 
pro li fe ra cyj nych ko mó rek wraz z wie kiem 
zwie rzę cia oraz zmia ny w ich po ten cja le 
róż ni co wa nia (13, 46, 75). Ne ga tyw ny 
wpływ na wła ści wo ści MSC mo gą mieć 
rów nież cho ro by prze wle kłe, za bu rze nia 
me ta bo licz ne oraz to czą ce się pro ce sy za -

Tabela 1. Źródła mezenchymalnych komórek macierzystych wykorzystywane 
w weterynaryjnej medycynie regeneracyjnej oraz ich podstawowe cechy 
biologiczne i zastosowania kliniczne.  
Najczęściej stosowanymi źródłami MSC pozostają szpik kostny oraz tkanka tłuszczowa, jednak 
w ostatnich latach rośnie zainteresowanie komórkami pochodzącymi z tkanek okołoporodowych, 
takich jak krew pępowinowa, galareta Whartona czy błony płodowe.

Źródło MSC Główne gatunki 
docelowe

Zalety Ograniczenia Typowe zastosowania 
w weterynarii

Szpik kostny 
 (BM-MSC)

koń, pies, kot
dobrze scharakteryzowane komórki; 

wysoki potencjał różnicowania 
w kierunku tkanki kostnej i chrzęstnej

pobranie inwazyjne; 
mniejsza liczba komórek 
w materiale wyjściowym

ortopedia koni (ścięgna, 
więzadła), choroba 

zwyrodnieniowa stawów

Tkanka tłuszczowa 
 (AD-MSC)

pies, kot, koń
wysoka wydajność izolacji;  

łatwiejsze pobranie materiału;  
szybkie namnażanie

większa zmienność 
biologiczna między 

dawcami

choroba zwyrodnieniowa 
stawów u psów i koni,  
urazy ortopedyczne

Krew pępowinowa 
 (UC-MSC)

koń, pies
wysoki potencjał proliferacyjny;  

młody materiał komórkowy; dobre 
właściwości immunomodulacyjne

ograniczona dostępność 
materiału;  

konieczność bankowania

badania eksperymentalne, 
potencjalne terapie allogeniczne

Galareta Whartona  
(WJ-MSC)

koń, pies
bardzo wysoka proliferacja;  

niska immunogenność;  
dobre właściwości parakrynne

materiał dostępny  
tylko okołoporodowo

medycyna regeneracyjna, 
badania nad terapiami 

allogenicznymi

Łożysko  
i błony płodowe  

(P-MSC)
koń, pies

materiał łatwy do pozyskania 
po porodzie; dobre właściwości 

immunomodulacyjne

mniejsza liczba  
badań klinicznych

regeneracja tkanek miękkich, 
badania eksperymentalne

Krew obwodowa 
 (PB-MSC)

koń
minimalnie inwazyjne pobranie 

materiału
bardzo niska liczba  

MSC w próbce
badania eksperymentalne

Synovium / błona 
maziowa  

(SM-MSC)
koń, pies wysoki potencjał chondrogenny

pobranie inwazyjne; 
ograniczona liczba badań

choroba zwyrodnieniowa 
stawów, regeneracja chrząstki
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pal ne (19, 21). Stąd po ja wie nie się ko mer -
cyj nych ban ków ko mó rek ma cie rzy stych, 
któ re po bie ra ne są od mło dych, zdro wych 
zwie rząt i mo gą sta no wić dla nich istot -
ne wspar cie te ra peu tycz ne na ko lej ne la -
ta. Nie jest to jed nak po wszech na i ta nia 
pro ce du ra. W licz nych ba da niach eks pe -
ry men tal nych oraz kli nicz nych wy ka za no 
do brą to le ran cję au to lo gicz nych MSC 
po po da niu do sta wo wym, do ogni sko wym 
lub do żyl nym u zwie rząt. Te ra pie ta kie by -
ły sto so wa ne mię dzy in ny mi w le cze niu 
zmian zwy rod nie nio wych sta wów, uszko -
dzeń ścię gien oraz in nych scho rzeń or to -
pe dycz nych u ko ni i psów (7, 8, 13, 14). 

 
Ko mór ki al lo ge nicz ne 
 
Ko mór ki al lo ge nicz ne po cho dzą od in ne -
go osob ni ka te go sa me go ga tun ku. Ak tu -
al nie jest to je den z naj waż niej szych kie -
run ków roz wo ju we te ry na ryj nych te ra pii 
ko mór ko wych (23, 33, 34, 59). Głów ną 
za le tą ta kie go po dej ścia jest moż li wość 
przy go to wa nia pro duk tu ty pu off -the -
-shelf. Ozna cza to, że ko mór ki mo gą być 
wcze śniej wy izo lo wa ne, prze ba da ne, na -
mno żo ne, za mro żo ne i prze cho wy wa ne 
w ban ku ko mó rek. Dzię ki te mu te ra pia 
mo że zo stać wdro żo na znacz nie szyb ciej 
niż w przy pad ku pro duk tu au to lo gicz ne -
go (23, 75). Ta ki mo del pro duk cji ko mó -
rek umoż li wia rów nież two rze nie ban ków 

MSC oraz opra co wy wa nie stan da ry zo wa -
nych pro duk tów ko mór ko wych prze zna -
czo nych do za sto so wań kli nicz nych. Z te -
go wzglę du ko mór ki al lo ge nicz ne są 
naj czę ściej wy ko rzy sty wa ne w pra cach 
nad ko mer cyj ny mi pro duk ta mi ko mór ko -
wy mi roz wi ja ny mi dla me dy cy ny we te ry -
na ryj nej (46, 60). Za sto so wa nie al lo ge -
nicz nych MSC umoż li wia tak że więk szą 
stan da ry za cję pro duk tu ko mór ko we go. 
W pro ce sie kwa li fi ka cji moż na wy brać 
mło dych, zdro wych daw ców o ko rzyst -
nych wła ści wo ściach bio lo gicz nych ko mó -
rek, co po zwa la ogra ni czyć część zmien -
no ści cha rak te ry stycz nej dla ma te ria łu 
au to lo gicz ne go (22, 23, 60, 75). W prak -
ty ce co raz czę ściej roz wi ja ne są ban ki ko -
mó rek po cho dzą cych od wy se lek cjo no wa -
nych daw ców, szcze gól nie z tka nek 
oko ło po ro do wych oraz od mło dych zwie -
rząt (43, 75, 76). Istot nym ogra ni cze niem 
te ra pii al lo ge nicz nej po zo sta je jed nak ry -
zy ko im mu no gen no ści. Przez wie le lat 
MSC uwa ża no za ko mór ki o wła ści wo -
ściach im mu no lo gicz nie uprzy wi le jo wa -
nych. Obec nie wia do mo jed nak, że mo gą 
one wy wo ły wać od po wiedź im mu no lo -
gicz ną. Jest to szcze gól nie ob ser wo wa ne 
w przy pad ku po wtór nych po dań lub nie -
zgod no ści w za kre sie czą ste czek zgod no -
ści tkan ko wej MHC (17, 20). W ba da -
niach eks pe ry men tal nych oraz kli nicz nych 
opi sa no mię dzy in ny mi eks pre sję 

MHC II przez część koń skich MSC oraz 
po wsta wa nie prze ciw ciał po po da niu al lo -
ge nicz nych ko mó rek u ko ni (17, 48, 52, 64). 
W nie któ rych ba da niach ob ser wo wa no 
rów nież re ak cje miej sco we po wie lo krot -
nym po da niu ko mó rek, co wska zu je 
na moż li wość roz wi nię cia od po wie dzi im -
mu no lo gicz nej wo bec al lo ge nicz nych 
MSC (40, 52). W przy pad ku in nych ga -
tun ków ry zy ko to wy da je się jed nak mniej -
sze, a wie le ba dań wska zu je na do brą to le -
ran cję ta kich te ra pii. Nie ozna cza to jed nak, 
że te ra pia al lo ge nicz na jest z za ło że nia nie -
bez piecz na. W licz nych ba da niach kli nicz -
nych wy ka za no do brą to le ran cję al lo ge -
nicz nych MSC u psów i ko ni, zwłasz cza 
w le cze niu cho rób ukła du ru chu, ta kich jak 
zmia ny zwy rod nie nio we sta wów czy 
uszko dze nia, jed nak pod kre ślić na le ży, że 
bez pie czeń stwo te ra pii za le ży od wie lu 
czyn ni ków (8). Zna cze nie ma ją mię dzy in -
ny mi źró dło ko mó rek, ich stan róż ni co wa -
nia, licz ba po dań, dro ga po da nia, do pa so -
wa nie daw ca –bior ca oraz wa run ki ho dow li 
ko mór ko wej (1, 14, 15, 75). Z te go wzglę -
du ko mór ki al lo ge nicz ne wy ma ga ją szcze -
gól nie sta ran nej kwa li fi ka cji daw cy, obej -
mu ją cej szcze gó ło wy wy wiad, ba da nie 
kli nicz ne oraz ba da nia w kie run ku cho rób 
za kaź nych. Ko niecz na jest tak że ry go ry -
stycz na kon tro la ja ko ści pro duk tu ko mór -
ko we go na eta pie ho dow li i przy go to wa -
nia do za sto so wa nia kli nicz ne go. 

Tabela 2. Porównanie właściwości biologicznych mezenchymalnych komórek 
macierzystych izolowanych z różnych tkanek.  
Komórki pochodzące z tkanek okołoporodowych (np. galareta Whartona, łożysko) wykazują zwykle 
wyższy potencjał proliferacyjny oraz niższą immunogenność niż MSC izolowane z tkanek dorosłych. 

Źródło MSC Wydajność 
izolacji

Potencjał 
proliferacyjny

Potencjał 
różnicowania

Właściwości 
immunomodulacyjne

Immunogenność Dojrzałość 
biologiczna 

komórek

Uwagi

Szpik kostny 
(BM-MSC)

umiarkowana umiarkowany
bardzo dobry 
(osteogenny, 

chondrogenny)
dobra

niska–
umiarkowana

komórki 
dorosłe

klasyczne 
źródło MSC 

w weterynarii

Tkanka 
tłuszczowa 
 (AD-MSC)

wysoka wysoki

dobry 
(osteogenny, 

chondrogenny, 
adipogenny)

dobra niska
komórki 
dorosłe

najczęściej 
stosowane 

u psów

Krew 
pępowinowa 

(UC-MSC)

niska–
umiarkowana

wysoki dobry bardzo dobra bardzo niska
komórki  
młode

potencjalne 
źródło  

do terapii 
allogenicznych

Galareta 
Whartona  
(WJ-MSC)

umiarkowana bardzo wysoki dobry bardzo dobra bardzo niska
komórki 

perinatalne
duży potencjał 
proliferacyjny

Łożysko / 
błony płodowe  

(P-MSC)
umiarkowana wysoki dobry bardzo dobra bardzo niska

komórki 
perinatalne

łatwe 
pozyskanie 
po porodzie

Błona 
maziowa  

(SM-MSC)
niska umiarkowany

bardzo dobry 
chondrogenny

dobra niska
komórki 
dorosłe

szczególnie 
interesujące 
w chorobach 

stawów
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Ko mór ki kse no ge nicz ne 
 
Ko mór ki kse no ge nicz ne po cho dzą 
od osob ni ka na le żą ce go do in ne go ga -
tun ku. Ta kie po dej ście jest sto sun ko wo 
rzad kie i w we te ry na rii ma obec nie głów -
nie zna cze nie eks pe ry men tal ne (60). 
W li te ra tu rze opi sa no róż ne mo de le ba -
dań z wy ko rzy sta niem ko mó rek kse no -
ge nicz nych, mię dzy in ny mi u my szy, 
szczu rów, kró li ków, psów oraz na czel -
nych (1, 55,  56, 60). W wie lu ba da niach 
ko mór ki po cho dzą ce od jed ne go ga tun -
ku wy ko rzy sty wa no w mo de lach cho rób 
u in ne go ga tun ku w ce lu oce ny ich wła -
ści wo ści re ge ne ra cyj nych oraz im mu no -
mo du la cyj nych (1, 60). Mo de le kse no -
ge nicz ne są szcze gól nie czę sto sto so wa ne 
w ba da niach przed kli nicz nych. Umoż li -
wia ją one ana li zę me cha ni zmów dzia ła -
nia MSC, ta kich jak mo du la cja od po wie -
dzi im mu no lo gicz nej, wy dzie la nie 
czyn ni ków pa ra kryn nych oraz sty mu lo -
wa nie pro ce sów re ge ne ra cyj nych 
w uszko dzo nych tkan kach (1, 12, 29). 
W ba da niach eks pe ry men tal nych ana li -
zo wa no mię dzy in ny mi wpływ kse no ge -
nicz nych MSC na re ge ne ra cję tkan ki 
kost nej, na pra wę chrząst ki sta wo wej, le -
cze nie uszko dzeń rdze nia krę go we go 
oraz re ge ne ra cję mię śnia ser co we go 
(12, 69). Teo re tycz ną za le tą ta kie go po -
dej ścia jest sze ro ka do stęp ność ma te ria -
łu bio lo gicz ne go oraz moż li wość opra -
co wa nia wy so ko wy stan da ry zo wa nych 
pro duk tów ko mór ko wych. W przy pad -
ku mo de li eks pe ry men tal nych po zwa la 
to tak że na ła twiej sze po rów ny wa nie wy -
ni ków ba dań pro wa dzo nych w róż nych 
ośrod kach na uko wych (12, 29). W prak -
ty ce jed nak ba rie ra im mu no lo gicz na oraz 
oba wy do ty czą ce bez pie czeń stwa bio lo -
gicz ne go są znacz nie więk sze niż w przy -
pad ku te ra pii al lo ge nicz nych (60, 69). 
Ry zy ko zwią za ne z za sto so wa niem ko -
mó rek kse no ge nicz nych obej mu je przede 
wszyst kim moż li wość od rzu ce nia ko mó -
rek przez układ od por no ścio wy bior cy. 
Po nad to moż li we jest (po ten cjal nie) 
prze nie sie nie pa to ge nów mię dzy ga tun -
ko wych. Do dat ko wym ogra ni cze niem 
mo gą być róż ni ce bio lo gicz ne po mię dzy 
ga tun ka mi, któ re mo gą wpły wać 
na prze ży wal ność ko mó rek po po da niu 
oraz na ich wła ści wo ści im mu no mo du -
la cyj ne i re ge ne ra cyj ne (55, 56, 60). 
Z tych po wo dów za sto so wa nie kse no ge -
nicz nych MSC w ru ty no wej prak ty ce 
we te ry na ryj nej po zo sta je obec nie ogra -
ni czo ne. Pod sta wo we róż ni ce po mię dzy 
te ra pia mi au to lo gicz ny mi, al lo ge nicz ny -
mi i kse no ge nicz ny mi przed sta wio no 
w ta be li 3. 

Drogi podania mezenchymalnych  
komórek macierzystych 
 
Sku tecz ność te ra pii z wy ko rzy sta niem 
MSC za le ży nie tyl ko od wła ści wo ści 
bio lo gicz nych sa mych ko mó rek, ale tak -
że od spo so bu ich po da nia. Wy bór dro gi 
po da nia mo że wpły wać na prze ży wal ność 
ko mó rek, ich dys try bu cję w or ga ni zmie 
oraz zdol ność do od dzia ły wa nia na tkan -
ki ob ję te pro ce sem cho ro bo wym (1, 29,  
34, 35, 57, 69). W we te ry na rii sto su je się 
kil ka pod sta wo wych dróg po da nia MSC, 
w tym: po da nie miej sco we, do sta wo we, 
do żyl ne oraz w nie któ rych przy pad kach 
tak że po da nie do tęt ni cze lub do ogni sko -
we (46, 75). Jed ną z naj czę ściej sto so wa -
nych me tod jest po da nie miej sco we lub 
do ogni sko we. W tym przy pad ku ko mór -
ki wpro wa dza się bez po śred nio w ob ręb 
uszko dzo nej tkan ki. Ta kie po dej ście jest 
sze ro ko wy ko rzy sty wa ne w le cze niu cho -
rób or to pe dycz nych u ko ni, ta kich jak 
uszko dze nia ścię gien czy wię za deł. Po -
da nie miej sco we po zwa la na uzy ska nie 
wy so kie go stę że nia ko mó rek w miej scu 
uszko dze nia oraz ogra ni cza ich roz pro -
sze nie w or ga ni zmie (16, 31). Dru gą czę -
sto sto so wa ną dro gą jest po da nie do sta -
wo we. Me to da ta jest szcze gól nie 
po wszech na w le cze niu cho rób zwy rod -
nie nio wych sta wów u psów i ko ni. Bez -
po śred nie po da nie MSC do ja my sta wo -
wej umoż li wia ich od dzia ły wa nie 
na tkan ki sta wu, w tym chrząst kę sta wo -
wą, bło nę ma zio wą oraz struk tu ry oko -
ło sta wo we. W ba da niach eks pe ry men -
tal nych i kli nicz nych wy ka za no, że ta kie 
po da nie mo że pro wa dzić do zmniej sze -

nia sta nu za pal ne go oraz po pra wy funk -
cji sta wu (6, 7, 37, 42, 51). W nie któ rych 
przy pad kach sto su je się rów nież po da nie 
sys te mo we, naj czę ściej dro gą do żyl ną. 
Ta kie po dej ście po zwa la na dys try bu cję 
ko mó rek w ca łym or ga ni zmie i jest wy -
ko rzy sty wa ne przede wszyst kim w cho -
ro bach o cha rak te rze ogól no ustro jo wym 
lub za pal nym (18). Na le ży jed nak pa mię -
tać, że po po da niu do żyl nym znacz -
na część ko mó rek mo że ulec za trzy ma -
niu w mi kro krą że niu płuc nym, co 
ogra ni cza ich do stęp ność w in nych tkan -
kach (1, 29, 57). Zja wi sko to okre śla ne 
jest ja ko tzw. pul mo na ry first -pass ef fect 
(po wo du je za trzy my wa nie znacz nej czę -
ści ko mó rek w mi kro krą że niu płuc ny m) 
sta no wi jed no z głów nych ogra ni czeń 
sys te mo we go po da nia MSC (21) (Ry ci -
na 3). W ba da niach eks pe ry men tal nych 
ana li zo wa no tak że in ne dro gi po da nia, 
ta kie jak po da nie do tęt ni cze, do ka na ło -
we, do ka na ło we do rdze nia krę go we go 
czy do ja mo we. Me to dy te są jed nak sto -
so wa ne głów nie w mo de lach ba daw -
czych lub w wy bra nych wska za niach kli -
nicz nych (29, 75). Wy bór kon kret nej 
me to dy za le ży przede wszyst kim od ro -
dza ju cho ro by, lo ka li za cji uszko dze nia 
oraz ce lu te ra pii.  

Dy na micz ny roz wój ba dań nad me zen -
chy mal ny mi ko mór ka mi ma cie rzy sty mi 
po wo du je, że te ra pie ko mór ko we co raz 
czę ściej znaj du ją za sto so wa nie w me dy -
cy nie we te ry na ryj nej. Choć wie le aspek -
tów zwią za nych z bio lo gicz ny mi wła ści -
wo ścia mi MSC, ich źró dła mi oraz 
dro ga mi po da nia zo sta ło już do brze opi -
sa nych, wciąż po zo sta je wie le za gad nień 

Tabela 3. Podział terapii z wykorzystaniem 
mezenchymalnych komórek macierzystych 
w zależności od relacji pomiędzy dawcą a biorcą 
komórek.  
Różnice te dotyczą przede wszystkim ryzyka immunologicznego, 
dostępności materiału biologicznego oraz możliwości standaryzacji 
produktu komórkowego.

Cecha
Autologiczne  

MSC
Allogeniczne  

MSC
Ksenogeniczne 

MSC

Dawca ten sam osobnik
osobnik  

tego samego gatunku
osobnik  

innego gatunku

Ryzyko immunologiczne bardzo niskie niskie–umiarkowane wysokie

Dostępność materiału ograniczona dobra bardzo dobra

Czas przygotowania 
terapii

długi krótki krótki

Możliwość standaryzacji ograniczona dobra
potencjalnie  

bardzo dobra

Zastosowanie  
kliniczne

szerokie rosnące głównie badawcze
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wy ma ga ją cych dal szych ba dań i stan da -
ry za cji. W szcze gól no ści do ty czy to prak -
tycz ne go wy ko rzy sta nia tych te ra pii 
w kon kret nych jed nost kach cho ro bo wych 
u róż nych ga tun ków zwie rząt. 

W ko lej nych czę ściach cy klu zo sta ną 
omó wio ne ak tu al ne moż li wo ści za sto so -
wa nia MSC w le cze niu cho rób u psów, 
ko tów, ko ni i in nych zwie rząt go spo dar -
skich, ze szcze gól nym uwzględ nie niem 
scho rzeń ukła du ru chu, cho rób neu ro lo -
gicz nych oraz wy bra nych wska zań in ter -
ni stycz nych. Co raz więk sze za in te re so wa -
nie bu dzą rów nież stra te gie te ra peu tycz ne 
okre śla ne ja ko cell -free. Są one opar te 
na wy ko rzy sta niu pro duk tów wy dzie la -
nych przez MSC, ta kich jak se kre tom czy 
pę che rzy ki ze wną trz ko mór ko we. Kie run -
ki te mo gą w przy szło ści istot nie zmie nić 
spo sób wy ko rzy sta nia bio lo gicz nych te -
ra pii re ge ne ra cyj nych w we te ry na rii. ● 
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Diagnostyka i terapia 
 

K
ształ to wa nie ras psów przez 
stu le cia, zwłasz cza zwią za ne 
z prak ty ką ho dow la ną dą żą cą 
do wy pra co wa nia po żą da ne go 
fe no ty pu, do pro wa dzi ło do 

zmniej sze nia pu li ge ne tycz nej (ob ni że nie 
bio róż no rod no ści), sze rze nia się szko dli -
wych mu ta cji i utrwa le nia mor fo ty pów 
na ra żo nych na róż ne za bu rze nia, w tym 
w za kre sie roz ro du. W po przed niej czę -
ści przed sta wio no za gad nie nia do ty czą -
ce psów sam ców, a ce lem te go ar ty ku łu 
jest za ry so wa nie wpły wów ra so wych 
na re pro duk cję u suk. 

Wie le pro ble mów me dycz nych przy pi -
su je się po szcze gól nym ra som na pod sta -
wie ich wy stę po wa nia wśród pa cjen tów 
kli nik we te ry na ryj nych. W rze czy wi sto -
ści są one czę sto po chod ny mi wiel ko ści 
zwie rzę cia lub spe cy fi ki bu do wy ana to -
micz nej, któ re ce chu ją osob ni ki na le żą ce 
do da nych ras, ale tak że te bez przy na leż -
no ści ra so wej. Do ty czy to tak że pew nych 
za bu rzeń, jak np. wy pad nię cie po chwy lub 
skłon ność do trud nych po ro dów. 

Ko rzy sta jąc z ba zy da nych ge ne tycz -
nych 4342 psów na le żą cych do 162 ras 
pod da no ana li zie 160727 jed no nu kle oty -
do wych po li mor fi zmów (SNPs – ang.: 
sin gle nuc le oti de po ly mor phi sms) 
pod ką tem ich związ ku z ce cha mi re pro -
duk cyj ny mi, ta ki mi jak li czeb ność mio -
tu, wskaź nik cięć ce sar skich, wskaź nik 

pło dów mar two uro dzo nych i dłu gość 
cią ży. W ska li ca łe go ge no mu zi den ty fi -
ko wa no 12 istot nych po wią zań mię dzy 
ty mi ce cha mi a miej sca mi (lo ci) w ge no -
mie. W szcze gól no ści wska za no na za -
leż ność mię dzy wa rian ta mi w po bli żu 
CAC NA2D3 a dłu go ścią cią ży, ge na mi 
MSRB3 i MSANTD1 a li czeb no ścią 
mio tu, SMOC2 a wskaź ni kiem cięć ce -
sar skich, UFM1 a wskaź ni kiem mar -
twych uro dzeń. Nie któ re są po wią za ne 
z udo mo wie niem zwie rząt jak np. 
SMOC2 z bra chy ce fa lią, co ma istot ne 
im pli ka cje kli nicz ne. Au to rzy wi dzą 
w tym skut ki se lek cji ho dow la nej, któ ra 
wpły nę ła na zmia nę cech roz rod czych 
(24). Wspo mnia ne za leż no ści mo gą się 
sze rzyć w spo sób na si lo ny w ob rę bie po -
szcze gól nych ras. 

 

Wa dy roz wo jo we 
 
Wa dy wro dzo ne są wie lo przy czy no we 
i obej mu ją czyn ni ki ge ne tycz ne, ży wie -
nio we, ja tro gen ne i za kaź ne, co utrud nia 
pre cy zyj ne usta le nie związ ku przy czy no -
wo -skut ko we go, a po za tym nie któ re 
z nich wy stę pu ją nie zbyt czę sto i ich opi -
sy nie da ją pod staw do od nie sień ra so -
wych. In ne wa dy są z ko lei na ty le zna -
ne, że moż na je przy pi sać do okre ślo nej 
gru py zwie rząt ja ko szcze gól nie na ra żo -
nej. Ja ko przy kład moż na tu przed sta wić 

roz sz czep war gi i pod nie bie nia, wo do -
gło wie i na lań ca, do któ rych to za bu rzeń 
zwięk szo ną pre dys po zy cję ma ją ra sy bra -
chy ce fa licz ne (13). W po rów na niu do in -
nych ras wy ka zu ją one po nad trzy krot nie 
wyż sze ry zy ko wad roz wo jo wych, co ule -
gło wzro sto wi w cza sie wraz z kształ to -
wa niem te go ty pu zwie rząt, kie dy to ilo -
raz szans (ang.: odds ra tio) w tym 
wzglę dzie wzrósł do 5,07 przy po rów na -
niu współ cze snych ras bra chy ce fa licz -
nych do ich bra chy ce fa licz nych przod -
ków (12). Wy ni ka stąd, że ta gru pa 
zwie rząt jest z tych (a tak że in nych) po -
wo dów szcze gól nie na ra żo na na nie po -
wo dze nia re pro duk cyj ne. 

 

Cią ża i okres oko ło po ro do wy 
 
Pu bli ko wa ne da ne zbior cze po twier dza -
ją ob ser wa cje kli ni cy stów do ty czą ce uwa -
run ko wań ra so wych w roz ro dzie psów. 
Ga tun ko wo cha rak te ry stycz ną ce chą cią -
ży jest jej dłu gość, któ ra u psów wy no si 
śred nio 63 dni, li cząc od owu la cji. Jed nak 
in dy wi du al nie za le ży ona od ta kich czyn -
ni ków jak wiek su ki, se zon, li czeb ność 
mio tu, a tak że uwa run ko wa nia ge ne tycz -
ne, do któ rych na le ży przy na leż ność  
ra so wa. Spo śród 1146 suk re pre zen tu ją -
cych 84 ra sy naj dłuż szą cią żą, wy no szą -
cą 68±1,5 dni, ce cho wa ły się char ty an -
giel skie (14). Tak że in ne, cza sem sub tel ne, 

CZYNNIKI RASOWE 
W REPRODUKCJI PSÓW  
I ICH ZWIĄZEK 
Z NIEPŁODNOŚCIĄ
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od mien no ści wy stę pu ją pod czas cią ży, co 
przed sta wio no na pod sta wie dwóch du -
żych ras, owczar ków nie miec kich (ON) 
i la bra do rów (LR). Te dru gie ma ją za -
zwy czaj nie co licz niej sze mio ty, prze cięt -
nie 6-8 szcze niąt, pod czas gdy u ON jest 
ich zwy kle 5-7. Nie co in ne jest za po trze -
bo wa nie po kar mo we, mia no wi cie LR 
wy ma ga ją die ty nie co bo gat szej ka lo -
rycz nie, na to miast ON ja ko bar dziej ak -
tyw ne – wię cej biał ka. Też z po wo du 
więk szej wro dzo nej ak tyw no ści, ON po -
trze bu ją wię cej ru chu tak że w cią ży, jed -
nak z bacz ną uwa gą, by nie do pu ścić 
do nad mier ne go wy sił ku. LR ma ją więk -
szą skłon ność do dys pla zji sta wów bio -
dro wych, co skła nia do zwięk szo nej uwa -
gi pod czas cią ży (15). 

In ną ob szer ną ana li zą jest prze gląd 
pod ką tem płod no ści i strat oko ło po ro -
do wych do ko na ny w dro dze an kie ty za cji 
ho dow ców fran cu skich, obej mu ją cy 
27221 suk na le żą cych do 248 ras, po kry -
tych łącz nie w 45913 ru jach i po cho dzą -
cych od nich 204537 szcze niąt (5). Ra sy 
po dzie lo no na ma łe, śred nie, du że i ol -
brzy mie. Róż ni ce po mię dzy ni mi do ty -

czy ły śred niej wiel ko ści mio tu (przy ogól -
nej roz pię to ści 1-24) od 4,3±2,0 u ma -
łych do 7,4±3,6 u ol brzy mich. Wraz z li -
czeb no ścią mio tu rósł od se tek szcze niąt 
mar two uro dzo nych od 6,3-7,3 u ras ma -
łych i śred nich do 7,4 u du żych i 10,0 % 
u ol brzy mich. Z ko lei śmier tel ność 
po uro dze niu by ła naj wyż sza w gru pie ras 
ma łych. Po nad to w gru pie zwie rząt na le -
żą cych do ma łych (do 10 kg ma sy cia ła) 
za ob ser wo wa no róż ni ce mię dzy ra so we 
tak że w za leż no ści od ich ma sy cia ła, po -
rów nu jąc czte ry naj licz niej re pre zen to -
wa ne: chi hu ahua, ca va lier king char les 
spa niel, york shi re ter rier i bul dog fran cu -
ski. W tej ostat niej ra sie no to wa no  
naj licz niej sze mio ty (4,9±2,2), naj wyż sze 
od set ki mar two uro dzo nych (10,3) 
i śmier tel no ści po uro dze niu 10,2 %.  
Dla po rów na nia, u trzech po zo sta łych ras 
od se tek mar two uro dzo nych wy no sił  
7,4 – 8,8. Te da ne po twier dza ją, że stra -
ty wśród szcze niąt w znacz nym stop niu 
są za leż ne od wiel ko ści mio tu, a co za tym 
idzie prze bie gu po ro du, w tym je go dłu -
go ści. Opie ka po łoż ni cza nad ca łym 
okre sem wy pie ra nia pło dów, przez je go 

uspraw nie nie i po dej mo wa nie na bie żą -
co de cy zji o me to dach roz wią zy wa nia, 
(w tym cię ciu ce sar skim), po zwa la 
na ogra ni cze nie strat po ro do wych. 
Na sku tecz ność ta kich pro ce dur po łoż ni -
czych wska zu ją mię dzy in ny mi wy ni ki ta -
kiej opie ki u suk ras mi nia tu ro wych, kie -
dy to udział pło dów mar two uro dzo nych 
wy niósł tyl ko 5,97 % (20). 

Breed factors in canine 
reproduction and their 
relationship to infertility. 
Part 3. Female dogs 
 
Breed determinants influence  
the physiology and pathology  
of canine reproduction. This is due 
to the consolidation of certain traits 
as the result of breeding selection, 
which often overlooks health issues 
by focusing on breed standards. 
This is the cause of the troubles  
of breeders and decreases animal 
welfare. This article describes  
breed-dependent problems  
in female dogs, especially intended 
for breeding. Among them 
congenital malformations,  
the course of pregnancy  
and peripartum period, dystocia 
and genital diseases are presented. 
 
Keywords: infertility, genetics,  
breed, dog.
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Diagnostyka i terapia 
 

Za bu rze nia me ta bo licz ne 
 
Prze bieg cią ży i okre su po po ro do we go 
by wa kom pli ko wa ny przez cho ro by zwią -
za ne z prze mia ną ma te rii. Wśród nich są 
hi po gli ke mia i ke to za, któ re po ja wia ją się 
w koń co wej czę ści cią ży oraz hi po kal ce -
mia (tę życz ka po po ro do wa), któ ra mo że 
wy stą pić w cią ży, ale naj czę ściej roz wi ja 
się po po ro dzie w związ ku z lak ta cją. Wy -
mie nio ne za bu rze nia czę ściej wy stę pu ją 
u suk ras mi nia tu ro wych i ma łych, 
zwłasz cza przy mio tach o du żej li czeb -
no ści, czę sto prze kra cza ją cej ty po wą dla 
da nej ra sy. Za po trze bo wa nie na ener gię 
i mi ne ra ły wzra sta w związ ku z roz wo -
jem pło dów, a na stęp nie kar mie niem 
szcze niąt, co przy ich du żej licz bie nie 
znaj du je po kry cia w die cie. Na przy kład 
w opi sie 31 przy pad ków hi po kal ce mii 
wy mie nio no na stę pu ją ce zwie rzę ta (me -
dia na ma sy cia ła 4,15 kg) i ich licz bę/%: 
mie szań ce (8/26 %), chi hu ahua (7/23 %), 
pin czer mi nia tu ro wy (3/10 %), pu del mi -
nia tu ro wy (3/10 %), pu del toy (2/6 %), 
shih tzu (2/6 %), po me ra nian (2/6 %) 
oraz po 1 osob ni ku (łącz nie 4 %) ras york -
shi re ter rier, na gi pies mek sy kań ski, mal -
tań czyk i coc ker spa niel (9). 

Wy mie nio ne cho ro by są groź ne dla ży -
cia mat ki, a tym sa mym i po tom stwa. Le -
cze nie na le ży wdro żyć bez zwłocz nie 
po zdia gno zo wa niu. 

 

Trud ne po ro dy 
 
Oce na wpły wu ra sy na prze bieg po ro du 
na pod sta wie da nych z pu bli ka cji nie jest 
pro sta, po nie waż ce chu ją je czę sto uwa -
run ko wa nia lo kal ne. Prze gląd wy stę po -
wa nia trud nych po ro dów wska zu je 
na znacz ną prze wa gę jed nej lub kil ku ras, 
ale by wa to w sy tu acjach, kie dy są one 
nad re pre zen to wa ne w ba da nej po pu la cji. 
Przy kła dem mo że być prze gląd 21 przy -
pad ków trud nych po ro dów, w któ rych 
naj wyż szy udział (13/61,9 %) mia ły su ki 
ra sy owcza rek nie miec ki, co, jak pi szą au -
to rzy, mo że wy ni kać z te go, że ta ra sa jest 
po pu lar na w ob sza rze ba dań (1). Po dob -
nie, w prze glą dzie 172 przy pad ków dys -
to cji naj więk szy udział mia ły mop sy 
(23,81 %), a po nich la bra do ry (18,01 %), 
przy czym ra sy te na le żą do ulu bio nych 
w tym re gio nie (23). Nie da je to wia ry -
god ne go po glą du na po dat ność ra so wą, 
gdyż nie ma od nie sie nia do cał ko wi tej li -
czeb no ści po pu la cji tych ras. 

Wśród przy czyn trud nych po ro dów 
wy róż nia się te ze stro ny mat ki, pło dów 
lub mie sza ne. Za bu rze nia w prze bie gu 
po ro du są na stęp stwa mi dys funk cji lub 
prze szkód ana to micz nych. By wa i to 

wca le nie rzad ko, że róż ne pro ble my wy -
stę pu ją łącz nie. Jed ną z czę ściej wy mie -
nia nych przy czyn trud nych po ro dów ze 
stro ny mat ki jest pier wot ny bez wład ma -
ci cy. Jest to stan ob ni żo nej kurcz li wo ści 
my ome trium wy stę pu ją cy od po cząt ku 
dru gie go okre su po ro du, co skut ku je bra -
kiem wy pie ra nia pło dów. Wśród czyn ni -
ków uspo sa bia ją cych wy mie nia się mię -
dzy in ny mi nie ty po wo du żą lub ma łą 
li czeb ność mio tu, jed nak wspo mi na -
na jest pew na pre dys po zy cja ra so wa bok -
se rów, owczar ków sze tlandz kich, bor der 
col lie, la bra do rów i gol den re trie ve rów 
(10). 

Szcze gól ną pre dys po zy cję do trud nych 
po ro dów wy ka zu ją ra sy bra chy ce fa licz ne. 
Ich ze sta wie nie li czą ce 35 ras psów zo -
sta ło po da ne we wcze śniej szej pu bli ka cji 
(19). Wy ni ka to z jed nej stro ny z bu do -
wy pło dów, ale istot ne są rów nież ce chy 
ana to micz ne ma tek. W po rów na niu 
do in nych ras su ki bra chy ce fa licz ne by ły 
po nad je de na sto krot nie bar dziej na ra żo -
ne na roz wią za nie po ro du w dro dze cię -
cia ce sar skie go (14). 

Ba da nia pel wi me trycz ne wy ka za ły 
na przy kład, że bul do gi an giel skie ma ją 
ogól nie mniej sze roz mia ry mied ni cy, 
w tym krót szą mied ni cę i węż sze jej uj -
ście w po rów na niu do ras nie bra chy ce fa -
licz nych (7). Mat czy no -pło do we dys pro -
por cje wy ka za ły rów nież ba da nia 
ra dio gra ficz ne prze pro wa dzo ne u ras 
o zna nej pre dy lek cji do trud nych po ro -
dów, bo ston ter rie rów i te rie rów szkoc -
kich, po dzie lo nych na dwie gru py: ro dzą -
ce na tu ral nie oraz te ze stwier dzo nym 
nie sto sun kiem po ro do wym. Pod czas gdy 
u te rie rów szkoc kich głów ną prze szko dą 

był spłasz czo ny grzbie to wo -brzusz nie 
ka nał mied ni cy, to u bo ston ter rie rów do -
dat ko wą przy czy ną po za mniej szym ka -
na łem mied ni cy by ły znacz ne wy mia ry 
pło dów z du ży mi gło wa mi. Au to rzy su -
ge ru ją, że pel wi me tria ra dio gra ficz na mo -
że słu żyć do in dy wi du al ne go prze wi dy -
wa nia ry zy ka trud ne go po ro du, ale tak że 
ja ko pod sta wa do bo ru zwie rząt ho dow la -
nych (11). Jest to ar gu ment wpi su ją cy się 
w to czą cą się dys ku sję na te mat gra nic 
mo dy fi ka cji ge ne tycz nej zwie rząt, za wę -
ża nia pu li ge no wej w po pu la cjach i prak -
tycz ne go lek ce wa że nia do bro sta nu zwie -
rząt ja ko pro ble mu etycz ne go (3). 

Po szu ki wa nie czyn ni ków ry zy ka trud -
ne go po ro du wy ka za ło, że naj wyż szy 
wskaź nik dys to cji, wy no szą cy 36,5 % od -
no to wa no w przy pad ku mio tów o li czeb -
no ści <5 szcze niąt, na to miast przy mio -
tach licz nych (>9 szcze niąt) wskaź nik 
dys to cji był śred ni, wy no sząc 26,9 %, z ko -
lei mio ty o śred niej li czeb no ści mia ły ten 
wskaź nik naj niż szy, wy no szą cy 22,1 % (6). 
Ana li za 612 trud nych po ro dów u suk 
róż nych ras o ma sie cia ła 1,5-57 kg wy -
ka za ła in ną za leż ność, mia no wi cie czę -
stość ich wy stę po wa nia wzra sta ła wraz ze 
spad kiem ma sy cia ła mat ki i by ła po -
wszech na u psów ras ma łych (po ni żej  
15 kg), sta no wiąc 61,93 % wszyst kich 
przy pad ków, pod czas gdy udział suk śred -
nich (15-25 kg) oraz du żych (>25kg), wy -
niósł od po wied nio 26,47 % i 11,60 %. 
W do dat ku su ki z naj wyż szą li czeb no ścią 
mio tu sta no wi ły naj niż szy od se tek tych 
z trud nym po ro dem (17). 

Ze sta wie nie przed sta wio nych do nie -
sień wska zu je na trud ność w pro stym po -
wią za niu czyn ni ka wy łącz nie ra so we go 
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z prze bie giem wy pie ra nia pło dów, tym 
bar dziej że w ob rę bie ras wy stę pu ją róż -
ni ce ma ją ce wpływ na ten skom pli ko wa -
ny pro ces, ja kim jest po ród.  

 

Cho ro by na rzą dów roz rod czych  
i nie płod ność 

 
Pa to lo gia jaj ni ków 
Naj czę ściej wy stę pu ją cy mi zmia na mi pa -
to lo gicz ny mi jaj ni ków są ich no wo two ry 
i tor bie le. Da ne na te mat skłon no ści ra -
so wych są dość ską pe. Po je dyn cze pra ce 
po da ją w wąt pli wość, pod czas gdy in ne 
wska zu ją ist nie nie ta kich za leż no ści, cho -
ciaż ma te riał ba daw czy jest skrom ny jak 
na wy cią ga nie wnio sków o cha rak te rze 
ogól nym. Ba da nie obej mu ją ce 71 no wo -
two rów jaj ni ka wy ka za ło wyż szą ich pre -
wa len cję w na stę pu ją cych gru pach psów: 
bo ston ter rie ry, mie szań ce, owczar ki nie -
miec kie i pu dle w po rów na niu do po zo -
sta łych, cze go jed nak nie po twier dzi ły 
wy ni ki ba da nia hi sto pa to lo gicz ne go, 
gdyż dys try bu cja ra so wa nie da wa ła ta -
kich pod staw (22). Jed ną z częst szych 
cho rób gi ne ko lo gicz nych u suk, zwłasz -
cza star szych, są tor bie le jaj ni ko we. 
W pew nym ba da niu prze pro wa dzo nym 
z hi sto lo gicz ną oce ną tor bie li wy ka za no, 
że su ki z tą cho ro bą to by ły naj czę ściej te 
nie ro dzą ce, w star szym wie ku, na le żą ce 
do ras du żych (16). Nie daw no prze pro -
wa dzo na me ta ana li za obej mu ją ca wy se -
lek cjo no wa ne pu bli ka cje z lat 2007-2025 
(łącz nie obej mu jąc 428 suk) wska zu je, że 
uwa run ko wa nia ra so we nie są sys te ma -
tycz nie uwzględ nia ne w pro wa dzo nych 
ba da niach. Au to rzy sy gna li zu ją po trze -
bę włą cze nia w przy szło ści czyn ni ka ra -
so we go, obok in nych, jak sta tus re pro duk -
cyj ny i hor mo nal ny, do ana li zy w ce lu 
lep sze go zro zu mie nia czyn ni ków ry zy ka 
i prze ło że nia wy ni ków na prak ty kę kli -
nicz ną (8). 
 
Wy pad nię cie po chwy 
Ty po wym dla te go ga tun ku nie jest wy -
pad nię cie po chwy po po ro dzie (rzad ko 
wy stę pu ją ce), ale po ja wia ją ce się znacz -
nie czę ściej ja ko na stęp stwo es tro ge ni za -
cji pod czas ciecz ki, z naj więk szym na si -
le niem (80 % przy pad ków) pod ko niec 
pro estrus i na po cząt ku es trus. Za zwy czaj 
do ty czy suk mło dych, w 1.-3. rui. Naj bar -
dziej są na ra żo ne ra sy du że i ol brzy mie 
(18). Po dob nie jak w przy pad ku in nych 
pro ble mów za an ga żo wa nie po szcze gól -
nych ras by wa w du żej mie rze za leż ne 
od ich re pre zen ta cji w ob sza rze ob ję tym 
ba da niem. W jed nym z wło skich do nie -
sień wśród suk le czo nych z po wo du wy -
pad nię cia po chwy wska za no na prze wa -

gę ras: gol den re trie ver, dog ar gen tyń ski 
i owcza rek ma rem ma (4). 

Spo ra dycz nie do cho dzi do współ ist nie -
ją cych z wy pad nię ciem po chwy do dat ko -
wych kom pli ka cji, jak np. ty ło zgię cie pę che -
rza mo czo we go i prze pu kli na okręż ni cy 
opi sa ne u owczar ka ana to lij skie go, któ ra 
to ra sa jest tak że wy mie nia na wśród bar -
dziej po dat nych na tę przy pa dłość (25). 
U su ki tej sa mej ra sy opi sa no też przy pa -
dek wy pad nię cia po chwy po wią za ny 
z obec no ścią w jaj ni ku gu za z ko mó rek 
ziar ni stych. Po usu nię ciu no wo two ru 
w dro dze owa rio hi ste rek to mii, wy pad nię -
cie cof nę ło się (21). In ne ze sta wie nie 
wska zu je, że wśród 28 ras suk z wy pad -
nię ciem po chwy, naj więk szy był udział 
owczar ków środ ko wo azja tyc kich (2), co 
po twier dza więk szą po dat ność osob ni ków 
du żych. 

 

Pod su mo wa nie 
 

Po mi mo zło żo no ści pro ce sów fi zjo lo gicz -
nych i nie jed no rod nej etio lo gii sta nów pa -
to lo gicz nych w roz ro dzie psów, czyn ni ki 
ra so we wa run ku ją wie le z nich. Jest to 
zwią za ne z ich wła ści wo ścia mi utrwa lo -
ny mi pod czas wie lo let niej se lek cji ho dow -
la nej, a tak że mor fo ty pem zwie rząt. Ce -
chy ana to micz ne czę sto są bez po śred nią 
przy czy ną pro ble mów wy stę pu ją cych 
pod czas cią ży i po ro du, co po śred nio jest 
też zwią za ne z in ny mi uwa run ko wa nia mi 
ra so wy mi, jak licz ba, bu do wa oraz ma sa 
pło dów. Czę sto wraz z pre dys po zy cja mi 
ra so wy mi, ja ko do dat ko we ob cią że nie ry -
zy kiem wy mie nia ne są ta kie czyn ni ki jak 
wiek, li czeb ność mio tu, hi sto ria re pro duk -
cyj na. Mie szań ce, któ re ana to micz nie 
przy po mi na ją wy mie nia ne ra sy, by wa ją 
rów nież za gro żo ne ta ki mi za bu rze nia mi, 
jak ich po bra tym cy o czy stym ro do wo -
dzie. Uwa run ko wa nia ra so we na le ży 
uwzględ niać w prak ty ce po łoż ni czej, 
a tak że in for mo wać o nich ho dow ców, 
szcze gól nie zaś oso by nie do świad czo ne, 
wy ra ża ją ce chęć za ku pu su ki w ce lach re -
pro duk cyj nych. ● 
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A
me bo za wy wo ły wa na przez 
En ta mo eba in va dens jest jed -
ną z naj waż niej szych pa ra zy -
toz pier wot nia czych ga dów 
ze wzglę du na po ten cjal nie 

cięż ki prze bieg i wy so ką śmier tel ność, 
zwłasz cza u wę ży utrzy my wa nych w ho -
dow lach (8, 13). Ga tu nek ten opi sa no 
w la tach 30. XX wie ku, a hi sto rycz nie ze 
wzglę du na po do bień stwa mor fo lo gicz ne 
form roz wo jo wych by wał my lo ny z peł -
za kiem En ta mo eba hi sto ly ti ca cho ro bo -

twór czym czło wie ka (8). Róż ni ce w wa -
chla rzu ży wi cie li i eko lo gii pa so ży ta wska -
zu ją jed nak, że E. iva dens jest pier wot nia -
kiem zwią za nym z ga da mi, a ry zy ko 
in wa zji u czło wie ka jest zni ko me i nie 
uwzględ nia ne w me dy cy nie czło wie ka (8). 

W dia gno sty ce i le cze niu naj waż niej -
sze jest od róż nie nie ame bo zy od in nych 
przy czyn za pa leń je lit u ga dów, ta kich jak 
za ka że nia bak te ryj ne, wi ru so we lub in -
wa zje in nych pier wot nia ków. Po mi ja jąc 
czyn ni ki za kaź ne i pa so żyt ni cze w me dy -

cy nie ga dów istot ne są błę dy ży wie nio we 
oraz śro do wi sko we wa run ki ho dow li, po -
nie waż po stę po wa nie lecz ni cze i za sa dy 
pro fi lak ty ki istot nie róż nią się w za leż no -
ści od etio lo gii (4, 10, 13). 

 

Bio lo gia i cykl ży cio wy pa so ży ta 
 
En ta mo eba in va dens wy stę pu je w dwóch 
po sta ciach: tro fo zo itu ja ko ru chli wa for -
ma we ge ta tyw na oraz prze trwal ni ko wej 
i in wa zyj nej for my, któ rą jest cy sta (7, 8). 

ENTAMOEBA 

INVADENS – 
PRZYCZYNA 
AMEBOZY 
U WĘŻY 
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Tro fo zo ity ma ją kształt ame bo idal ny, wy -
ka zu ją ru chli wość, a w świe tle je lit od po -
wia da ją za uszko dze nia bło ny ślu zo wej 
(7, 8). Cy sty są zde cy do wa nie od por ne 
na czyn ni ki śro do wi sko we. Ścia na cyst 
za wie ra m.in. chi ty nę, co zwięk sza zdol -
ność prze trwa nia w śro do wi sku ze -
wnętrz nym (7). 

Cykl roz wo jo wy jest jed no ży wi ciel ski 
(mo nok se nicz ny). W je li cie do cho dzi 
do uwol nie nia tro fo zo itów, a z cza sem 
do wy da la nia doj rza łych cyst z ka łem (8). 

Za ka że nie na stę pu je dro gą po kar mo wą 
(fe kal no -oral ną) po po łknię ciu cyst. Tro -
fo zo ity uwol nio ne w je li cie cien kim ko -
lo ni zu ją prze wód po kar mo wy, a w cięż -
kich in wa zjach mo gą prze kra czać ba rie rę 
je li to wą i sze rzyć się do na rzą dów miąż -
szo wych dro gą na czyń krwio no śnych 
(8, 13). Prze ży wal ność cyst uza leż nio -
na jest od tem pe ra tu ry i wil got no ści śro -
do wi sko wych, co ma prak tycz ne prze ło -
że nie na za sa dy bio ase ku ra cji w ho dow li 
ga dów (16). 

Entamoeba invadens –  
a cause of amoebiasis  
in snakes 
 
Reptile amoebiasis caused  
by Entamoeba invadens is reported 
mainly in snakes and less frequently 
in lizards, whereas chelonians  
and crocodilians may act as 
asymptomatic carriers. The parasite 
colonizes the intestinal mucosa, 
inducing severe inflammatory  
and necrotic lesions, and in systemic 
cases may disseminate 
hematogenously to parenchymal 
organs. Infection occurs via  
the fecal–oral route after ingestion 
of environmentally resistant cysts 
shed in feces. Because clinical signs 
are typically non-specific and fecal 
microscopy has limited sensitivity 
and does not reliably differentiate 
Entamoeba spp., therefore PCR is 
recommended as a confirmatory 
method. Treatment is most 
commonly based on metronidazole 
and is most effective when instituted 
early together with strict biosecurity. 
 
Keywords: reptile amoebiasis, 
Entamoeba invadens, snakes,  
PCR diagnostics, metronidazole.
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Epi de mio lo gia i czyn ni ki ry zy ka 
 
Po dat ność i pa to ge ne za w prze bie gu 
ame bo zy jest uza leż nio na od ga tun ku ży -
wi cie la. Naj czę ściej cho ro bę roz po zna je 
się u wę ży, a przy pad ki kli nicz ne udo ku -
men to wa no u po pu lar nych ga tun ków 
utrzy my wa nych w ho dow lach (13, 15, 18). 
Żół wie i kro ko dy le są czę sto uzna wa ne 
za bez ob ja wo wych no si cie li, mo gą cych 
sta no wić źró dło in wa zji dla ga tun ków 
wraż li wych na za ra że nie. Jed nak że, opi sy -
wa no tak że po je dyn cze przy pad ki cięż kie -
go prze bie gu ame bo zy je lit u żół wi (13, 22). 

Do czyn ni ków sprzy ja ją cych ame bo zie 
na le żą m.in.: wpro wa dza nie no wych 
osob ni ków bez kwa ran tan ny, utrzy my wa -
nie ra zem ga tun ków o róż nej wraż li wo ści 
na za ra że nie, nie do sta tecz na hi gie na oraz 
po śred nie prze no sze nie od cho dów in nych 
ga dów po przez sprzęt czy oso by ob słu gu -
ją ce ho dow le (18). Eks pe ry men tal nie opi -
sa no wpływ tem pe ra tu ry na dy na mi kę in -
wa zji, jed nak że w prak ty ce kli nicz nej 
ma ni pu la cje za kre sem tem pe ra tu ry oto -
cze nia na le ży trak to wać z du żą ostroż no -
ścią ja ko ele ment do bro sta nu, a nie for mę 
le cze nia (15). 

 

Patogeneza oraz zmiany  
anatomopatologiczne 
 
Zmia ny w prze bie gu ame bo zy do ty czą 
przede wszyst kim je li ta gru be go i wą tro -
by. Na to miast w prze bie gu uogól nio nym 
mo gą obej mo wać tak że ner ki, płu ca, ser -
ce i mózg (11, 13). 

W opi sach sek cyj nych u wę ży stwier -
dza no obrzęk i prze krwie nie ścia ny je li -
ta, po gru bie nie bło ny ślu zo wej oraz obec -
ność ciem no czer wo nej bło ny rze ko mej 
za wie ra ją cej ne kro tycz ne reszt ki tka nek 
i wy sięk o cha rak te rze włók ni ko wym 
(11). Ba da nia hi sto pa to lo gicz ne wska zy -
wa ły na mar twi cę bło ny ślu zo wej, krwo -
to ki oraz na cie ki za pal ne. W nie któ rych 
miej scach stwier dza no obec ność ame bo -
idal nych struk tur od po wia da ją cych pier -
wot nia kom (11). 

W wą tro bie opi sy wa no prze krwie nie 
oraz zmia ny wie lo ogni sko we. W ba da niu 
hi sto pa to lo gicz nym mo gą do mi no wać 
ce chy zwy rod nie nia he pa to cy tów oraz 
na cie ki ko mó rek za pal nych (11). W prze -
wle kłym prze bie gu ame bo zy moż li we są 
tak że in ne for my zmian ana to mo pa to lo -
gicz nych, co ma sku je ob raz kli nicz ny 
i po gar sza ro ko wa nie (11). 

 

Ob raz kli nicz ny 
 
Ame bo za mo że prze bie gać sub kli nicz nie, 
zwłasz cza u bez ob ja wo wych no si cie li lub 

ob ja wiać się nie swo iście ze stro ny prze -
wo du po kar mo we go (4, 13). U wę ży naj -
czę ściej ob ser wu je się nie chęć do po bie -
ra nia po kar mu, spa dek kon dy cji, apa tię, 
wy mio ty bądź ule wa nia oraz bie gun kę 
i obec ność ślu zu z do miesz ką krwi w ka -
le (4, 11). 

W cięż kich przy pad kach moż li wy jest 
szyb ki prze bieg cho ro by pro wa dzą cy 
do śmier ci. Opi sy ame bo zy w ho dow lach 
ga dów wska zu ją, że cho ro ba mo że mieć 
cha rak ter ogni sko wy i wią zać się z wy so -
ką śmier tel no ścią, szcze gól nie przy póź -
nym roz po zna niu i bra ku od po wied niej 
bio ase ku ra cji (6). 

 

Dia gno sty ka 
 
Roz po zna nie przy ży cio we ame bo zy by -
wa trud ne, za rów no ze wzglę du na nie -
swo isty ob raz kli nicz ny, jak i ogra ni cze -

nia w po bie ra niu ma te ria łu. Jest to utrud -
nio ne szcze gól nie u wę ży, któ re wy próż -
nia ją się rzad ko, a po nad to w prze bie gu 
cho ro by wy próż nia nie mo że być ogra ni -
czo ne (4, 13). 

Po bra nie prób ki. W prak ty ce moż -
na wy ko rzy stać prób kę ka łu do star czo ną 
przez opie ku na, a w wa run kach ga bi ne -
to wych me to dy sty mu lu ją ce od da wa nie 
ka łu, jak krót ko trwa ła ką piel w cie płej 
wo dzie. W sy tu acjach kli nicz nie uza sad -
nio nych ma te riał moż na po zy skać z po -
płu czyn klo aki przy za cho wa niu szcze -
gól nej ostroż no ści, ze wzglę du na ry zy ko 
uszko dze nia ścia ny je li ta (3). 

Ba da nie mi kro sko po we. Naj szyb szym 
ba da niem prze sie wo wym jest oce na pre -
pa ra tu bez po śred nie go po przez przy go -
to wa nie roz ma zu ka łu lub po płu czyn. 
Na le ży jed nak pod kre ślić, że czu łość ba -
da nia mi kro sko po we go jest ogra ni czo -
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na przy ni skiej in ten syw no ści in wa zji. 
Mor fo lo gicz ne róż ni co wa nie ga tun ków 
En ta mo eba jest trud ne, a w prze wo dzie 
po kar mo wym ga dów mo gą tak że wy stę -
po wać ga tun ki nie pa to gen ne (4, 18). 

Je śli ba da nie nie mo że zo stać wy ko na -
ne na tych miast, za le ca się za bez pie cze -
nie ma te ria łu po przez utrwa le nie lub 
chło dze nie zgod nie ze wska za nia mi wy -
bra ne go la bo ra to rium we te ry na ryj ne go 
(4). 

Dia gno sty ka mo le ku lar na (PCR). 
Me to dy PCR są bar dziej czu łe i swo iste, 
a do dat ko wo umoż li wia ją róż ni co wa nie 
E. iva dens od in nych ga tun ków En ta mo -
eba wy stę pu ją cych u ga dów (2, 21, 23). 
Ma te ria łem do ba da nia mo że być kał, po -
płu czy ny z klo aki, a w ba da niach sek cyj -
nych rów nież wy cin ki na rzą dów za bez -
pie czo ne w so li fi zjo lo gicz nej do 24h lub 
w 70 % eta no lu (2, 23). 

Le cze nie 
 
Le cze nie ame bo zy u ga dów opie ra się 
głów nie na po chod nych ni tro imi da zo lu. 
Zwy kle sto so wa ny jest me tro ni da zol, 
przy czym sche ma ty daw ko wa nia róż nią 
się za leż nie od ga tun ku, sta nu pa cjen ta 
oraz źró deł re fe ren cyj nych (9, 13). Na le ży 
zwró cić uwa gę na moż li we dzia ła nia nie -
po żą da ne me tro ni da zo lu, w szcze gól no ści 
przy wy so kich daw kach lub nie pra wi dło -
wych od stę pach po da wa nia le ku (1, 9, 12,  13).  

W przy pad ku ho dow li istot ne zna cze -
nie ma rów no le głe po stę po wa nie śro do -
wi sko we, jak hi gie na oto cze nia i sprzę tu 
oraz izo la cja osob ni ków za ra żo nych, po -
nie waż sa ma te ra pia po je dyn cze go osob -
ni ka bez eli mi na cji źró dła cyst w śro do -
wi sku sprzy ja na wro tom i dal sze mu 
sze rze niu się in wa zji (18). 

 

Pro fi lak ty ka i bio ase ku ra cja w ho dow li 
 
Pro fi lak ty ka ame bo zy w ho dow lach ga -
dów po win na opie rać się na za sa dach bio -
ase ku ra cji (18): 
 1. Kwa ran tan na no wych osob ni ków w od -

dziel nym po miesz cze niu z uży ciem 
osob ne go sprzę tu i dia gno sty ka w kie -
run ku pa so ży tów, w tym dia gno sty ka 
PCR. 

 2. Uni ka nie utrzy my wa nia ra zem ga tun -
ków po ten cjal nie trak to wa nych ja ko no -
si cie le z ga tun ka mi wraż li wy mi, a tak -
że ogra ni cza nie mie sza nia osob ni ków 
o róż nym po cho dze niu bez oce ny ry zy -
ka i pra wi dło wej dia gno sty ki (3, 18). 

 3. Ry gor hi gie nicz ny: de zyn fek cja ter ra -
rium i ak ce so riów przy zmia nie zwie rząt, 
sto so wa nie od dziel nych na rzę dzi oraz 
pra ca „od zdro wych do cho rych” (18). 
 

Pod su mo wa nie 
 
Ame bo za ga dów wy wo ły wa na przez En -
ta mo eba in va dens po zo sta je waż nym pro -
ble mem kli nicz nym i ho dow la nym. Nie -
swo isty ob raz kli nicz ny po wo du je, że 
roz po zna nie po win no być opar te na ba -
da niach la bo ra to ryj nych, przy czym mi -
kro sko pia ka łu ma zna cze nie głów nie 
prze sie wo we, a me to dą po twier dza ją cą 
o naj wyż szej war to ści dia gno stycz nej jest 
PCR. Wcze sne wy kry cie, wła ści wie pro -
wa dzo na te ra pia oraz kon se kwent na bio -
ase ku ra cja w ho dow li sta no wią pod sta wę 
ogra ni cza nia śmier tel no ści i za po bie ga -
nia sze rze niu się in wa zji. ● 
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Diagnostyka i terapia 
 

P
ro wa dze nie roz ro du u ko ni 
ma na ce lu uzy ska nie po je -
dyn czej cią ży za koń czo nej 
po ro dem ży we go pło du. Ja ka -
kol wiek in ge ren cja te ra peu -

tycz na zwią za na z funk cja mi roz rod czy -
mi wy ni ka z fi zjo lo gii roz ro du zwie rząt, 
a sto so wa nie le ków mu si uwzględ niać 
spe cy fi kę ga tun ko wą roz ro du oraz użyt -
ko wa nie zwie rząt. Kla cze są se zo no wo 
po lie stral ne i wy ka zu ją sil niej szą cy klicz -
ność wraz z wy dłu ża ją cym się dniem 
świetl nym. Czas trwa nia rui śred nio wy -
no si 5-7 dni, choć na po cząt ku se zo nu 
mo gą być znacz nie dłuż sze i nie za koń -
czo ne owu la cją. Owu la cja na stę pu je  
24-48h przed koń cem rui i cha rak te ry -
stycz na dla te go ga tun ku jest obec ność 
du że go pę che rzy ka jaj ni ko we go (śred -
ni ca oko ło 35mm) na po cząt ku rui, do -
dat ko wo wi docz ny po wi nien być obrzęk 
en do me trium oraz roz luź nio na szyj ka 
ma ci cy. 

Cykl ru jo wy (jaj ni ko wy) to okres po -
mię dzy dwo ma na stę pu ją cy mi po so bie 
owu la cja mi i skła da się z dwóch faz, czy li 
dłu żej trwa ją cej lu te al nej i krót szej – pę -
che rzy ko wej. W fa zie pę che rzy ko wej 
głów ną struk tu rą jaj ni ka jest pę che rzyk 
do mi nu ją cy pro du ku ją cy es tro ge ny, na to -
miast fa zę lu te al ną ce chu je obec ność ciał -
ka żół te go, pro du ku ją ce go pro ge ste ron. 
Pod sta wa re gu la cji hor mo nal nej cy klu jaj -
ni ko we go u opi sy wa nych ga tun ków zwie -
rząt obej mu je pra wi dło we dzia ła nie osi 
pod wzgó rze – przy sad ka – jaj nik w po łą -
cze niu z ma ci cą. Czyn ni ka mi łą czą cy mi 
na rzą dy są hor mo ny pro du ko wa ne przez 
opi sa ne struk tu ry, któ re po przez sprzę że -
nia zwrot ne wpły wa ją i re gu lu ją zmia ny 
oraz ak tyw ność ukła du roz rod cze go. Pod -
wzgó rze pro du ku je go na do li be ry nę 

(GnRH) wpły wa ją cą na syn te zę i wy -
dzie la nie hor mo nów z przy sad ki mó zgo -
wej: hor mo nu fo li ku lo tro po we go (FSH) 
oraz hor mo nu lu te otro po we go (LH). 
Do cie ra jąc do jaj ni ków wpły wa ją one 
na roz wój pę che rzy ków jaj ni ko wych 
i two rze nie się ciał ka żół te go w za leż no -
ści od dnia cy klu lub obec no ści za rod ka 
w ma ci cy. W przy pad ku, gdy zwie rzę nie 
jest w cią ży, bło na ślu zo wa ma ci cy wy -
dzie la do ukła du krwio no śne go i lim fa -
tycz ne go pro sta glan dy nę F2α, któ rej ro la 
po le ga na li kwi da cji ciał ka żół te go, na to -
miast w przy pad ku obec no ści za rod ka 
w ma ci cy ta ak tyw ność mu si zo stać za -
blo ko wa na, ina czej mo że pro wa dzić 
do śmier ci za rod ko wej.  

 

Za sto so wa nie pro sta glan dy ny F2α 
 
U kla czy wska za nia mi do po da nia pro -
sta glan dy ny F2α są li kwi da cja ciał ka żół -
te go w ce lu wy wo ła nia rui, usu nię cie za -
rod ka z ma ci cy we wcze snym okre sie 
cią ży oraz wspo ma ga nie te ra pii ro po ma -
ci cza przy obec nym ciał ku żół tym. 

W roz ro dzie ko ni sto su je my za rów no 
pre pa ra ty za wie ra ją ce na tu ral ną pro sta -
glan dy nę, jak i ana lo gi. Przed sta wi cie lem 
pierw szej gru py jest di no prost, na to miast 
wśród ana lo gów sto so wa ne są lu pro stiol 
i klo pro ste nol. Din prost wy ka zu je sil ne 
dzia ła nie lu te oli tycz ne oraz kur czą ce mię -
śniów kę ma ci cy, przy za zna czo nych ob ja -
wach ubocz nych w po sta ci sil ne go po ce -
nia się, przy spie szo nej ak cji ser ca oraz 
lek kich, prze mi ja ją cych ob ja wów kol ko -
wych. Za le ca na daw ka to 5mg na zwie -
rzę, choć pro wa dzo no ba da nia z wy ko -
rzy sta niem za rów no niż szych (1mg), jak 
i wyż szych (10mg) da wek. Ba da nia pro -
wa dzo ne z wy ko rzy sta niem lu pro stio lu 

wska zy wa ły na je go wyż szą sku tecz ność 
w wy wo ły wa niu rui w po rów na niu 
do klo pro ste no lu, nie ma jed nak pew no -
ści czy jest to wy łącz nie efekt dzia ła nia 
te go pre pa ra tu czy tak że wyż szej daw ki 
(3). Klo pro ste nol wy stę pu je w po sta ci 
dwóch enan cjo me rów (D - i L -for ma) 
przy czym tyl ko for ma D łą czy się z re -
cep to ra mi w ciał ku żół tym i my ome trium 
(9). W związ ku z tym zja wi skiem w pre -
pa ra tach lecz ni czych wy stę pu je tyl ko ta 
jed na for ma lub ich mie sza ni na. Ana lo gi 
ge ne ral nie cha rak te ry zu ją się wzmo że -
niem dzia ła nia lu te oli tycz ne go, ogra ni -
czo nym wy stę po wa niem ob ja wów ubocz -
nych oraz ogra ni cze niem po da wa nej 
daw ki. Wspo mnia ne ob ja wy ubocz ne do -
ty czą przy spie sze nia ak cji ser ca, wzro stu 
licz by od de chów, zwięk szo nej po tli wo ści 
oraz wy stę po wa nia lek kich, prze mi ja ją -
cych ob ja wów kol ko wych. 

Pro wa dze nie roz ro du u kla czy ma 
na ce lu wy wo ła nie rui, któ rą bę dzie moż -
na wy ko rzy stać do una sie nia nia lub na -
tu ral ne go kry cia. W związ ku z tym, je że li 
jaj ni ki wró ci ły do swo jej cy klicz nej ak -
tyw no ści, na jaj ni ku przez dłuż szą część 
cy klu ru jo we go obec ne jest ciał ko żół te. 
W ta kiej sy tu acji po da nie PGF2α spo wo -
du je roz po czę cie lu te oli zy i za po cząt ku -
je po ja wie nie się rui. Na le ży pa mię tać, że 
ciał ko żół te nie jest wraż li we na pro sta -
glan dy nę ca ły czas, mia no wi cie przez 
pierw sze 5 dni po owu la cji po da nie le ku 
mo że nie wy wo łać re ak cji lub lu te oli -
za bę dzie nie peł na. In iek cja pod ko niec 
fa zy lu te al nej mo że się po kry wać z na tu -
ral nym, fi zjo lo gicz nym wy dzie la niem te -
go hor mo nu i po ja wi się na tu ral na ru ja. 
W za leż no ści od wiel ko ści pę che rzy ka 
obec ne go w cza sie po da nia PGF2α ru ja 
po ja wi się po 3-5 dniach. 

 

Wojciech Barański 
Katedra Rozrodu Zwierząt z Kliniką Wydziału Medycyny Weterynaryjnej Uniwersytetu Warmińsko-Mazurskiego w Olsztynie

ZASTOSOWANIE LEKÓW 
HORMONALNYCH  
W ROZRODZIE KONI 
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Ko lej nym wska za niem do jej za sto so -

wa nia jest ter mi na cja cią ży, przy czym 
moż li we jest to tyl ko w bar dzo wcze snym 
okre sie, gdy pro ge ste ron po cho dzą cy 
z ciał ka żół te go jest pod sta wo wym hor -
mo nem utrzy mu ją cym cią żę. Ba da nia 
wska zu ją, że jed no ra zo we po da nie stan -
dar do wej daw ki PGF2α w cią gu pierw -
szych 4 ty go dni cią ży jest sku tecz ne (7), 
na to miast w okre sie póź niej szym ta kie 
po stę po wa nie czę sto nie do pro wa dzi 
do prze rwa nia cią ży. Naj praw do po dob -
niej jest to zwią za ne z pro duk cją przez 
kub ki en do me trial ne koń skiej go na do -
tro pi ny ko smów ko wej (eCG), któ ra sty -
mu lu je po wsta nie cia łek żół tych do dat -
ko wych w ce lu po trzy ma nia cią ży, 
jed no cze śnie po wo du jąc więk szą od por -

ność na dzia ła nie pro sta glan dy ny F2α. 
W związ ku z tym za le ca ne są in ne pro -
to ko ły te ra peu tycz ne, przy czym na le ży 
pa mię tać, że eCG dłu go utrzy mu je się 
w or ga ni zmie, przez co po now ne za źre -
bie nie kla czy w tym sa mym se zo nie mo -
że nie być moż li we. Pro po no wa ne pro to -
ko ły za kła da ją po da wa nie po dwój nej 
daw ki di no pro stu (10mg/zw.) co 24h lub 
klo pro ste no lu (500μg/zw.) co 12h aż 
do mo men tu usu nię cia cią ży (12, 8). Z re -
gu ły ko niecz ne są 2-4 in iek cje, na le ży 
jed nak wspo mnieć, że u nie któ rych kla -
czy przy ta kich daw kach ob ja wy ubocz -
ne są sil nie za zna czo ne. Me to dą nie wy -
wo łu ją cą żad nych ob ja wów ubocz nych 
i w 100 % sku tecz ną i bez piecz ną jest jed -
no ra zo we po da nie 500μg klo pro ste no lu 

do ma cicz nie. Po da ną daw kę mie sza się 
z 8ml pły nu fi zjo lo gicz ne go i po przej ściu 
ka te te rem in se mi na cyj nym szyj ki ma ci -
cy de po nu je się lek w ja mie ma ci cy bez 
prze ry wa nia błon pło do wych. Pło dy są 
wy da la ne po 24-48h od po da nia le ku.  

Ostat nim wska za niem do za sto so wa -
nia u kla czy PGF2α jest ro po ma ci cze, 
przy czym tyl ko w przy pad ku jed no cze -
snej obec no ści ciał ka żół te go na jed nym 
z jaj ni ków. W ta kiej sy tu acji je go usu -
nię cie po przez wy wo ła nie lu te oli zy bę -
dzie wspo ma ga ło ewa ku ację za war to ści 
z ja my ma ci cy. Jest to jed nak le cze nie 
wspo ma ga ją ce, gdyż me to dą z wy bo ru 
jest płu ka nie ma ci cy pły nem fi zjo lo -
gicz nym ze środkami wspo ma ga ją cymi 
kur cze nie z do dat kiem le ków bak te rio -

Use of hormonal drugs  
in equine reproduction 
 
The article discusses 
pharmacological methods  
of supporting equine reproduction 
to achieve a successful pregnancy. 
The primary tool is prostaglandin F2α, 
used to induce estrus, terminate 
early pregnancy,  
and support the treatment  
of pyometra. Human chorionic 
gonadotropin (hCG) and GnRH 
analogs, such as buserelin  
or deslorelin, are most commonly 
used to induce ovulation.  
The author points out the problem  
of decreasing response to hCG  
with repeated administration,  
which makes GnRH analogs  
an important alternative.  
The text also addresses the use  
of progestagens (e.g., altrenogest) 
for cycle synchronization and 
maintaining high-risk pregnancies. 
Proper selection of these drugs 
allows for precise management  
of the mare's breeding season while 
maintaining economic efficiency. 
 
Keywords: equine reproduction, 
prostaglandin F2α, ovulation, mare, 
hCG, luteolysis.
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Diagnostyka i terapia 
 

bój czych do bra nych na pod sta wie wy -
ni ków ba da nia bak te rio lo gicz ne go i an -
ty bio gra mu. 

 

Za sto so wa nie hCG 
 
Ludz ka go na do tro pi na ko smów ko wa 
jest pod sta wo wym le kiem wy ko rzy sty -
wa nym w ce lu in duk cji owu la cji u kla czy. 
W ba da niach wy ko rzy sty wa no róż ne 
daw ki od 750 do 5000 IU, przy naj czę -
ściej uży wa nych 1500-3000 IU w in iek -
cji do żyl nej. Co raz czę ściej pod no si się 
pro blem zmniej sza ją cej się wraż li wo ści 
na ten lek przy kil ku krot nym po da niu, 
dla te go ba da no sku tecz ność ni skiej daw -
ki (750 IU). Mi na i wsp. (2008) po twier -
dził po dob ną sku tecz ność w in duk cji 
owu la cji daw ki ob ni żo nej i stan dar do -
wej 1500 IU. Po da nie hCG w ce lu wy -
wo ła nia owu la cji jest za re zer wo wa ne dla 
kla czy bę dą cych w rui z pę che rzy kiem 
jaj ni ko wym o śred ni cy po wy żej 3,5 cm, 
obrzę kiem bło ny ślu zo wej ma ci cy po -
wy żej 2 wg ska li Mc Kin no na (5) i wy -
czu wal nej roz luź nio nej szyj ki ma ci cy. 
Owu la cja wy stę pu je w ta kim przy pad -
ku w cią gu 24-48h, śred nio 36h po po -
da niu hor mo nu, przy czym moż li wa jest 
słab sza re ak cja u kla czy, któ re osob ni -
czo ma ją więk sze pę che rzy ki lub ras 
zna nych z owu la cji więk szych pę che rzy -
ków, np. Shi re (10). W ba da niach Va -
vas seur i wsp. (2023) od se tek owu la cji 
w dru giej do bie po po da niu hCG wy -
niósł 83 %, jed no cze śnie no tu jąc wy so -
ki od se tek owu la cji w cią gu pierw szych  
24h – 15 % w ru jach po wcze śniej szym 
po da niu PGF2α i 27 % w ru jach spon ta -
nicz nych. Z ko lei Fa nel li i wsp. (2022)  
ba da li sku tecz ność in duk cji owu la cji 
w pierw szej rui po zi mo wym ane strus 
sto su jąc hCG lub bu se re li nę i po zy tyw -
ny efekt uzy ska li u 90 % kla czy in du ko -
wa nych go na do tro pi ną ko smów ko wą, 
na to miast po po da niu ana lo gu GnRH 
tyl ko u 38 %. Za uwa ży li jed no cze śnie, że 
nie za leż nie od po da ne go pre pa ra tu sku -
tecz ność in duk cji owu la cji by ła istot nie 
niż sza, je że li u kla czy z pę che rzy kiem 
min. 35mm nie ob ser wo wa no obrzę ku 
bło ny ślu zo wej (78 % vs. 42,9 %). 

Są do nie sie nia, że sto so wa nie hCG 
u kla czy po wo du je wie lo krot ne owu la cje 
w trak cie trwa nia jed nej rui. Praw do po -
dob ny me cha nizm dzia ła nia zwią za ny 
jest z sil nym dzia ła niem po dob nym 
do LH te go hor mo nu, co mo że in du ko -
wać pęk nię cie tak że pę che rzy ków 
o mniej szej śred ni cy. Efek tem ta kiej sy -
tu acji mo że być tak że więk szy od se tek 
ciąż bliź nia czych. Do kład ną oce nę tych 
zja wisk ana li zo wa li Mi na i wsp. (2008) 

i nie po twier dzi li sta ty stycz nie istot nych 
róż nic ani w licz bie wie lo krot nych owu -
la cji, ani ciąż.  

 

Sto so wa nie GnRH i ana lo gów 
 
U kla czy ob ser wo wa ne jest zja wi sko co -
raz słab szej re ak cji na po wta rza ne in iek -
cje hCG w trak cie jed ne go se zo nu roz -
rod cze go, któ re naj czę ściej wy stę pu je 
u kla czy po wta rza ją cych lub daw czyń 
za rod ków. Dla te go pro wa dzo no ba da nia 
nad za sto so wa niem GnRH i je go ana -
lo gów w ce lu wy wo ła nia owu la cji. Bu se -
re li na po da wa na w róż nych daw kach  
(0,2-6mg na zwie rzę) w trak cie trwa nia 
se zo nu wy ka zy wa ła po dob ne dzia ła nie 
do hCG, je że li cho dzi o od se tek wy wo -
ła nych owu la cji i wskaź nik ciąż (4, 6),  
je dy nie ba da nia Fa nel li i wsp. (2022) wy -
ka za ły istot ną róż ni cę w od set ku in du -
ko wa nych owu la cji w pierw szej rui 
po zi mo wym ane strus na ko rzyść hCG. 
In ne ba da ne ana lo gi GnRH czy li de slo -
re lin (w po sta ci in iek cji oraz im plan tu) 
oraz le ci re lin (in iek cja) da wa ły wy ni ki 
po rów ny wal ne do hCG w od nie sie niu 
do od set ka in du ko wa nych owu la cji 
i wskaź ni ka ciąż, przy czym oba te le ki 
nie są za re je stro wa ne w Pol sce do użyt -
ku u kla czy. 

 

Za sto so wa nie pro ge sta ge nów 
 
Pre pa ra ty pro ge ste ro no we ma ją sze ro -
kie za sto so wa nie u kla czy, ale w na szym 
kra ju nie ma za re je stro wa ne go dla te go 
ga tun ku zwie rząt le ku za wie ra ją ce go 
pro ge sta ge ny. We dług ba dań naj sku tecz -
niej szy jest al tre no gest po da wa ny do ust -
nie, do mię śnio wo lub do od byt ni czo, 
a w Pol sce za re je stro wa ny pre pa rat za -
wie ra ją cy tą sub stan cję czyn ną w daw -
ce 4mg/ml (Re gu ma te) jest za re je stro -
wa ny do użyt ku wy łącz nie u trzo dy 
chlew nej. We dług ba dań daw ka dla ko -
nia przy sto so wa niu do ust nym to  
0,044 mg/kg po da wa na co dzien nie. 
Wska za nia mi do za sto so wa nia są od wra -
cal ne blo ko wa nie rui – po wrót do cy -
klicz no ści ob ser wo wa ny jest zwy kle 
po 3-4 dniach od za koń cze nia po da wa -
nia le ku (2), przy spie sze nie po wro tu cy -
klicz no ści po zi mo wym ane strus (13) 
i pod trzy ma nie wcze snej cią ży (11). Ba -
da nia nad je go sto so wa niem w ce lu opóź -
nie nie wy stą pie nia owu la cji, syn chro ni -
za cji rui oraz do no sze nie cią ży za gro żo nej 
za pa le niem ło ży ska da ją nie jed no znacz -
ne wy ni ki wska zu jąc na ko niecz ność dal -
szych ba dań w ce lu uzy ska nia wia ry god -
nych da nych i ewen tu al nej re ko men da cji 
te ra peu tycz nej. 

Pod su mo wa nie 
 
Re asu mu jąc, pro wa dze nie roz ro du u kla -
czy w od po wied nim re żi mie cza so wym, 
czy li ko rzy sta jąc z se zo nu roz rod cze go, 
wy ma ga sto so wa nia róż nych le ków,  
aby wy wo łać ru ję, in du ko wać owu la cję, 
czy pod trzy mać za gro żo ne cią że. Prze -
pro wa dzo ne ba da nia  z wy ko rzy sta niem 
wie lu sub stan cji czyn nych, w róż nych 
daw kach po zwa la ją do pa so wać pre pa ra -
ty do wska za nia te ra peu tycz ne go 
z uwzględ nie niem aspek tu eko no micz -
ne go  i sku tecz no ści dzia ła nia. Z ko lei 
gru pa le ków, któ re nie są za re je stro wa -
ne dla te go ga tun ku zwie rząt, otwie ra 
sze ro kie po le do pro wa dze nia przy szłych 
ba dań za rów no pod sta wo wych, jak i kli -
nicz nych. ● 
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Minister Nauki

IV Konferencja Naukowo-Szkoleniowa

Ciechanowiec 7-10 września 2026 r. 
 

W imieniu Komitetu Organizacyjnego mam zaszczyt zaprosić lekarzy praktyków, naukowców,  
sympatyków parazytologii weterynaryjnej na IV Konferencję Naukowo-Szkoleniową: Parazytozy Zwierząt – aktualne 

zagrożenia – nowe rozwiązania terapeutyczne i profilaktyczne. 
 

Konferencja odbędzie się w Muzeum Rolnictwa i Weterynarii w Ciechanowcu w dniach 7-10 września 2026 roku. 
 

Przewodniczący komitetu organizacyjnego: 
 

Prof. dr hab. Krzysztof Tomczuk 
Zakład Parazytologii i Chorób Inwazyjnych 

Wydział Medycyny Weterynaryjnej 
Uniwersytet Przyrodniczy w Lublinie 

e-mail: krzysztof.tomczuk@up.edu.pl 
up.lublin.pl/konferencja-parazytologiczna-2026/ 

 
Konferencja ma na celu prezentację najnowszych osiągnięć parazytologii weterynaryjnej w Polsce 

 i krajach sąsiednich oraz ich popularyzację w celu praktycznego wykorzystania efektów badań. 
W spotkaniu uczestniczyć będą przedstawiciele wiodących ośrodków badawczych w kraju i za granicą  

oraz zainteresowani praktykujący lekarze weterynarii. 
Program konferencji obejmuje odrębne sesje poświęcone parazytozom określonych gatunków zwierząt 

 oraz zoonozom w kontekście ich inwazjologii, patogenezy diagnostyki i zwalczania. 
 

Aktualne informacje dostępne będą na stronie internetowej  Uniwersytetu Przyrodniczego w Lublinie. 
 

Dofinansowano z programu „Wektory Nauki” Ministra Nauki i Szkolnictwa Wyższego. 

PARAZYTOZY ZWIERZĄT 
AKTUALNE ZAGROŻENIA – NOWE ROZWIĄZANIA 

TERAPEUTYCZNE I PROFILAKTYCZNE
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D
o bro stan pszczo ły miod nej 
przez wie le lat był roz pa try -
wa ny przede wszyst kim  
po śred nio, po przez zdro wot -
ność ro dzin, wy daj ność pa -

sie ki oraz wiel kość strat zi mo wych. Ta kie 
po dej ście oka zu je się jed nak nie wy star cza -
ją ce, po nie waż w przy pad ku Apis mel li fe ra 
brak jaw nej cho ro by nie mu si ozna czać 
do bre go do bro sta nu (7, 9, 10, 11). Ro dzi -
na pszcze la jest su per or ga ni zmem, któ re -
go pra wi dło we funk cjo no wa nie za le ży nie 
tyl ko od prze ży cia po szcze gól nych osob -
ni ków, ale tak że od za cho wa nia spój no ści 
spo łecz nej, utrzy ma nia od po wied niej 
struk tu ry wie ko wej, pra wi dło we go wy cho -
wu czer wiu, do stę pu do za so bów oraz 
zdol no ści ada pta cji do zmie nia ją cych się 
wa run ków śro do wi sko wych (8, 10, 12). 
W ostat nich la tach co raz czę ściej pod kre -
śla się, że do bro stan pszczół po wi nien  
być uj mo wa ny sze rzej niż tyl ko zdro wie 
ko lo nii. Obej mu je on za rów no czyn ni ki 
bio lo gicz ne i śro do wi sko we, jak i wpływ 
prak tyk pszcze lar skich na moż li wość re -
ali zo wa nia na tu ral nych za cho wań (7, 9,  
10). Ta ki kie ru nek jest zgod ny z no wo cze -
snym ro zu mie niem do bro sta nu zwie rząt, 
roz wi ja nym m.in. w ra mach mo de lu „Fi -
ve Do ma ins”, w któ rym ana li zu je się ży -
wie nie, śro do wi sko, zdro wie, za cho wa nie 
oraz wy ni ka ją cy z nich stan psy chicz ny 
(23). Choć mo del ten po wstał głów nie 
na po trze by oce ny do bro sta nu krę gow ców, 
by wa obec nie ada pto wa ny tak że do bez -
krę gow ców, w tym do pszczół miod nych 
(9, 10, 11). Zna cze nie oce ny do bro sta nu 
pszczół wzra sta wraz z na si le niem czyn -
ni ków ry zy ka od dzia łu ją cych na ro dzi ny 
pszcze le. Do naj waż niej szych na le żą Var -
roa de struc tor, cho ro by za kaź ne i in wa zyj -

ne, za ka że nia wi ru so we, nie do bo ry po -
kar mo we, uprosz cze nie kra jo bra zu rol ni -
cze go, eks po zy cja na pe sty cy dy, trans port 
ro dzin oraz błę dy w za rzą dza niu pa sie ką 
(7, 17, 29, 30, 38). W kon se kwen cji oce -
na do bro sta nu pszczół nie mo że opie rać 
się na jed nym wskaź ni ku. Po trzeb ne są 
na rzę dzia wie lo wy mia ro we, łą czą ce oce -
nę sta nu ro dzi ny, śro do wi ska i prak tyk 
ho dow la nych (7, 8, 12). 

Ce lem ni niej szej pra cy jest przed sta -
wie nie ak tu al nych me tod oce ny do bro -
sta nu pszczo ły miod nej, ze szcze gól nym 
uwzględ nie niem ich przy dat no ści prak -
tycz nej w me dy cy nie we te ry na ryj nej i no -
wo cze snym pszcze lar stwie. 

 

Dobrostan pszczoły miodnej – 
istota pojęcia 
 
Do bro stan pszczo ły miod nej nie jest po -
ję ciem pro stym, po nie waż przed mio tem 
oce ny nie jest wy łącz nie po je dyn czy or -
ga nizm, ale ca ła ro dzi na funk cjo nu ją ca ja -
ko su per or ga nizm (10, 11, 12). Ozna cza 
to, że wskaź ni ki do bro sta nu po win ny od -
no sić się jed no cze śnie do po zio mu in dy -
wi du al ne go i ko lo nij ne go. Z jed nej stro -
ny zna cze nie ma ją prze ży wal ność 
osob ni ków, in te gral ność ich cia ła, zdol -
ność lo tu czy roz wój lar wal ny, z dru giej 
na to miast klu czo we są pa ra me try opi su -
ją ce funk cjo no wa nie ro dzi ny ja ko ca ło -
ści: si ła ko lo nii, ja kość czer wiu, obec ność 
za pa sów, sta bil ność ter micz na, or ga ni za -
cja pra cy i prze ży wal ność se zo no wa (3, 
6, 8, 12). W prak ty ce oce na do bro sta nu 
pszczół mo że być opar ta na trzech gru -
pach wskaź ni ków. Pierw szą sta no wią 
wskaź ni ki ani mal -ba sed, od no szą ce się 
bez po śred nio do sa mych pszczół lub ro -

dzi ny, np. śmier tel ność, si ła ro dzi ny, stan 
czer wiu, za cho wa nia hi gie nicz ne czy po -
ziom po ra że nia pa so ży ta mi (7, 8, 12). 
Dru gą gru pę two rzą wskaź ni ki obej mu -
ją ce za so by i wa run ki śro do wi sko we, ta -
kie jak do stęp ność po żyt ku, obec ność 
wo dy, mi kro kli mat ula, eks po zy cja na za -
nie czysz cze nia czy ja kość lo ka li za cji pa -
sie ki (9, 18, 29, 30). Trze cią gru pę sta no -
wią wskaź ni ki zwią za ne ze spo so bem 
pro wa dze nia go spo dar ki pa siecz nej: czę -
sto tli wo ścią prze glą dów, ja ko ścią bio ase -
ku ra cji, ter mi no wo ścią le cze nia, wy mia -
ną ma tek, prze miesz cza niem ro dzin czy 
spo so bem zi mow li (7, 13, 17). 

Współ cze sne uję cie do bro sta nu pszczół 
pod kre śla, że nie na le ży go utoż sa miać 
ani wy łącz nie z wy daj no ścią, ani wy łącz -
nie z nie obec no ścią cho ro by. Ro dzi -
na mo że utrzy my wać pro duk cję mio du 
mi mo prze wle kłe go stre su śro do wi sko -
we go lub za rząd cze go, a więc znaj do wać 
się w sta nie bio lo gicz nie sub op ty mal nym 
(9, 10, 11). Z te go wzglę du oce na do bro -
sta nu wy ma ga po dej ścia in te gru ją ce go 
wie le źró deł in for ma cji. 

 

Metody oceny dobrostanu pszczoły  
miodnej 

 
Oce na si ły ro dzi ny i struk tu ry gniaz da 
Do pod sta wo wych me tod oce ny do bro -
sta nu na le ży okre śle nie si ły ro dzi ny, obej -
mu ją ce licz bę pszczół do ro słych, ilość 
czer wiu oraz wiel kość za pa sów (3, 6). 
W prak ty ce naj czę ściej wy ko rzy stu je się 
me to dy wi zu al ne, w tym me to dę Lie be -
feld i jej po chod ne, po le ga ją ce na sza co -
wa niu po wierzch ni pla strów za ję tych 
przez czerw, pszczo ły i po karm (6). Jest 
to po dej ście ta nie i szyb kie, lecz obar czo -

METODY OCENY 
DOBROSTANU  
PSZCZOŁY MIODNEJ 
 

Jarosław Sobolewski, Jagoda Jeleniewska 
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ne su biek ty wi zmem oce nia ją ce go. Z te -
go po wo du roz wi ja ne są bar dziej obiek -
tyw ne me to dy ilo ścio we. Ca pe la i wsp. 
wy ka za li, że po łą cze nie wa że nia ra mek, 
oce ny licz by pszczół oraz cy fro wej ana li -
zy pla strów umoż li wia bar dzo do kład ne 
mo ni to ro wa nie roz wo ju ko lo nii (3). 
Dzię ki te mu moż na le piej śle dzić dy na -
mi kę czer wie nia, wzrost lub osła bie nie 
ro dzi ny, a tak że wiel kość za pa sów po kar -
mo wych. Z per spek ty wy do bro sta nu 
istot ne jest rów nież to, że au to rzy zwró -
ci li uwa gę na po trze bę sto so wa nia me tod 
moż li wie ma ło in wa zyj nych, po nie waż 
sam mo ni to ring mo że sta no wić źró dło 
stre su dla ro dzi ny (3). Wskaź ni ka mi 
szcze gól nie uży tecz ny mi są: po wierzch -
nia czer wiu, rów no mier ność je go roz -
miesz cze nia, tem po roz wo ju ro dzi ny, licz -
ba pszczół ob sia da ją cych pla stry, ilość 
za pa sów mio du i pył ku oraz ich se zo no -
wa zmien ność (3, 6). Pa ra me try te nie są 
wy star cza ją ce do peł nej oce ny do bro sta -
nu, ale sta no wią je go bar dzo waż ny fun -
da ment. 
 
Oce na czer wiu i ja ko ści mat ki 
Stan czer wiu na le ży do naj bar dziej czu -
łych wskaź ni ków funk cjo no wa nia ro dzi -
ny. Oce nia się po wierzch nię czer wiu, je -
go jed no rod ność, obec ność czer wiu 
mo zai ko we go, tem po za skle pia nia oraz 
ewen tu al ne nie pra wi dło wo ści roz wo jo -
we (3, 6). Za bu rze nia te mo gą wska zy -

wać na nie do bo ry po kar mo we, pro ble my 
zdro wot ne, złą ja kość mat ki, eks po zy cję 
na czyn ni ki tok sycz ne lub prze wle kły 
stres ko lo nii (1, 7, 15). Ja kość mat ki ma 
zna cze nie klu czo we dla do bro sta nu ro -
dzi ny, po nie waż wpły wa na dy na mi kę 
czer wie nia, sta bil ność spo łecz ną, pra wi -
dło wy roz wój ko lo nii oraz zdol ność 
do prze trwa nia se zo nu (1, 14). Oce nia się 
ją po śred nio na pod sta wie ob ra zu czer -
wiu i si ły ro dzi ny, a tak że bez po śred nio, 
ana li zu jąc ce chy mor fo lo gicz ne, czę sto -
tli wość wy mia ny ma tek czy wy ni ki re pro -
duk cyj ne ko lo nii (14). Ni ska ja kość mat -
ki mo że być waż nym, choć nie za wsze 
od ra zu do strze gal nym czyn ni kiem po -
gor sze nia do bro sta nu ro dzi ny (1, 14). 
 
Mo ni to ro wa nie cho rób 
Oce na do bro sta nu pszczół nie mo że po -
mi jać sys te ma tycz ne go mo ni to ro wa nia 
cho rób i pa so ży tów. Naj więk sze zna cze -
nie prak tycz ne ma kon tro la in wa zji  
Var roa de struc tor, po nie waż pa so żyt ten 
wpły wa na prze ży wal ność osob ni ków, 
im mu no kom pe ten cję, trans mi sję wi ru -
sów oraz ry zy ko strat ro dzin (17, 38). 
W prak ty ce wy ko rzy stu je się m.in. oce nę 
na tu ral ne go osy pu roz to czy, test cu kro -
wy, płu ka nie pszczół w al ko ho lu i kon -
tro lę czer wiu tru to we go (17, 38). Istot ne 
po zo sta je rów nież roz po zna wa nie no se -
mo zy, cho rób czer wiu oraz in fek cji wi ru -
so wych. W przy pad ku No se ma spp. sto -

Methods for assessing 
honey bee welfare 
 
Honey bee welfare is gaining 
increasing importance in veterinary 
medicine and apicultural science. 
The condition of managed honey 
bee colonies depends not only on  
the absence of disease, but also on 
adequate nutrition, environmental 
quality, the opportunity to express 
species-specific behaviours and 
appropriate management practices. 
Welfare assessment in Apis mellifera 
is particularly complex because  
the colony functions as a superorganism, 
while the condition of individual bees 
also remains biologically relevant. 
This review discusses the concept  
of honey bee welfare and presents 
the main methods currently used to 
assess it, including field evaluation  
of colony strength, brood and queen 
assessment, disease and parasite 
monitoring, behavioural indicators, 
laboratory and physiological 
methods, and tools used in precision 
beekeeping. Current evidence 
indicates that no single parameter  
is sufficient for reliable welfare 
assessment. A multidimensional 
approach combining animal-based, 
resource-based and management-
based indicators appears to be  
the most useful in both research  
and veterinary practice. 
 
Keywords: Apis mellifera, welfare 
assessment, colony health, precision 
beekeeping, brood monitoring.
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so wa ne są ba da nia mi kro sko po we oraz 
me to dy mo le ku lar ne (20). Oce na cho rób 
ma zna cze nie nie tyl ko dia gno stycz ne, ale 
też do bro sta no we, po nie waż ujaw nia cier -
pie nie, osła bie nie lub upo śle dze nie funk -
cji bio lo gicz nych ro dzi ny. Waż ne jest jed -
nak, aby nie ogra ni czać się do sa me go 
stwier dze nia obec no ści pa to ge nu, lecz 
uwzględ niać je go zna cze nie kli nicz ne 
i wpływ na funk cjo no wa nie ko lo nii 
(17, 20). Ba da nia epi de mio lo gicz ne strat 
ro dzin, szcze gól nie zi mo wych, po zo sta ją 
uży tecz ne ja ko wskaź nik krań co wy po -
gor sze nia do bro sta nu, choć ma ją cha rak -
ter póź ny i nie swo isty (13, 36, 37, 38). 
Da ne te do brze po ka zu ją skut ki za bu -
rzeń, ale rza dziej po zwa la ją uchwy cić ich 
wcze sne sta dia. 
 
Oce na za cho wa nia 
Za cho wa nie co raz czę ściej uzna wa ne jest 
za jed no z klu czo wych źró deł in for ma cji 
o do bro sta nie pszczół (9, 10). W wa run -
kach pra wi dło wych ro dzi na wy ka zu je sta -
bil ną ak tyw ność lot ną, spraw ne zbie rac -
two, od po wied nią wen ty la cję gniaz da, 
za cho wa nia hi gie nicz ne, bu do wę pla -
strów i wła ści wą or ga ni za cję pra cy 
(9, 10, 35). Od chy le nia od te go wzor ca 
mo gą su ge ro wać stres śro do wi sko wy, 
głód, osie ro ce nie ro dzi ny, cho ro bę lub od -
dzia ły wa nie czyn ni ków tok sycz nych. 
Szcze gól ne zna cze nie prak tycz ne ma ją 
te sty za cho wań hi gie nicz nych, ta kie jak 
test za mro żo ne go czer wiu lub test na kłu -
wa ne go czer wiu (34). Po zwa la ją one oce -
nić zdol ność ro bot nic do szyb kie go roz -
po zna wa nia i usu wa nia mar twe go lub 
uszko dzo ne go czer wiu, co wią że się 
z więk szą od por no ścią ko lo nii na część 
cho rób. Uzu peł nie niem mo gą być te sty 
gro omin gu, oce nia ją ce usu wa nie roz to -
czy z cia ła pszczół (2). Nie są to wskaź -
ni ki peł ne go do bro sta nu, ale waż ne funk -
cjo nal ne mar ke ry spraw no ści ro dzi ny. 
 
Oce na śro do wi ska i za so bów 
Do bro stan pszczół jest sil nie za leż ny 
od wa run ków śro do wi sko wych. Oce nie 
po win ny pod le gać do stęp ność i róż no -
rod ność po żyt ków, obec ność źró deł wo -
dy, mi kro kli mat ula, lo ka li za cja pa sie ki, 
ry zy ko prze grza nia i wy chło dze nia oraz 
na ra że nie na pe sty cy dy i in ne za nie czysz -
cze nia (7, 9, 18, 29, 30). Ubo że nie kra jo -
bra zu, mo no kul tu ry i okre sy bez po żyt ko -
we mo gą pro wa dzić do nie do ży wie nia 
ro dzin i wtór ne go osła bie nia ich od por -
no ści (18, 29, 30). W prak ty ce te re no wej 
oce na śro do wi ska ma cha rak ter po śred -
ni, ale jest nie zbęd na do pra wi dło wej in -
ter pre ta cji wy ni ków uzy ska nych pod czas 
ba da nia ro dzi ny. Ta sa ma wiel kość ko lo -

nii mo że ozna czać stan pra wi dło wy 
w okre sie ubo gie go po żyt ku al bo stan 
alar mo wy w wa run kach, któ re po win ny 
sprzy jać znacz nie lep sze mu roz wo jo wi 
(9, 18). 
 
Me to dy la bo ra to ryj ne, fi zjo lo gicz ne 
i mo le ku lar ne 
Ba da nia la bo ra to ryj ne sta no wią waż ne 
uzu peł nie nie oce ny te re no wej. Szcze gól -
ne miej sce zaj mu ją mo de le in vi tro słu -
żą ce do oce ny prze ży wal no ści i roz wo ju 
larw. Hen drik sma i wsp. opi sa li no wo cze -
sne po dej ście do wy cho wu larw in vi tro 
i ana li zy da nych, a póź niej sze pra ce do -
pra co wa ły stan da ry za cję tych me tod (15,  
33). Po zwa la ją one ana li zo wać wpływ pe -
sty cy dów, nie do bo rów po kar mo wych 
i in nych stre so rów na roz wój czer wiu. 
Co raz więk sze zna cze nie ma ją tak że 
wskaź ni ki fi zjo lo gicz ne i mo le ku lar ne. 
Obej mu ją one m.in. ozna cza nie wy bra -
nych pa ra me trów he mo lim fy, oce nę obec -
no ści pa to ge nów, ba da nie eks pre sji ge nów 
zwią za nych ze stre sem czy ana li zę sta tu -
su od ży wie nia ro dzi ny (31). Me to dy te 
mo gą ujaw niać za bu rze nia sub kli nicz ne, 
nie wi docz ne w ru ty no wym prze glą dzie 
pa sie ki, lecz ich sto so wa nie w prak ty ce jest 
wciąż ogra ni czo ne kosz ta mi i po trze bą 
za ple cza la bo ra to ryj ne go. 
 
Pre cy zyj ne pszcze lar stwo i mo ni to ring 
nie in wa zyj ny 
Jed nym z naj dy na micz niej roz wi ja ją cych 
się kie run ków jest pre cy zyj ne pszcze lar -
stwo. Obej mu je ono wy ko rzy sta nie wag 
uli, czuj ni ków tem pe ra tu ry i wil got no ści, 
mi kro fo nów, licz ni ków ak tyw no ści 
przy wy lot ku, sys te mów wi zyj nych i roz -
wią zań opar tych na ana li zie da nych 
(5, 16, 19, 21, 22, 24, 26, 28, 32, 39, 40). 
Za le tą tych na rzę dzi jest moż li wość cią -
głe go, ma ło in wa zyj ne go mo ni to ro wa nia 
sta nu ro dzi ny. Zmia ny ma sy ula mo gą 
od zwier cie dlać do stęp ność po żyt ku, tem -
po gro ma dze nia za pa sów lub nie pra wi -
dło wo ści w ak tyw no ści zbie ra czek (21,  
22). Po mia ry tem pe ra tu ry i wil got no ści 
po zwa la ją oce niać zdol ność ter mo re gu -
la cji i wcze sne sy gna ły na stro ju ro jo we go 
lub osła bie nia ro dzi ny (35, 39). Mo ni to -
ring aku stycz ny i ana li za ob ra zu sta ją się 
z ko lei na rzę dzia mi po moc ny mi w wy -
kry wa niu zmian or ga ni za cji pra cy ko lo -
nii (19, 24, 32, 40). Mi mo du że go po ten -
cja łu sys te my te nie za stę pu ją kla sycz nej 
oce ny kli nicz no -pa siecz nej. Ich pod sta -
wo wym ogra ni cze niem po zo sta je po -
trze ba dal szej wa li da cji, stan da ry za cji 
oraz in ter pre ta cji da nych w za leż no ści 
od wa run ków śro do wi sko wych i tech no -
lo gii pro wa dze nia pa sie ki (5, 19, 32, 40). 

Wskaźniki zintegrowane i podejście 
holistyczne 
Ro sną ca licz ba po ten cjal nych mier ni ków 
do pro wa dzi ła do roz wo ju na rzę dzi in te -
gru ją cych wie le wskaź ni ków jed no cze śnie. 
EFSA za pro po no wa ła HEALTHY-B 
to ol box, ma ją cy uła twiać har mo ni za cję 
gro ma dze nia da nych o sta nie ro dzin 
pszcze lich (8). Gi lio li i wsp. przed sta wi li 
kon cep cję ho li stycz ne go in dek su oce ny 
zdro wia ko lo nii (12). Naj now sze pu bli -
ka cje do ty czą ce do bro sta nu pszczół 
wska zu ją na to miast na po trze bę two rze -
nia list kon tro l nych i au dy tów obej mu ją -
cych zdro wie, śro do wi sko, za cho wa nie 
oraz prak ty ki za rząd cze (9, 10). Ta kie po -
dej ście wy da je się szcze gól nie uży tecz ne 
z per spek ty wy we te ry na ryj nej. Umoż li -
wia bo wiem nie tyl ko oce nę bie żą ce go 
sta nu ro dzi ny, ale tak że ana li zę ry zy ka 
i wska za nie ob sza rów wy ma ga ją cych ko -
rek ty w go spo dar ce pa siecz nej (7, 8, 12). 
Oce na do bro sta nu pszczół po win na więc 
mieć cha rak ter zin te gro wa ny i łą czyć in -
for ma cje z prze glą du pa sie ki, ba dań la bo -
ra to ryj nych, mo ni to rin gu śro do wi ska 
oraz do ku men ta cji pro wa dzo nej przez 
pszcze la rza. 
 
Eu ta na zja ro dzin i do bro stan krań co wy 
W skraj nych sy tu acjach do bro stan 
pszczół na le ży roz pa try wać rów nież 
w kon tek ście ko niecz no ści li kwi da cji ro -
dzi ny, np. przy zgnil cu ame ry kań skim lub 
w sy tu acji za gro że nia epi zo otycz ne go. 
Mu ti nel li zwró cił uwa gę, że na wet wte -
dy do bro stan pszczół po wi nien być 
uwzględ nia ny aż do chwi li ich śmier ci, 
a wy bór me to dy po stę po wa nia po wi nien 
zmie rzać do ogra ni cze nia cier pie nia 
i stre su (25). Z punk tu wi dze nia oce ny 
do bro sta nu są to wskaź ni ki krań co we, in -
for mu ją ce, że stan ro dzi ny uległ skraj ne -
mu po gor sze niu. 
 
Ogra ni cze nia obec nych me tod 
Naj więk szym pro ble mem współ cze snej 
oce ny do bro sta nu pszczół po zo sta je brak 
jed ne go, uni wer sal ne go i w peł ni zwa li -
do wa ne go na rzę dzia (8, 9, 10). Część 
me tod jest zbyt su biek tyw na, część kosz -
tow na lub trud na do wdro że nia w prak -
ty ce te re no wej, a część opi su je je dy nie 
wy ci nek zło żo ne go sta nu bio lo gicz ne go 
ro dzi ny. Wy ni ki są po nad to sil nie za leż -
ne od wa run ków kli ma tycz nych, lo kal -
ne go kra jo bra zu, li nii ge ne tycz nej 
pszczół oraz tech no lo gii pa siecz nej 
(7, 8, 21). Do dat ko wym ogra ni cze niem 
jest trud ność wnio sko wa nia o su biek tyw -
nych sta nach pszczół. W prze ci wień -
stwie do ssa ków nie dys po nu je my jesz -
cze rów nie do brze roz wi nię tym 
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apa ra tem in ter pre ta cyj nym dla bez krę -
gow ców (9, 10, 11). Z te go wzglę du 
obec na prak ty ka opie ra się przede 
wszyst kim na wskaź ni kach bio lo gicz -
nych, be ha wio ral nych i funk cjo nal nych. 

 

Wnio ski 
 
Do bro stan pszczo ły miod nej po wi nien 
być ro zu mia ny sze rzej niż brak cho ro by 
i sze rzej niż pro duk tyw ność ro dzi ny. Jest 
to stan za leż ny od ja ko ści ży wie nia, śro -
do wi ska, zdro wia, za cho wa nia oraz prak -
tyk za rząd czych, oce nia ny za rów no 
na po zio mie osob ni czym, jak i ko lo nij -
nym (9, 10, 11). Ża den po je dyn czy pa ra -
metr nie po zwa la na peł ną oce nę do bro -
sta nu pszczół. 

Naj więk szą war tość prak tycz ną ma ją 
po dej ścia wie lo wy mia ro we, łą czą ce oce -
nę si ły ro dzi ny, sta nu czer wiu, ja ko ści 
mat ki, na si le nia cho rób i pa so ży tów, za -
cho wań hi gie nicz nych, za so bów śro do -
wi sko wych oraz spo so bu pro wa dze nia 
go spo dar ki pa siecz nej (7, 8, 12). Szcze -
gól nie obie cu ją ce są no wo cze sne sys te my 
pre cy zyj ne go pszcze lar stwa, ale po win ny 
one być trak to wa ne ja ko uzu peł nie nie, 
a nie za mien nik kla sycz nej oce ny kli nicz -
no -pa siecz nej (5, 19, 21, 32, 40). 

Dal szy roz wój me tod oce ny do bro sta -
nu pszczół po wi nien zmie rzać do stan -
da ry za cji wskaź ni ków, wa li da cji na rzę dzi 
nie in wa zyj nych oraz opra co wa nia prak -
tycz nych pro to ko łów moż li wych do za -
sto so wa nia w nad zo rze we te ry na ryj nym 
i co dzien nej prak ty ce pa siecz nej. ● 
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en roz wój przy niósł ogrom ne 
ko rzy ści na szym pa cjen tom. 
Cho ro by, któ re jesz cze nie daw -
no ozna cza ły szyb kie po gor sze -
nie sta nu zdro wia, dziś czę sto 

moż na sta bi li zo wać przez mie sią ce lub 
la ta. Le cze nie bó lu sta ło się in te gral ną 
czę ścią te ra pii, a po ję cie ja ko ści ży cia 
prze sta ło być wy łącz nie de kla ra cją etycz -
ną i sta ło się re al nym pa ra me trem kli nicz -
nym. Z per spek ty wy prak ty ki le kar skiej 

jest to je den z naj waż niej szych roz dzia -
łów w hi sto rii współ cze snej we te ry na rii. 

A jed nak naj więk sza zmia na, ja ką ob -
ser wu ję w co dzien nej pra cy, nie do ty czy 
tech no lo gii ani far ma ko lo gii. Do ty czy 
re la cji. Zwie rzę ta to wa rzy szą ce co raz 
czę ściej prze sta ją być po strze ga ne je dy -
nie ja ko zwie rzę ta. W wie lu do mach sta -
ły się peł no praw ny mi człon ka mi ro dzi -
ny. Dla czę ści opie ku nów – „fu trza ny mi 
dzieć mi”.  

To zja wi sko nie jest wy łącz nie zmia -
ną ję zy ka. W prak ty ce kli nicz nej wpły -
wa na spo sób po dej mo wa nia de cy zji te -
ra peu tycz nych, na ocze ki wa nia wo bec 
le ka rza oraz na gra ni ce le cze nia, któ re 
co raz czę ściej oka zu ją się trud ne do wy -
zna cze nia.  

Wraz ze wzro stem moż li wo ści dia gno -
stycz nych i te ra peu tycz nych po ja wia się 
bo wiem py ta nie, któ re jesz cze kil ka na ście 
lat te mu za da wa li śmy znacz nie rza dziej: 

LEKARZE   
FUTRZANYCH  
DZIECI 
KIEDY ZACZYNAŁEM PRACĘ JAKO LEKARZ WETERYNARII 
PONAD DWADZIEŚCIA LAT TEMU, MEDYCYNA ZWIERZĄT 
TOWARZYSZĄCYCH WYGLĄDAŁA INACZEJ NIŻ DZIŚ. 
DIAGNOSTYKA OBRAZOWA BYŁA OGRANICZONA, 
DOSTĘP DO SPECJALISTYCZNYCH TERAPII NIEWIELKI, 
A WIELE CHORÓB, KTÓRE OBECNIE POTRAFIMY 
KONTROLOWAĆ PRZEZ LATA, KOŃCZYŁO SIĘ ZNACZNIE 
SZYBCIEJ DECYZJĄ O EUTANAZJI. W CIĄGU DWÓCH 
DEKAD NASTĄPIŁ JEDNAK POSTĘP, KTÓREGO SKALA 
JEST TRUDNA DO PRZECENIENIA. TOMOGRAFIA 
KOMPUTEROWA, REZONANS MAGNETYCZNY, ROZWÓJ 
ONKOLOGII WETERYNARYJNEJ, ZAAWANSOWANE 
TECHNIKI CHIRURGICZNE CZY NOWOCZESNA 
FARMAKOTERAPIA SPRAWIŁY, ŻE NASZE MOŻLIWOŚCI 
DIAGNOSTYCZNE I TERAPEUTYCZNE ZBLIŻYŁY SIĘ 
W WIELU OBSZARACH DO STANDARDÓW MEDYCYNY 
CZŁOWIEKA.

 

Kuba Letek 
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nie tyl ko czy mo że my coś zro bić, lecz tak -
że czy po win ni śmy. 

 

Stu dium przy pad ku 
 

Kil ka mie się cy te mu do kli ni ki tra fił pa -
cjent, któ re go pro wa dzi łem od wie lu lat. 
Star szy pies z roz po zna nym rok wcze śniej 
uogól nio nym pro ce sem no wo two ro wym. 
Wdro żo ne wów czas le cze nie on ko lo gicz -
ne po zwo li ło przez dłu gi czas utrzy my -

wać względ ną kon tro lę cho ro by i – co 
naj waż niej sze – ak cep to wal ną ja kość ży -
cia. Pa cjent po zo sta wał pod re gu lar ną 
kon tro lą, a opie ku no wie by li bar dzo za -
an ga żo wa ni w pro ces le cze nia. 

Pod czas ostat niej wi zy ty ob raz kli nicz -
ny był jed nak wy raź nie od mien ny. Pa cjent 
pre zen to wał ob ja wy po stę pu ją ce go wy -
nisz cze nia no wo two ro we go: apa tię, utra -
tę ape ty tu oraz istot ne ogra ni cze nie ak -
tyw no ści. W prak ty ce kli nicz nej ta kie 

mo men ty roz po zna je my dość szyb ko –  
zmie nia się nie tyl ko wy nik ba da nia czy 
ob raz dia gno stycz ny, ale przede wszyst -
kim ja kość ży cia pa cjen ta. 

W tym przy pad ku by ła ona wy raź nie 
ob ni żo na. Ba da nie kli nicz ne, uzu peł nio -
ne o wy ni ki ba dań la bo ra to ryj nych i dia -
gno sty ki ob ra zo wej, po twier dzi ło pro -
gre sję cho ro by i bar dzo ostroż ne 
ro ko wa nie. Moż li wo ści dal sze go le cze -
nia przy czy no we go by ły w prak ty ce wy -
czer pa ne. 

Z kli nicz ne go punk tu wi dze nia naj -
bar dziej ra cjo nal nym po stę po wa niem 
by ło roz wa że nie eu ta na zji, ja ko spo so bu 
za po bie że nia dal szej de gra da cji ja ko ści 
ży cia pa cjen ta. Roz mo wa z opie ku na mi 
po ka za ła jed nak wy raź ną róż ni cę per -
spek tyw. Dla nas był to pa cjent w ter mi -
nal nym sta dium cho ro by no wo two ro wej. 
Dla nich –  zwie rzę, któ re przez la ta by -
ło czę ścią ży cia ro dzin ne go. 

Pa dła proś ba, któ rą wie lu z nas sły sza -
ło w po dob nych sy tu acjach: spró bo wać 
jesz cze wszyst kie go, co moż li we. Osta -
tecz nie zde cy do wa li śmy się na krót ko -
trwa łą ho spi ta li za cję i in ten sy fi ka cję le -
cze nia ob ja wo we go, mi mo świa do mo ści, 
że nie wpły nie to na prze bieg cho ro by 
pod sta wo wej. Pa cjent zmarł kil ka dni 
póź niej w kli ni ce. 

Ta kie sy tu acje nie są rzad ko ścią. To 
mo men ty, w któ rych oce na ja ko ści ży cia, 
bio lo gicz ne gra ni ce cho ro by i ocze ki wa -
nia opie ku na za czy na ją się roz cho dzić. 
Wła śnie w ta kich chwi lach szcze gól nie 
wy raź nie wi dać, jak bar dzo współ cze sna 
prak ty ka we te ry na ryj na zmie ni ła się 
wraz z po ja wie niem się zja wi ska, któ re 
co raz czę ściej na zy wa my „fu trza ny mi 
dzieć mi”. 

 

An tro po mor fi za cja  
i neu ro bio lo gia wię zi 

 
Sy tu acje ta kie jak opi sa ny wcze śniej przy -
pa dek nie wy ni ka ją wy łącz nie z róż ni cy 
w oce nie kli nicz nej. Co raz czę ściej są 
kon se kwen cją głęb szej zmia ny w re la cji 
po mię dzy opie ku nem a zwie rzę ciem. 
W wie lu go spo dar stwach do mo wych 
zwie rzę ta to wa rzy szą ce prze sta ły peł nić 
je dy nie funk cję użyt ko wą czy to wa rzy -
ską. Sta ły się peł no praw ny mi człon ka mi 
ro dzi ny. Dla czę ści opie ku nów – „fu trza -
ny mi dzieć mi”. 

Zja wi sko to by wa okre śla ne w li te ra tu -
rze mia nem an tro po mor fi za cji re la cji 
czło wiek –zwie rzę. W prak ty ce kli nicz nej 
ozna cza ono jed nak coś wię cej niż tyl ko 
zmia nę ję zy ka. Wpły wa na spo sób in ter -
pre to wa nia cho ro by, na ocze ki wa nia wo -
bec le ka rza oraz na go to wość do po dej -

Silna więź emocjonalna  
pomiędzy  opiekunem 
a zwierzęciem  
zmienia nie tylko sposób 
postrzegania zwierząt 
w społeczeństwie, ale także 
dynamikę podejmowania  
decyzji terapeutycznych.
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mo wa nia ko lej nych in ter wen cji dia gno -
stycz nych i te ra peu tycz nych.  

War to przy tym pa mię tać, że in ten syw -
ność tej re la cji nie jest wy łącz nie kon -
struk tem kul tu ro wym. Co raz wię cej ba -
dań wska zu je na jej bio lo gicz ne pod sta wy. 
W pra cy „Oxy to cin -ga ze po si ti ve lo op 
and the co evo lu tion of hu man -dog 
bonds”, opu bli ko wa nej w 2015 ro ku 
w cza so pi śmie Scien ce, Na ga sa wa i wsp. 
wy ka za li, że wza jem ne spoj rze nia po -
mię dzy psem a opie ku nem pro wa dzą 
do wzro stu stę że nia oksy to cy ny za rów -
no u zwie rzę cia, jak i u czło wie ka. Me -
cha nizm ten przy po mi na neu ro en do -
kryn ny mo del wzmac nia nia wię zi 
ob ser wo wa ny w re la cji mat ka –dziec ko. 

 

Z biologicznego punktu 
widzenia oznacza to,  
że silne poczucie 
odpowiedzialności 
i przywiązania wobec 
zwierzęcia nie jest 
wyłącznie metaforą. 
W pewnym stopniu 
zakorzenione jest w tych 
samych mechanizmach 
neurobiologicznych, które 
odpowiadają za relacje 
opiekuńcze w obrębie 
naszego gatunku.                   

 
Dla le ka rza we te ry na rii ma to bar dzo 
kon kret ne kon se kwen cje. Sil na więź 
emo cjo nal na zwięk sza go to wość opie -
ku nów do po dej mo wa nia le cze nia i po -
no sze nia kosz tów dia gno sty ki czy te ra -
pii. W du żej mie rze to wła śnie ta 
zmia na przy czy ni ła się do roz wo ju 
współ cze snej me dy cy ny zwie rząt to wa -
rzy szą cych. 

Jed no cze śnie ta sa ma więź spra wia, że 
ak cep ta cja bio lo gicz nych gra nic cho ro -
by sta je się znacz nie trud niej sza. Zwłasz -
cza wte dy, gdy ro ko wa nie za czy na być 
nie ko rzyst ne, a dal sze in ter wen cje nie 
po pra wia ją już ja ko ści ży cia pa cjen ta. 

W prak ty ce ozna cza to, że co raz czę -
ściej pra cu je my na sty ku dwóch po rząd -
ków: bio lo gii cho ro by i emo cjo nal nej re -
la cji opie ku na ze zwie rzę ciem. I to 
wła śnie w tym miej scu za czy na się je den 
z naj waż niej szych pro ble mów współ cze -
snej me dy cy ny we te ry na ryj nej – mo ment, 
w któ rym do stęp ność ko lej nych na rzę dzi 
dia gno stycz nych i te ra peu tycz nych za -

czy na prze sła niać py ta nie o ich rze czy wi -
stą war tość dla pa cjen ta. 

 

Me dy ka li za cja re la cji 
 

Sil na więź emo cjo nal na po mię dzy opie -
ku nem a zwie rzę ciem zmie nia nie tyl ko 
spo sób po strze ga nia zwie rząt w spo łe -
czeń stwie, ale tak że dy na mi kę po dej mo -
wa nia de cy zji te ra peu tycz nych. Wraz ze 
wzro stem zna cze nia zwie rzę cia w struk -
tu rze ro dzi ny ro śnie ocze ki wa nie, że 
współ cze sna me dy cy na we te ry na ryj -
na wy ko rzy sta wszyst kie do stęp ne na rzę -
dzia dia gno stycz ne i te ra peu tycz ne. 
W wie lu przy pad kach pro wa dzi to do zja -
wi ska, któ re moż na okre ślić mia nem me -
dy ka li za cji re la cji czło wiek –zwie rzę.  

W prak ty ce kli nicz nej ozna cza to sy tu -
acje, w któ rych sa ma do stęp ność pro ce -
dur za czy na sta wać się ar gu men tem 
za ich za sto so wa niem. Je że li ist nie je moż -
li wość roz sze rze nia dia gno sty ki lub 
wdro że nia ko lej nej in ter wen cji te ra peu -

tycz nej, re zy gna cja z ta kie go dzia ła nia by -
wa in ter pre to wa na ja ko za nie cha nie. Le -
cze nie prze sta je być wy łącz nie na rzę -
dziem po pra wy zdro wia pa cjen ta, 
a za czy na być po strze ga ne ja ko mo ral ny 
obo wią zek wo bec zwie rzę cia. 

Pro blem po le ga jed nak na tym, że bio -
lo gicz ne do świad cze nie cho ro by przez 
zwie rzę róż ni się za sad ni czo od ludz kie -
go. Zwie rzę nie in ter pre tu je cier pie nia 
w kon tek ście przy szło ści ani na dziei 
na wy zdro wie nie. Funk cjo nu je w cza sie 
te raź niej szym, a cho ro bę od czu wa przede 
wszyst kim po przez ból, ogra ni cze nie ak -
tyw no ści, utra tę ape ty tu czy zmia nę za -
cho wa nia. 

Dla te go w prak ty ce kli nicz nej jed nym 
z naj waż niej szych kry te riów oce ny sen -
sow no ści te ra pii po zo sta je ja kość ży cia 
pa cjen ta. W wie lu sy tu acjach to wła śnie 
ona, a nie moż li wość wy ko na nia ko lej nej 
pro ce du ry dia gno stycz nej czy te ra peu -
tycz nej, po win na wy zna czać gra ni ce dal -
sze go po stę po wa nia. 
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Over dia gno sis czy li  
„nad roz po zna wal ność” 

 
Wraz z roz wo jem dia gno sty ki we te ry na -
ryj nej co raz wy raź niej do strze ga my zja wi -
sko zna ne z me dy cy ny czło wie ka ja ko nad -
roz po zna wal ność. Ter min ten od no si się 
do sy tu acji, w któ rej roz po zna je my zmia -
ny cho ro bo we, któ re z bio lo gicz ne go 
punk tu wi dze nia praw do po dob nie ni gdy 
nie do pro wa dzi ły by do ob ja wów kli nicz -
nych ani nie wpły nę ły by istot nie na dłu -
gość czy ja kość ży cia pa cjen ta. We lch 
i Black w pra cy Over dia gno sis in can cer 
( Jo ur nal of the Na tio nal Can cer In sti tu te) 
zwra ca ją uwa gę, że nie jest to błąd dia gno -
stycz ny, lecz na tu ral na kon se kwen cja co raz 
więk szej czu ło ści na rzę dzi me dycz nych.  

W prak ty ce kli nicz nej wi dzi my to co -
raz czę ściej wraz z po wszech niej szym do -
stę pem do za awan so wa nej dia gno sty ki 
ob ra zo wej oraz roz bu do wa nych pa ne li 
ba dań la bo ra to ryj nych. To mo gra fia kom -
pu te ro wa, re zo nans ma gne tycz ny czy 

pro fi le ge ria trycz ne po zwa la ją wy kry wać 
licz ne zmia ny o nie jed no znacz nym zna -
cze niu kli nicz nym: drob ne guz ki w płu -
cach, przy pad ko we zmia ny w nad ner -
czach, nie wiel kie ogni ska w śle dzio nie czy 
sub kli nicz ne od chy le nia pa ra me trów bio -
che micz nych.  

Li te ra tu ra opi su je w tym kon tek ście 
tzw. efekt ka ska dy dia gno stycz nej. Jed no 
przy pad ko we zna le zi sko pro wa dzi do ko -
lej nych ba dań ma ją cych je wy ja śnić, któ -
re z ko lei ge ne ru ją na stęp ne wąt pli wo ści. 
Licz ba wy ko ny wa nych pro ce dur ro śnie, 
pod czas gdy ich rze czy wi sty wpływ 
na do bro stan pa cjen ta by wa ogra ni czo ny.  

W przy pad ku zwie rząt to wa rzy szą cych 
pre sja wy ja śnie nia każ dej nie pra wi dło wo -
ści do dat ko wo ro śnie. Zwie rzę co raz czę -
ściej trak to wa ne jest jak czło nek ro dzi ny, 
a każ da zmia na w wy ni ku ba da nia wy da -
je się wy ma gać od po wie dzi. W prak ty ce 
ozna cza to, że le karz we te ry na rii co raz 
czę ściej mu si zde cy do wać nie tyl ko, ja kie 
ba da nia wy ko nać, lecz tak że któ re z roz -

po znań rze czy wi ście wy ma ga ją dal szej 
in ter wen cji. 

 

Over tre at ment czy li „nad mier ne  
le cze nie” 

 
Na tu ral ną kon se kwen cją nad roz po zna -
wal no ści mo że być nad mier ne le cze nie. 
W li te ra tu rze me dycz nej funk cjo nu je tu 
po ję cie over tre at ment – sy tu acji, w któ rej 
po dej mo wa ne in ter wen cje te ra peu tycz ne 
przy no szą pa cjen to wi nie wiel ką ko rzyść 
w sto sun ku do ob cią że nia zwią za ne go 
z le cze niem. Brown lee i wsp. w pra cy Evi -
den ce for ove ru se of me di cal se rvi ces aro -
und the world opu bli ko wa nej w The Lan -
cet po ka zu ją, że nad mier ne sto so wa nie 
pro ce dur me dycz nych jest dziś pro ble -
mem sys te mo wym w wie lu dzie dzi nach 
me dy cy ny. In ten syw ność in ter wen cji czę -
sto ro śnie szyb ciej niż ich rze czy wi sta 
war tość kli nicz na.  

W prak ty ce we te ry na ryj nej wi dzi my to 
szcze gól nie w cho ro bach prze wle kłych 
oraz w za awan so wa nych sta diach cho rób 
no wo two ro wych czy nie wy dol no ści na -
rzą do wych. Do stęp ność ko lej nych me tod 
dia gno stycz nych i te ra peu tycz nych spra -
wia, że le cze nie moż na eska lo wać nie mal 
bez koń ca. Py ta nie brzmi jed nak nie tyl -
ko, czy mo że my coś zro bić, lecz tak że czy 
rze czy wi ście przy nie sie to pa cjen to wi od -
czu wal ną ko rzyść. 

Pro ble mem nie jest sa ma in ten syw ność 
te ra pii. W wie lu przy pad kach agre syw ne 
le cze nie jest w peł ni uza sad nio ne i ra tu -
je ży cie. Klu czo wa jest jed nak pro por cja 
mię dzy ob cią że niem te ra pii a jej wpły -
wem na do bro stan pa cjen ta. Ko lej ne ho -
spi ta li za cje, pro ce du ry dia gno stycz ne czy 
in ten syw na far ma ko te ra pia mo gą ozna -
czać dla zwie rzę cia stres, ból i ogra ni cze -
nie na tu ral nych za cho wań. 

Dla te go w prak ty ce kli nicz nej szcze -
gól ne go zna cze nia na bie ra ja sne okre śle -
nie ce lu te ra pii. Le cze nie przy czy no we, 
kon tro la ob ja wów, po pra wa ja ko ści ży cia 
czy opie ka pa lia tyw na to róż ne stra te gie 
po stę po wa nia. Je że li ich nie roz róż nia my, 
bar dzo ła two przejść od le cze nia uza sad -
nio ne go do te ra pii upo rczy wej – ta kiej, 
któ ra prze dłu ża pro ces cho ro bo wy, ale nie 
po pra wia już ja ko ści ży cia pa cjen ta. 

 

Me dy cy na de fen syw na 
 

Do tej ukła dan ki do cho dzi jesz cze je den 
ele ment, któ ry wie lu z nas roz po zna je 
w co dzien nej pra cy, choć rzad ko na zy wa -
my go wprost. Cho dzi o zja wi sko me dy -
cy ny de fen syw nej. Ter min ten opi su je sy -
tu ację, w któ rej de cy zje dia gno stycz ne lub 
te ra peu tycz ne po dej mo wa ne są nie tyl ko 
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na pod sta wie wska zań kli nicz nych, lecz 
tak że z my ślą o ogra ni cze niu po ten cjal -
nych za rzu tów wo bec le ka rza. Ku mar 
i Singh w ar ty ku le De fen si ve me di ci ne: 
a ba ne to he al th ca re opi su ją je ja ko stra -
te gię mi ni ma li zo wa nia od po wie dzial no -
ści po przez roz sze rza nie za kre su ba dań 
i pro ce dur me dycz nych. 

W me dy cy nie we te ry na ryj nej zja wi sko 
to na bie ra szcze gól ne go zna cze nia wła -
śnie w epo ce „fu trza nych dzie ci”.  

 

Im silniejsza jest 
emocjonalna relacja 
opiekuna ze zwierzęciem, 
tym trudniej zaakceptować 
sytuację, w której nie 
wykorzystuje się wszystkich 
dostępnych możliwości 
diagnostycznych  
czy terapeutycznych.  
W takich warunkach 
decyzja o powściągliwości 
terapeutycznej bywa 
interpretowana nie jako 
element racjonalnej oceny 
klinicznej, lecz jako 
zaniechanie.                           

 
Współ cze sny le karz we te ry na rii funk cjo -
nu je więc w śro do wi sku, w któ rym je go 
de cy zje pod le ga ją nie tyl ko oce nie me -
dycz nej, ale rów nież spo łecz nej. Opi nie 
pu bli ko wa ne w in ter ne cie, dys ku sje 
w me diach spo łecz no ścio wych czy ro sną -
ca świa do mość praw opie ku nów spra wia -
ją, że po ja wia się pre sja, aby wy ka zać, że 
zro bio no wszyst ko, co by ło moż li we. 

W ta kich wa run kach ła two po ja wia się 
po ku sa roz sze rza nia dia gno sty ki lub 
wdra ża nia ko lej nych pro ce dur nie tyl ko 
dla te go, że mo gą przy nieść ko rzyść pa -
cjen to wi, lecz tak że dla te go, że sta no wią 
za bez pie cze nie de cy zji le kar skiej. Pa ra -
doks po le ga na tym, że dzia ła nia po dej -
mo wa ne w ce lu ochro ny le ka rza mo gą jed -
no cze śnie zwięk szać ob cią że nie pa cjen ta.  

Le karz we te ry na rii sta je więc czę sto 
po mię dzy trze ma per spek ty wa mi: bio lo -
gii cho ro by, emo cjo nal nej re la cji opie ku -
na ze zwie rzę ciem oraz wła snej od po wie -
dzial no ści za wo do wej. Wła śnie w tej 
prze strze ni ro dzi się na pię cie, któ re wie -
lu z nas do brze zna – na pię cie po mię dzy 
tym, co moż na zro bić, a tym, co rze czy -
wi ście słu ży pa cjen to wi.  

Stres mo ral ny i koszt dla śro do wi ska 
 

Je że li spoj rzy my na opi sa ne wcze śniej 
zja wi ska ra zem – an tro po mor fi za cję re -
la cji, me dy ka li za cję, nad roz po zna wal -
ność, nad mier ne le cze nie czy pre sję me -
dy cy ny de fen syw nej – ła two za uwa żyć, 
że ich skut ki nie do ty czą wy łącz nie pa -
cjen tów. Do ty ka ją tak że le ka rzy we te ry -
na rii. W li te ra tu rze bio etycz nej opi su je 
się to zja wi sko ja ko stres mo ral ny (ang. 
mo ral di stress).  

Po ję cie to wpro wa dził An drew Ja me -
ton w pra cy Nur sing Prac ti ce: The Ethi -

cal Is su es. Od no si się ono do sy tu acji, 
w któ rej pro fe sjo na li sta wie, ja kie dzia ła -
nie by ło by z je go punk tu wi dze nia wła -
ści we, lecz z po wo du pre sji ze wnętrz nej 
nie jest w sta nie go zre ali zo wać. W prak -
ty ce kli nicz nej wie lu z nas roz po zna je te 
mo men ty bar dzo do brze. To sy tu acje, 
w któ rych oce na ja ko ści ży cia pa cjen ta 
wska zu je, że dal sza eska la cja dia gno sty ki 
lub te ra pii nie przy nie sie re al nej po pra -
wy do bro sta nu, a mi mo to pro ces le cze -
nia jest kon ty nu owa ny.  

W re aliach „fu trza nych dzie ci” ta kie 
sy tu acje po ja wia ją się co raz czę ściej. 

 LEK. WET. KUBA LETEK  
Polski lekarz weterynarii od dziesięciu lat pracujący  
w jednym ze szpitali weterynaryjnych w południowej Norwegii,  
gdzie specjalizuje się w ortopedii i chirurgii małych zwierząt.  
Autor projektu „Weterynaria: Instrukcja Przetrwania” –  
głosu środowiska, który mówi o emocjach, granicach 
i prawdzie o tym zawodzie.  
www.kubaletek.pl
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Opie kun kie ru je się sil ną wię zią emo cjo -
nal ną ze zwie rzę ciem i na tu ral ną po trze -
bą zro bie nia wszyst kie go, co moż li we. 
Le karz pa trzy na ten sam przy pa dek 
przez pry zmat bio lo gii cho ro by, ro ko wa -
nia i ja ko ści ży cia pa cjen ta. Obie per -
spek ty wy są zro zu mia łe, ale nie za wsze 
da ją się ła two po go dzić.  

Ba da nia Mo ses i wsp. opu bli ko wa ne 
w Jo ur nal of Ve te ri na ry In ter nal Me di ci -
ne w ar ty ku le Ethi cal con flict and mo ral 
di stress in ve te ri na ry me di ci ne: A su rvey 
of North Ame ri can ve te ri na rians po ka -
zu ją, że kon flik ty etycz ne na le żą do istot -
nych czyn ni ków ob cią ża ją cych le ka rzy 
we te ry na rii w co dzien nej pra cy. Wy so ka 
czę stość ta kich sy tu acji ko re lu je z na si le -
niem ob ja wów wy pa le nia za wo do we go 
i po czu ciem utra ty wpły wu na pro ces de -
cy zyj ny.  

Stres mo ral ny ma więc wy miar nie tyl -
ko in dy wi du al ny, lecz tak że śro do wi sko -
wy. Je że li le karz wie lo krot nie uczest ni -
czy w pro ce sach te ra peu tycz nych, któ re 
w je go oce nie nie przy no szą re al nej po -
pra wy do bro sta nu pa cjen ta, po ja wia się 
na pię cie po mię dzy ro lą kli ni cy sty a ro lą 
wy ko naw cy ocze ki wań. W dłuż szej per -
spek ty wie to na pię cie za czy na kosz to wać 
ca łe śro do wi sko za wo do we. 

 

Spek trum opcji te ra peu tycz nych  
ja ko pró ba przy wró ce nia rów no wa gi 

 
Je że li spoj rzy my na opi sa ne wcze śniej 
zja wi ska – an tro po mor fi za cję re la cji, me -
dy ka li za cję, nad roz po zna wal ność, nad -
mier ne le cze nie czy pre sję me dy cy ny de -
fen syw nej – ła two za uwa żyć, że wszyst kie 
one pro wa dzą do jed ne go py ta nia: gdzie 
w tym wszyst kim zna leźć punkt rów no -
wa gi?  

Jed ną z od po wie dzi, co raz czę ściej 
przy wo ły wa ną w li te ra tu rze we te ry na ryj -
nej, jest kon cep cja spek trum opcji te ra -
peu tycz nych (ang. Spec trum of Ca re). 
Za kła da ona, że opie ka we te ry na ryj na nie 
mu si ozna czać jed nej, mak sy mal nie roz -
bu do wa nej ścież ki dia gno stycz nej i te ra -
peu tycz nej. W wie lu sy tu acjach ist nie je 
kil ka kli nicz nie uza sad nio nych stra te gii 
po stę po wa nia, róż nią cych się za kre sem 
in ter wen cji, kosz ta mi czy ob cią że niem 
dla pa cjen ta.  

Blac kwell i wsp. w ar ty ku le Spec trum 
of Ca re: A Pa ra digm Shift for Ve te ri na -
ry Me di ci ne opu bli ko wa nym w Jo ur nal 
of the Ame ri can Ve te ri na ry Me di cal As -
so cia tion zwra ca ją uwa gę, że ta kie po dej -
ście po zwa la le ka rzo wi uwzględ nić nie 
tyl ko roz po zna nie i ro ko wa nie, ale tak że 
re al ny kon tekst ży cia pa cjen ta. W prak -
ty ce ozna cza to odej ście od prze ko na nia, 

że ist nie je tyl ko jed na wła ści wa de cy zja 
te ra peu tycz na.  

Wła śnie tu taj po ja wia się do brze zna -
na w prak ty ce kli nicz nej pu łap ka „zło te -
go stan dar du”. W wie lu sy tu acjach trak -
tu je my go ja ko je dy ną do pusz czal ną 
dro gę po stę po wa nia. Tym cza sem co -
dzien na prak ty ka po ka zu je, że po mię dzy 
mi ni mal ną in ter wen cją a naj bar dziej 
agre syw ną te ra pią ist nie je sze ro kie spek -
trum roz wią zań, któ re mo gą być ra cjo nal -
ne i etycz nie uza sad nio ne.  

Co raz czę ściej mó wi się w tym kon -
tek ście tak że o me dy cy nie kon tek sto wej. 
De cy zje te ra peu tycz ne nie wy ni ka ją wy -
łącz nie z roz po zna nia i ro ko wa nia, lecz 
rów nież z wa run ków ży cia zwie rzę cia, 
moż li wo ści opie kuń czych opie ku na czy 
po zio mu stre su zwią za ne go z ho spi ta li -
za cją. To czyn ni ki, któ re w prak ty ce mo -
gą mieć rów nie du ży wpływ na do bro -
stan pa cjen ta jak sa ma in ter wen cja 
me dycz na.  

Nie bez zna cze nia jest rów nież świa do -
ma se lek cja przy pad ków. Nie każ da do -
stęp na me to da dia gno stycz na czy te ra -
peu tycz na mu si być wła ści wa dla każ de go 
pa cjen ta, na wet je śli tech nicz nie moż na ją 
wy ko nać. Współ cze sna prak ty ka we te ry -
na ryj na co raz czę ściej wy ma ga uwzględ -
nie nia tak że po za me dycz nych aspek tów 
le cze nia: ob cią że nia zwią za ne go z ko lej -
ny mi pro ce du ra mi, stre su ho spi ta li za cji 
czy re al nych moż li wo ści pro wa dze nia te -
ra pii w śro do wi sku ży cia zwie rzę cia.  

War to za uwa żyć, że ta kie po dej ście  
za czy na stop nio wo po ja wiać się rów nież 
w edu ka cji przy szłych le ka rzy we te ry na -
rii. Kon cep cja spek trum opcji te ra peu tycz -
nych co raz czę ściej tra fia do pro gra mów 
na ucza nia na uczel niach we te ry na ryj nych 
ja ko pró ba przy go to wa nia stu den tów 
do re aliów współ cze snej prak ty ki.  

Z tej per spek ty wy spek trum opcji te ra -
peu tycz nych nie ozna cza ogra ni cza nia 
moż li wo ści me dy cy ny we te ry na ryj nej. 
Prze ciw nie – po zwa la ko rzy stać z nich 
w spo sób bar dziej świa do my i pro por cjo -
nal ny. A dla le ka rza we te ry na rii ozna cza 
po wrót do ro li kli nicz ne go do rad cy, któ -
ry po ma ga opie ku no wi zna leźć roz wią -
za nie rze czy wi ście słu żą ce pa cjen to wi. 

 

Po wrót do pa cjen ta  
 

Współ cze sna me dy cy na we te ry na ryj -
na dys po nu je dziś moż li wo ścia mi dia -
gno stycz ny mi i te ra peu tycz ny mi, któ re 
jesz cze nie daw no po zo sta wa ły po za na -
szym za się giem. Po stęp tech no lo gicz ny, 
roz wój far ma ko te ra pii i ro sną ca spe cja li -
za cja po zwa la ją po dej mo wać le cze nie 
w sy tu acjach, któ re wcze śniej uzna wa no 

za bez na dziej ne. To je den z naj więk szych 
suk ce sów na szej pro fe sji. Jed no cze śnie 
jed nak roz wój tych moż li wo ści wy ma ga 
co raz więk szej świa do mo ści gra nic, 
w któ rych po win ny być sto so wa ne.  

W prak ty ce kli nicz nej co raz czę ściej 
znaj du je my się po mię dzy dwie ma per -
spek ty wa mi. Z jed nej stro ny stoi wie dza 
me dycz na – dia gno sty ka, ro ko wa nie i do -
świad cze nie kli nicz ne. Z dru giej ocze ki -
wa nia opie ku nów, dla któ rych zwie rzę 
jest kimś znacz nie wię cej niż tyl ko pa -
cjen tem. W epo ce „fu trza nych dzie ci” te 
dwie per spek ty wy nie za wsze ła two się 
spo ty ka ją.  

Po mię dzy ni mi po zo sta je jed nak ktoś 
jesz cze – sam pa cjent. Zwie rzę nie po dej -
mu je de cy zji o ko lej nych ba da niach, ho -
spi ta li za cji czy in ten syw nej te ra pii. Cho -
ro bę do świad cza tu i te raz – po przez ból, 
ogra ni cze nie ru chu, utra tę ape ty tu czy 
brak za in te re so wa nia oto cze niem.  

Dla te go jed nym z naj waż niej szych za -
dań le ka rza we te ry na rii po zo sta je in ter -
pre to wa nie tych sy gna łów. Po wrót do pa -
cjen ta ozna cza przy wró ce nie cen tral nej 
ro li je go do bro sta nu w pro ce sie de cy zyj -
nym. W wie lu sy tu acjach bę dzie to ozna -
cza ło wy ko rzy sta nie peł nych moż li wo ści 
współ cze snej me dy cy ny. W in nych –  
świa do mą po wścią gli wość te ra peu tycz -
ną, le cze nie ob ja wo we lub opie kę pa lia -
tyw ną.  

Bo w świe cie „fu trza nych dzie ci” ła two 
za po mnieć o jed nym gło sie.  

Gło sie pa cjen ta.  
A to wła śnie on po wi nien być w na szej 

pra cy naj waż niej szy. ● 
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W
 in te re su ją cym nas za -
kre sie na le ży wska zać, 
że sto sow nie do art.  
106b ust. 1 pkt 1 i pkt 4 
usta wy o VAT, po dat -

nik (np. le karz we te ry na rii) jest obo wią -
za ny wy sta wić fak tu rę do ku men tu ją cą: 

Pkt 1) sprze daż, a tak że do sta wę to wa -
rów i świad cze nie usług, o któ rych mo -
wa w art. 106a pkt 2 usta wy o VAT (tj. 
m.in. tzw. eks port usług), do ko ny wa ne 
przez nie go na rzecz in ne go po dat ni ka 
po dat ku, po dat ku od war to ści do da nej 
lub po dat ku o po dob nym cha rak te rze lub 
na rzecz oso by praw nej nie bę dą cej po -
dat ni kiem; 

(…) 
Pkt 4) otrzy ma nie przez nie go ca ło ści 

lub czę ści za pła ty przed do ko na niem 
czyn no ści, o któ rych mo wa w pkt 1 i 2, 
z wy jąt kiem przy pad ku, gdy za pła ta do ty czy: 

a) we wnątrz w spól no to wej do sta wy to -
wa rów, 

b) czyn no ści, dla któ rych obo wią zek po -
dat ko wy po wsta je zgod nie z art. 19a 
ust. 5 pkt 4 usta wy o VAT (tj. m.in. 
usług naj mu lub dzier ża wy, do sta -
wy/re fak tu ry me diów), 

c) do staw to wa rów, dla któ rych obo wią -
zek po dat ko wy po wsta je zgod nie 
z art. 19a ust. 1b usta wy o VAT. 
Po dat nik nie jest obo wią za ny do wy sta -

wie nia fak tu ry, o któ rej mo wa w art. 106b 
ust. 1 pkt 4 usta wy o VAT, je że li ca łość lub 
część za pła ty, o któ rej mo wa w tym prze -
pi sie, otrzy mał w tym sa mym mie sią cu, 
w któ rym do ko nał czyn no ści, na po czet 
któ rych otrzy mał ca łość lub część tej za -
pła ty (art. 106b ust. 1a usta wy o VAT). 

 
Uwa ga: Przez sprze daż ro zu mie się od płat -
ną do sta wę to wa rów i od płat ne świad cze -

nie usług na te ry to rium kra ju, eks port to wa -
rów oraz we wnątrz w spól no to wą do sta wę 
to wa rów (zob. art. 2 pkt 22 usta wy o VAT). 

Przez fak tu rę ro zu mie się do ku ment 
w po sta ci pa pie ro wej lub w po sta ci elek -
tro nicz nej za wie ra ją cy da ne wy ma ga ne 
usta wą i prze pi sa mi wy da ny mi na jej pod -
sta wie (zob. art. 2 pkt 31 usta wy o VAT). 

Przez fak tu rę elek tro nicz ną ro zu mie się 
fak tu rę w po sta ci elek tro nicz nej wy sta -
wio ną i otrzy ma ną w do wol nym for ma -
cie elek tro nicz nym (zob. art. 2 pkt 32 
usta wy o VAT). 

Przez fak tu rę ustruk tu ry zo wa ną ro zu -
mie się fak tu rę wy sta wio ną przy uży ciu 
Kra jo we go Sys te mu e -Fak tur wraz z przy -
dzie lo nym nu me rem iden ty fi ku ją cym tę 
fak tu rę w tym sys te mie (zob. art. 2 pkt 32a 
usta wy o VAT). 

W prak ty ce od lu te go 2026 r., po mi mo 
że for mal nie nie są wpro wa dzo ne do po -

CZY      LEKARZ WETERYNARII 
ZWOLNIONY 
PODMIOTOWO Z VAT   
MOŻE WYSTAWIAĆ 
RACHUNKI  
ZAMIAST FAKTURY 
USTRUKTURYZOWANEJ?
LEKARZE WETERYNARII ZWOLNIENI PODMIOTOWO Z PODATKU VAT POWINNI NA RZECZ INNYCH PODATNIKÓW 
WYSTAWIAĆ FAKTURY USTRUKTURYZOWANE A NIE RACHUNKI. 
 

Marcin Szymankiewicz 
Doradca podatkowy
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rząd ku praw ne go ta kie po ję cia, moż na 
jesz cze mó wić o tzw. fak tu rach off -li ne: 
fak tu ra of fli ne24, fak tu ra awa ryj na oraz 
fak tu ra off -li ne – nie do stęp ność KSeF (zob. 
art. 106nda – art. 106nha usta wy o VAT).  

Sto sow nie do obo wią zu ją ce go od 1 lu -
te go 2026 r. prze pi su art. 106ga usta wy 
o VAT, po dat ni cy są obo wią za ni wy sta -
wiać fak tu ry ustruk tu ry zo wa ne przy uży -
ciu Kra jo we go Sys te mu e -Fak tur. 

 
Uwa ga: Od 1 kwiet nia 2026 r. obo wią -
zek wy sta wia nia fak tur ustruk tu ry zo wa -
nych ma w za sa dzie cha rak ter po -
wszech ny, z wy jąt kiem naj mniej szych 
po dat ni ków i fak tur „emi to wa nych” 
przez ka sy fi skal ne (zob. art. 145l –  
art. 145n usta wy o VAT). Za zna czyć na -
to miast na le ży, że na obo wią zek wy sta -
wia nia fak tur ustruk tu ry zo wa nych nie 
ma zna cze nia oko licz ność, czy sprze daw -
ca po sia da sta tus po dat ni ka VAT czyn -
ne go, czy ko rzy sta ze zwol nie nia z VAT, 
w tym zwol nie nia pod mio to we go. 
W okre sie od dnia 1 kwiet nia 2026 r. 
do dnia 31 grud nia 2026 r. po dat ni cy 
obo wią za ni do wy sta wia nia fak tur 
ustruk tu ry zo wa nych mo gą wy sta wiać 
fak tu ry elek tro nicz ne lub fak tu ry w po -

sta ci pa pie ro wej, je że li łącz na war tość 
sprze da ży wraz z kwo tą po dat ku u tych 
po dat ni ków udo ku men to wa na ty mi fak -
tu ra mi wy sta wio ny mi w da nym mie sią -
cu jest mniej sza lub rów na 10 000 zł; 
przy czym po dat nik tra ci pra wo do wy -
sta wia nia fak tur elek tro nicz nych oraz 
fak tur w po sta ci pa pie ro wej po cząw szy 
od fak tu ry, któ rą prze kro czo no tę war -
tość 10 000 zł. 

Od za sa dy, że po dat ni cy są obo wią za -
ni wy sta wiać fak tu ry ustruk tu ry zo wa ne 
przy uży ciu KSeF usta wo daw ca prze wi -
dział w art. 106ga ust. 2 usta wy o VAT 
kil ka wy jąt ków (m.in. oso by fi zycz ne nie -
pro wa dzą ce dzia łal no ści go spo dar czej). 

Wśród tych wy jąt ków nie ma jed nak 
wy mie nio nych na byw ców bę dą cych po -
dat ni ka mi VAT (i wy stę pu ją cy mi w ta -
kim cha rak te rze). Za tem je że li na byw cą 
jest in ny po dat nik VAT (np. przed się bior -
ca, spół ka, gmi na, po wiat, rol nik) za re je -
stro wa ny ja ko po dat nik VAT czy nny, to 
ob li ga to ryj nie po win na być przez le ka rza 
we te ry na rii wy sta wio na fak tu ra ustruk -
tu ry zo wa na. Fak tu ra ustruk tu ry zo wa -
na po win na być rów nież wy sta wio na dla 
osób praw nych oraz jed no stek or ga ni za -
cyj nych nie po sia da ją cych oso bo wo ści 

praw nej nie będących po dat ni ka mi VAT, 
na wet je że li pod mio ty te są zwol nio ne 
z po dat ku VAT lub nie za re je stro wa ne dla 
ce lów po dat ku VAT (np. fun da cji, sto wa -
rzy szeń). 

Pod kre śle nia wy ma ga, że sprze daż do -
ko ny wa na na rzecz w/w pod mio tów nie 
po win na być ewi den cjo no wa na na ka sie 
fi skal nej (zob. art. 111 ust. 1 usta wy 
o VAT).  

 

Rol ni cy ry czał to wi 
 

Rów nież dla rol ni ków ry czał to wych po -
win ny być wy sta wia ne fak tu ry ustruk tu -
ry zo wa ne. W przy pad ku rol ni ków ry czał -
to wych na le ży mieć na uwa dze, że 
sprze daż na ich rzecz po win na być ewi -
den cjo no wa na na ka sie re je stru ją cej. 

Sto sow nie do art. 111 ust. 1 usta wy 
o VAT, po dat ni cy do ko nu ją cy sprze da ży 
na rzecz osób fi zycz nych nie pro wa dzą cych 
dzia łal no ści go spo dar czej oraz rol ni ków 
ry czał to wych są obo wią za ni pro wa dzić 
ewi den cję sprze da ży przy za sto so wa niu 
kas re je stru ją cych. 

Jak wy ja śni ło Mi ni ster stwo Fi nan sów 
w Pod ręcz ni ku KSeF 2.0 (…) W przy -
pad ku rol ni ków ry czał to wych, któ rych 
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iden ty fi ka to rem po dat ko wym jest NIP, 
tak jak w przy pad ku in nych po dat ni ków 
fak tu ry z tym iden ty fi ka to rem wy sta wia -
ne są wy łącz nie, je że li pa ra gon po twier -
dza ją cy do ko na nie tej sprze da ży za wie ra 
iden ty fi ka tor po dat ko wy NIP na byw cy. 
W przy pad ku rol ni ka ry czał to we go, któ -
re go iden ty fi ka to rem po dat ko wym jest 
PESEL, fak tu ra bę dzie wy sta wia na 
na pod sta wie pa ra go nu, któ ry nie za wie -
ra iden ty fi ka to ra po dat ko we go NIP na -
byw cy lub na żą da nie te go rol ni ka. 
W tym przy pad ku fak tu ra nie bę dzie za -
wie ra ła nu me ru iden ty fi ku ją ce go na byw -
cę. W przy pad ku sprze da ży na rzecz rol -
ni ka ry czał to we go, obo wią zy wać bę dą 
ogól ne za sa dy wy sta wia nia fak tur za po -
śred nic twem KSeF. Ozna cza to, że nie -
za leż nie czy fak tu ra jest wy sta wio -
na na rzecz rol ni ka ry czał to we go, któ ry 
po słu gu je się iden ty fi ka to rem po dat ko -
wym NIP czy iden ty fi ka to rem PESEL –  
po win na być wy sta wio na w KSeF. (…). 

 

Obo wią zek prze ka za nia fak tu ry  
po przez KSeF 

 
Od obo wiąz ku wy sta wie nia fak tu ry 
ustruk tu ry zo wa nej na le ży od róż nić obo -
wią zek prze ka za nia jej po przez KSeF. 

Za sa dą jest, że fak tu ra ustruk tu ry zo -
wa na jest wy sta wia na i otrzy my wa na 
przy uży ciu Kra jo we go Sys te mu e -Fak -
tur za po mo cą opro gra mo wa nia in ter fej -
so we go, w po sta ci elek tro nicz nej i zgod -
nie z wzo rem do ku men tu elek tro nicz ne go 
w ro zu mie niu usta wy z dnia 17 lu te -
go 2005 r. o in for ma ty za cji dzia łal no ści 
pod mio tów re ali zu ją cych za da nia pu -
blicz ne (zob. art. 106gb ust. 1 usta wy 
o VAT). Co waż ne w tym przy pad ku 
usta wo daw ca nie prze wi dział żad nych 
prze pi sów przej ścio wych, a za tem tak że 
naj mniej si po dat ni cy są zo bo wią za ni od -
bie rać ta kie fak tu ry z KSeF już od 1 lu -
te go 2026 r. 

Jed nak i w tym przy pad ku usta wo daw -
ca prze wi dział kil ka wy jąt ków za war tych 
w art. 106gb ust. 4 usta wy o VAT. Ogra -
nicz my się tu taj do wska za nia, że w przy -
pad ku gdy m.in.: 
• na byw cą jest pod miot nie po sia da ją cy 

sie dzi by dzia łal no ści go spo dar czej ani 
sta łe go miej sca pro wa dze nia dzia łal no -
ści go spo dar czej na te ry to rium kra ju, 

• na byw cą jest pod miot kra jo wy, któ ry nie 
po słu gu je się nu me rem, za po mo cą któ -
re go jest zi den ty fi ko wa ny na po trze by 
po dat ku, ani nu me rem iden ty fi ka cji po -
dat ko wej (np. rol nik ry czał to wy po słu -
gu ją cy się nu me rem PESEL, oso ba pro -
wa dzą cą tzw. dzia łal ność nie re je stro wa ną 
nie po sia da ją ca nr NIP), 

• na byw cą jest oso ba fi zycz na nie pro wa -
dzą ca dzia łal no ści go spo dar czej – fak -
tu ra ustruk tu ry zo wa na jest udo stęp -
nia na na byw cy w spo sób z nim 
uzgod nio ny. 
Za tem prze ka za nie fak tu ry ustruk tu -

ro wa nej tzw. kra jo we mu pod mio to wi 
z NIP (np. fir mie, gmi nie, fun da cji, rol -
ni ko wi VAT czyn ne mu, rol ni ko wi ry czał -
to we mu z NIP) po win no od by ć się za po -
mo cą KSeF. Ozna cza to, że ta ki na byw ca 
sa mo dziel nie po wi nien „po brać” fak tu rę 
KSeF. 

Na to miast prze ka za nie fak tu ry ustruk -
tu ro wa nej m.in. fir mom za gra nicz nym, 
rol ni kom ry czał to wym z PESEL lub 
oso bom fi zycz nych jest do ko ny wa ne po -
przez spo sób uzgod nio ny z od bior cą (tj. 
po przez KSeF) al bo po za KSeF (pa pie -
ro wo lub ma ilo wo). Do ty czy to rów nież 
fak tur ustruk tu ry zo wa nych wy sta wio -
nych do pa ra go nów i e -pa ra go nów. 

Jak wy ja śni ło Mi ni ster stwo Fi nan sów 
w Pod ręcz ni ku KSeF 2.0 (…) Je śli cho -
dzi o otrzy ma nie fak tu ry przez rol ni ka 
ry czał to we go, któ ry nie po słu gu je się 
iden ty fi ka to rem po dat ko wym NIP, to za -
sa dy po stę po wa nia w tym za kre sie wska -
zu je art. 106gb ust. 4 pkt 5 usta wy. Wy -
ni ka ją one z fak tu, że sko ro na byw ca nie 
po sia da iden ty fi ka to ra po dat ko we go NIP, 
to nie otrzy ma w KSeF da nej fak tu ry za -
ku po wej. Po wo ła ny prze pis sta no wi jed -
nak, że w tym przy pad ku, fak tu ra ustruk -
tu ry zo wa na jest udo stęp nia na na byw cy 
w spo sób z nim uzgod nio ny. Je śli więc na -
byw cą jest rol nik ry czał to wy po sia da ją cy 
wy łącz nie iden ty fi ka tor PESEL, fak tu rę 
bę dzie moż na mu wy dać np. pa pie ro wo 
lub wy słać ja ko plik pdf. Istot ne jest jed -
nak, aby ta ka fak tu ra by ła ozna czo na ko -
dem QR/lin kiem, gdyż umoż li wi to na -
byw cy we ry fi ka cję tej fak tu ry w KSeF. 
Je śli rol nik ry czał to wy zde cy du je się jed -
nak na otrzy my wa nie fak tu ry przy uży -
ciu KSeF, po dat nik bę dzie zo bo wią za ny, 
zgod nie z art. 106gb ust. 6 usta wy prze -
ka zać rol ni ko wi ry czał to we mu kod 
QR/link do fak tu ry wraz z da ny mi 
umoż li wia ją cy mi zi den ty fi ko wa nie tej 
fak tu ry w KSeF. Wte dy rol nik ry czał to -
wy bę dzie mógł po brać tę fak tu rę z KSeF 
bez ko niecz no ści uwie rzy tel nie nia się 
w sys te mie. (…). 

 

Brak obo wiąz ku wy sta wia nia fak tur  
do ku men tu ją cych sprze daż  
zwol nio ną z po dat ku 

 
Na le ży jed nak wska zać, że le karz we te -
ry na rii ko rzy sta ją cy ze zwol nie nia pod -
mio to we go z po dat ku VAT nie mu si ob -
li ga to ryj nie sprze da ży do ko ny wa nej 

na rzecz in ne go po dat ni ka (np. rol ni ka 
za re je stro wa ne go ja ko po dat nik VAT 
czyn ny) do ku men to wać fak tu rą. Obo -
wią zek wy sta wie nia fak tu ry na rzecz ta -
kie go na byw cy po wsta je do pie ro w sy tu -
acji, gdyż zgło si on ta kie żą da nie. 

Jak bo wiem wy ni ka z art. 106b ust. 2 
usta wy o VAT, po dat nik nie jest obo wią -
za ny do wy sta wie nia fak tu ry w od nie sie -
niu do sprze da ży zwol nio nej od po dat ku 
na pod sta wie art. 43 ust. 1, art. 113 ust. 1 
i 9, art. 113a ust. 1 lub prze pi sów wy da -
nych na pod sta wie art. 82 ust. 3 usta wy 
o VAT. 

Z tym, że sto sow nie do art. 106 ust. 3 
pkt 2 usta wy o VAT, na żą da nie na byw cy 
to wa ru lub usłu gi po dat nik jest obo wią -
za ny wy sta wić fak tu rę do ku men tu ją cą 
sprze daż zwol nio ną, o któ rej mo wa 
w art. 106b ust. 2 usta wy o VAT, z za strze -
że niem art. 117 pkt 1 i art. 118 usta wy 
o VAT (dot. zwol nie nia rol nika ry czał to -
we go z obo wiąz ku wy sta wia nia fak tur 
do ku men tu ją cych do sta wy pro duk tów 
rol nych lub świad cze nia usług rol ni czych) 
– je że li żą da nie jej wy sta wie nia zo sta ło 
zgło szo ne w ter mi nie 3 mie się cy, li cząc 
od koń ca mie sią ca, w któ rym do star czo -
no to war lub wy ko na no usłu gę bądź 
otrzy ma no ca łość lub część za pła ty. 

Za tem, sprze daż zwol nio na z po dat ku 
VAT, w tym tak że w ra mach tzw. zwol -
nie nia pod mio to we go (zob. art. 113 usta -
wy o VAT) do ko ny wa na na rzecz in nych 
po dat ni ków nie mu si być obo wiąz ko wo 
do ku men to wa na fak tu rą. Na le ży jed nak 
pod kre ślić, że ta ki na byw ca w ter mi nie  
3 mie się cy, li cząc od koń ca mie sią ca, 
w któ rym do ko na no sprze da ży lub otrzy -
ma no za licz kę, mo że żą dać wy sta wie nia 
fak tu ry i sprze daw ca mu si ja wy sta wić. 
Co do za sa dy, od kwiet nia 2026 r., po win -
na to być, tak że u więk szo ści le ka rzy we -
te ry na rii, fak tu ra ustruk tu ry zo wa na. 

 

Czy za miast fak tu ry  
(fak tu ry ustruk tu ry zo wa nej)   
le karz we te ry na rii zwol nio ny  z VAT  
mo że wy sta wić ra chu nek 

 
Za sa dy wy sta wia nia ra chun ków okre śla 
Or dy na cja po dat ko wa. 

Je że li z od ręb nych prze pi sów nie wy -
ni ka obo wią zek wy sta wie nia fak tu ry, po -
dat ni cy pro wa dzą cy dzia łal ność go spo -
dar czą są obo wią za ni, na żą da nie 
ku pu ją ce go lub usłu go bior cy, wy sta wić 
ra chu nek po twier dza ją cy do ko na nie 
sprze da ży lub wy ko na nie usłu gi (art. 87 
§ 1 Or dy na cji po dat ko wej). 

Za tem obo wią zek wy sta wie nia ra chun -
ku ma za sto so wa nie do po dat ni ków, jed -
nak że w ogra ni czo nym za kre sie, tj. 
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w przy pad kach, gdy z usta wy nie wy ni ka 
obo wią zek wy sta wie nia fak tu ry. 

Obo wią zek wy sta wie nia ra chun ku –  
w myśl art. 87 § 2 Or dy na cji po dat ko wej 
– nie do ty czy: 

1) rol ni ków sprze da ją cych pro duk ty ro -
ślin ne i zwie rzę ce po cho dzą ce z wła snej 
upra wy, ho dow li lub cho wu, nie prze ro -
bio ne lub nie prze two rzo ne spo so bem 
prze my sło wym, chy ba że sprze daż jest 
do ko ny wa na w ich od ręb nych, sta łych 
miej scach sprze da ży po za ob rę bem upra -
wy, ho dow li lub cho wu, z wy jąt kiem 
sprze da ży na tar go wi skach, o któ rych 
mo wa w art. 20 ust. 1c pkt 3 lit. b usta wy 
z dnia 26 lip ca 1991 r. o po dat ku do cho -
do wym od osób fi zycz nych; 

2) po dat ni ków ko rzy sta ją cych z pro ce -
du ry szcze gól nej, o któ rej mo wa w dzia -
le XII w roz dzia łach 6a, 7 i 9 usta wy 
z dnia 11 mar ca 2004 r. o po dat ku od to -
wa rów i usług. 

Po dat ni cy wy mie nie ni w art. 87 § 1 
Or dy na cji po dat ko wej, od któ rych za żą -
da no ra chun ku przed wy ko na niem usłu -
gi lub wy da niem to wa ru, wy sta wia ją ra -
chu nek nie póź niej niż w ter mi nie 7 dni 
od dnia wy ko na nia usłu gi lub wy da nia to -
wa ru. Je że li jed nak żą da nie wy sta wie nia 
ra chun ku zo sta ło zgło szo ne po wy ko na -
niu usłu gi lub wy da niu to wa ru, wy sta wie -
nie ra chun ku na stę pu je w ter mi nie 7 dni 
od dnia zgło sze nia żą da nia (art. 87 § 3 
Or dy na cji po dat ko wej). 

Po dat nik nie ma obo wiąz ku wy sta wie -
nia ra chun ku, je że li żą da nie zo sta ło zgło -
szo ne po upły wie 3 mie się cy od dnia wy -
da nia to wa ru lub wy ko na nia usłu gi 
(art. 87 § 4 Or dy na cji po dat ko wej). 

 
Waż ne: jak wy ja śni ło Mi ni ster stwo Fi -
nan sów w Pod ręcz ni ku KSeF 2.0 (cz. II) 
(…) Do KSeF nie bę dą prze sy ła ne ra -
chun ki w ro zu mie niu art. 87 usta wy OP, 
fak tu ry pro for ma, no ty ob cią że nio we, 
no ty uzna nio we, fak tu ry we wnętrz ne, do -
wo dy we wnętrz ne i za łącz ni ki w for mie 
nie ustruk tu ry zo wa nej. (…). 

W kształ tu ją cej się prak ty ce orzecz ni -
czej dot. KSeF, pier wot nie Mi ni ster stwo 
Fi nan sów i or ga ny po dat ko we do pu ści ło 
moż li wość udo ku men to wa nia sprze da ży 
zwol nio nej na rzecz in ne go po dat ni ka po -
przez wy sta wie nie ra chun ku, o ile klient 
nie za żą da fak tu ry (por. in ter pre ta cja in -
dy wi du al na Dy rek tor Kra jo wej In for ma -
cji Skar bo wej z 27 paź dzier ni ka 2025 r., 
0112-KDIL1 -3.4012.657.2025.2.MR; 
na le ży nad mie nić, że in ter pre ta cja ta zo -
sta ła zmie nio na). 

Jed nak w ostat nim cza sie or ga ny po -
dat ko we zmie nia ją po dej ście w tym za -
kre sie. Or ga ny po dat ko we pod no szą 

w tym po dej ściu, że fak tu ra VAT i ra chu -
nek są róż ny mi do ku men ta mi, o czym 
świad czy choć by fakt ich ure gu lo wa nia 
w róż nych ak tach praw nych. Zbieg obo -
wiąz ków przed się bior cy do wy sta wie nia 
fak tu ry i ra chun ku ma za wsze cha rak ter 
po zor ny. Z ko lei, na grun cie po dat ku 
VAT pierw szeń stwo ma obo wią zek wy -
sta wie nia fak tu ry. Pod mio ta mi zo bo wią -
za ny mi do fak tu ro wa nia są po dat ni cy, 
któ rzy wy ko nu ją dzia łal ność go spo dar -
czą w ro zu mie niu usta wy o VAT. W usta -
wie o VAT prze wi dzia no pew ne wy jąt ki, 
gdy po dat nik nie ma obo wiąz ku wy sta -
wie nia fak tu ry. Do ty czy to m.in. do ku -
men to wa nia sprze da ży zwol nio nej 
od po dat ku. W ta kim przy pad ku tzw. po -
dat nik zwol nio ny nie mu si wy sta wić fak -
tu ry, chy ba że na byw ca te go za żą da. Wy -
sta wie nie fak tu ry na żą da nie na byw cy jest 
wy ma ga ne, je śli żą da nie to zo sta ło zgło -
szo ne w ter mi nie 3 mie się cy, li cząc 
od koń ca mie sią ca, w któ rym do star czo -
no to war lub wy ko na no usłu gę. A con tra -
rio, je że li żą da nie zo sta ło zgło szo ne 
po ter mi nie, wte dy po dat nik nie ma obo -
wiąz ku wy sta wie nia fak tu ry. W ta kim 
przy pad ku, na pod sta wie usta wy o VAT, 
nie ma obo wiąz ku udo ku men to wa nia ta -
kiej trans ak cji. Obo wią zek wy sta wia nia 
fak tur ustruk tu ry zo wa nych do ty czy nie 
tyl ko po dat ni ków VAT czyn nych, ale 
rów nież po dat ni ków zwol nio nych pod -
mio to wo z po dat ku VAT. A sko ro bę dą 
to fak tu ry wy sta wia ne na rzecz in ne go 
po dat nika, to po win ny to być fak tu ry 
ustruk tu ry zo wa ne (zob. zmia na in ter pre -
ta cji in dy wi du al nej Szefa Kra jo wej Ad -
mi ni stra cji Skar bo wej z 5 mar ca 2026 r., 
DOP7.8101.6.2026.HEMD). 

Za tem, na le ży uznać, że je że li le karz 
we te ry na rii zwol nio ny pod mio to wo z po -
dat ku VAT zde cy du je się wy sta wić dla 
na byw cy bę dą ce go po dat ni kiem VAT do -
ku men t po twier dza ją cy tę sprze daż, czy 
to na żą da nie na by wcy zgło szo ne we 
wska za nym po wy żej ter mi nie 3 mie się cy, 
czy z wła snej ini cja tyw ny, to po win na być 
to za wsze fak tu ra, a nie ra chu nek. Sko ro 
bę dzie to fak tu ra, to po win na być to, co 
do za sa dy, fak tu ra ustruk tu ry zo wa na. 

 

Fak tu ry wy sta wia ne do pa ra go nów  
fi skal nych i emi to wa ne przez ka sy  
fi skal ne 

 
W przy pad ku sprze da ży za ewi den cjo no -
wa nej przy za sto so wa niu ka sy re je stru ją cej 
po twier dzo nej pa ra go nem fi skal nym fak -
tu rę na rzecz po dat ni ka po dat ku lub po dat -
ku od war to ści do da nej wy sta wia się wy -
łącz nie, je że li pa ra gon po twier dza ją cy 
do ko na nie tej sprze da ży za wie ra nu mer, 

za po mo cą któ re go na byw ca to wa rów lub 
usług jest zi den ty fi ko wa ny na po trze by po -
dat ku lub po dat ku od war to ści do da nej; wy -
jąt kiem są tu usłu gi tak só wek oso bo wych, 
z wy łą cze niem wy naj mu sa mo cho dów oso -
bo wych z kie row cą (PKWiU 49.32.11.0) 
(zob. art. 106b ust. 5 – ust. 7 usta wy o VAT). 

 
Uwa ga: Pa ra gon z NIP na byw cy do kwo -
ty 450 zł brut to – w okre sie od dnia 1 lu -
te go 2026 r. do dnia 31 grud nia 2026 r. –  
są uzna wa ne za fak tu ry wy sta wio ne zgod -
nie z art. 106e ust. 5 pkt 3 usta wy o VAT, 
tj. tzw. fak tu ry uprosz czo ne (zob. art. 145n 
ust. 1 pkt 2, ust. 3 usta wy o VAT). W tym 
przy pad ku nie wy sta wia się już „zwy kłej” 
fak tu ry (pa pie ro wej, elek tro nicz nej, 
ustruk tu ry zo wa nej lub off -li ne). 
Uwa ga: W okre sie od dnia 1 lu te go 
2026 r. do dnia 31 grud nia 2026 r. po -
dat ni cy obo wią za ni do wy sta wia nia fak -
tur ustruk tu ry zo wa nych mo gą wy sta -
wiać fak tu ry elek tro nicz ne lub fak tu ry 
w po sta ci pa pie ro wej przy za sto so wa niu 
kas re je stru ją cych (zob. art. 145n ust. 1 
usta wy o VAT). Do tych fak tur nie sto -
su je się prze pi su art. 106h ust. 1 usta wy 
o VAT re gu lu ją ce go obo wią zek ode bra -
nia pa ra go nu fi skal ne go od na byw cy 
(zob. art. 145n ust. 3 usta wy o VAT). 

Je że li le karz we te ry na rii (zwol nio ny 
pod mio to wo z VAT) wy sta wił by na rzecz 
in ne go po dat ni ka fak tu rę emi to wa ną 
przez ka sę fi skal ną to do koń ca 2026 r. nie 
bę dzie ona mia ła po sta ci fak tu ry ustruk -
tu ry zo wa nej, lecz fak tu ry tra dy cyj nej. 
Od 1 stycz nia 2027 r. ta ka moż li wość 
prze sta nie ist nieć. 

 

Fak tu ry dla klien tów in dy wi du al nych 
 

Na rzecz osób fi zycz nych nie pro wa dzą -
cych dzia łal no ści go spo dar czej al ter na -
tyw nie mo gą być wy sta wia ne: 
• fak tu ry pa pie ro we lub elek tro nicz ne 

(np. pdf ), 
• fak tu ry ustruk tu ry zo wa ne (z tym, że 

mo gą być one prze ka zy wa ne ta kim na -
byw com w spo sób uzgod nio ny, tj. 
w KSEF, al bo po za KSeF, tj. pa pie ro wo 
lub ma ilo wo) (zob. art. 106ga i art. 106gb 
usta wy o VAT). 

 

Pod sta wa praw na 
 
• Usta wa z dnia 11 mar ca 2004 r. o po -

dat ku od to wa rów i usług (t.j. Dz. U. 
z 2025 r., poz. 775 ze zm.). 

• Usta wa z dnia 29 sierp nia 1997 r. Or -
dy na cja po dat ko wa (t.j. Dz. U. z 2025 r., 
poz. 111 ze zm.). ● 

 
Mar cin Szy man kie wicz,  
e-ma il: mar cin szy man kie wicz@o2.pl
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DOBRY LEKARZ  
TO ZA MAŁO 

ORGANIZACJA CZASU PRACY W PRZYCHODNI WETERYNARYJNEJ STANOWI JEDNO Z NAJCZĘSTSZYCH WYZWAŃ 
W CODZIENNEJ PRAKTYCE. W WIELU PLACÓWKACH DZIEŃ PRACY PRZEBIEGA W TRYBIE CIĄGŁEGO REAGOWANIA –  
NA PACJENTÓW, TELEFONY, NAGŁE PRZYPADKI I OCZEKIWANIA KLIENTÓW. W EFEKCIE POJAWIA SIĘ POŚPIECH, 
FRUSTRACJA ORAZ POCZUCIE BRAKU KONTROLI NAD PRZEBIEGIEM DNIA.

 

Maciej Grzejdziak 
Lekarz weterynarii, menadżer weterynaryjny

ORGANIZACJA CZASU PRACY LEKARZA 
WETERYNARII W PRZYCHODNI 
WETERYNARYJNEJ – NAJCZĘSTSZE BŁĘDY 
I MOŻLIWE ROZWIĄZANIA

SH
U

TT
ER

ST
O

C
K

Twoja codzienna praca  
to nie tylko medycyna,  
ale także zarządzanie zespołem, 
psychologia relacji z pacjentem 
i optymalizacja pracy placówki. 
Czekamy na Twoje propozycje 
tematów! Stwórzmy razem 
przestrzeń, w której medycyna 
weterynaryjna spotyka się  
ze skutecznym zarządzaniem. 
Napisz do nas: 
redaktor.naczelna@vetpol.org.pl
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P
ro blem ten rzad ko wy ni ka 
z bra ku za an ga żo wa nia ze -
spo łu. Naj czę ściej jest kon se -
kwen cją bra ku upo rząd ko wa -
ne go sys te mu pra cy. 

 

Naj częst sze błę dy w or ga ni za cji cza su 
 

Jed nym z naj częst szych błę dów jest prze -
ła do wa ny gra fik wi zyt. W wie lu przy -
chod niach wi zy ty pla no wa ne są bez 
uwzględ nie nia re zer wy cza so wej. Wy star -
czy je den bar dziej zło żo ny przy pa dek, aby 
po ja wi ły się opóź nie nia obej mu ją ce ca ły 
dzień pra cy. 

Ko lej nym pro ble mem jest brak ja sne -
go po dzia łu obo wiąz ków. Le ka rze czę sto 
wy ko nu ją za da nia, któ re mo gły by zo stać 
prze ję te przez per so nel po moc ni czy, ta -
kie jak przy go to wa nie pa cjen ta, pro wa -
dze nie do ku men ta cji czy kon takt te le fo -
nicz ny z klien tem. 

Istot nym błę dem jest rów nież brak 
stan dar dów pra cy. W sy tu acji, gdy każ dy 
le karz dzia ła we dług wła snych sche ma -
tów, do cho dzi do utrud nień w ko mu ni -
ka cji oraz wy dłu że nia pro ce su po dej mo -
wa nia de cy zji. 

 

Ro la per so ne lu po moc ni cze go  
i de le go wa nie za dań 

 
Jed nym z klu czo wych ele men tów po pra -
wy or ga ni za cji pra cy jest wła ści we wy ko -
rzy sta nie po ten cja łu per so ne lu po moc -
ni cze go oraz za pro jek to wa nia sys te mu 
pra cy i za kre su obo wiąz ków każ de go 
pra cow ni ka. Do brze prze szko lo ny ze spół 
tech ni ków we te ry na rii oraz pra cow ni -
ków re cep cji mo że zna czą co od cią żyć le -
ka rza w co dzien nych obo wiąz kach, a on 
sam mo że sku pić się na le cze niu i dia -
gno sty ce. 

W prak ty ce moż li we jest prze ka za nie 
ta kich za dań jak przy go to wa nie pa cjen ta 
do ba da nia lub za bie gu, ze bra nie wstęp -
ne go wy wia du, pro wa dze nie do ku men -
ta cji czy kon takt z klien tem. 

Wa run kiem sku tecz ne go de le go wa nia 
jest od po wied nie przy go to wa nie ze spo -
łu oraz ja sne okre śle nie za kre su obo wiąz -
ków. De le go wa nie nie ozna cza utra ty 
kon tro li, lecz świa do me za rzą dza nie pra -
cą ze spo łu. 

 

Pro ce du ry ja ko fun da ment spraw ne go 
 sys te mu  

 
Spraw nie funk cjo nu ją ca przy chod nia nie 
opie ra się wy łącz nie na do świad cze niu po -
szcze gól nych osób. Klu czo wą ro lę od gry -
wa ją pro ce du ry, któ re po rząd ku ją spo sób 
dzia ła nia w po wta rzal nych sy tu acjach (1). 

Pro ce du ry mo gą do ty czyć przy ję cia 
pa cjen ta, przy go to wa nia do za bie gu, ho -
spi ta li za cji czy ko mu ni ka cji z klien tem. 
Ich obec ność po zwa la na ujed no li ce nie 
pra cy ze spo łu, skró ce nie cza su po dej mo -
wa nia de cy zji oraz ogra ni cze nie licz by 
błę dów. 

Brak pro ce dur pro wa dzi do cha osu or -
ga ni za cyj ne go i zwięk sza ob cią że nie le -
ka rza, któ ry każ do ra zo wo po dej mu je de -
cy zje od pod staw. 

 

Za sa da Pa re to w pra cy le ka rza  
we te ry na rii 

 
W or ga ni za cji cza su pra cy po moc ne jest 
za sto so wa nie za sa dy Pa re to, zgod nie 
z któ rą 20 % dzia łań przy no si 80 % efek -
tów (2). 

W prak ty ce ozna cza to ko niecz ność 
iden ty fi ka cji tych za dań, któ re ma ją naj -
więk szy wpływ na ja kość pra cy i zdro wie 
pa cjen tów oraz ogra ni cza nia lub de le go -
wa nia czyn no ści o mniej szym zna cze niu.  

Do za dań o niż szej war to ści moż na za -
li czyć część obo wiąz ków ad mi ni stra cyj -
nych czy nad mier ną licz bę roz mów te le -
fo nicz nych, któ re mo gą być ob słu gi wa ne 
przez in ne oso by w ze spo le.  

 

Blo ki cza so we w or ga ni za cji dnia pra cy 
 

Sku tecz nym roz wią za niem or ga ni za cyj -
nym jest wpro wa dze nie pra cy w blo kach 
cza so wych (3). Za miast re ali zo wa nia za -
dań w spo sób cią gły i nie upo rząd ko wa -
ny, dzień pra cy dzie lo ny jest na okre ślo -
ne seg men ty. 

Blo ki mo gą obej mo wać przyj mo wa nie 
pa cjen tów, wy ko ny wa nie za bie gów, pro -
wa dze nie do ku men ta cji czy kon takt 
z klien ta mi. Istot nym ele men tem jest 
rów nież uwzględ nie nie re zer wy na przy -
pad ki na głe. 

Ta kie po dej ście po zwa la ogra ni czyć 
cha os or ga ni za cyj ny oraz po pra wia kon -
cen tra cję pod czas wy ko ny wa nia po szcze -
gól nych za dań. 

 

Na ra dy ze spo łu ja ko ele ment  
or ga ni za cji pra cy 
 

Waż nym, choć czę sto po mi ja nym ele -
men tem or ga ni za cji cza su pra cy, są re gu -
lar ne spo tka nia ze spo łu. 

Co ty go dnio we na ra dy umoż li wia ją 
omó wie nie prze bie gu po przed nie go ty -
go dnia, iden ty fi ka cję pro ble mów oraz 
za pla no wa nie ko lej nych dzia łań. Dzię -
ki te mu moż li we jest ogra ni cze nie po -
wta rza ją cych się błę dów oraz lep sze 
przy go to wa nie ze spo łu do nad cho dzą -
cych wy zwań.  

Re gu lar na ko mu ni ka cja wpły wa rów -
nież na po pra wę współ pra cy oraz zwięk -
sza po czu cie od po wie dzial no ści za funk -
cjo no wa nie ca łej przy chod ni. 

 

Ro la me ne dże ra we te ry na ryj ne go 
 
W przy pad ku więk szych ze spo łów 

istot ne zna cze nie ma wspar cie ze stro ny 
me ne dże ra we te ry na ryj ne go. Je go za da -
niem jest ko or dy na cja pra cy ze spo łu, 
wdra ża nie pro ce dur oraz dba nie o or ga -
ni za cję co dzien nych dzia łań. 

Sta ła współ pra ca z oso bą od po wie -
dzial ną za za rzą dza nie po zwa la le ka rzom 
sku pić się na pra cy kli nicz nej, przy jed -
no cze snym za cho wa niu spraw no ści or -
ga ni za cyj nej ca łej pla ców ki. 

 

Od pra cy re ak tyw nej do sys te mo wej 
 

W wie lu przy chod niach do mi nu je mo del 
pra cy re ak tyw nej, opar ty na bie żą cym re -
ago wa niu na po ja wia ją ce się sy tu acje. Ta -
kie po dej ście pro wa dzi do prze cią że nia 
oraz bra ku prze wi dy wal no ści. 

Al ter na ty wą jest mo del pra cy sys te mo -
wej, opar ty na po wta rzal nych pro ce du -
rach, ja snym po dzia le obo wiąz ków oraz 
pla no wa niu dzia łań. Wpro wa dze nie ta -
kie go po dej ścia po zwa la na zwięk sze nie 
efek tyw no ści oraz po pra wę kom for tu 
pra cy. 

 

Pod su mo wa nie 
 

Or ga ni za cja cza su pra cy le ka rza we te ry -
na rii sta no wi istot ny ele ment funk cjo no -
wa nia przy chod ni. Klu czo we zna cze nie 
ma ją: do brze prze szko lo ny per so nel po -
moc ni czy, umie jęt ne de le go wa nie za dań, 
wdro że nie pro ce dur, sto so wa nie za sa dy 
Pa re to, pra ca w blo kach cza so wych oraz 
re gu lar ne na ra dy ze spo łu. 

W więk szych ze spo łach do dat ko wym 
wspar ciem jest ro la me ne dże ra we te ry na -
ryj ne go, któ ry od po wia da za ko or dy na cję 
dzia łań i roz wój sys te mu pra cy. 

Wpro wa dze nie na wet pod sta wo wych 
roz wią zań or ga ni za cyj nych po zwa la 
ogra ni czyć cha os, po pra wić efek tyw ność 
oraz zwięk szyć kom fort pra cy le ka rza we -
te ry na rii. ● 

 
 
Pi śmien nic two 
1. Koch R.: Menedżer 80/20. Wydawnictwo MT Biznes, 

Warszawa 2017. 
2. Griffin R. W.: Podstawy zarządzania organizacjami. 

Wydawnictwo Naukowe PWN, Warszawa 2017. 
3. Allen D.: Getting Things Done. Sztuka bezstresowej 

efektywności. Wydawnictwo Helion/OnePress, 
Gliwice 2023. 

 
Maciej Grzejdziak,  
e-mail: kontakt.mental.vet@gmail.com



 

PRZEJŚCIE Z SALI ZABIEGOWEJ DO REKTORSKIEGO GABINETU TO NIE TYLKO ZMIANA SKALI, ALE I WIELKA 
ODPOWIEDZIALNOŚĆ. PROF. DR HAB. KRZYSZTOF KUBIAK, REKTOR UNIWERSYTETU PRZYRODNICZEGO WE WROCŁAWIU, 

ZDRADZA NAM, JAK DOŚWIADCZENIA Z ZARZĄDZANIA TOPOWYM WYDZIAŁEM WETERYNARII PRZEKUWA W SUKCES 
CAŁEGO UNIWERSYTETU. W WYWIADZIE MÓWI M.IN. O AMBITNYCH PLANACH BUDOWY NOWEJ KLINIKI,  

WALCE Z CHOROBAMI ODZWIERZĘCYMI W RAMACH NURTU „JEDNO ZDROWIE” I O TYM, DLACZEGO GŁOS STUDENTA 
MUSI BYĆ W MURACH UCZELNI SŁYSZALNY. BO – JAK SAM PRZYZNAJE – JEST PRZEDE WSZYSTKIM  

„REKTOREM Z DYPLOMEM LEKARZA WETERYNARII”. 

Prof. Krzysztof Kubiak o tym, jak wrocławska weterynaria zmienia oblicze nauki

REKTOR  
Z WYBORU,  

LEKARZ Z SERCA
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Puls akademicki 

Wydział Medycyny Weterynaryjnej 
od lat posiada wysoką  
kategorię naukową i uznanie 
międzynarodowe. Jak duży wpływ 
na Pana strategię zarządzania całą 
uczelnią ma model sukcesu, który 
wypracowała ta konkretna  
jednostka? 
Je stem z po ko le nia wy cho wa ne go 
na wier szy ku Ja na Brze chwy „Sa mo -
chwa ła w ką cie sta ła”, któ ry pań stwa czy -
tel ni cy do sko na le zna ją. Trud no chwa lić 
sa me go sie bie, ale rze czy wi ście mam 
udział w bu do wa niu sil nej po zy cji wro -
cław skiej we te ry na rii w jej aka de mic kim 
wy mia rze. Kie ro wa łem WMW – ja ko 
dzie kan – w la tach 2012-2020. Osiem lat 
to du żo cza su i wy ko rzy sta li śmy go mak -
sy mal nie – Wy dział uzy skał mię dzy in -
ny mi oce nę wy róż nia ją cą Pol skiej Ko mi -
sji Akre dy ta cyj nej kie run ku stu diów 
„we te ry na ria” (2012), sta tus Kra jo we go 
Na uko we go Ośrod ka Wio dą ce go 
(KNOW – 2014-1018), akre dy ta cję eu -
ro pej ską EAEVE (2015/2016 – 2025), 
ka te go rię A plus w oce nie pa ra me trycz -
nej, wy so kie miej sce w ran kin gu szan -
ghaj skim, I miej sce w ran kin gu Per spek -
tyw etc. Za ty mi suk ce sa mi kry je się 
za an ga żo wa nie i pra ca wie lu lu dzi, ale też 
świa do mość, że współ cze sna rze czy wi -
stość wy ma ga od nas pro fe sjo na li zmu 
w dzia ła niu.  

I nieustannie akcentuję,  
że zdobyte w ciągu obu 
kadencji dziekańskich 
doświadczenia  
wykorzystuję w zarządzaniu 
Uniwersytetem 
Przyrodniczym  
we Wrocławiu, którym 
mam zaszczyt kierować 
od dwóch lat.                         
 
Jako Rektor musi Pan dbać 
o zrównoważony rozwój całej 
uczelni, ale jako lekarz weterynarii 
potrzeby swojego macierzystego 
wydziału zna od podszewki.  
Jakie inwestycje infrastrukturalne 
na weterynarii są dla Pana  
priorytetem w obecnej kadencji? 
Od wie lu lat sta ra my się po zy skać środ -
ki na bu do wę kli ni ki dla du żych zwie rząt. 
Roz po czę li śmy te dzia ła nia jesz cze 
w cza sie, kie dy by łem dzie ka nem i jest 
oczy wi ste, że kon ty nu uję je, bo nie da się 
ukryć, że obec ne za ple cze kli nicz ne jest 
jed nak nie wy star cza ją ce. In we sty cje in -
fra struk tu ral ne w we te ry na rii to wy móg 
cza su – im ple men to wa nie tech no lo gii, 
któ re od nio sły suk ces w me dy cy nie czło -

wie ka wy ma ga ją no wo cze snych prze -
strze ni. Trud no to mo graf kom pu te ro wy 
wsa dzić do po ko ju, w któ rym do tej po -
ry na przy kład wy ko ny -
wa ło się pod sta wo we 
ba da nia. To mo -
graf i re zo nans 
zresz tą ma my, 
na si le ka rze 
nie tyl ko 
wy ko rzy -
stu ją je do 
l e  c z e  n i a 
pa cjen tów, 
ale przede 
wszyst kim 
do pro wa dze -
nia ba dań kli -
nicz nych, a więc 
do pra cy na uko wej. 
Zbu do wa li śmy, dzię ki 
ogrom ne mu za an ga żo wa niu zmar łe go 
nie daw no prof. Zdzi sła wa Kieł bo wi cza, 
no wo cze sne cen trum szko le nio we chi rur -
gii la pa ro sko po wej. Ma my sta no wi ska 
tre nin go we, blok ope ra cyj ny, wy po sa żo -
ny tak, że nie po wsty dził by się te go nie -
je den szpi tal. Ale wszy scy zna my po wie -
dze nie, że ci, któ rzy sto ją w miej scu, tak 
na praw dę co fa ją się. Dla te go po sta wi li -
śmy so bie cel i mam na dzie ję, że za kil ka 
lat spo tka my się na otwar ciu no wej kli ni -
ki dla du żych zwie rząt. 
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Jednym z filarów Pana programu 
rektorskiego jest koncepcja 
Jednego Zdrowia. W jaki sposób 
planuje Pan jeszcze mocniej 
zintegrować potencjał naukowy 
weterynarii z pozostałymi 
wydziałami, na przykład naukami 
o żywności czy biologią, tak, by 
UPWr stał się liderem tego nurtu 
w Europie Środkowej? 
Kon cep cja One He alth nie do ty czy tyl ko 
uczel ni, któ rą kie ru ję. To zin te gro wa ne, 
mię dzy sek to ro we po dej ście uzna ją ce, że 
zdro wie lu dzi, zwie rząt i śro do wi ska jest 
nie ro ze rwal nie po łą czo ne, a współ pra ca 
me dy cy ny, we te ry na rii i eko lo gii jest nie -
zbęd na do wal ki z cho ro ba mi od zwie rzę -
cy mi, sta no wią cy mi oko ło sześć dzie się -

ciu pro cent cho rób 
za kaź nych u lu dzi, 

an ty bio ty ko -
opor no ścią 
i zmia na mi 
k l i  m a  t u . 
Trud no tu 
nie do -
strzec, że 
to po dej -

ście, pro mo -
wa ne przez 

Unię Eu ro pej ską  
chociażby po przez 

wspieranie kon kret nych pro -
gra mów ba daw czych i roz wo jo wych, do -
ty czy tak że wszyst kich wy dzia łów Uni -
wer sy te tu Przy rod ni cze go we Wro cła wiu. 
Rów nie oczy wi ste jest, że stra te gia One 
He alth wy kra cza po za mu ry na szej uczel -
ni. Dla te go we współ pra cy z rek to ra mi 
Uni wer sy te tu Me dycz ne go im. Pia stów 

Ślą skich, Aka de mii Wy cho wa nia Fi zycz -
ne go im. Pol skich Olim pij czy ków oraz 
Uni wer sy te tu Eko no micz ne go we Wro -
cła wiu pod ję li śmy ini cja ty wę do ty czą cą 
za war cia po ro zu mie nia zwią za ne go z tą 
kon cep cją. Pra ce trwa ją i je stem głę bo ko 
prze ko na ny, że za koń czą się suk ce sem, 
a więc wzmoc nie niem na sze go po ten cja -
łu na uko we go, pod nie sie niem na szej po -
zy cji mię dzy na ro do wej, ale też wzro stem 
wpły wu na oto cze nie spo łecz no -go spo -
dar cze. 
 
Przejście z funkcji dziekana 
na rektora to zmiana skali, ale 
i odpowiedzialności. Czego 
o zarządzaniu ludźmi i nauką 
nauczył Pana Wydział Medycyny 
Weterynaryjnej, co dziś najbardziej 
przydaje się w pracy rektorskiej? 
Wspo mnia łem już, że kie ro wa nie uczel -
nią to du że wy zwa nie. I od po wie dzial -
ność za jej te raź niej szość i przy szłość. 
Naj waż niej si są lu dzie: pra cow ni cy, dok -
to ran ci i stu den ci. Bu do wa nie i tro ska 
o wła ści we re la cje mię dzy ludz kie, za pew -
nie nie do brych wa run ków pra cy oraz cią -
głe ich po pra wia nie to jed no z głów nych 
za dań rek to ra. Ca ły czas dą ży my do do -
sko na ło ści w ob sza rze za rów no na uko -
wym, jak i dy dak tycz nym oraz je ste śmy 
otwar ci na współ pra cę z sze ro ko ro zu -
mia nym oto cze niem spo łecz no -go spo -
dar czym. W kam pa nii wy bor czej za de -
kla ro wa łem kie ro wa nie uczel nią opar te 
na sza cun ku, ko mu ni ka cję opar tą na za -
ufa niu i dia lo gu, kul tu rę pra cy twór czą, 
otwar tą i de mo kra tycz ną, ale też wol ność 
i od po wie dzial ność, pod mio to wość wy -
dzia łów, in sty tu tów i ka tedr, Se na tu.  

Podkreślałem też,  
że studenci powinni 
uczestniczyć w dialogu 
prowadzonym na uczelni –  
prawdziwym.                      
 
Wszyst kie te po stu la ty re ali zu ję, bo nie 
wy obra żam so bie, że w kam pa nii moż -
na coś za de kla ro wać, a po tem o tych de -
kla ra cjach za po mnieć. 
 
Podczas Pana kadencji jako 
dziekana wydział przeszedł przez 
procesy ważnych akredytacji 
i modernizacji. Czy jako Rektor czuje 
Pan, że „misja została zakończona”, 
czy raczej z poziomu rektoratu widzi 
obszary, które wymagają 
natychmiastowej korekty? 
To praw da, koń cząc ka rie rę dzie ka na 
i skła da jąc przed Ra dą Wy dzia łu w ro -
ku 2020 ostat nie, krót kie spra woz da nie 
mia łem po czu cie do brze speł nio ne go 
obo wiąz ku. Na wy dzia le utwo rzo no Cen -
trum Dia gno sty ki Eks pe ry men tal nej i In -
no wa cyj nych Tech no lo gii Bio me dycz nych 
(2014), Cen trum In ży nie rii Ge ne tycz nej 
(2018) oraz w re ali za cji by ło Cen trum 
Chi rur gii Do świad czal nej. Wy dział zo -
stał w tym cza sie do po sa żo ny w naj no wo -
cze śniej szą apa ra tu rę me dycz ną. Po ja wi -
ły się sy mu la to ry do za jęć ze stu den ta mi. 
Jed nak naj więk szą ra dość spra wi ły mi 
okla ski oraz sło wa uzna nia, któ re usły sza -
łem od człon ków Ra dy Wy dzia łu, gdy za -
koń czy łem skła da nie spra woz da nia. Dla 
ta kich chwil war to się sta rać i cięż ko pra -
co wać. To by ło bar dzo mi łe. 
Dziś mój na stęp ca do sko na le trosz czy się 
o Wy dział, któ ry ca ły czas się roz wi ja.  
Ja ko rek tor wspie ram wszyst kich dzie ka -
nów sze ściu wy dzia łów UPWr. 
 
Wrocławska weterynaria słynie 
z wysokiego poziomu praktycznego. 
Czy jako Rektor dąży Pan do tego, by 
wypracowany tam model nauczania 
oparty na ścisłej współpracy 
z praktyką kliniczną stał się 
standardem również na innych 
kierunkach studiów na UPWr? 
Oczy wi ście. Każ de go dnia za bie ga my 
o to, aby ja kość dy dak ty ki opie ra ła się tak -
że na prak ty ce. W tym za kre sie współ -
pra cu je my z biz ne sem, go spo dar ką, sa -
mo rzą da mi etc. 
 
Liczba studentów weterynarii rośnie, 
a zawód staje się coraz bardziej 
sfeminizowany i wymagający 
psychicznie. Jakie kroki podejmuje 
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Pan, by zapewnić wydziałowi kadrę 
i narzędzia (na przykład symulatory 
medyczne), które odciążą kliniki 
i poprawią komfort nauki? 
Wro cław ski wy dział me dy cy ny we te ry na -
ryj nej to do sko na le wy po sa żo na jed nost -
ka, któ ra za trud nia wy so kiej kla sy spe cja -
li stów. Naj wyż szą ja kość pro wa dzo nej 
dy dak ty ki po twier dza „Do sko na łość dy -
dak tycz na kie run ku we te ry na ria” przy zna -
na przez Pol ską Ko mi sję Akre dy ta cyj ną 
oraz ko lej na po zy tyw na oce na eks per tów 
EAEVE. Oczy wi ście dys po nu je my pra -
cow nia mi sy mu la cji i ten warsz tat cią gle 
wzbo ga ca my. Gdy wra cam pa mię cią 
do lat, gdy by łem stu den tem, z du mą 
stwier dzam, że do ko nał się wręcz szo ku -
ją cy po stęp w moż li wo ściach upra wia nia 
no wo cze snej dy dak ty ki. 
 
English Division na weterynarii to 
Pana oczko w głowie. Planuje Pan 
zwiększenie limitów przyjęć dla 
studentów zagranicznych, czy 
raczej skupienie się na ściąganiu 
światowej klasy profesorów 
wizytujących, którzy wzmocnią 
markę wrocławskiego wydziału? 
Obie pro po zy cje są re ali zo wa ne przez 
wła dze wy dzia łu. I oba kie run ki dzia ła -
nia po pie ram. 
 
Kliniki weterynaryjne UPWr to 
potężne przedsiębiorstwa. Jak Pan, 
jako rektor i praktyk, widzi ich rolę 
w przyszłości? Czy powinny stawiać 
na zysk i najnowocześniejsze usługi, 
czy pozostać przede wszystkim 
bazą dydaktyczną? 

Dla uczel ni kli ni ki to ba za dy dak tycz na. 
Dla prak ty ki le kar sko -we te ry na ryj nej to 
dzia łal ność usłu go wa ure gu lo wa na sto -
sow nymi prze pi sa mi. Mu si my dzia łać 
w gra ni cach pra wa, re ali zo wać dy dak ty -
kę na świa to wym po zio mie oraz za pew -
nić naj wyż szy stan dard świad czo nych 
usług. I to ro bi my. 
 
Czy w oficjalnych sytuacjach czuje 
się Pan najpierw Magnificencją 
Rektorem, czy jednak wciąż  
przede wszystkim lekarzem 
weterynarii, który akurat  
zarządza uniwersytetem? 
Hmm… mo że od po wiem tak, rek to rem 
z dy plo mem le ka rza we te ry na rii. Ca łe 
mo je za wo do we ży cie zwią za ne jest z we -
te ry na rią. W tym ro ku mi ja 35 lat pra cy 
w za wo dzie. Wcze śniej 5 i pół ro ku  
stu diów oraz 5 lat tech ni kum we te ry na -

ryj ne go we Wrze śni. W su mie to po nad  
45 lat we te ry na rii. Ka wał cza su. 
 
Za jakim miejscem na wydziale 
tęskni Pan najbardziej, siedząc 
w rektorskim gabinecie?  
Gdzie najchętniej zagląda Pan 
incognito, by sprawdzić, co słychać 
u kolegów i studentów? 
Przede wszyst kim wciąż je stem za trud -
nio ny w kli ni ce, więc si łą rze czy by wam 
w niej czę sto, tak sa mo jak w pra cow ni 
en do sko po wej, któ rą współ two rzy łem, 
roz ma wia jąc z ko le żan ka mi i ko le ga mi. 
Ze stu den ta mi pro wa dzę za ję cia i je stem 
na bie żą co z te ma ta mi we te ry na ryj ny mi, 
w tym le cze niem zwie rząt. Nie wy obra -
żam so bie zresz tą, że mógł bym mo ją uko -
cha ną we te ry na rię odło żyć na bok. ● 
 

Rozmawiała: Monika Cukiernik

Puls akademicki 
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KONFERENCJA NAUKOWA

POLSKIE TOWARZYSTWO NAUK WETERYNARYJNYCH ODDZIAŁ W BIAŁYMSTOKU  
PÓŁNOCNO-WSCHODNIA IZBA LEKARSKO-WETERYNARYJNA 

PODLASKI WOJEWÓDZKI LEKARZ WETERYNARII  
FUNDACJA PRO BONO VETERINARIAE

10 CZERWCA  
Przyjazd do Białowieży  
(kolacja w formie ogniska) 
 
11 CZERWCA 2026 R.  
9.00-10.00 
Rejestracja 
10.15  
Powitanie Gości i uczestników konferencji –  
przewodniczący PTNW 
10.30  
Wścieklizna – aktualne zagrożenia oraz epizootiologia.  
dr hab. Marcin Smreczak, prof. PIWet-PIB  
11.10  
Przepisy z zakresu zwalczania chorób zakaźnych –  
nowelizacja ustawy.  
lek. wet. Jakub Kubacki 
11.50  
Choroba guzowata skóry bydła oraz ospa owiec  
i kóz – rozpoznawanie, diagnostyka różnicowa, 
postępowanie. 
prof. dr hab. Mirosław P. Polak, PIWet-PIB 
12.30-13.00 
Przerwa kawowa 
13.00  
Medycyna weterynaryjna dzikich zwierząt w kontekście 
zagrożenia chorobami o potencjale zoonotycznym.  
dr hab. Magdalena Larska, prof. PIWet-PIB 
13.40  
Udomowienie zwierząt – fundament cywilizacji.  
prof. dr hab. Marek Konarzewski – Polska Akademia Nauk  
14.20-15.00  
Panel dyskusyjny 
15.00-15.30  
Obiad 
16.00-17.30  
Zwiedzanie Rezerwatu Pokazowego Żubrów BPN 
z przewodnikami w grupach 20-osobowych 
19.30  
Uroczysta kolacja 
 
12 CZERWCA 2026 R.  
8.00  
Wyjście do Rezerwatu Przyrody  
„Wysokie Bagno” – dla chętnych. 
9.00  
Śniadanie  

10.00-13.00  
Warsztaty Praktyczne po wcześniejszych zapisach 
w grupach z limitem uczestników: 
1. Sytuacje kryzysowe ze zwierzętami wolno żyjącymi 

oraz wybrane techniki unieruchomiania 
farmakologicznego (ok. 30 osób). 
dr hab. n. wet. Michał K. Krzysiak   
Wydział Medycyny Weterynaryjnej UP w Lublinie. 

2. Terenowa diagnostyka sekcyjna wraz z instruktażem 
właściwego zabezpieczenia próbek do dodatkowych 
badań laboratoryjnych (ok. 20 osób).  
dr n. med. lek. wet. Kamila Bulak 
Wydział Medycyny Weterynaryjnej UP w Lublinie.  

3. Praktyczne aspekty zwalczania zakaźnych chorób 
drobiu hodowlanego (ok. 50 osób).  
lek. wet. Katarzyna Arłukowicz-Strankowska 
Zastępca Wojewódzkiego Lekarza Weterynarii 
w Białymstoku.  

13.30  
Obiad 
 
 
Miejsce Konferencji: Białowieża, hotel Białowieski. 
(informacja o hotelu -  www.hotel.bialowieski.pl) 
Formularz rejestracyjny na stronie:  
www.probonoveterinariae.pl 
 
Zgłoszenia uczestnictwa :  
ptnw.bialystok@gmail.com 
ptnw.bialystok@gmail.com 
Przewidywany koszt konferencji wraz z warsztatami: 
950 zł. (kwota ta nie obejmuje kosztów noclegu) 
 
Kontakt w sprawach organizacyjnych:   
Michał Krzysiak  tel. 509 099 217 
Kontakt w sprawach finansowych:          
Sławomir  Wołejko  tel. 664 468 933

MEDYCYNA WETERYNARYJNA  
W OCHRONIE ZDROWIA ZWIERZĄT 

UDOMOWIONYCH ORAZ WOLNO ŻYJĄCYCH
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Nasza historia 
  

NINIEJSZE OPRACOWANIE PREZENTUJE SYLWETKĘ HENRYKA KOTŁUBAJA (1851-1911), LEKARZA WETERYNARII, 
HODOWCY, REDAKTORA I WYDAWCY PISM ROLNICZO-HODOWLANYCH, DZIAŁACZA NA POLU POPULARYZACJI WIEDZY 
WETERYNARYJNEJ, WYBITNEGO RZECZOZNAWCY W DZIEDZINIE WETERYNARII W IMPERIUM ROSYJSKIM, ZAŁOŻYCIELA 
WARSZAWSKIEGO TOWARZYSTWA WETERYNARSKIEGO. ŻYCIORYS ZOSTAŁ ILUSTROWANY WSPOMNIENIAMI  
JEGO KOLEGI I POKREWNEGO W DZIAŁANIACH PIOTRA BOCZKOWSKIEGO, OPUBLIKOWANYCH W „PRZEKŁADZIE 
WETERYNARSKIM” (1911).

W
2026 ro ku przy pa da 
175. rocz ni ca uro dzin 
Hen ry ka Ko tłu ba ja 
(1851-1911), le ka rza 
we te ry na rii, współ or -

ga ni za to ra i pierw sze go pre ze sa War -
szaw skie go To wa rzy stwa We te ry nar skie -
go, ho dow cy, pio nie ra sztucz ne go 
una sie nia nia zwie rząt w Pol sce, wy daw -
cy cza so pism spe cjal nych oraz „En cy klo -
pe dii rol ni czej i rol ni czo -prze my sło wej”, 
„wy bit ne go ad mi ni stra to ra, pra cow ni ka 
spo łecz ne go i za wo do we go” (1). Swo ją 
ener gię ży cio wą kie ro wał m.in. do zor ga -
ni zo wa nia na sze ro ką ska lę po pu la ry za -
cji wśród rol ni ków wie dzy w za kre sie we -

te ry na rii i ho dow li, co w owych cza sach 
by ło bar dzo waż ne i po ży tecz ne. 

Ce lem pro po no wa ne go ar ty ku łu jest 
pre zen ta cja syl wet ki po sta ci Hen ry ka 
Ko tłu ba ja, któ re go ży cie jest wy mow nym 
przy kła dem słu że nia swo je mu za wo do -
wi. Opra co wa nie jest opar te na wspo -
mnie niach je go ów cze sne go przy ja cie la 
Pio tra Bocz kow skie go (1855-1924)  
„Ś.p. Hen ryk Ko tłu baj (1851-1911)”, 
opu bli ko wa nych w 1911 r. w cza so pi śmie 
„Prze gląd We te ry nar ski”, or ga nie Ga li -
cyj skie go To wa rzy stwa We te ry nar skie go 
(2). Za uważ my, że Hen ryk Ko tłu baj 
i Piotr Bocz kow ski za ło ży li w 1909 r. 
War szaw skie To wa rzy stwo We te ry nar -

skie i po śmier ci Ko tłu ba ja, Bocz kow ski 
zo stał je go pre ze sem. 

Hen ryk Ko tłu baj uro dził się w 1851 r. 
w Wil nie w ro dzi nie Edwar da i Teo do ry 
Ko tłu ba jów. Je go przod ko wie po cho dzi li 
z osia dłe go na No wo gród czyź nie ro du 
zie mian po cho dze nia ta tar skie go pia stu -
ją ce go herb Kot Mor ski. Ród Ko tłu ba -
jów do brze za pi sał się w dzie jach pol skich 
i w XIX w. cał ko wi cie uwa ża no ich za Po -
la ków. Dzia dek po oj cu Mi chał Ko tłu baj, 
rach mistrz Ko mi sji Ra dzi wił łow skiej, ży -
ją cy w koń cu XVIII i w pierw szej po ło -
wie XIX w. był wła ści cie lem dóbr w po -
wie cie troc kim na Wi leńsz czyź nie (3). 
Miał on dwóch sy nów, Edwar da (1822-

LEKARZ WETERYNARII 
HENRYK KOTŁUBAJ  
(1851-1911): PIERWSZY 
PREZES WARSZAWSKIEGO 
TOWARZYSTWA 
WETERYNARSKIEGO, PIONIER 
SZTUCZNEGO UNASIENIANIA 
ZWIERZĄT W POLSCE

 

Lubow Żwanko1, Dmytro Kibkało2, Jarosław Sobolewski3 
1 Centrum Muzealne, Państwowy Uniwersytet Biotechnologiczny w Charkowie, Ukraina 
2 Zakład Chorób Wewnętrznych i Diagnostyki Klinicznej Zwierząt Wydział Medycyny Weterynaryjnej,  

Państwowy Uniwersytet Biotechnologiczny w Charkowie, Ukraina 
3 Katedra Ochrony Zdrowia Publicznego i Dobrostanu Zwierząt, Instytut Medycyny Weterynaryjnej Wydziału Nauk Biologicznych i Weterynaryjnych   

Uniwersytetu Mikołaja Kopernika w Toruniu
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1879) i Hen ry ka An to nie go Wik to ra 
(1828-1879) (4). W 1851 r. Mi chał Ko -
tłu baj na był wieś Ja strzęmbl (obec nie 
wieś na Bia ło ru si, w re jo nie ba ra no wic -
kim ob wo du brze skie go). W 1864 r. Ja -
strzębl odzie dzi czył młod szy syn Hen -
ryk, któ ry wy bu do wał za cho wa ny 
do dzi siaj pa ła cyk. Czę sto tu go ścił 
i miesz kał je go brat Edward z ro dzi ną, 
któ re mu po oj cu zo sta ły do bra Kur klisz -
ki w po wie cie troc kim (4).  

Oj ciec Hen ry ka – Edward Ko tłu baj –  
był bar dzo cie ka wą po sta cią, po łą czyw -
szy w so bie zdol no ści in ży nie ra i mi ło -
śni ka hi sto rii, uwa ża ne go za jed ne go 
z twór ców pol skiej hi sto rio gra fii woj sko -
wej. Kształ cił się on w Aka de mii In ży nie -
ryj nej w Pe ters bur gu, któ rą ukoń czył 
w 1842 r. i ko lej ne dwa la ta pra co wał 
w Ki jo wie ja ko in ży nier woj sko wy. 
W 1844 r. po dał się do dy mi sji i ob jął 
w po sia da nie oj cow ski ma ją tek Kur klisz -
ki, zaj mo wał się hi sto rią, na pi sał kil ka 
ksią żek. Nie ste ty, wsku tek wy pad -
ków 1863 r. stra cił Kur klisz ki (skon fi sko -
wa ne, gdyż ukry wa ły się tam od dzia ły po -
wstań cze) i dla utrzy ma nia ro dzi ny 
mu siał wró cić do za wo du in ży nier skie go. 
Pra co wał dłu gie la ta w róż nych mia stach 
Im pe rium Ro syj skie go, m.in. w Mo skwie 
i Pe ters bur gu (5). Dla te go Hen ryk ukoń -
czył w 1870 r. II gim na zjum w Mo skwie, 
a wy kształ ce nie wyż sze zdo by wał w Pe -
ters bur skiej Woj sko wej Aka de mii Me dy -
ko -Chi rur gicz nej. Naj pierw stu dio -
wał dwa la ta na kie run ku me dy cy ny, 
a na stęp nie – we te ry na rii. W 1877 r. 
Hen ryk Ko tłu baj otrzy mał dy plom le ka -
rza we te ry na ryj ne go. 

W tym sa mym ro ku wy bu chła woj -
na ro syj sko -tu rec ka, a mło dy le karz zo -
stał zmo bi li zo wa ny do woj ska ro syj skie -
go. Aż do jej za koń cze nia w 1878 ro ku 
słu żył ja ko we te ry narz 30. puł ku ko za -
ków, znaj du jąc się w sa mej awan gar dzie 
Ar mii Du naj skiej. Uczest ni czył w wal -
kach na Szyp ce i pod Plew ną i z te re nu 
woj ny nad sy łał ko re spon den cje do pra sy 
pe ters bur skiej (6). W to ku woj ny, jak od -
no to wał Piotr Bocz kow ski „po zy sku je 
wy bit ne uzna nie za rzut kość, śmia łość, 
po świę ce nie i dzia łal ność, wy ra zem cze -
go słu żą bo jo we or de ry, (Ś. Ś. Sta ni sła wa 
i An ny) oraz krzyż ru muń ski” (2). 

Po woj nie Hen ryk Ko tłu baj przy był 
z puł kiem do War sza wy i od 1878 roku 
roz po czął się je go war szaw ski okres  
ży cia, wy peł nio ny roz ma itą pra cą na po -
lu we te ry na rii i ho dow li zwie rząt, dzia -
łal no ścią re dak tor ską i wy daw ni czą. 
W latach 1879-1880 uzu peł niał on stu -
dia w Aka de mii Pe ters bur skiej – „prze -
by wa nad Ne wą, od świe ża w pa mię ci na -

uki za wo do we: pod da je się eg za mi nom 
i ćwi cze niom” (2). Na stęp nie pra co wał 
w Za kła dzie Ana to mii Pa to lo gicz nej 
Uni wer sy te tu War szaw skie go pod kie -
run kiem pro fe so ra Wło dzi mie rza Lu do -
mi ra Bro dow skie go (1823-1903), spe cja -
li sty ana to mii pa to lo gicz nej (6).  

21 ma ja 1882 r. w War szaw skim In sty -
tu cie We te ry na ryj nym obro nił roz pra wę 
pt. „Zmia ny ana to micz ne śli nia nek 
po pod wią za niu głów nych prze wo dów 
wy dziel ni czych”, uzy skaw szy sto pień ma -
gi stra na uk we te ry na ryj nych i Dy plom  
nr 153/411. Do stał też moż li wość wy jaz -
du do Pa ry ża, gdzie pod kie run kiem Lo -
uisa Pa steu ra do łą czył do stu diów bak te -
rio lo gicz nych i za po znał się z me to dą 
szcze pień ochron nych (2). 

W 1885 r. po de mo bi li za cji z woj ska 
Ko tłu baj pra co wał za wo do wo na róż nych 
sta no wi skach we te ry na ryj nych: naj pierw 

zo stał mia no wa ny punk to wym le ka rzem 
we te ry na ryj nym w War sza wie; w 1897 r. 
zo stał star szym we te ry na rzem gu ber nial -
nym, a od 1902 r. – in spek to rem we te ry -
na ryj nym gu ber ni war szaw skiej i na tym 
sta no wi sku po zo sta wał do koń ca ży cia. 
W la tach 1891-1893 był kil ka krot nie de -
le go wa ny do wal ki z po mo rem księ go su -
szo wym na Kau ka zie i w gu ber ni astra -
chań skiej (6). Pro wa dził w War sza wie też 
prak ty kę we te ry na ryj ną w lecz ni cy dla 
zwie rząt, „któ rą uzy skał na dro dze spła -
ty współ wła ści cie li ko le gów”, wśród któ -
rych był i pro fe sor Sta ni sław Kró li kow -
ski” (2). 

Hen ryk Ko tłu baj był uzna ny na ska lę 
Im pe rium Ro syj skie go ja ko wy bit ny rze -
czo znaw ca, dla cze go był re gu lar ne za pra -
sza ny na kon fe ren cje w spra wach or ga ni -
za cji służ by we te ry na ryj nej. „Wła dze 
cen tral ne nie jed no krot nie po wo łu ją go 
do Pe ters bur ga w po waż nych spra wach 
za wo do wych, wy so ko ce niąc po glą dy wy -
traw ne go rze czo znaw cy; przyj mu je udział 
w dwu ty go dnio wych ob ra dach, od by wa -
ją cych się w la tach 1898, 1899, 1907, 1908 
i 1911” (2). W 1900 r. Hen ryk Ko tłu baj 
zo stał uho no ro wa ny ty tu łem rad ca sta nu, 
wy so kim stop niem V kla sy służ by pań -
stwo wej Im pe rium Ro syj skie go (7). Oso -
by z tym ty tu łem peł ni ły w ad mi ni stra cji 
pu blicz nej urzę dy wi ce dy rek to ra de par -
ta men tu, wi ce gu ber na to ra, kie row ni ka 
de par ta men tu fi nan sów w za rzą dzie gu -
ber ni. 

Hen ryk Ko tłu baj bar dzo ubo le wał 
nad sy tu acją i sta tu sem le ka rzy we te ry na -
rii na zie miach pol skich, co od no to wał 
w ar ty ku le pt. „No wa dro ga”, opu bli ko -
wa nym w cza so pi śmie „Wiest nik Ob -
szcze stwien noj Wie te ry na rii” (1891, nr 1): 
„Brak nam jest ide ałów oży wia ją cych 
sta no we usi ło wa nia, nie po sia da my po -
ry wów go rą cych na sze go (we te ry na ryj -
ne go) po wo ła nia, a to dlate go, że los 
trak tu je nas po ma co sze mu”, na stęp nie 
wska zu je dro gi wio dą ce ku na pra wie 
opła ka ne go sta nu przed sta wi cie li kor -
po ra cyi we te ry na ryj nej” (2). 

Rów no le gle do pra cy za wo do wej Hen -
ryk Ko tłu baj pro wa dził sze ro ką dzia łal -
ność w za kre sie ho dow li, rol nic twa i we -
te ry na rii. W 1883 ro ku uzy skał – co 
w re aliach za bo ru ro syj skie go by ło nie -
zwy kle trud ne – kon ce sję na wy da wa ny 
w War sza wie przez Jó ze fa Graj ner ta pe -
rio dyk „Opie kun Zwie rząt”. Prze jął pi -
smo z za mia rem zmia ny je go pro fi lu oraz 
ty tu łu, po czym kon ty nu ował je go wy da -
wa nie. W 1884 r. zmie nił na zwę pi sma 
na „Ho dow ca” i pod jął ak cję sko or dy no -
wa nia spra wy pod nie sie nia w Pol sce 
upra wy ro li z roz wi nię ciem ho dow li in -

Henryk Kotłubaj.  
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Nasza historia 
  

wen ta rza ży we go. W 1887 r. prze or ga ni -
zo wał pi smo w ty go dnik rol ni czy „Rol -
nik i Ho dow ca”, roz sze rzył ob ję tość pi -
sma i pro gra mem ob jął ca ły prze mysł 
rol ny, zwra ca jąc rów nież uwa gę na spra -
wy hi gie ny i wal ki z cho ro ba mi zwie rzę -
cy mi. Hen ryk Ko tłu baj był je go re dak to -
rem i wy daw cą. Piotr Bocz kow ski 
za uwa żył: „Po le, któ re śmy so bie po cząt -
ko wo za pod sta wę pra cy ob ra li, w zbyt 
szczu płym za kre sie słu żyć mo gło na are -
nę usług, ja kie śmy kra jo we mu rol nic twu 
nieść chcie li i dlate go na le ża ło je roz sze -
rzyć. Prócz ho dow li nie by ło ga łę zi pro -
duk cyi rol nej, któ ra by nie po trze bo wa ła 
za ję cia się nią po waż ne go. Stąd wy szło 
roz sze rze nie pro gra mu pi sma, któ re tym 
spo so bem ob ję ło dzie dzi nę ca łe go prze -
my słu rol ne go” (2). 

Po cząw szy od 1888 ro ku, Ko tłu baj 
wzbo ga cał pi smo o ar ku sze prac spe cja -
li stycz nych z za kre su ho dow li, upra wy ro -
li oraz prze my słu rol ne go, kła dąc tym sa -
mym fun da men ty pod no wą bi blio te kę 
rol ni czą. W 1891 ro ku za czął do łą czać 
do pe rio dy ku „Ka len darz Rol ni czy”, 
a od 1897 ro ku wy da wał co kwar tał to my 
pu bli ka cji rol ni czych – za rów no dzieł 
ory gi nal nych, jak i prze kła dów. Rok 1903 
przy niósł dal szą eks pan sję: przy „Rol ni -
ku i Ho dow cy” za czę ły uka zy wać się do -
dat ki bran żo we – „Prze gląd Mle czar ski” 
oraz „Prze gląd Go rzel ni czy”. W tym że 

sa mym ro ku po wo łał do ży cia sa mo dziel -
ne cza so pi smo „Ry bak”, peł nią ce funk cję 
or ga nu To wa rzy stwa Ry bac kie go (6). 

Do wo dem na ogrom ną po pu lar ność 
„Rol ni ka i Ho dow cy” wśród ów cze sne go 
spo łe czeń stwa są da ne przy to czo ne przez 
Pio tra Bocz kow skie go. We dług je go in -
for ma cji w 1906 ro ku pre nu me ra to rzy 
cza so pi sma (zwa ni wów czas przed pła ci -
cie la mi) two rzy li sze ro ką sieć od bior ców: 
naj licz niej szą gru pę sta no wi ły oso by 
z Wo ły nia, Po do la i Ki jowsz czy zny (2956 
osób), na stęp nie z Kró le stwa Pol skie go 
(769), Li twy i Ru si (276), Ga li cji (36), 
War sza wy (21), Wiel kie go Księ stwa Po -
znań skie go (14) oraz gu ber ni i więk szych 
miast Ce sar stwa Ro syj skie go (55). 
Uwzględ nia jąc 13 od bior ców zza gra ni -
cy, łącz nie wy sy ła no 1479 eg zem pla rzy 
pi sma. Bocz kow ski pod su mo wał to krót -
ko: „Oto te ren wpły wów do dat nich „Rol -
ni ka i Ho dow cy” – względ nie kul tu ral ne 
zdo by cze na nim utrwa lo ne” (2). Zna cze -
nie pra cy Hen ry ka Ko tłu ba ja na tym po -
lu pod kre ślał rów nież Kon rad Mil lak, pi -
sząc: „Po ło żył du że za słu gi ja ko re dak tor 
w cią gu ćwierć wie cza (1883-1907) cza -
so pi sma „Rol nik i Ho dow ca”, ogło sił wie -
le prac w pra sie fa cho wej ro syj skiej i pol -
skiej” (8). 

Nie ste ty w 1907 r. w okre sie re ak cji 
po re wo lu cji 1905 r. pod na ci skiem rzą du 
ro syj skie go Hen ryk Ko tłu baj zmu szo ny 

był opu ścić pra cę re dak cyj ną i wy daw ni -
czą (9). I ja ko pod su mo wa nie te go okre -
su w 1908 r. w War sza wie opu bli ko wał 
księ gę ju bi le uszo wą „Rol ni ka i Ho dow cy” 
pt. „XXV-le cie rol nic twa pol skie go 1883-
1907”, „da ją cą ob raz sta nu na uk rol ni -
czych i po krew nych, sta nu i roz wo ju po -
szcze gól nych ga łę zi rol nic twa i ho dow li 
w Kró le stwie na prze ło mie XIX/XX w. 
oraz za opa trzo ną w trzy sta z gó rą po do -
bizn or ga ni za to rów i dzia ła czy na uko -
wych i prak tycz nych na po lu go spo dar ki 
rol nej i ho dow li w Kró le stwie” (6). O zna -
cze niu te go wy daw nic twa pro fe sor Sta ni -
sław Kró li kow ski za uwa żył: „Wy da jąc tę 
książ kę ju bi le uszo wą, ko le ga Ko tłu baj do -
brze się za słu żył na uce pol skiej, zy skał so -
bie szcze rą wdzięcz ność kół zie miań skich 
i uzna nie ko le gów – we te ry na rzy pol skich” 
(2). Ogó łem spu ści zna Hen ry ka Ko tłu -
ba ja na po lu wy daw ni czym jest bar dzo 
zna czą ca, bo po za cza so pi sma mi, wy -
dał 70 z gó rą ksią żek i bro szur z za kre su 
wszel kich dzia łów rol nic twa, ho dow li 
i we te ry na rii (6). 

Oto pro po zy cje prze re da go wa nia te go 
frag men tu. Po pra wi łem błę dy od mia ny 
(np. „An to nim Strze lec kim”), błę dy me -
ry to rycz ne (w To mie 3 po li te rze „O” po -
win na na stą pić li te ra „P”, a nie „L”) oraz 
za dba łem o więk szą płyn ność sty lu. 

Ko lej nym, nie mal pio nier skim przed -
się wzię ciem wy daw ni czym Ko tłu ba ja 

Pałacyk Kotłubajów. Rok 1918.
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na po lu rol nic twa by ła – wy da na za zgo -
dą ro syj skiej cen zu ry w la tach 1888-
1890 – bo ga to ilu stro wa na „En cy klo pe -
dia rol ni cza i rol ni czo -prze my sło wa”. 
Dzie ło to przy go to wał wspól nie ze zna -
nym pu bli cy stą rol ni czym, An to nim 
Strze lec kim (1830-1905). Wy daw nic -
two za mknę ło się w trzech mo nu men -
tal nych to mach: 
• Tom 1 (1888 r.): obejmujący hasła 

od A do J, liczący 785 stron (zeszyty 1-4); 
• Tom 2 (1889 r.): hasła od K do O, 

liczący 788 stron (zeszyty 1-4); 
• Tom 3 (1890 r.): hasła od P do Ż, 

liczący 734 strony (zeszyty 1-4). 
 
W 1893 r. Hen ryk Ko tłu baj opu bli ko -

wał swo ją pra cę „We te ry na ria go spo dar -
cza”, a w 1896 r. uka za ło się jej dru gie wy -
da nie na 820 stron. W „Przed mo wie” 
do dru gie go wy da nia „We te ry na rya go -
spo dar ska z ana to mią, fi zjo lo gią, na uką 
o po wierz chow no ści oraz hi gie ną zwie -
rząt do mo wych”, za uwa żył: „Ow szem, 
za le cam prze czy ta nie ca ło ści, za zna jo -
mie nie się z na uką, gdyż tyl ko w ta kim 
ra zie czy tel nik bę dzie mógł na le ży cie 

oce nić swe za da nie, zgłę bić isto tę da nej 
cho ro by i od no sić we wszyst kich wy pad -
kach sta łe ko rzy ści. Tak zro zu mia ną i do -
pro wa dzo ną do koń ca pra cę od da ję 
na uży tek pu blicz ny w dru gim nie zmie -
nio nym wy da niu, szczę śli wy nad wszel ki 
wy raz, że za rów no przez kry ty kę jak 
i czy tel ni ków z gro na oby wa te li ziem -
skich, zo sta ła uzna ną za od po wia da ją cą 
swe mu ce lo wi” (13). 

Hen ryk Ko tłu baj był po sta cią nie zwy -
kle za an ga żo wa ną w ruch go spo dar czy 
oraz ży cie na uko wo -spo łecz ne ów cze snej 
Pol ski. Jak pod kre śla ją źró dła: „Oprócz 
pra cy re dak tor skiej i au tor skiej Ko tłu baj 
ini cjo wał po ka zy i wy sta wy zwią za ne 
z ho dow lą, ry bac twem i me lio ra cją, roz -
bu do wał rzeź nie w osie dlach gu ber ni 
war szaw skiej i za po cząt ko wał sztucz ne 
una sie nia nie w Pol sce” (9). 

W 1899 ro ku ob jął funk cję pre ze sa 
War szaw skie go Od dzia łu Ce sar skie go 
Ro syj skie go To wa rzy stwa Ho dow li Ryb 
i Ry bo łów stwa, po wo łu jąc do ży cia wspo -
mnia ne wcze śniej cza so pi smo „Ry bak”. 
Je go pa sja or ga ni za tor ska za owo co wa ła 
przy go to wa niem w War sza wie Pierw szej 

Wy sta wy Ry bac kiej (22 wrze śnia - 6 paź -
dzier ni ka 1900 r.) oraz dzie sięć lat póź -
niej – Dru giej Wy sta wy Ry bac kiej i Me -
lio ra cyj nej (1910 r.). 

Ko tłu baj ode grał rów nież klu czo wą 
ro lę w mo der ni za cji in fra struk tu ry sa ni -
tar nej. W 1902 ro ku za jął się re or ga ni za -
cją rzeź ni w gu ber ni war szaw skiej. Dzię -
ki je go sta ra niom prze pro wa dzo no 
bu do wę i mo der ni za cję licz nych za kła -
dów, za bez pie cza jąc w nich na le ży ty nad -
zór sa ni tar ny i zna czą co pod no sząc hi -
gie nę mię sa prze zna czo ne go do spo ży cia 
(6). W 1910 ro ku, ja ko wi zjo ner, stał się 
ini cja to rem wpro wa dze nia na zie miach 
pol skich me to dy sztucz ne go una sie nia -
nia zwie rząt go spo dar skich. 

Hen ryk Ko tłu baj był jed nym z oj ców 
za ło ży cie li pol skie go za wo do we go to wa -
rzy stwa we te ry na ryj ne go. W 1909 ro ku 
zo stał pre ze sem pierw szej w za bo rze ro -
syj skim pol skiej or ga ni za cji spo łecz no -
-na uko wej te go ty pu – War szaw skie go 
To wa rzy stwa We te ry nar skie go. Piotr 
Bocz kow ski tak wspo mi nał te wy da rze -
nia: „Ze bra nie or ga ni za cyj ne w d. 7. li sto -
pa da 1909 r. po wo łu je na prze wod ni czą -

Okładki czasopisma: Rolnik i Hodowca: tygodnik 
przemysłowo-rolniczy. Pod redakcją Henryka 
Kotłubaja. Rok 1887. Warszawa.
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Nasza historia 
  ce go te goż To wa rzy stwa; świa do me za -
sług zmar łe go, ś. p. Hen ry ka, w lu tym ro -
ku bież. wy bór po na wia, bo i ko muż 
po za nim mło de To wa rzy stwo mo gło by 
wrę czyć swą re pre zen ta cyę, je śli nie te mu, 
co przez lat 35 bez ma ła ja ko cho rą ży 
kor po ra cyj ny nie stru dzo ny i wy trwa ły 
nie przy ja znym czo ło” (2). 

Je go ak tyw ność pu bli ka cyj na nie ogra -
ni cza ła się je dy nie do ję zy ka oj czy ste go. 
Ko tłu baj re gu lar nie za miesz czał pra ce 
z za kre su we te ry na rii i ho dow li w pra sie 
ro syj skiej, przy czym naj waż niej sze 
z nich pu bli ko wał rów no cze śnie (w ca -
ło ści lub skró cie) w lwow skim „Prze glą -
dzie We te ry nar skim”. Prze ło mo wym 
mo men tem w je go ka rie rze by ła pu bli -
ka cja opar ta na do świad cze niach z woj -
ny ro syj sko -tu rec kiej, do ty czą ca bra ków 
w or ga ni za cji opie ki nad koń mi w ar mii 
ro syj skiej. Ar ty kuł ten, opu bli ko wa ny 
w cza so pi śmie „Ar chiwum We te ri nar -
nych Na uk” (1878, nr 6), zy skał mia no 
re we la cyj ne go i stał się bez po śred nim 
im pul sem do prze pro wa dze nia za sad ni -
czej re for my ro syj skiej woj sko wej służ by 
we te ry na ryj nej (6). 

Piotr Bocz kow ski z po dzi wem pi sał 
o je go ta len cie dzien ni kar skim: „Sta no wi 
więc wy bit ny typ dzien ni ka rza za wo dow -
cy. (...) Wła dał pió rem zna ko mi cie w ję -
zy ku ro syj skim, sty lo wość ję zy ka ro dzin -
ne go lu bo po praw na po zo sta wia ła nie co 
– do ży cze nia... Po sia dał ję zyk fran cu ski 
mniej bie gle ję zyk nie miec ki” (2). 

Hen ryk Ko tłu baj zmarł 24 czerw ca  
1911 ro ku w War sza wie w wie ku 60 lat. 
Dwa dni póź niej po grą żo na w smut ku 
ro dzi na za mie ści ła na ła mach „Kur je ra 
War szaw skie go” ne kro log: 

„Ś. P. Henryk Kotłubaj, Ma gi ster we -
te ry na rii, Rad ca Sta nu, in spek tor we te -
ry na rii gu ber ni war szaw skiej, Pre zes 
War szaw skie go Na uko we go Tow. We te -
ry na ryj ne go, Pre zes To wa rzy stwa Ry bac -
kie go, b. re dak tor „Rol ni ka i Ho dow cy”, 
za snął na wie ki dnia 24-go czerw ca 1911 r., 
prze żyw szy lat 60. Wy pro wa dze nie 
zwłok z do mu przy uli cy Wspól nej nr 56 
do ko ścio ła św. Bar ba ry na Ko szy kach na -
stą pi w dniu 27-ym b. m., t. j. we wto rek, 
o godz. 10-ej zra na. (...) eks por ta cja zaś 
o godz. 4-ej po poł. z te goż ko ścio ła 
na cmen tarz po wąz kow ski do ka ta kumb”. 

Hen ryk Ko tłu baj po zo sta wił po so bie 
im po nu ją cą spu ści znę w dzie dzi nie we -
te ry na rii, ho dow li oraz dzia łal no ści wy -
daw ni czej. Je go ener gia ży cio wa i de ter -
mi na cja, któ re do pro wa dzi ły m.in. 
do za ło że nia War szaw skie go To wa rzy -
stwa We te ry nar skie go, do dziś bu dzą naj -
wyż szy sza cu nek. Naj le piej po stać tę pod -
su mo wu ją wzru sza ją ce sło wa Pio tra 

Bocz kow skie go: „W oso bie ś. p. Hen ry -
ka ze spa ja ją się do dat nie wła ści wo ści i za -
le ty zna ko mi te go za wo dow cy, gor li we go 
ad mi ni stra to ra, spraw ne go wy daw cy 
i rzut kie go re dak to ra i naj lep szej chę cia -
mi oży wio ne go dzia ła cza spo łecz ne go. 
(...) Sztan dar za wo do wy trzy mał krzep -
ko w dło ni i w mi ło ści za wo du – czer pał 
moc i otu chę” (2). ● 
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2. Boczkowski P.: Ś. p. Henryk Kotłubaj (1851–1911), 
Przegłąd Weterynarski, 1911, 297-301, 305-306. 

3. Aftanazy R.: Dzieje rezydencji na dawnych kresach 
Rzeczypospolitej. Województwa nowogródzkie, 
brzesko-litewskie, t. 2 Województwa brzesko-
litewskie, nowogródzkie, Wrocław: Zakład Narodowy 
im. Ossolińskich, 1992, 226-227. 

4. W Jastrzęblu, byłym gnieździe Kotłubajów, 
https://polesie.org/13542/w-jastrzeblu-bylym-
gniezdzie-kotlubajow/  

5. Śnieżko A.: Kotłubaj Edward, [W:] Polski Słownik 
Biograficzny, t. XIV, Wrocław-Warszawa-Kraków, 
Zakład Narodowy Imienia Ossolińskich: 
Wydawnictwo Polskiej Akademii Nauk, 1968-1969,  
476-477. 

6. Millak K.: Kotłubaj Henryk, [W:] Polski Słownik 
Biograficzny, t. XIV. Wrocław-Warszawa-Kraków, 
Zakład Narodowy Imienia Ossolińskich, 
Wydawnictwo Polskiej Akademii Nauk, 1968-1969, 
477-478. 

7. Часть официальная, „Варшавскій Дневникъ”,  
1900, nr 290, 24 октября. 

8. Millak K.: Polacy w nauce i służbie weterynaryjnej 
u obcych. „Kwartalnik Historii Nauki i Techniki”  
1957, nr 2, s. 311. 

9. Perenc A.: Historia lecznictwa zwierząt w Polsce / 
opracował i uzupełnił Konrad Millak, Warszawa, 
Wrocław: Zakład Narodowy in. Ossolińskich 
Wydawnictwo Polskiej Akademii Nauk, 1958, s. 377. 

10. Encyklopedja rolnicza i rolniczo-przemysłowa 
pod redakcją A Strzeleckiego i H. Kotłubaja, t. 1,  
(Lit. A-J), Wydawnictwo „Rolnika i Hodowcy”, 
Warszawa: Druk Władysława Szulca i Ski, 1888, 785. 

11. Encyklopedja rolnicza i rolniczo-przemysłowa 
pod redakcją A Strzeleckiego i H. Kotłubaja, t. 2,  
(Lit. K-O), Wydawnictwo „Rolnika i Hodowcy”, 
Warszawa, Druk Władysława Szulca i Ski, 1888, 788. 

12. Encyklopedja rolnicza i rolniczo-przemysłowa 
pod redakcją A Strzeleckiego i H. Kotłubaja, t. 3,   
(Lit. O-Ż), Wydawnictwo „Rolnika i Hodowcy”, 
Warszawa, Druk Władysława Szulca i Ski, 1888, 734. 

13. Kotłubaj H.: Weterynarja gospodarska z anatomią, 
fizjologią, nauką o powierzchowności oraz higieną 
zwierząt domowych, wyd. 2, Warszawa, 
Wydawnictwo Red. „Rolnika i Hodowcy”, 1896, s. IV.  

14.   Nekrologja, „Kurjer Warszawski”, 1911, nr 174,  
26 czerwca. 

 
prof. Lubow Żwanko, e-mail: zhvan2012@gmail.com

Okładka książki Henryka Kotłubaja – Weterynarya gospodarska z anatomią, 
fizjologią, nauką o powierzchowności oraz higieną zwierząt domowych. 
wyd. 2, Warszawa: Wydawnictwo Red. „Rolnika i Hodowcy”, 1896.
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Wydział Medycyny Weterynaryjnej Uniwersytetu Przyrodniczego we Wrocławiu  

w porozumieniu  

z Komisją ds. Specjalizacji Lekarzy Weterynarii  

ogłasza nabór na sześciosemestralne  

SZKOLENIE SPECJALIZACYJNE 

w obszarze

CHOROBY 
PSÓW I KOTÓW 

Ukończenie szkolenia pozwala ubiegać się o zdawanie egzaminu 
specjalizacyjnego, celem uzyskania tytułu specjalisty w obszarze: 

Choroby psów i kotów

Osoby zainteresowane prosimy o pisemne (wniosek wypełniony komputerowo -  
word lub inne edytory, wydrukowany i podpisany) zgłaszanie uczestnictwa na adres: 

 
Katedra Chorób Wewnętrznych z Kliniką Koni, Psów i Kotów (SPECJALIZACJA) 

Wydział Medycyny Weterynaryjnej Uniwersytetu Przyrodniczego we Wrocławiu,  

pl. Grunwaldzki 47, 50-366 Wrocław 

tel. 601 655 887 

informacje, e-mail: specjalizacja.psyikoty@upwr.edu.pl, krzysztof.kubiak@upwr.edu.pl

Zgłoszenie powinno zawierać dokumenty przewidziane w Ustawie z dnia 21 grudnia 1990 r. o zawodzie 
lekarza weterynarii i izbach lekarsko-weterynaryjnych (tekst jednolity Dz. U. z 2023 r. poz. 154).  
W myśl rozporządzenia warunkiem przyjęcia jest złożenie przez zainteresowanego: 

 wniosku (do pobrania na stronie KSLW w zakładce Rekrutacja na szkolenia specjalizacyjne 
http://www.piwet.pulawy.pl/kslw/?page=08 ) 

 odpisu dyplomu lekarza weterynarii,  

 odpisu zaświadczenia z okręgowej izby lekarsko-weterynaryjnej o stwierdzeniu prawa 
wykonywania zawodu (zaświadczenie nie starsze niż 3 miesiące)  

 deklaracji pokrycia kosztów specjalizacji przez lekarza weterynarii lub jednostkę organizacyjną 
kierującą lekarza weterynarii na szkolenie specjalizacyjne, 

 dokumentów potwierdzających co najmniej 2-letni staż pracy w zawodzie lekarza weterynarii. 

 

Termin składania dokumentów na w/w adres upływa 31.05.2026 roku.  

Liczy się data wpłynięcia dokumentów. Przyjmujemy tylko kompletne dokumenty. 

Grupa może liczyć max 35 osób. 

Kierownik Szkolenia Specjalizacyjnego zastrzega sobie możliwość  

przesunięcia terminu rozpoczęcia I semestru. 

Orientacyjny koszt jednego semestru: 5700 PLN.

Kierownik Szkolenia Specjalizacyjnego  
prof. dr hab. dr h.c. Krzysztof Kubiak

Przewidywany termin rozpoczęcia – III kwartał 2026 r.
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Wspomnienia  
 
Wspomnienia  
 

Żegnamy lekarzy weterynarii,  
którzy swoją pracą i dokonaniami  
przyczynili się do rozwoju medycyny 
weterynaryjnej i służyli lokalnej społeczności, 
niosąc pomoc dla zwierząt.

Wspomnienie  
jest  formą spotkania

Khain Gibral

lek. wet.  
Józef Janas 

zmarł 4 stycznia 2026 r. 
 

 
 
Uro dził się 1 stycz nia 1932 ro ku w miej -
sco wo ści Za wierz bie, po wiat Dą bro wa 
Tar now ska. W ro ku 1954 roz po czął stu -
dia na wy dzia le we te ry na rii Szko ły 
Głów nej Go spo dar stwa Wiej skie go 
w War sza wie. Dy plom le ka rza we te ry na -
rii otrzy mał w 1960 r. 

Po od by ciu sta żu w Po wia to wym  
Za kła dzie We te ry na rii w Byd gosz czy 
od 01.10.1960 r. roz po czął pra cę za wo -
do wą w Przy chod ni We te ry na ryj nej 
w Wie trzy cho wi cach na sta no wi sku kie -
row ni ka Pań stwo we go Za kła du Lecz ni -
cze go dla Zwie rząt. W ro ku 1971 zo sta -
je po wo ła ny na sta no wi sko Po wia to we go 
Le ka rza We te ry na rii w Tar no wie. 
Po zmia nach ad mi ni stra cyj nych na sze go 
pań stwa w la tach 70. w wy ni ku któ rych 
Tar nów zo stał mia stem wo je wódz kim, 
Jó zef Ja nas zo sta je po wo ła ny na sta no wi -
sko Wo je wódz kie go Le ka rza We te ry na -
rii i Dy rek to ra Wo je wódz kie go Za kła du 
We te ry na rii w Tar no wie.  

Po głę biał swo ją wie dzę za wo do wą. 
W ro ku 1978 ro ku ukoń czył stu dium po -
dy plo mo we z za kre su za rzą dza nia i kie -
ro wa nia na Aka de mii Eko no micz nej 
w Kra ko wie. 

Po przej ściu na za słu żo ną eme ry tu rę 
w 1997 ro ku nie prze sta jąc jed nak in te -
re so wać się spra wa mi za wo do wy mi i spo -
łecz ny mi przez ko lej ne la ta re ali zo wał 
mi sję we te ry na ryj ną ja ko spe cja li sta ds. 
zwal cza nia cho rób za raź li wych zwie rząt 
w Wo je wódz kim Za kła dzie We te ry na rii 
w Tar no wie, a od sierp nia 1998 r. ja ko 
kie row nik hur tow ni le ków we te ry na ryj -
nych w fi lii Cen tro we tu w Rze szo wie, 
gdzie pra co wał do cza su li kwi da cji pla -
ców ki do 30 kwiet nia 2009 ro ku. 

Bar dzo ak tyw ny w prze strze ni spo łecz -
nej: był rad nym w Gmin nej Ra dzie Na -
ro do wej w Wie trzy cho wi cach (la ta 1966-
1970), człon kiem Wo je wódz kiej Ra dy 
Ło wiec kiej w Tar no wie (la ta 1975-1980), 

peł nił funk cję Se kre ta rza Ra dy Ma ło pol -
skiej Izby Le kar sko-We te ry na ryj nej 
w Tar no wie, prze wod ni czą cy Za rzą du 
Po gór skie go Związ ku Pszcze la rzy w Tar -
no wie (la ta 1996-2002). 

Był czło wie kiem, któ re go nie da ło się 
nie sza no wać – cier pli wy, po moc ny, życz -
li wy, a przy tym wy bit nie kom pe tent ny. 

Za za słu gi za wo do we i spo łecz ne zo -
stał uho no ro wa ny licz ny mi od zna cze nia -
mi i wy róż nie nia mi: 
• zło ta od zna ka, za zwal cza nie po wo dzi 

w 1970 ro ku, 
• od zna ka za wzo ro wą pra cę w służ bie 

we te ry na ryj nej, 
• za wzo ro wą pra cę – wzo ro wy Pra cow -

nik Rol nic twa, 
• Srebr ny Krzyż Za słu gi, 
• Brą zo wy me dal za za słu gi dla obron no -

ści kra ju, 
• Krzyż Ka wa ler ski Or de ru Od ro dze nia 

Pol ski, 
• Od zna ka Ho no ro wa „Me ri tus”, za za -

słu gi dla sa mo rzą du Ma ło pol skiej Izby 
Le kar sko-We te ry na ryj nej, 

• Brą zo wy Me dal Za słu gi Ło wiec kiej, 
• Zło ta od zna ka PZP, Brą zo wy Me dal 

i Sta tu et ka księ dza dok to ra Ja na Dzier -
żo nia, za dłu go let nią pra cę dla pszcze -
lar stwa zie mi tar now skiej. 
Dla nas – je go współ pra cow ni ków, 

uczniów, przy ja ciół, i na stęp ców – po zo -
sta je nie za tar tym sym bo lem służ by naj -
wyż szej pró by. Je go ży cie by ło lek cją od -
wa gi, obo wiąz ku i wier no ści ide ałom. 
Pa mięć o nim bę dzie trwać. 

Po cho wa ny zo stał na cmen ta rzu pa ra -
fial nym w Ład nej ko ło Tar no wa. 

 
 

Lek. wet. Sławomir 
Jaworski 

Zmarł 13 marca 2026 r.  
w wieku 60 lat  

 
 
Sła wo mir Ja wor ski uro dził się w War ce  
5 li sto pa da 1965 r. Tam też ukoń czył 
szko łę pod sta wo wą i śred nią. Na stęp nie 
roz po czął stu dia na Wy dzia le We te ry na -

ryj nym SGGW w War sza wie i w ro -
ku 1993 otrzy mał dy plom le ka rza we te -
ry na rii. Dro gę za wo do wą roz po czy -
na od pra cy w Bio wet Drwa lew S.A. 
re ali zu jąc za da nia w dzia łach mar ke tin -
gu i sprze da ży. W 1999 ro ku współ two -
rzy przed się bior stwo pry wat ne ConsRol  
Sp. z o.o. Od ro ku 2000 przez osiem lat 
pra cu je w Agen cji Re struk tu ry za cji i Mo -
der ni za cji Rol nic twa, zaj mu jąc się mię -
dzy in ny mi wdra ża niem Sys te mu Iden -
ty fi ka cji i Re je stra cji Zwie rząt w Pol sce. 
Jed no cze śnie po dej mu je stu dia na Wy -
dzia le Eko no micz nym Uni wer sy te tu 
War szaw skie go w dzie dzi nie In for ma ty -
ka Go spo dar cza i zo sta je po wo ła ny 
na sta no wi sko głów ne go spe cja li sty 
w De par ta men cie Iden ty fi ka cji i Re je -
stra cji Zwie rząt, w któ rym peł ni tak że 
obo wiąz ki dy rek to ra. Od ro ku 2008 ja ko 
eks pert roz wią zań biz ne so wych pra cu je 
ko lej no dla firm: PZ Cor may S.A., Sy -
gni ty S.A., As se co S.A. Od 2010 ro ku 
pra cu je w In sty tu cie Me te oro lo gii i Go -
spo dar ki Wod nej w War sza wie, w Cen -
trum In for ma ty ki. W 2013 ro ku sy tu acja 
ro dzin na spra wia, że prze pro wa dza się 
do Fin lan dii, no stry fi ku je dy plom le ka -
rza we te ry na rii, po zna je ję zyk i po dej mu -
je pra cę w DecemPharma Oy, od po wia -
da jąc za kon tak ty z pol ski mi 
przed się bior stwa mi. Od 2014 r. pra cu je 
dla fiń skiej Agen cji Bez pie czeń stwa 
Żyw no ści EVIRA ja ko le karz służ by 
kon tro li we te ry na ryj nej, a od 2017 r. 
w Oy Phar ma Nord Ab ja ko do rad ca ds. 
pro duk tu. W 2021 r. na kil ka mie się cy 
wra ca do kra ju po dej mu jąc służ bę In -
spek to ra We te ry na ryj ne go w Gra nicz -
nym In spek to ra cie We te ry na rii w Kuź -
ni cy Bia ło stoc kiej. W 2022 r. wra ca 
do Fin lan dii i zo sta je In spek to rem We -
te ry na ryj nym w Fiń skiej Służ bie Cy wil -
nej w Kau ha jo ki, a na stęp nie w Te rvo. 
Wra ca do kra ju po now nie w 2025 r. 
i przez kil ka mie się cy peł ni funk cję In -
spek to ra We te ry na ryj ne go w Po wia to -
wym In spek to ra cie We te ry na rii w Bia ło -
brze gach.  

Od szedł na gle 13 mar ca 2026 r. Msza 
ża łob na zo sta ła od pra wio na w ko ście le 
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Św. Mi ko ła ja w War ce w dniu 23 mar -
ca 2026 r. Po cho wa ny zo stał na cmen ta -
rzu ko mu nal nym. 

Sła wek był czło wie kiem o sze ro kich 
za in te re so wa niach – oprócz na uk we te -
ry na ryj nych pa sjo no wał się in for ma ty ką; 
po twier dza ją to zdo by te licz ne, mię dzy -
na ro do we cer ty fi ka ty. Był mi ło śni kiem 
mo to ry za cji fran cu skiej, szcze gól nie mar -
ki Ci troën. In te re so wa ła go na uka, tech -
ni ka, hi sto ria. Po sia dał du że zdol no ści 
lin gwi stycz ne, wła dał bie gle czte re ma ob -
cy mi ję zy ka mi no wo żyt ny mi. Był czło -
wie kiem bar dzo re li gij nym i głę bo ko po -
boż nym.  

Ko chał bar dzo swo je dzie ci, osie ro cił 
sy na Ma cie ja i cór kę Ewę. 

Niech spo czy wa w Po ko ju. 
Ko le dzy 

 
 

Lek. wet.  
Wojciech Larski 

Zmarł 28 marca 2026 r. 
 

 
Urodził się we Wrocławiu w 1947 roku, 
a w 1965 r. ukoń czył I LO im. Księ cia 
Ada ma J. Czar to ry skie go w Pu ła wach. 
Stu dio wał  w Wyż szej Szko le Rol ni czej 
we Wro cła wiu, gdzie w 1971 r. uzy skał 
dy plom le ka rza we te ry na rii. W la tach 
1973-1990 był kie row ni kiem Lecz ni cy 
dla Zwie rząt w Olsz tyn ku, a w 1991-
2024 pro wa dził Ga bi net We te ry na ryj ny 
Animalar.  

Był jed nym ze współ twór ców War -
miń sko -Ma zur skiej Izby Le kar sko -We -
te ry na ryj nej, a w I i w II ka den cji (1991-
2001) peł nił funk cję człon ka Ra dy 
Le kar sko -We te ry na ryj nej i jej ko mi sji. 
Za ten wkład przez Ra dę War miń sko -
-Ma zur skiej Izby Le kar sko -We te ry na -
ryj nej zo stał od zna czo ny „za two rze nie 
sa mo rzą du le kar sko -we te ry na ryj ne go”, 
a przez Kra jo wą Ra dę Le kar sko -We te -
ry na ryj ną Od zna ką Ho no ro wą 
„MERITUS” – Za słu żo ny dla Sa mo -
rzą du Le ka rzy We te ry na rii. W la -
tach 1994-2024 czło nek Ka pi tu ły Me -
da lu Ho no ro we go „Be ne de Ve te ri na ria 
Me ri tus” Kra jo wej Izby Le kar sko -We -
te ry na ryj nej. Au tor i współ au tor kil ku 
pu bli ka cji z za kre su we te ry na rii i ky no -
lo gii. 

Zmarł 28 mar ca 2026 r. w wie ku 79 lat 
w Ka zi mie rzu Dol nym i zo stał po cho wa -
ny na cmen ta rzu pa ra fial nym tam że. 

Lek. wet. Zbigniew 
Podbielski-Fijka  

Zmarł 19 stycznia 2026 r. 
 
 

Zbigniew Podbielski-Fijka urodził się  
17 czerwca 1929 r. w Warszawicach, pow. 
Garwolin. W 1943 r. ukoń czył szko łę 
pod sta wo wą, a w la tach 1943-1944 prze -
ro bił na taj nym kom ple cie w Gar wo li nie 
pro gram z za kre su pierw szej kla sy gim -
na zjum. W 1950 r. ukoń czył rocz ny Kurs 
Zoo tech nicz ny w Paw ło wi cach, pow. 
Ole sno i zo stał skie ro wa ny przez ra dę pe -
da go gicz ną do Tech ni kum We te ry na ryj -
ne go w Klucz bor ku. Po ukoń cze niu 
Tech ni kum We te ry na ryj ne go w 1954 r. 
wstą pił na Wy dział We te ry na ryj ny 
SGGW w War sza wie i w 1960 r. uzy skał 
dy plom le ka rza we te ry na rii. 

Wstęp ny staż pra cy od był w Po wia to -
wym Za kła dzie We te ry na rii w Ka zi mie rzy 
Wiel kiej, woj. kie lec kie. Od 1.06.1961 r. 
do 15.05.1965 r. pra co wał w Po wia to -
wym Za kła dzie We te ry na rii w So ko ło -
wie Pod la skim na sta no wi sku kie row ni -
ka PZLZ w Skib nie wie, a w okre sie 
od 1.06.1965 r. do 15.12.1967 r. w Po wia -
to wym Za kła dzie We te ry na rii w Ło si -
cach kie ru jąc Lecz ni cą dla Zwie rząt 
w Sar na kach. Ze wzglę du na stan zdro -
wia i uzy ska nie miesz ka nia spół dziel cze -
go w War sza wie roz wią zał umo wę za po -
ro zu mie niem stro n i w ten spo sób 
za koń czył pra cę te re no wą. Od 3.01.1968 r. 
do 31.01.1969 r. pra co wał w Zjed no cze -
niu Prze my słu Pa szo we go „Ba cu til” 
w War sza wie na sta no wi sku star sze go in -
spek to ra. Od 1.02.1969 r. do 30.04.1970 r. 
pra co wał w Cen tra li Rol ni czych Spół -
dziel ni „Sa mo po moc Chłop ska” w Biu -
rze Or ga ni za cji i Tech ni ki Pro duk cji, 
w Dzia le Ma sarń w War sza wie na sta no -
wi sku star sze go rad cy. Od 1.05.1975 r. 
za po ro zu mie niem stron prze szedł 
do pra cy w Sto łecz nym Za kła dzie We te -
ry na rii w War sza wie. Do koń ca 1975 r. 
pra co wał w We te ry na ryj nej In spek cji  
Sa ni tar nej w Rzeź ni Dro biu przy ul. Cy -
kla me nów w War sza wie na sta no wi sku 
in spek to ra, a na stęp nie kie row ni ka  
Za kła do we go WIS. Od 1976 r. 
do 15.12.1990 r. pra co wał w Lecz ni cy 
Spe cja li stycz nej w War sza wie, przy  
ul. Wo dzi re jów na sta no wi sku or dy na to -
ra w Ośrod ku Spe cja li stycz nym ds. We -
te ry na ryj nej Ochro ny Dro biu. Po zmia -
nach struk tu ral nych i or ga ni za cyj nych 
i pry wa ty za cji usług we te ry na ryj nych 

do 2005 r. pro wa dził pry wat ną prak ty kę 
spra wu jąc opie kę nad fer ma mi dro biu 
wo kół War sza wy. 

Do kształ ca nie i do sko na le nie za wo do -
we: 2-ty go dnio wy kurs z za kre su cho rób 
dro biu w In sty tu cie We te ry na rii w Pu ła -
wach (1976 r.), kurs II st. z za kre su hi gie -
ny i za gad nień zoo tech nicz nych w prze -
my sło wej pro duk cji dro biu (1977 r.), 
stu dium po dy plo mo we w za kre sie tech -
no lo gii cho wu, pro fi lak ty ki i zwal cza nia 
cho rób w wiel ko to wa ro wym dro biar stwie 
(Wy dział We te ry na rii AR we Wro cła -
wiu, 1981-1983). 

W uzna niu za sług w pra cy za wo do wej 
i spo łecz nej od zna czo ny: Od zna ką 
„Za Wzo ro wą Pra cę w Służ bie We te ry -
na ryj nej” (1979) oraz „Za słu żo ny Pra -
cow nik Rol nic twa” (1979). 

W sierp niu 1963 r. oże nił się z Bar ba -
rą Pod biel ską i przy jął na zwi sko żo ny. 

Zmarł 19.01.2026 r. Spo czy wa w gro -
bie ro dzin nym Pod biel skich w kwa te rze 
ka to lic kiej na Cmen ta rzu Pra wo sław nym 
w War sza wie. 

 
Lek. wet.  

Marian Popiołek 
Zmarł 19 lutego 2026 r. 

 
 

 
Urodził się 22 lu te go 1936 r. w Karcz mi -
skach w po wie cie pu ław skim, gdzie 
ukoń czył szko łę pod sta wo wą. W Li ceum 
Ogól no kształ cą cym, w nie od le głym 
Opo lu Lu bel skim uzy skał ma tu rę. W ro -
ku 1959, po ukoń cze niu Wy dzia łu We -
te ry na ryj ne go Wyż szej Szko ły Rol ni czej 
w Lu bli nie, otrzy mał dy plom le ka rza we -
te ry na rii. Wstęp ny staż pra cy roz po czął  
1 ma ja 1959 r. w Po wia to wym Za kła dzie 
We te ry na rii w Zwo le niu, w wo je wódz -
twie kie lec kim. Na stęp nie, 1 li sto pa -
da 1960 r. ob jął sta no wi sko kie row ni ka 
Pań stwo we go Za kła du Lecz ni cze go dla 
Zwie rząt w Skar ży sku -Ka mien nej, któ -
re w ra mach re or ga ni za cji służb we te ry -
na ryj nych pod le ga ło ko lej no: PZWet 
Kiel ce, od 1 lu te go 1973 PZWet w Szy -
dłow cu, od 1 lip ca 1975 Od dzia ło wi Te -
re no we mu w Sta ra cho wi cach Wo je -
wódz kie go Za kła du We te ry na rii 
w Kiel cach. W ro ku 1982 prze szedł 
do pra cy w We te ry na ryj nej In spek cji Sa -
ni tar nej OT w Sta ra cho wi cach, peł nił 
funk cję kie row ni ka Za kła do we go We te -
ry na ryj ne go In spek to ra tu Sa ni tar ne go 
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Wspomnienia  
 
Wspomnienia  
 

przy Rzeź ni Miej skiej w Skar ży sku -Ka -
mien nej. Po re for mie służb we te ry na ryj -
nych 21 grud nia 1990 r. zo stał kie row ni -
kiem Re jo no we go In spek to ra tu 
We te ry na rii w Sta ra cho wi cach, a po re -
for mie ad mi ni stra cyj nej od 1999 
do 2002 ro ku Po wia to wym Le ka rzem 
We te ry na rii w Sta ra cho wi cach. Pra ca 
na tym sta no wi sku przy nio sła du że wy -
zwa nia, gdyż w grud niu 1992 ro ku 
w Sta ra cho wi cach uru cho mio no je den 
z naj więk szych za kła dów mię snych kra -
ju, w któ rym or ga ni zo wa no od pod staw 
nad zór we te ry na ryj ny. Po przej ściu 
na eme ry tu rę w 2002 ro ku, nie mal 
do ostat nich dni pro wa dził ga bi net we -
te ry na ryj ny w Skar ży sku Ka mien nej. Był 
le ka rzem we te ry na rii z po wo ła nia. Ce -
cho wa ło go głę bo kie po czu cie mi sji, an -
ga żo wał się w dzia łal ność sa mo rzą do wą 
i spo łecz ną. Był człon kiem okrę go wej ra -
dy le kar sko -we te ry na ryj nej Świę to krzy -
skiej Izby Le kar sko -We te ry na ryj nej 
I i II ka den cji (w II ka den cji peł nił funk -
cję wi ce pre ze sa ŚIL-Wet), prze wod ni -
czą cym okrę go we go są du le kar sko -we -
te ry na ryj ne go ŚIL-Wet w III i IV 
ka den cji. Był rad nym I ka den cji Ra dy 
Po wia tu Skar ży skie go, peł nił w Ra dzie 
funk cję prze wod ni czą ce go Ko mi sji Po -
rząd ku Pu blicz ne go i Bez pie czeń stwa 
Oby wa te li. Peł nił tak że funk cje: prze -
wod ni czą ce go or ga ni za cji za kła do wej 
NSZZ So li dar ność pra cow ni ków we te -
ry na rii w Sta ra cho wi cach i prze wod ni -
czą ce go ko ła Ru chu Od bu do wy Pol ski 
w Skar ży sku Ka mien nej. 

Od zna czo ny: Zło tym Krzy żem Za słu -
gi (2002), Srebr nym Krzy żem Za słu gi 
(1987). Wy róż nio ny od zna ka mi: „Me ri -
tus” – Za słu żo ny dla Sa mo rzą du Le kar -
sko -We te ry na ryj ne go, Za słu żo ny dla 
Kie lec czy zny, Za słu żo ny Pra cow nik Rol -
nic twa. 

Zmarł 19 lutego 2026 r. 

 
 

Prof. dr hab.  
Michał Piotr Stosik 

Zmarł 18 lutego 2026 r. 
 

 
18 lu te go 2026 r. zmarł prof. dr hab. – le -
karz we te ry na rii Mi chał Piotr Sto sik, ba -
dacz z za kre su im mu no lo gii krę gow ców, 
w tym im mu no lo gii ryb i mi kro bio lo gii 
śro do wi ska wod ne go oraz pra cow nik na -
uko wy i na uczy ciel aka de mic ki Uni wer -

sy te tu Szcze ciń skie go (US) i Uni wer sy -
te tu Zie lo no gór skie go (UZ), spe cja li sta 
z za kre su cho rób ryb i dia gno sta w la bo -
ra to riach we te ry na ryj nych w Go rzo wie 
(Mię dzy chód), Kro śnie Od rzań skim 
i Zie lo nej Gó rze.  

Mi chał P. Sto sik uro dził się 31 ma -
ja 1951 ro ku w Wy rzy sku ko ło Na kła 
w ro dzi nie urzęd ni czej. Je go żo na Mi ro -
sła wa jest le ka rzem den ty stą, a cór ka Be -
ata dok to rem na uk bio lo gicz nych uzy ska -
nym w Niem czech (Uni ver sität des 
Sa ar lan des). Mi chał Sto sik Szko łę Pod -
sta wo wą (1958-1965) ukoń czył w Wy -
rzy sku, zaś Li ceum Ogól no kształ cą ce im. 
Ta de usza Ko ściusz ki (1965-1969) 
w Łob że ni cy. W la tach 1971-1977 stu -
dio wał na Wy dzia le We te ry na ryj nym 
WSR/ART, obec nie Uni wer sy tet War -
miń sko -Ma zur ski w Olsz ty nie.  

Po uzy ska niu dy plo mu le ka rza we te -
ry na rii w 1977 r., pra co wał w WZWet 
Go rzów Wlkp. – ZHW Go rzów Wlkp. 
(pla ców ka In sty tu tu We te ry na rii w Pu -
ła wach) (1977-1981), kie ru jąc Pra cow -
nią Cho rób Ryb w Mię dzy cho dzie, a na -
stęp nie w WZWet Zie lo na Gó ra 
(1981-1999), po cząt ko wo ja ko kie row -
nik Pra cow ni Cho rób Ryb w Kro śnie 
Od rzań skim (1981-1990), a na stęp nie 
ja ko kie row nik Wo je wódz kie go La bo ra -
to rium We te ry na ryj ne go w Zie lo nej Gó -
rze (1990-1999), a po uzy ska niu dok to -
ra tu (1985) i ha bi li ta cji (1995) i ty tu łu 
pro fe so ra (2002) z za kre su na uk we te ry -
na ryj nych (wet.), w la tach 1992-2006 
pra co wał ja ko pra cow nik na uko wy – na -
uczy ciel aka de mic ki (ad iunkt, pro fe sor 
nad zwy czaj ny) w Ka te drze Mi kro bio lo -
gii i Im mu no lo gii Wy dzia łu Na uk Przy -
rod ni czych US w Szcze ci nie, a w la -
tach 1990-1999 w Wo je wódz kim 
La bo ra to rium We te ry na ryj nym w Zie -
lo nej Gó rze oraz po cząt ko wo w Wyż -
szej Szko le Pe da go gicz nej, a na stęp nie 
UZ w Zie lo nej Gó rze (1999-2019), ja -
ko pra cow nik dia gno sta i pra cow nik na -
uko wy (pro fe sor nad zwy czaj ny i zwy -
czaj ny). Pra cu jąc w UZ w Zie lo nej 
Gó rze w In sty tu cie Bio lo gii i Ochro ny 
Śro do wi ska na Wy dzia le Ma te ma ty ki, 
Fi zy ki i Tech ni ki, był Dy rek to rem te go 
In sty tu tu (2000-2005) i jed no cze śnie 
kie ro wał pra cą Ka te dry Bio lo gii Mo le -
ku lar nej (2000-2016), a w la tach 2017-
2019 ja ko eme ry to wa ny pro fe sor te goż 
In sty tu tu, któ ry od 2007 r. two rzył Wy -
dział Na uk Bio lo gicz nych te go Uni wer -
sy te tu. W tym okre sie był tak że wy kła -

dow cą z za kre su cho rób ryb na Wy dzia -
le We te ry na ryj nym ART w Olsz ty nie 
(1988-1989) i wy kła dow cą te go przed -
mio tu na Wy dzia le Me dy cy ny We te ry -
na ryj nej AR/UP Wro cław (2004-2008) 
oraz na stu diach po dy plo mo wych te go 
Wy dzia łu (2006-2008). Pra cu jąc na -
uko wo w US w Szcze ci nie i w UZ 
w Zie lo nej Gó rze oraz Wo je wódz kim 
La bo ra to rium We te ry na ryj nym de cy zją 
władz pań stwo wych był de le go wa ny 
do kie ro wa nia pra cą w Wo je wódz kim 
Fun du szu Ochro ny Śro do wi ska Wod -
ne go w Zie lo nej Gó rze (1999-2017), 
peł niąc funk cje Wi ce pre ze sa. 

Mi chał P. Sto sik sto pień dok to ra na uk 
wet. w 1988 r. uzy skał na Wy dzia le We -
te ry na ryj nych ART Olsz tyn, pra cu jąc 
od 1981 r. pod opie ką na uko wą dr na uk 
wet. Wie sła wa Dep tu ły, któ ry tak że 
w 1988 r. (w tym sa mym dniu) uzy skał 
ha bi li ta cję, stąd pro mo to rem dok to ra tu 
Mi cha ła Sto si ka by ła ów cze sna Do cent 
dr hab. Ma ria Stud nic ka. Ty tuł Je go pra -
cy dok tor skiej do ty czył, ma ło zna nych 
na ów cze sny czas za gad nień z im mu no -
lo gii u ryb i brzmiał „Ba da nia nad dy na -
mi ką pro ce su fa go cy to zy u kar pii pod czas 
na tu ral nej in fek cji carp ery th ro der ma ti tis 
(CE)”. Sto pień dok to ra ha bi li to wa ne go 
na uk wet. uzy skał Mi chał P. Sto sik 
w 1995 r. tak że na Wy dzia le We te ry na -
ryj nym ART w Olsz ty nie, przed sta wia -
jąc mo no gra fię pt. „Kształ to wa nie się wy -
bra nych pa ra me trów im mu no lo gicz nych 
i he ma to lo gicz nuch u kar pi (Cy pri nus 
car pio L.) ho dow la nych, zdro wych i cho -
rych w cza sie ich roz wo ju osob ni cze go”, 
zaś ty tuł Pro fe so ra w 2002 r., pra cu jąc 
na uko wo na dal w ze spo le im mu no lo -
gicz nym prof. W. Dep tu ły w US 
w Szcze ci nie. 

Za in te re so wa nia na uko we prof. Mi -
cha ła P. Sto si ka to im mu no lo gia krę -
gow ców, w tym głów nie im mu no lo gii 
ryb, choć tak że pła zów i sko ru pia ków 
i do ty czy ły aspek tów od dzia ły wa nia 
czyn ni ków za kaź nych i śro do wi sko -
wych, głów nie na od por ność na tu ral ną 
z wy ko rzy sta niem ich do po zna wa nia 
pa to me cha ni zmu in fek cji bak te ryj nych 
i wi ru so wych u ryb. W ob rę bie ba dań 
od por no ścio wych u tych zwie rząt pu -
bli ka cje prof. Mi cha ła P. Sto si ka ty czy -
ły głów nie nie swo istej od por no ści ko -
mór ko wej (pro ces fa go cy to zy ko mó rek 
PMN), choć tak że i nie swo istej i swo -
istej od por no ści hu mo ral nej. Opra co -
wał On i to za pi sa ne zo sta ło w li te ra tu -
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rze, że okre ślo ne przez Nie go war to ści 
wskaź ni ków im mu no lo gicz nych u kar -
pi zdro wych i cho rych ob ję tych na tu ral -
ną in fek cją bak te ryj ną (CE), a tak że za -
ka żo nych Rhab do vi rus car pio, sta ły się 
nor ma mi re fe ren cyj ny mi dla tych pa ra -
me trów u kar pi. Pro wa dząc swo je ba da -
nia z za kre su od por no ści u ryb i sto su -
jąc nie kon wen cjo nal ne tech ni ki 
ba daw cze, opi sał w 1992 ro ku nie re je -
stro wa ną w pi śmien nic twie zdol ność 
po chła nia nia (fa go cy to zy) trom bo cy tów 
u kar pi. Był tak że au to rem wie lu opra -
co wań – syn tez opu bli ko wa nych w cza -
so pi smach o naj wyż szym Im pact fac tor 
(IF) m.in. Fron tiers in Im mu no lo gy, czy 
Fish and Shel l fish Im mu no lo gy, do ty -
czą cych fak tów im mu no lo gicz nych 
u ryb, po wo du ją cych „no we” spoj rze nie 
na me cha ni zmy obron ne u tych zwie -
rząt. Pra ce te obej mo wa ły ta kie ele men -
ty jak me la no ma kro fa gi, trom bo cy ty, 
ko mór ki ILC (In na te Lym pho id Cells), 
re cep to ry po li mor ficz ne im mu no glo bu -
lin, an ty ge ny MHC (Ma jor Hi sto com -
pa ti bi li ty Com plex), a tak że wy ka zał 
no wy po dział in ter fe ro nów u ryb. Był 
tak że au to rem prac – syn tez o he ma to -
po ezie u ze bra fish (Da nio re rio) – mo -
de lu te go pro ce su u ssa ków, a tak że opi -
sał udział i ro lę ery tro cy tów u ryb 
w od por no ści oraz no wy mo del od por -
no ści bło ny ślu zo wej prze wo du po kar -
mo we go u tych zwie rząt, któ ry od no si 
się tak że do od por no ści lo kal nej u ssa -
ków. W za kre sie im mu no lo gii ssa ków, 
był współ twór cą prac – syn tez o ro li od -
por no ścio wej pły tek krwi w za ka że -
niach wi ru so wych i bak te ryj nych, co zo -
sta ło za re je stro wa ne ja ko no wy 
fun da men tal ny fakt w an na łach im mu -
no lo gii in fek cyj nej. Był tak że współ au -
to rem opra co wa nia do ty czą ce go 
i przed sta wia ją ce go ro lę wskaź ni ków 
i pro ce sów im mu no lo gicz nych u kró li -
ków do tknię tych za ka że niem La go vi rus 
eu ro pa eus (wi rus po mo ru kró li ków), co 
stwo rzy ło ra my nie tyl ko prze bie gu od -
po wie dzi im mu no lo gicz nej przy tej 
ostrej in fek cji u kró li ków, ale tak że sta -
ło się to wzor cem dla prze bie gu in fek -
cji u lu dzi za ka żo nych wi ru sa mi go rą -
czek krwo tocz nych. W ana lo gicz ny 
spo sób prof. Mi chał P. Sto sik wpi sał się 
swo imi pra ca mi – syn te za mi ja ko 
współ au tor do li te ra tu ry świa to wej od -
no śnie wi ru sów ol brzy mich i ich pa so -
ży tów wi ro fa gów, ma ło zna nych, ale 
groź nych ele men tów za kaź nych in fe ku -

ją cych lu dzi i zwie rzę ta. W tej mo no -
gra fii przed sta wił tak że nie re je stro wa -
ną do tej po ry no wą dro gę od po wie dzi 
im mu no lo gicz nej w za ka że niach wi ru -
so wych u ssa ków. Dru gim waż nym nur -
tem ba daw czym prof. Mi cha ła P. Sto si -
ka by ły ba da nia z za kre su mi kro bio lo gii 
śro do wi ska wod ne go (bak te rie i bak te -
rio fa gi), co za owo co wa ło opra co wa niem 
wraz z ze spo łem prof. W. Dep tu ły, no -
we go mo de lu oce ny śro do wi ska wod ne -
go w Pol sce w opar ciu o ba da nia wi ru -
so lo gicz ne (bak te rio fa gi). W ra mach tej 
te ma ty ki, któ rą Mi chał P. Sto sik re ali -
zo wał w UZ w Zie lo nej Gó rze, by ły ba -
da nia do ty czą ce róż no rod no ści ge no mu 
E. co li izo lo wa nych z róż nych śro do wisk 
wod nych w aspek cie za gro żeń ty mi za -
raz ka mi ssa ków (lu dzie, zwie rzę ta go -
spo dar skie).  

Pra cu jąc na uko wo w US w Szcze ci nie 
i UZ w Zie lo nej Gó rze, swo je ba da nia 
i do cie ka nia na uko we pro wa dził w opar -
ciu o gran ty cen tral ne m.in. fi nan so wa ne 
przez Mi ni ster stwo Na uki (KBN), któ -
rych zre ali zo wał 3 pra cu jąc w US 
w Szcze ci nie i 5 w UZ w Zie lo nej Gó rze. 

Do ro bek na uko wy prof. Mi cha ła P. 
Sto si ka to 80 prac ba daw czych, 30 prac 
prze glą do wych, w tym syn te zy, opu bli ko -
wa nych w cza so pi smach z li sty fi la del fij -
skiej o wy so kim lub bar dzo wy so kim 
IF, 92 ko mu ni ka tów na zjaz dach kra jo -
wych i za gra nicz nych oraz 12 prac po pu -
lar no nau ko wych. Był współ au to rem 
pierw sze go pod ręcz ni ka aka de mic kie go 
w kra ju i dru gie go w Eu ro pie pt.: „Im mu -
no lo gia po rów naw cza i roz wo jo wa zwie -
rząt” Wy daw nic two Na uko we PWN,  
9 skryp tów uczel nia nych oraz re dak to -
rem 2 opra co wań książ ko wych z za kre su 
im mu no lo gii we te ry na ryj nej. Był re cen -
zen tem 3 ksią żek i 1 mo no gra fii w wy -
daw nic twie kra jo wym, 18 na uko wych re -
cen zji cen tral nych pro jek tów ba daw czych 
oraz re cen zen tem 17 opra co wań – eks -
per tyz dla agend pań stwo wych. Re cen -
zo wał tak że 2 wnio ski na ty tuł pro fe so -
ra, 6 wnio sków na sto pień dok to ra 
ha bi li to wa ne go i 6 prac dok tor skich, 
wszyst kie z za kre su we te ry na rii lub mi -
kro bio lo gii śro do wi ska wod ne go.  

Mi chał P. Sto sik pra cu jąc w ze spo le 
im mu no lo gicz nym Wie sła wa Dep tu ły 
swo je do świad cze nie i warsz tat ba daw -
czy z za kre su im mu no lo gii wzbo ga cał 
i po sze rzał w ze spo le im mu no lo gii ewo -
lu cyj nej u eu ro pej skiej ba dacz ki prof. B. 
Pły tycz (UJ Kra ków) oraz ze spo le im mu -

no lo gii dia gno stycz nej u prof. K. Wik to -
ro wi cza (AM Po znań), na to miast w za -
kre sie dia gno sty ki i pa to lo gii cho rób ryb 
w In sty tu cie We te ry na rii w Pu ła wach 
(prof. B. Ko cy dłow ski) oraz In sty tu cie 
Ry bac twa Śród lą do we go w Olsz ty nie 
z sie dzi bą w Ża bień cu (ów cze snej Do -
cent M. Stud nic ka).  

Pro fe sor Mi chał P. Sto sik w cza sie swo -
jej pra cy za wo do wej pra cu jąc ja ko le karz 
we te ry na rii i dia gno sta, w tym dia gno sta 
cho rób ryb, był or ga ni za to rem w ZHW 
Go rzów Wlkp. (Mię dzy chód) Pra cow ni 
Cho rób Ryb, a tak że ana lo gicz nej pra -
cow ni w We te ry na ryj nym La bo ra to rium 
Te re no wym w Kro śnie Od rzań skim, zaś 
pra cu jąc w Wo je wódz kim La bo ra to rium 
We te ry na ryj nym w Zie lo nej Gó rze, był 
or ga ni za to rem Pra cow ni Dia gno sty ki 
Wście kli zny Zwie rząt, Pra cow ni Bia łacz -
ki By dła, Pra cow ni Wi ru so wych Cho rób 
Dro biu oraz Pra cow ni Mi kro bio lo gicz -
nej Ba da nia Pasz, przez co po sze rzył 
moż li wo ści dia gno stycz ne i ba daw cze tej 
ostat niej pla ców ki, co spo wo do wa ło od -
cią że nie z tych ba dań dia gno stycz nych 
ZHW Go rzów Wlkp. – pla ców ki In sty -
tu tu We te ry na rii w Pu ła wach. Na to miast 
pra cu jąc ja ko pra cow nik na uko wy w UZ 
w Zie lo nej Gó rze, zor ga ni zo wał w ob rę -
bie In sty tu tu Bio tech no lo gii i Ochro ny 
Śro do wi ska no we Za kła dy (Bio lo gii, Bio -
tech no lo gii, Bio lo gii Mo le ku lar nej, 
Ochro ny Śro do wi ska), któ re na stęp nie 
prze kształ cił w Ka te dry, a ścią ga jąc w tym 
cza sie do pra cy w kie ro wa nym przez sie -
bie In sty tu cie 6 pro fe so rów i 2 dok to rów 
ha bi li to wa nych, re al nie przy czy nił się 
do po wo ła nia i prze kształ ce nia w 2007 r. 
te goż In sty tu tu w Wy dział Na uk Bio lo -
gicz nych UZ w Zie lo nej Gó rze. Kie ru jąc 
ba da nia mi na uko wy mi ja ko Dy rek tor 
w In sty tu cie Bio tech no lo gii i Ochro ny 
Śro do wi ska, trzech pra cow ni ków te go 
In sty tu tu (mgr D. Bo gu sław ska, mgr E. 
He ger, mgr J. Ma zu rek) uzy ska ło dok to -
rat z na uk bio lo gicz nych, a mgr A. Jur -
kow ski dok to rat z za kre su na uk rol ni -
czych, zaś le karz wet. J. Wi śniew ska, 
pra cu ją ca w Wo je wódz kim La bo ra to -
rium Dia gno stycz nym w Zie lo nej Gó rze, 
uzy ska ła sto pień dok to ra na uk we te ry na -
ryj nych. Nad to je den pra cow nik kie ro wa -
nej przez Nie go Ka te dry (dr na uk biol. K. 
Bal dy -Chu dzik), uzy ska ła sto pień dok -
to ra ha bi li to wa ne go.  

Waż nym eta pem w dzia łal no ści za wo -
do wej prof. Mi cha ła P. Sto si ka, mi mo że 
w tym cza sie pra co wał na uko wo w US 
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w Szcze ci nie i w UZ w Zie lo nej Gó rze 
oraz w WZWet Zie lo na Gó ra, by ła Je go 
pra ca w Wo je wódz kim Fun du szu Ochro -
ny Śro do wi ska i Go spo dar ki Wod nej 
w Zie lo nej Gó rze. W tym okre sie Je go 
wy si łek or ga ni za cyj ny i pra ca za rząd cza, 
spo wo do wa ła re ali za cję wie lu zna czą cych 
za dań z za kre su eko lo gii i rol nic twa, 
w tym we te ry na rii w wo je wódz twie Lu -
bu skim, co m.in. przy czy ni ło się do po -
pra wie nia dia gno sty ki śro do wi ska na tu -
ral ne go, głów nie wod ne go w tym 
re gio nie, w tym roz bu do wy na uko wej ba -
zy ba daw czej z te go za kre su m.in. w UZ 
w Zie lo nej Gó rze. 

Pro fe sor Mi chał P. Sto sik w cza sie 
swo jej pra cy ak tyw nie uczest ni czył w ży -
ciu sto wa rzy szeń za wo do wych i to wa -
rzystw na uko wych, bo po cząw szy 
od 1977 ro ku do 2016 ro ku był ak tyw -
nym człon kiem Izby Le kar sko -We te ry -
na ryj nej. W la tach 2007-2016 był Prze -
wod ni czą cym Ka pi tu ły Od zna ki 
„Cen taur Lu bu ski” – Za słu żo ny dla Lu -
bu skiej Izby Le kar sko We te ry na ryj nej, 
a w la tach 2009-2016 Pre ze sem Za rzą -
du Fun da cji na Rzecz Po mo cy Le ka rzom 
We te ry na rii i Ich Ro dzi nom z okrę gu 
Zie lo na Gó ra. Był tak że ak tyw nym 
człon kiem Pol skie go To wa rzy stwa Na -
uk We te ry na ryj nych (PTNW), bo m.in. 
pra co wał w Sek cji Im mu no pa to lo gicz -
nej Ryb i Sek cji Im mu no lo gii We te ry -
na ryj nej Za rzą du Głów ne go te go To wa -
rzy stwa. Nad to peł nił w la tach 
1992-2012 funk cje Prze wod ni czą ce go 
(Pre ze sa) Lu bu skie go Od dzia łu PTNW 
oraz w la tach 1989-1991 Wi ce prze wod -
ni czą ce go te go Od dzia łu. Był za ło ży cie -
lem Sek cji Im mu no lo gii We te ry na ryj nej 
w Pol skim To wa rzy stwie Im mu no lo gii 
Do świad czal nej i Kli nicz nej, w któ rej ak -
tyw nie dzia łał, bo był m.in. or ga ni za to -
rem i se kre ta rzem na uko wym hi sto rycz -
ne go I i II Kra jo we go Sym po zjum 
Im mu no lo gów We te ry na ryj nych w Pol -
sce (Świ no uj ście 1994 r. i 1997 r.). Był 
tak że człon kiem Pol skie go To wa rzy -
stwa Mi kro bio lo gów – Od dział Szcze -
cin od 1992-2002 r., a na stęp nie Od -
dzia łu w Po zna niu. W ra mach te go 
ostat nie go To wa rzy stwa wraz z PTNW, 
był or ga ni za to rem wie lu kon fe ren cji 
kra jo wych, w tym m.in. Ogól no kra jo -
wej Kon fe ren cji pt. „Bio mar ke ry sta nu 
śro do wi ska wod ne go” (Zie lo na Gó -
ra 1998 r.) i „III Ogól no pol skiej Kon -
fe ren cji Hy dro mi kro bio lo gicz nej” (To -
ruń 2004 r.).  

Za swo ją dzia łal ność za wo do wą, 
w tym na uko wą z za kre su im mu no lo gii, 
zo stał wy róż nio ny naj wyż szym od zna -
cze niem im mu no lo gicz nym w Pol sce, to 
jest „Me da lem Lu dwi ka Hirsz fel da 
za wy bit ny wkład w roz wój im mu no lo -
gii w Pol sce” (2015). Był tak że od zna czo -
ny Zło tym (2003) i Srebr nym Krzy żem 
Za słu gi (1989), Me da lem „Za słu żo ny 
Pra cow nik Rol nic twa” (1988) i Me da lem 
„Za Za słu gi w Roz wój Wo je wódz twa 
Zie lo no gór skie go” (1989), a tak że Od -
zna ką Ho no ro wą „Za Za słu gi za Ochro -
nę Śro do wi ska i Go spo dar ki Wod nej” 
(2005). Nad to wy róż nio ny był przez Za -
rząd Głów ny PTNW Me da lem „Me ri -
to Pro So cie ta te” (2002) i „Re so lu tio Pro 
Lau de” (2003), a tak że Od zna ką Ho no -
ro wą „Me ri tus” nada ną przez Kra jo wą 
Ra dę Le kar sko -We te ry na ryj ną (2012). 
Był rów nież od zna czo ny Me da lem „Za -
słu żo ny dla Wy dzia łu Me dy cy ny We te -
ry na ryj nej UP we Wro cła wiu” (2010) 
oraz wie lo ma in ny mi wy róż nie nia mi 
i dy plo ma mi przy zna ny mi przez or ga ni -
za cje we te ry na ryj ne i rol ni cze w Pol sce, 
w tym od zna czo ny był „Cen tau rem Lu -
bu skim – Za słu żo ny dla Lu bu skiej Izby 
Le kar sko We te ry na ryj nej” (2003) i Me -
da lem „Wy róż nio ny przez le ka rzy we te -
ry na rii wo je wódz twa Lu bu skie go” 
(2011).  

Pro fe sor Mi chał P. Sto sik po sia dał 
uzdol nia ar ty stycz ne, ma lo wał ob ra zy 
i prze pięk ne miał wy ni ki w mo de lar stwie 
głów nie stat ków. Był czło wie kiem ko -
cha ją cym ro dzi nę i lu dzi. Od szedł czło -
wiek ce nio ny w na uce i prak ty ce we te ry -
na ryj nej. Był świet nym za rząd cą 
i or ga ni za to rem i wiel kim po zy ty wi stą 
pra cy or ga nicz nej. Opu ścił nas czło wiek 
ży ją cy w praw dzie o so bie i to ono opi -
su je Je go wiel kość, czy uj mu jąc skró to wo 
wy jąt ko wość.  

Zo stał po cho wa ny 24 lu te go 2026 r. 
na sta rym cmen ta rzu przy ul. Wro cław -
skiej w Zie lo nej Gó rze w alei „Ko lum -
ba rii”. Był że gna ny mię dzy in ny mi przez 
przed sta wi cie li UZ w Zie lo nej Gó rze 
i US w Szcze ci nie, przed sta wi cie li Lu -
bu skiej Izby Le kar sko -We te ry na ryj nej, 
Wo je wódz kie go Fun du szu Ochro ny 
Śro do wi ska i Go spo dar ki Wod nej 
w Zie lo nej Gó rze, a tak że Je go przy ja -
ciół z Wy dzia łu Me dy cy ny We te ry na ryj -
nej Uni wer sy te tu War miń sko -Ma zur -
skie go w Olsz ty nie i ko le gów 
z daw niej sze go WZWet Zie lo na Gó ra, 
WZWet i ZHW Go rzów Wlkp. oraz 

z Pol skie go Stron nic twa Lu do we go 
z Zie lo nej Gó ry. Że gna jąc prof. Mi cha -
ła P. Sto si ka w ka pli cy je den z pi szą cych 
te wspo mnie nia po że gnał Go sło wa mi 
pie śni Krzysz to fa Klen czo na „Bia ły 
Krzyż” nu cąc tę pieśń „Gdy za pło nął na -
gle świat, bez dro ża mi szli przez śpią cy 
las” … i da lej… „Tyl ko w po lu bia ły krzyż 
nie pa mię ta już kto pod nim śpi”.  
 

prof. dr hab. n. wet Wie sław Dep tu ła 
dr n. wet. Je rzy Szen feld 

 
 

Lek. wet.  
Wojciech Słowik 

zmarł 3 marca 2019 r. 
 
 

Woj ciech Sło wik zmarł 3 mar ca 2019 ro -
ku. Uro dził się 15 czerw ca 1951 ro ku 
w Szczaw ni cy, gdzie uczęsz czał do szko -
ły po wszech nej. Po jej ukoń cze niu kon -
ty nu ował w la tach 1965-1970 na ukę 
w Tech ni kum We te ry na ryj nym w No -
wym Tar gu, uzy sku jąc dy plom tech ni ka 
we te ry na rii. Po rocz nej pra cy w te re nie 
zdał eg za min wstęp ny na Wy dział We -
te ry na ryj ny Aka de mii Rol ni czej w Lu -
bli nie i po od by ciu prak ty ki ze ro wej kon -
ty nu ował stu dia, któ re ukoń czył w 1976 
ro ku dy plo mem le ka rza we te ry na rii. 
W cza sie stu diów udzie lał się w sa mo -
rzą dzie stu denc kim oraz przez kil ka lat 
pro wa dził w Do mu Stu denc kim „Do dek” 
le gen dar ną w ca łym mia stecz ku aka de -
mic kim Klu bo -Ka wiar nię, w któ rej stu -
den ci z mniej szym bu dże tem mo gli zjeść 
do bre śnia da nie. 

Po od by ciu obo wiąz ko we go po dy plo -
mo we go sta żu Woj ciech Sło wik zo stał 
za trud nio ny w WZWet w No wym Są czu 
na sta no wi sku kie row ni ka Lecz ni cy dla 
Zwie rząt w Ło so si nie Dol nej, gdzie pra -
co wał przez ca łe swo je ży cie za wo do we. 
W 2016 ro ku prze szedł na eme ry tu rę. Był 
le ka rzem ce nio nym przez rol ni ków oraz 
bar dzo lu bia nym ko le gą w śro do wi sku 
za wo do wym. Oprócz pra cy we te ry na ryj -
nej był ak tyw nym dzia ła czem Związ ku 
Za wo do we go NSZZ So li dar ność, 
a przez jed ną ka den cję peł nił funk cję za -
stęp cy wój ta gmi ny Ło so si na Dol na. 
W dniu 5 mar ca 2019 ro ku że gna ło go 
licz ne gro no ro dzi ny, zna jo mych i ko le -
gów przy by łych z od le głych re jo nów Pol -
ski. Spo czął w gro bow cu ro dzin nym 
na cmen ta rzu w Szczaw ni cy. ● 

Wspomnienia  
 
Wspomnienia  
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D
y na micz ny roz wój ryn ku 
zwie rząt eg zo tycz nych spra -
wia, że tra fia ją one do ga bi ne -
tów we te ry na ryj nych znacz -
nie czę ściej niż jesz cze kil ka 

lat te mu. Wraz z tym ro sną ocze ki wa nia 
wo bec le ka rzy, któ rzy mu szą mie rzyć się 
z nie ty po wą fi zjo lo gią, od mien ny mi ob -
ja wa mi cho rób i ogra ni czo ną do stęp no -
ścią sche ma tów le cze nia. Od po wie dzią 
na te wy zwa nia by ła wła śnie łódz ka kon -
fe ren cja. 

W wy da rze niu udział wzię li uzna ni spe -
cja li ści i prak ty cy we te ry na rii z Pol ski i za -
gra ni cy, re pre zen tu ją cy róż ne dzie dzi ny 
me dy cy ny zwie rząt eg zo tycz nych. Wśród 
pre le gen tów zna leź li się m.in.: lek. wet. 
spec. Alek san dra Ma lu ta, lek. wet. spec. 
Iza be la Piór kow ska, lek. wet. spec. Łu kasz 
Sko mo ru cha, lek. wet. spec. Mi ro sław 
Prze wor ski, lek. wet. spec. Mi chał Kwiat -
kow ski, lek. wet. To masz Pę che rzew ski, 
lek. wet. spec. Syl wia Pie trzak, lek. wet. 
spec. Pau la Dziu biń ska -Fi la rec ka, lek. wet. 
spec. Woj ciech Wój cik, dr Tom Hel le -
buyck, dr Alek san der Sem jo nov oraz lek. 
wet. Dag ma ra Sie ro ciuk. 

Pre le gen ci ci są ak tyw nie pra cu ją cy mi 
le ka rza mi, wy kła dow ca mi aka de mic ki mi 
oraz eks per ta mi współ pra cu ją cy mi 
z ośrod ka mi zoo lo gicz ny mi i kli ni ka mi 
spe cja li stycz ny mi. Ich do świad cze nie kli -
nicz ne oraz na uko we nada ło kon fe ren cji 
wy so ki po ziom me ry to rycz ny i prak tycz -
ny, po zwa la jąc uczest ni kom na zdo by cie 
wie dzy moż li wej do bez po śred nie go wy -
ko rzy sta nia w co dzien nej pra cy. 

Już pierw szy dzień wy da rze nia po ka -
zał, jak sze ro kie i zróż ni co wa ne jest spek -

 EGZOTYCZNI PACJENCI,  
 REALNE WYZWANIA.   
 ZA NAMI I KONFERENCJA  
 AKADEMII WETERYNARII  
 EGZOTYCZNEJ 
W dniach 7-8 marca 2026 roku przestrzeń Orientarium ZOO Łódź stała się miejscem 
spotkania środowiska weterynaryjnego z całej Polski. I Konferencja Akademii Weterynarii 
Egzotycznej zgromadziła aż 200 lekarzy, techników oraz studentów, których połączyło jedno – 
chęć pogłębiania wiedzy o coraz bardziej wymagających, egzotycznych pacjentach. 

Wieczorne spotkanie w przestrzeni Orientarium.
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trum współ cze snej we te ry na rii eg zo tycz -
nej. Wy kład otwie ra ją cy, po świę co ny pro -
ble ma ty ce utrzy my wa nia na czel nych 
w pry wat nych rę kach, zwró cił uwa gę 
na etycz ne i prak tycz ne aspek ty opie ki 
nad zwie rzę ta mi, któ re czę sto nie po win -
ny funk cjo no wać po za swo im na tu ral nym 
śro do wi skiem. 

Ko lej ne wy stą pie nia prze nio sły uczest -
ni ków w świat ga tun ków rzad ko spo ty -
ka nych w co dzien nej prak ty ce. Je żo zwie -
rze, ten re ki czy je że sta ły się pre tek stem 
do omó wie nia re al nych przy pad ków kli -
nicz nych oraz wy zwań dia gno stycz nych 
i te ra peu tycz nych. Pre le gen ci pod kre śla -
li, że klu czo we zna cze nie ma zro zu mie -
nie spe cy fi ki da ne go ga tun ku – je go fi -
zjo lo gii, za cho wa nia i uwa run ko wań 
śro do wi sko wych. 

Nie za bra kło rów nież te ma tów do ty -
czą cych ga dów, pła zów czy ryb, któ re –  
choć wciąż ni szo we – co raz czę ściej po -
ja wia ją się w ga bi ne tach we te ry na ryj nych. 
Szcze gól ne za in te re so wa nie wzbu dzi ły 
tak że za gad nie nia chi rur gicz ne, przed sta -
wio ne na pod sta wie rze czy wi stych przy -
pad ków, wraz z ma te ria ła mi wi deo do ku -
men tu ją cy mi prze bieg za bie gów i moż li we 
po wi kła nia. 

Istot nym ele men tem pro gra mu by ła 
rów nież pro fi lak ty ka cho rób za kaź nych, 
w tym RHD i RHD2 u kró li ków – scho -
rzeń o wy so kiej śmier tel no ści, któ re wciąż 
sta no wią po waż ne za gro że nie w prak ty -
ce kli nicz nej. 

Pierw szy dzień za koń czył się w mniej 
for mal nej at mos fe rze – pod czas wie czor -

ne go spo tka nia w prze strze ni Orien ta -
rium uczest ni cy mie li oka zję do wy mia -
ny do świad czeń i na wią zy wa nia re la cji 
za wo do wych. 

Dru gi dzień kon fe ren cji przy niósł rów -
nie waż ne te ma ty, wy kra cza ją ce po za sa -
mą me dy cy nę kli nicz ną. Jed no z wy stą -
pień po świę co no kon dy cji psy chicz nej 
le ka rzy we te ry na rii – ro sną cej pre sji, stre -
so wi oraz pro ble mom, z ja ki mi mie rzą się 
przed sta wi cie le te go za wo du. Był to waż -
ny głos przy po mi na ją cy, że za opie ką 
nad zwie rzę ta mi sto ją lu dzie, któ rzy rów -
nież po trze bu ją wspar cia. 

Du żym za in te re so wa niem cie szy ły się 
wy kła dy za gra nicz ne go eks per ta, do ty -
czą ce cho rób oczu oraz no wo two rów 
u ga dów. Po ka za ły one, jak dy na micz nie 
roz wi ja się ta dzie dzi na i jak istot na jest 
mię dzy na ro do wa wy mia na wie dzy. 

Po ru szo ne by ły tak że za gad nie nia 
zwią za nych z ane ste zją dzi kich zwie rząt 
– jed nym z naj bar dziej wy ma ga ją cych ob -
sza rów współ cze snej we te ry na rii – oraz 
te ma tów do ty czą cych co raz po pu lar niej -
szych w Pol sce al pak. 

Dwu dnio we wy da rze nie za koń czy ło się 
pod su mo wa niem oraz moż li wo ścią zwie -
dza nia Orien ta rium – miej sca, któ re sa mo 
w so bie sta no wi sym bol ro sną ce go za in te -
re so wa nia świa tem zwie rząt eg zo tycz nych. 

Kon fe ren cja po ka za ła, że we te ry na ria 
eg zo tycz na prze sta je być ni szą, a sta je się 
dy na micz nie roz wi ja ją cą się ga łę zią me -
dy cy ny. Dla uczest ni ków by ła nie tyl ko 
oka zją do zdo by cia prak tycz nej wie dzy, ale 
rów nież im pul sem do dal sze go roz wo ju 
w tej wy ma ga ją cej, a jed no cze śnie nie zwy -
kle fa scy nu ją cej dzie dzi nie. ● 

Or ga ni za to rzy

Wielu lekarzy, jedna misja – zdrowie zwierząt egzotycznych.

Pierwsza odsłona Akademii Weterynarii Egzotycznej cieszyła się dużym 
powodzeniem.
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Po raz czwarty Uniwersytet Przyrodniczy we Wrocławiu zorganizował międzynarodowy prestiżowy mistrzowski kurs 
EVSSAR dla lekarzy weterynarii w zakresie rozrodu małych zwierząt.

Wydarzenia  

 WROCŁAW GOSPODARZEM  
 PRESTIŻOWEGO  
 MIĘDZYNARODOWEGO  
 KURSU MISTRZOWSKIEGO -  
 EVSSAR COURSE PART IV  
 ADVANCED: HAND TO HAND 
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W
 dniach 20-23 mar ca 
2026 roku od by ła się 
czwar ta edy cja pre sti -
żo we go eu ro pej skie go 
kur su mi strzow skie go 

kla sy ESAVS – EVSSAR Co ur se 
Part IV Ad van ced Hand to Hand in 
Small Ani mal Re pro duc tion, or ga ni zo -
wa ne go przez Uni wer sy tet Przy rod ni czy 
we Wro cła wiu oraz Eu ro pe an Ve te ri na -
ry So cie ty for Small Ani mal Re pro duc -
tion z ini cja ty wy Pre ze sa EVSSAR dr 
Llu is Fer re Do lcet. Funk cję Co ur se Ma -
ster peł nił prof. Woj ciech Ni żań ski. 

Za ję cia prak tycz ne od by wa ły się w Ka -
te drze Roz ro du z Kli ni ką Zwie rząt Go -
spo dar skich oraz w Ka te drze i Kli ni ce 
Chi rur gii Wy dzia łu Me dy cy ny We te ry -
na ryj nej, w Cen trum Szko le nia Chi rur -
gii En do sko po wej pro wa dzo nym przez 

kie row ni ka jed nost ki prof. Ja ku ba Nic po -
nia i prof. Prze my sła wa Prząd kę. 

 

Program kursu był 
intensywny i nastawiony 
przede wszystkim 
na praktykę. Uczestnicy 
kursu z 10 krajów świata 
pracowali 
na symulatorach 
laparoskopowych, 
doskonaląc techniki 
z zakresu chirurgii 
i rozrodu, co spotkało się 
z bardzo dobrym 

odbiorem, a także rozwijali 
umiejętności w zakresie 
sztucznej inseminacji, 
cytologii, ultrasonografii 
i neonatologii.                         

Uczestnicy kursu i prowadzący.

Teoria to za mało – stawiamy  
na praktykę!

Przyszłość chirurgii w weterynarii. 
Doskonalenie technik 
na symulatorach 
laparoskopowych.

FO
T. A

RC
H

IW
U

M
 U

PW
R



 

Dzię ki te mu szko le nie mia ło wy raź nie 
prak tycz ny cha rak ter i po zwa la ło prze ło -
żyć zdo by wa ną wie dzę bez po śred nio 
na co dzien ną pra cę kli nicz ną. Kurs obej -
mo wał rów nież an dro lo gię, tech ni ki 
wspo ma ga ne go roz ro du, po bie ra nie i za -
awan so wa ną oce nę na sie nia (mi kro sko -
pia, CASA, cy to me tria prze pły wo wa),  
je go kon ser wa cję oraz in se mi na cję do ma -
cicz ną. Uczest ni cy ćwi czy li tak że za bie gi 
chi rur gicz ne, ta kie jak wa zek to mia i or -
chiek to mia. Ostat ni dzień po świę co ny 
był m.in. cy to lo gii, ul tra so no gra fii oraz 
za gad nie niom neo na to lo gicz nym. 

Za ję cia pro wa dzi li do świad cze ni spe cja -
li ści z Pol ski i za gra ni cy, w su mie z 8 kra -
jów świa ta, re pre zen tu ją cy czo ło we ośrod -
ki na uko we z ca łej Eu ro py, min. Eva Axner 
(Szwe cja), Ti be riu Con stan tin (Ru mu nia), 
Llu is Fer re Do lcet (Hisz pa nia), Gu ill la me 
Do ma in (Bel gia), Geo r ge Mant zia ras, 
(Gre cja) An drea Mu en nich (Niem cy), 
Mar co Rus so (Wło chy) oraz z UPwr 
Woj ciech Ni żań ski, Prze my sław Prząd ka, 
Mał go rza ta Ocho ta, Zu zan na Li goc ka -
-Ko wal czyk, Jo an na Tu ni kow ska i Ka mil 

Wydarzenia  
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Inspirujący czas z ekspertami, czyli potężna dawka motywacji do pracy klinicznej.

Praktyka czyni mistrza.
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Su li ga, co stwo rzy ło do sko na łą prze strzeń 
do wy mia ny do świad czeń i dys ku sji.  

Prak tycz na część kur su po prze dzo -
na by ła teo rią prze ka za ną w for mie wy -
kła dów on li ne. Każ dy z uczest ni ków, aby 
móc przy stą pić do za jęć prak tycz nych, 
mu siał uprzed nio za po znać się z czę ścią 
teo re tycz ną. Wy kła dy on li ne po pro wa dzi -
li: Mar co Rus so (Wło chy), Gu il lau me 

Do ma in (Bel gia), An drea Münnich 
(Niem cy), Xa vier Lévy (Fran cja), Prze -
my sław Prząd ka, Kon rad Blen din ger 
(Niem cy), Ka th ri ne Thejll Kir choff (Da -
nia), Ma ria da Graça Cun ha An tu nes Lo -
pes (Por tu ga lia). 

Kurs po raz ko lej ny po ka zał, jak du że 
zna cze nie ma do sko na le nie za wo do we 
przez prak tycz ne ćwi cze nia i bez po śred -

nia współ pra ca z eks per ta mi. Dla uczest -
ni ków był to nie tyl ko czas in ten syw nej 
pra cy, ale tak że oka zja do upo rząd ko wa -
nia wie dzy i zdo by cia kon kret nych, prak -
tycz nych umie jęt no ści, któ re moż -
na od ra zu wy ko rzy stać w co dzien nej 
pra cy kli nicz nej re ali zo wa nej w róż nych 
kra jach świa ta. ● 

Wojciech Niżański

Hand to Hand – nauka bezpośrednio od mistrzów.

Intensywne ćwiczenia z zakresu andrologii i zaawansowanej oceny 
nasienia pod okiem prof. Wojciecha Niżańskiego.Zajęcia z USG.



1. NAZWA PRODUKTU LECZNICZEGO WETERYNARYJNEGO 

PLUSET 500 j.m./500 j.m. proszek i rozpuszczalnik do sporządzania 

roztworu do wstrzykiwań dla bydła 

PLUSET vet 500 IU/500 IU Powder and solvent for solution for injection  

for bovine [FI] 

PLUSET 500 IU/500 IU Powder and solvent for solution for injection 

Follicle stimulating hormone (FSHp), Luteinizing hormone (LHp) [DE] 

 

2. SKŁAD JAKOŚCIOWY I ILOŚCIOWY 

Jedna fiolka liofilizowanego produktu zawiera: 

Substancje czynne: 

– Hormon folikulotropowy (FSHp)....................................................................... 500 j.m. 

– Hormon luteinizujący (LHp)................................................................................... 500 j.m. 

Jedna fiolka rozpuszczalnika zawiera: 

– Chlorokrezol................................................................................................................................ 0,021 g 

– Jałowa, wolna od pirogenów sól fizjologiczna do.......................... 21 mg 

1 ml roztworu po rekonstytucji zawiera: 

Substancje czynne: 

– Hormon folikulotropowy (FSHp)........................................................................... 50 j.m. 

– Hormon luteinizujący (LHp)...................................................................................... 50 j.m. 

Substancje pomocnicze: 

– Chlorokrezol........................................................................................................................................

 1 mg 

– Jałowa, wolna od pirogenów sól fizjologiczna do................................... 1 ml 

Wykaz wszystkich substancji pomocniczych, patrz punkt 6.1. 

 

3. POSTAĆ FARMACEUTYCZNA 

Proszek i rozpuszczalnik do sporządzania roztworu do wstrzykiwań 

Biała lub prawie biała granulka i klarowny i bezbarwny rozwór. 

 

4. SZCZEGÓŁOWE DANE KLINICZNE 

4.1 Docelowe gatunki zwierząt 

Bydło (dojrzałe płciowo samice) 

4.2 Wskazania lecznicze dla poszczególnych docelowych gatunków 

zwierząt 

Indukcja superowulacji u dojrzałych płciowo jałówek lub krów 

4.3 Przeciwwskazania 

Nie stosować w przypadku nadwrażliwości na substancje czynne lub 

na dowolną substancję pomocniczą. 

Nie stosować u samców i niedojrzałych płciowo samic bydła. 

Patrz punkt 4.7. 

4.4 Specjalne ostrzeżenia dla każdego z docelowych gatunków 

zwierząt 

Brak 

4.5 Specjalne środki ostrożności dotyczące stosowania 

Specjalne środki ostrożności dotyczące stosowania u zwierząt 

W celu indukcji superowulacji o odpowiedniej odpowiedzi powinny być 

zastosowane następujące zalecenia dotyczące stosowania tego 

produktu: 

a. Przed rozpoczęciem leczenia tym produktem, dawczyni musi przejść 

co najmniej jeden normalny cyklu rujowy. 

b. Gdy rozpoczyna się leczenie tym produktem, dawczyni nie powinna 

wykazywać żadnych objawów klinicznych choroby. Badanie jajnika 

powinno potwierdzić obecność funkcjonalnego ciałka żółtego i brak 

jakichkolwiek stanów patologicznych, takich jak: zwyrodnienia 

torbielowate jajnika lub zrosty na jajnikach. 

c. Leczenie należy rozpocząć między 9. a 12. dniem cyklu rujowego 

(najlepsze wyniki uzyskuje się zwykle 11 dnia).  

d. 60 i/lub 72 godziny po rozpoczęciu leczenia wywołującego 

superowulację, należy podać w dawce luteolitycznej, domięśniowo 

prostaglandynę F2α lub jej analog, 

e. Faza stojąca (obecny odruch tolerancji) rui pojawia się 40-48 godzin 

po podaniu prostaglandyny, a zabieg inseminacji z użyciem wysokiej 

jakości nasienia powinien być wykonany 12 godzin od pojawienia się 

fazy stojącej rui oraz powtórzony 12 godzin później. 

f. Po niechirurgicznym pozyskaniu zarodków w 7 dniu, zaleca się podać 

zwierzętom ponownie prostaglandyny, aby zapewnić szybkie 

wystąpienie rui. Jeśli nie, to zwierzęta, po 4 tygodniach, powinny zostać 

przebadane, w celu upewnienia się, że została przywrócona normalna 

aktywność jajników. Inseminować można w pierwszej rui 

po superowulacji, która normalnie pojawia się po 28 dniach. 

g. Skutki powtarzanego leczenia z użyciem produktu przez dłuższy okres 

czasu nie zostały poddane ocenie dla wszystkich możliwych 

schematów leczenia. Dlatego zaleca się, aby produkt nie był 

stosowany więcej niż dwa razy do wywołania superowulacji. Powinno 

się pozwolić na wystąpienie przynajmniej jednego naturalnego cyklu 

rujowego pomiędzy dwoma wywoływanymi superowulacjami. 

h. Odstęp od wycielenia do rozpoczęcia wywoływania superowulacji 

powinien wynosić co najmniej 3 miesiące.  

i. Może występować indywidualna zmienność odpowiedzi w zależności 

od wieku, rasy, statusu reprodukcyjnego. 

Specjalne środki ostrożności dla osób podających produkt leczniczy 

weterynaryjny zwierzętom 

Przypadkowe wstrzyknięcie może powodować działanie hormonalne 

u kobiet i być szkodliwe dla nienarodzonych dzieci. Aby uniknąć 

samoiniekcji należy zachować ostrożność podczas stosowania produktu. 

Kobiety w ciąży lub kobiety, u których ciąży nie można wykluczyć, 

po przypadkowej samoiniekcji powinny niezwłocznie zwrócić się 

o pomoc lekarską oraz przedstawić lekarzowi ulotkę informacyjną lub 

opakowanie produktu. 

4.6 Działania niepożądane (częstość i stopień nasilenia) 

Nieznaczne obniżenie wydajności mlecznej. 

Po zastosowanym leczeniu możliwe jest opóźnienie pojawienia się rui. 

Wskutek indukcji superowulacji mogą tworzyć się torbiele jajnikowe. 

4.7. Stosowanie w ciąży, laktacji lub w okresie nieśności 

Nie stosować w okresie ciąży. 

Podczas rui z indukowaną superowulacją (tak jak podczas innych 

cyklów rujowych) obserwowano nieznaczne obniżenie mleczności, 

jednak w ciągu 2 tygodni ogólna wydajność osiąga poziom sprzed 

leczenia. 

4.8 Interakcje z innymi produktami leczniczymi i inne rodzaje 

interakcji 

Nieznane 

4.9 Dawkowanie i droga(i) podawania 

Rozpuścić zawartość każdej fiolki produktu liofilizowanego w 10,5 ml 

rozpuszczalnika. Należy zachować metody aseptyczne podczas 

rozpuszczania zawartości i opróżniania fiolki z porcji roztworu. 

Przed każdym wprowadzeniem sterylnej igły zamknięcie fiolki należy 

odpowiednio oczyścić i zdezynfekować. 

Podczas rozpuszczania delikatnie mieszać. 

Produkt jest przeznaczony wyłącznie do podania poprzez wstrzyknięcia 

domięśniowe. 

Do indukcji superowulacji u krów zalecany jest następujący 

harmonogram leczenia: 

Całkowita zalecana dawka wynosi od 800 do 1000 j.m. – podawana w ciągu  

4 do 5 dni w dawkach zmniejszających się. Ze względu na występujące 

różnice między zwierzętami oraz biorąc pod uwagę rasę, wiek i statusu 

reprodukcyjny plan dawkowania należy odpowiednio dostosować.  

Dla jałówek i krów typu mięsnego zalecana jest dawka całkowita 800 j.m.. 

Dla krów mlecznych, biorąc pod uwagę wiek, ilość przebytych porodów 

i wydajność mleczną dawkę można zwiększyć do 1000 j.m. 
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Zalecany harmonogram dla 800 j.m. podawane w ciągu 4 dni: 

Zalecany harmonogram dla 1000 j.m. podawane w ciągu 5 dni: 

 

* Odpowiada 11. dniowi cyklu rujowego. 

** 60 i (lub) 72 godziny po rozpoczęciu leczenia wywołującego 

superowulację powinna być podana domięśniowo dawka luteolityczna 

prostaglandynę F2α  

4.10 Przedawkowanie (objawy, sposób postępowania przy udzielaniu 

natychmiastowej pomocy, odtrutki), jeśli konieczne 

Nie jest wskazane przekraczać maksymalną zalecaną dawkę. Wysokie 

dawki FSH i LH mogą powodować obniżenie wskaźnika zapłodnienia, co 

skutkuje wzrostem ilości niezapłodnionych zarodków. 

4.11 Okres (-y) karencji 

Krowy: tkanki jadalne: zero dni, 

mleko: zero godzin. 

 

5. WŁAŚCIWOŚCI FARMAKOLOGICZNE 

Grupa farmakoterapeutyczna: hormony płciowe i modulatory układu 

płciowego: gomadotropiny. 

Kod ATCvet: QG03GA90 

5.1 Właściwości farmakodynamiczne 

FSH i LH pochodzące od świń są glikoproteinami wydzielanymi z przedniego 

płata przysadki pod wpływem uwalnianej z podwzgórza GnRH. Białka te 

składają się z podjednostek alfa i beta; specyficzność biologiczną 

warunkuje podjednostka beta (masa cząsteczkowa = 27000 – 34000). 

FSH i LH stymulują normalne funkcje gonad i wydzielanie hormonów 

płciowych u samców i samic ssaków. 

U kobiet, w trakcie normalnego cyklu jajnikowego, FSH pobudza rozwój 

i dojrzewanie pęcherzyków Graafa i komórki jajowej. Pęcherzyki 

odpowiadają za zwiększone wydzielanie estrogenów z komórek warstwy 

wewnętrznej osłonki pęcherzyka, który w połowie cyklu, poprzez 

mechanizm sprzężenia zwrotnego, stymuluje wydzielanie przysadkowego 

LH. Zwiększone wydzielanie estrogenów i LH z przysadki powoduje 

pęknięcie pęcherzyka prowadząc do owulacji. Następnie pęcherzyk 

przekształca się w ciałko żółte wydzielające progesteron. 

Poprzez podawanie produktów zawierających egzogenne gonadotropiny 

FSH i LH możliwe jest zwiększenie liczby owulacji. Przypuszcza się, że podawanie 

egzogennych gonadotropin zwiększa liczbę pęcherzyków antralnych 

i zmniejsza liczbę pęcherzykach atrezyjnych. Dla potrzeb superowulacji 

wymagane jest właściwy stosunek FSH/LH i odpowiedni harmonogram 

leczenia. Gdy FSH stymuluje wzrost pęcherzyków, do uzyskania mnogiej 

owulacji niezbędne jest minimalne stężenie LH. Chociaż stosunek 

bioaktywności FSH/LH w produkcie jest utrzymany na poziomie 1: 1, z powodu 

krótkiego okresu półtrwania LH pochodzącego od świń, to aktywność 

produktu dotyczy głównie stymulacji dojrzewania pęcherzyków. 

5.2 Właściwości farmakokinetyczne 

Gonadotropiny FSH i LH mają, z niewielkimi tylko różnicami, porównywalne 

struktury molekularne u wszystkich gatunków ssaków. W konsekwencji 

naturalnie występujące FSH i LH pochodzenia świńskiego będą 

metabolizowane i wydalane odpowiednio jak endogenne 

gonadotropiny. 

Endogenne, jak i egzogenne FSH i LH są usuwane z organizmu głównie 

przez nerki. Losy nerkowe hormonów glikoproteinowych to filtracja 

kłębuszkowa, następnie, albo (a) wydalanie z moczem (głównie w formie 

niezmienionej), lub (b) rozkład w komórkach kanalika krętego I rzędu 

(proksymalnego). Przesączony hormon ulega reabsorpcji (internalizacji 

przez endocytozę) i jest katabolizowany w lizosomach do oligopeptydów 

i wolnych aminokwasów. Uwolnione aminokwasy poprzez krążenie 

okołokanalikowe wracają do krwiobiegu. 

Kinetyka FSHp i LHp u krów jest przedstawiana, jako krzywa bio-

eksponencjalna z początkowym szybkim czasem eliminacji (t½α), 

następnie powolnym spadkiem (t½ß ) we krwi. 

Wartości okresu półtrwania FSHp, określony po podaniu pojedynczej 

dawki i. v. u dwóch jałówek, wynoszą odpowiednio 2 ½ godziny (t½α) 

oraz 25 ½ godziny (t½ß ). Te wartości dla LHp to odpowiednio: 40 min i 6 

godz. 

 

6. DANE FARMACEUTYCZNE: 

6.1 Wykaz substancji pomocniczych 

Chlorokrezol 

Sodu chlorek 

Woda do wstrzykiwań 

6.2 Niezgodności farmaceutyczne 

Nieznane 

6.3 Okres ważności 

Okres ważności produktu leczniczego weterynaryjnego zapakowanego 

do sprzedaży: 2 lata. 

Okres ważności po rekonstytucji zgodnie z instrukcją: 6 dni. 

6.4 Specjalne środki ostrożności podczas przechowywania 

Przechowywać w temperaturze poniżej 25°C. 

Roztwór po rekonstytucji przechowywać i transportować w stanie 

schłodzonym (2°C–8°C) i nie zamrażać. 

Przechowywać fiolkę w opakowaniu zewnętrznym. 

6.5 Rodzaj i skład opakowania bezpośredniego 

Opakowanie dla liofilizatu: 

– Fiolki z bezbarwnego, obojętnego szkła (typu I) o pojemności 10 ml, 

zamykane korkami z gumy bromobutylowej i silikonu oraz 

aluminiowymi kapslami z zabezpieczeniem typu „flip off”. 

Dzień 1*

08.00 godz. 3,0 ml i.m. (150 j.m. FSH + 150 j.m. LH)

20.00 godz. 3,0 ml i.m. (150 j.m. FSH + 150 j.m. LH)

Dzień 2

08.00 godz. 2,5 ml i.m. (125 j.m. FSH + 125 j.m. LH)

20.00 godz. 2,5 ml i.m. (125 j.m. FSH + 125 j.m. LH)

Dzień 3**

08.00 godz. 1,5 ml i.m. (75 j.m. FSH + 75 j.m. LH)

20.00 godz. 1,5 ml i.m. (75 j.m. FSH + 75 j.m. LH)

Dzień 4

08.00 godz. 1,0 ml i.m. (50 j.m. FSH + 50 j.m. LH)

20.00 godz. 1,0 ml i.m. (50 j.m. FSH + 50 j.m. LH)

Dzień 1*

08.00 godz. 3,0 ml i.m. (150 j.m. FSH + 150 j.m. LH)

20.00 godz. 3,0 ml i.m. (150 j.m. FSH + 150 j.m. LH)

Dzień 2

08.00 godz. 2,5 ml i.m. (125 j.m. FSH + 125 j.m. LH)

20.00 godz. 2,5 ml i.m. (125 j.m. FSH + 125 j.m. LH)

Dzień 3**

08.00 godz. 2 ml i.m. (100 j.m. FSH + 100 j.m. LH)

20.00 godz. 2 ml i.m. (100 j.m. FSH + 100 j.m. LH)

Dzień 4

08.00 godz. 1,5 ml i.m. (75 j.m. FSH + 75 j.m. LH)

20.00 godz. 1,5 ml i.m. (75 j.m. FSH + 75 j.m. LH)

Dzień 5

08.00 godz. 1 ml i.m. (50 j.m. FSH + 50 j.m. LH)

20.00 godz. 1 ml i.m. (50 j.m. FSH + 50 j.m. LH)



Opakowanie dla rozpuszczalnika: 

– Fiolki z bezbarwnego, obojętnego szkła (typu 1), o pojemności 21 ml, 

z gumowymi korkami koloru szarego oraz aluminiowymi kapslami 

z zabezpieczeniem typu „flip off”. 

– Pudełko tekturowe zawierające 2 szklane fiolki o pojemności 10 ml 

z liofilizowanym produktem i 1 szklaną fiolkę z 21 ml rozpuszczalnika. 

6.6 Specjalne środki ostrożności dotyczące usuwania niezużytego 

produktu leczniczego weterynaryjnego lub pochodzących z niego 

odpadów 

Niewykorzystany produkt leczniczy weterynaryjny lub jego odpady należy 

usunąć w sposób zgodny z obowiązującymi przepisami. 

 

7. NAZWA I ADRES PODMIOTU ODPOWIEDZIALNEGO 

LABORATORIOS CALIER, S.A. 

C/ Barcelonés, 26 (Plá del Ramassá) 

LES FRANQUESES DEL VALLES 

Barcelona (Hiszpania) 

 

8. NUMER(-Y) POZWOLENIA NA DOPUSZCZENIE DO OBROTU 

 

9. DATA WYDANIA PIERWSZEGO POZWOLENIA NA DOPUSZCZENIE DO 

OBROTU / DATA PRZEDŁUŻENIA POZWOLENIA 

Data wydania pierwszego pozwolenia na dopuszczenie do obrotu: 

 

10. DATA OSTATNIEJ AKTUALIZACJI TEKSTU CHARAKTERYSTYKI 

PRODUKTU LECZNICZEGO WETERYNARYJNEGO 

ZAKAZ WYTWARZANIA, IMPORTU, POSIADANIA, SPRZEDAŻY, DOSTAWY 

I/LUB STOSOWANIA 

Wydawany z przepisu lekarza - Rp. 

 

 

NAZWA PRODUKTU LECZNICZEGO WETERYNARYJNEGO:  

Me taxx 0,5 mg/ml za wie si na do ust na dla ko tów i ka wii do mo wych.  

 

SKŁAD JAKOŚCIOWY I ILOŚCIOWY: Każdy ml zawiera: substancja czynna: 

Meloksykam 0,5 mg; substancje pomocnicze: Sodu benzoesan (E211) 1,5 mg, 

Sorbitol ciekły, niekrystalizujący, Glicerol, Sacharyna sodowa, Ksylitol, Sodu 

diwodorofosforan dwuwodny, Krzemionka koloidalna bezwodna, Guma 

ksantan, Kwas cytrynowy jednowodny, Aromat miodowy, Woda 

oczyszczona.  

 

POSTAĆ FARMACEUTYCZNA: Za wie si na do ust na; żół ta lub ja sno żół ta.  

 

WSKAZANIA: Koty: Łagodzenie lekkich do umiarkowanych bólów 

pooperacyjnych oraz stanów zapalnych po zabiegach chirurgicznych 

u kotów, np. po zabiegach ortopedycznych i w obrębie tkanek miękkich. 

Łagodzenie bólu i stanu zapalnego przy ostrych i przewlekłych zaburzeniach 

mięśniowoszkieletowych u kotów. Kawie domowe: Łagodzenie lekkich 

do umiarkowanych bólów pooperacyjnych związanych z zabiegami 

w obrębie tkanki miękkiej, takimi jak kastracja u samców.  

 

DROGA PODANIA I DAWKOWANIE: Podanie doustne. Szczególną uwagę 

należy poświęcić dokładności dawkowania. Nie należy przekraczać 

zalecanej dawki. Dawkowanie: Koty: Ból pooperacyjny i stan zapalny 

po zabiegach chirurgicznych: Po wstępnym leczeniu odpowiednim, 

zatwierdzonym do stosowania u kotów, weterynaryjnym produktem 

leczniczym zawierającym meloksykam w postaci iniekcji, należy 

kontynuować leczenie 24 godziny później produktem Metaxx 

zawiesina doustna dla kotów 0,5 mg/ml w dawce 0,05 mg meloksykamu/kg 

masy ciała, tj. 0,1 ml/kg masy ciała. Kolejne dawki mogą być podawane raz 

na dobę (co 24 godziny) przez maksymalnie cztery dni. Ostre zaburzenia 

mięśniowo-szkieletowe: Rozpoczęcie leczenia polega na podaniu 

pojedynczej dawki doustnej 0,2 mg meloksykamu/kg masy ciała,  

tj. 0,4 ml/kg masy ciała pierwszego dnia. Leczenie należy kontynuować, 

podając raz na dobę (co 24 godziny) doustną dawkę 0.05 mg 

meloksykamu/kg masy ciała, tj. 0,1 ml/kg masy ciała, dopóki utrzymuje się 

ostry ból i stan zapalny. Przewlekłe zaburzenia mięśniowo-szkieletowe: 

Rozpoczęcie leczenia polega na podaniu pojedynczej dawki doustnej 0,1 mg 

meloksykamu/kg masy ciała, tj. 0,2 ml/kg masy ciała pierwszego dnia. 

Leczenie należy kontynuować, podając raz na dobę (co 24 godziny) 

doustną dawkę podtrzymującą 0,05 mg meloksykamu/kg masy ciała,  

tj. 0,1 ml/kg masy ciała. Odpowiedź kliniczną obserwuje się zwykle w ciągu  

7 dni. Jeśli nie nastąpi poprawa kliniczna, leczenie należy przerwać 

najpóźniej po 14 dniach. Dawkowanie: Kawie domowe: Ból pooperacyjny 

związany z zabiegiem chirurgicznym w obrębie tkanek miękkich: 

Rozpoczęcie leczenia polega na podaniu pojedynczej dawki doustnej  

0,2 mg meloksykamu/kg masy ciała, tj. 0,4 ml/kg masy ciała w dniu  

1. (przed zabiegiem). Leczenie należy kontynuować, podając od dnia  

2. do dnia 3. (po zabiegu) raz na dobę (co 24 godziny) doustną dawkę  

0,1 mg meloksykamu/kg masy ciała, tj. 0,2 ml/kg masy ciała. 

W indywidualnych przypadkach dawka może zostać zwiększona według 

uznania lekarza weterynarii do 0,5 mg/kg masy ciała, tj. 1 ml/kg masy ciała. 

Bezpieczeństwo dawek przekraczających 0,6 ml/kg masy ciała u kawii 

domowych nie zostało jednak określone. Droga i sposób podania: Produkt 

leczniczy należy podawać albo zmieszany z karmą (koty) albo bezpośrednio 

doustnie (koty i kawie domowe) przy użyciu dostarczonej strzykawki 1 ml 

z podziałką co 0,02 ml. Przed użyciem potrząsnąć butelką, unikać 

wprowadzania zanieczyszczeń w czasie użycia. Pobrać zawiesinę w ilości 

odpowiedniej do masy ciała zwierzęcia. Dawka 0,05 mg meloksykamu/kg 

masy ciała: 0,1 ml/kg masy ciała; Dawka 0,1 mg meloksykamu/kg masy 

ciała: 0,2 ml/kg masy ciała; Dawka 0,2 mg meloksykamu/kg masy ciała:  

0,4 ml/kg masy ciała.  

 

PRZECIWWSKAZANIA: Nie stosować u zwierząt w ciąży i karmiących. Nie 

stosować u kotów z zaburzeniami żołądka i jelit, takimi jak podrażnienie 

i krwawienie, u zwierząt z zaburzoną czynnością wątroby, serca lub nerek 

oraz zaburzeniami krwotocznymi. Nie stosować w przypadkach 

nadwrażliwości na substancję czynną lub na dowolną substancję 

pomocniczą. Nie stosować u kociąt w wieku poniżej 6 tygodni. Nie stosować 

u kawii domowych w wieku poniżej 4 tygodni.  

 

SPECJALNE OSTRZEŻENIA: Brak.  

 

SPECJALNE ŚRODKI OSTROŻNOŚCI DOTYCZĄCE STOSOWANIA: Specjalne 

środki ostrożności dotyczące bezpiecznego stosowania u docelowych 

gatunków zwierząt: Nie stosować u zwierząt odwodnionych, z hipowolemią 

lub z obniżonym ciśnieniem, ponieważ istnieje u nich ryzyko toksycznego 

działania na nerki. Do stosowanie po zabiegach operacyjnych u kotów 

i kawii domowych: Jeśli potrzebne jest dodatkowe łagodzenie bólu, należy 

rozważyć zastosowanie multimodalnej terapii przeciwbólowej. Przewlekłe 

zaburzenia mięśniowo-szkieletowe u kotów: Reakcję na długoterminową 

terapię powinien sprawdzać w regularnych odstępach czasu lekarz 

weterynarii. Specjalne środki ostrożności dla osób podających 

weterynaryjny produkt leczniczy zwierzętom: Meloksykam i inne 

niesteroidowe leki przeciwzapalne (NLPZ) mogą powodować reakcje 

nadwrażliwości. Osoby o znanej nadwrażliwości na NLPZ powinny unikać 

kontaktu z tym weterynaryjnym produktem leczniczym. Po użyciu produktu 

umyć ręce. W razie przypadkowego połknięcia produkt może powodować 

objawy ze strony układu pokarmowego, takie jak nudności i ból żołądka. 
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Życie Weterynaryjne

Zachować ostrożność, aby nie doszło do przypadkowego połknięcia przez 

dziecko. Nie pozostawiać napełnionej strzykawki bez opieki. Wszelkie 

pozostałości karmy zawierającej weterynaryjny produkt leczniczy należy 

niezwłocznie wyrzucić, a miskę starannie umyć. Po przypadkowym 

połknięciu należy niezwłocznie zwrócić się o pomoc lekarską oraz 

przedstawić lekarzowi ulotkę informacyjną lub etykietę.  

 

ZDARZENIA NIEPOŻĄDANE: Koty: Bardzo rzadko (< 1 zwierzę/10 000 leczonych 

zwierząt, włączając pojedyncze raporty): Utrata łaknienia1, letarg1; wymioty1, 

biegunka1, krew w kale (utajona)1; wrzody układu pokarmowego1; 

niewydolność nerek1; podwyższone stężenie enzymów wątrobowych.  
1 Zdarzenia niepożądane typowe dla NLPZ. W większości przypadków te 

zdarzenia niepożądane mają charakter przejściowy i zanikają 

po zakończeniu leczenia, ale niekiedy mogą być poważne lub zagrażać 

życiu. Koty i kawie domowe: Jeśli wystąpią zdarzenia niepożądane, należy 

przerwać leczenie i zwrócić się o poradę do lekarza weterynarii. Zgłaszanie 

zdarzeń niepożądanych jest istotne, ponieważ umożliwia ciągłe 

monitorowanie bezpieczeństwa stosowania weterynaryjnego produktu 

leczniczego. Zgłoszenia najlepiej przesłać za pośrednictwem lekarza 

weterynarii do właściwych organów krajowych lub do podmiotu 

odpowiedzialnego za pośrednictwem krajowego systemu zgłaszania. 

Właściwe dane kontaktowe znajdują się w ulotce informacyjnej.  

 

Wyłącznie dla zwierząt. Wydawany na receptę weterynaryjną.  

NUMER POZWOLENIA NA DOPUSZCZENIE DO OBROTU: 3330/24.  

NAZWA I ADRES PODMIOTU ODPOWIEDZIALNEGO: Alfasan Nederland B. V., 

Kuipersweg 9, 3449 JA Woerden, Holandia.  

LOKALNY PRZEDSTAWICIEL PODMIOTU ODPOWIEDZIALNEGO: Vet-Agro 

Trading Sp. z o.o. ul. Mełgiewska 18 20-234 Lublin, Polska. ChPL: 05.10.2024 r. 

 

 

NAZWA PRODUKTU LECZNICZEGO WETERYNARYJNEGO:  

Me taxx 1,5 mg/ml za wie si na do ust na dla psów.  

 

SKŁAD JAKOŚCIOWY I ILOŚCIOWY: Każdy ml zawiera: substancja czynna: 

Meloksykam 1,5 mg; substancje pomocnicze: Sodu benzoesan (E211) 1,5 mg, 

Sorbitol ciekły, niekrystalizujący, Glicerol, Sacharyna sodowa, Ksylitol, Sodu 

diwodorofosforan dwuwodny, Krzemionka koloidalna bezwodna, Guma 

ksantan, Kwas cytrynowy jednowodny, Aromat miodowy, Woda 

oczyszczona.  

 

POSTAĆ FARMACEUTYCZNA: Zawiesina doustna; żółta lub jasnożółta. 

WSKAZANIA: Łagodzenie stanu zapalnego i bólu przy ostrych i przewlekłych 

zaburzeniach mięśniowo-szkieletowych u psów.  

 

DROGA PODANIA I DAWKOWANIE: Podanie doustne. Dawkowanie: 

Rozpoczęcie leczenia polega na podaniu pojedynczej dawki  

0,2 mg meloksykamu/kg masy ciała pierwszego dnia. Leczenie należy 

kontynuować, podając raz na dobę (co 24 godziny) doustną dawkę 

podtrzymującą 0,1 mg meloksykamu/kg masy ciała. W przypadku 

dłuższego leczenia, gdy zostanie zaobserwowana odpowiedź 

kliniczna (po ≥ 4 dniach), dawkę weterynaryjnego produktu leczniczego 

można dostosować do najniższej skutecznej dawki, odpowiadającej 

nasileniu bólu i stanu zapalnego związanego z przewlekłymi zaburzeniami 

mięśniowoszkieletowymi, które mogą zmieniać się w czasie. Odpowiedź 

kliniczną obserwuje się zwykle w ciągu 3- 4 dni. Jeśli nie nastąpi poprawa 

kliniczna, leczenie należy przerwać najpóźniej po 10 dniach.  

Droga i sposób podania: Weterynaryjny produkt leczniczy należy 

podawać albo zmieszany z karmą, albo bezpośrednio doustnie 

przy użyciu strzykawki. Przed użyciem potrząsnąć butelką, unikać 

wprowadzania zanieczyszczeń w czasie stosowania. Szczególną uwagę 

należy poświęcić dokładności dawkowania. Zawiesinę można podawać 

za pomocą strzykawki z podziałką, dołączonej do opakowania. Strzykawka 

pasuje do zakraplacza w butelce i jest zaopatrzona w skalę w kg masy 

ciała, skala ta odpowiada dawce podtrzymującej 0,1 mg/kg masy ciała. 

A zatem do rozpoczęcia terapii pierwszego dnia potrzebna będzie  

ilość odpowiadająca podwójnej dawce podtrzymującej. 

PRZECIWWSKAZANIA: Nie stosować u zwierząt w ciąży lub karmiących. 

Nie stosować u zwierząt z zaburzeniami żołądka i jelit, takimi jak 

podrażnienie i krwawienie, zaburzoną funkcją wątroby, serca lub nerek 

oraz zaburzeniami krwotocznymi. Nie stosować w przypadkach 

nadwrażliwości na substancję czynną lub na dowolną substancję 

pomocniczą. Nie stosować u psów w wieku poniżej 6 tygodni. 

 

SPECJALNE OSTRZEŻENIA: Brak.  

 

SPECJALNE ŚRODKI OSTROŻNOŚCI DOTYCZĄCE STOSOWANIA: Specjalne 

środki ostrożności dotyczące bezpiecznego stosowania u docelowych 

gatunków zwierząt: Nie stosować u zwierząt odwodnionych, z hipowolemią 

lub z obniżonym ciśnieniem, ponieważ istnieje u nich ryzyko toksycznego 

działania na nerki. Tego weterynaryjnego produktu leczniczego dla psów 

nie należy stosować u kotów, ponieważ nie jest on przeznaczony 

do stosowania o zwierząt tego gatunku. W przypadku kotów, należy 

stosować produkt Metaxx 0,5 mg/ml zawiesina doustna dla kotów i kawii 

domowych. Specjalne środki ostrożności dla osób podających 

weterynaryjny produkt leczniczy zwierzętom: Meloksykam i inne 

niesteroidowe leki przeciwzapalne (NLPZ) mogą powodować reakcje 

nadwrażliwości. Osoby o znanej nadwrażliwości na NLPZ powinny unikać 

kontaktu z tym weterynaryjnym produktem leczniczym. Po użyciu produktu 

umyć ręce. W razie przypadkowego połknięcia produkt może powodować 

objawy ze strony układu pokarmowego, takie jak nudności i ból żołądka. 

Zachować ostrożność, aby nie doszło do przypadkowego połknięcia przez 

dziecko. Nie pozostawiać napełnionej strzykawki bez opieki. Wszelkie 

pozostałości karmy zawierającej weterynaryjny produkt leczniczy należy 

niezwłocznie wyrzucić, a miskę starannie umyć. Po przypadkowym 

połknięciu należy niezwłocznie zwrócić się o pomoc lekarską oraz 

przedstawić lekarzowi ulotkę informacyjną lub etykietę.  

 

ZDARZENIA NIEPOŻĄDANE: Psy: Bardzo rzadko (< 1 zwierzę/10 000 leczonych 

zwierząt, włączając pojedyncze raporty): Utrata łaknienia1, letarg1; wymioty1, 

biegunka1, krew w kale (utajona)1, krwawa biegunka, wrzody układu 

pokarmowego1; niewydolność nerek1; podwyższone stężenie enzymów 

wątrobowych. 1 Zdarzenia niepożądane typowe dla NLPZ. Wymienione 

zdarzenia niepożądane występują zwykle w pierwszym tygodniu leczenia 

i w większości przypadków mają charakter przejściowy i zanikają 

po zakończeniu leczenia, ale niekiedy mogą być poważne lub zagrażać 

życiu. Jeśli wystąpią zdarzenia niepożądane, należy przerwać leczenie 

i zwrócić się o poradę do lekarza weterynarii. Zgłaszanie zdarzeń 

niepożądanych jest istotne, ponieważ umożliwia ciągłe monitorowanie 

bezpieczeństwa stosowania weterynaryjnego produktu leczniczego. 

Zgłoszenia najlepiej przesłać za pośrednictwem lekarza weterynarii 

do właściwych organów krajowych lub do podmiotu odpowiedzialnego 

za pośrednictwem krajowego systemu zgłaszania. Właściwe dane 

kontaktowe znajdują się w ulotce informacyjnej. Wyłącznie dla zwierząt. 

Wydawany na receptę weterynaryjną. Do podawania pod nadzorem 

lekarza weterynarii.  

 

NUMER POZWOLENIA NA DOPUSZCZENIE DO OBROTU: 3331/24. 
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Informacje o lekach  
 
NAZWA I ADRES PODMIOTU ODPOWIEDZIALNEGO: Alfasan Nederland B. V., 

Kuipersweg 9, 3449 JA Woerden, Holandia.  

LOKALNY PRZEDSTAWICIEL PODMIOTU ODPOWIEDZIALNEGO: Vet-Agro 

Trading Sp. z o.o. ul. Mełgiewska 18 20-234 Lublin, Polska. ChPL: 05.10.2024 r. 

 

 

NAZWA PRODUKTU LECZNICZEGO WETERYNARYJNEGO:  

Me taxx 15 mg/ml za wie si na do ust na dla ko ni.  

 

SKŁAD JAKOŚCIOWY I ILOŚCIOWY: Jeden ml zawiera: substancja czynna: 

Meloksykam 15,0 mg; substancje pomocnicze: Sodu benzoesan (E211) 1,5 mg, 

Sorbitol ciekły, niekrystalizujący, Glicerol, Sacharyna sodowa, Ksylitol, Sodu 

diwodorofosforan dwuwodny, Krzemionka koloidalna bezwodna, Guma 

ksantan, Kwas cytrynowy jednowodny, Aromat miodowy, Woda 

oczyszczona.  

 

POSTAĆ FARMACEUTYCZNA: Zawiesina doustna. Żółta lub jasnożółta 

zawiesina. WSKAZANIA: Leczenie bólu i stanu zapalnego w ostrych 

i przewlekłych schorzeniach układu mięśniowo-szkieletowego koni. DROGI 

PODANIA I DAWKOWANIE: Podanie doustne. Podawać po zmieszaniu 

z pokarmem lub bezpośrednio do jamy ustnej w dawce 0,6 mg/kg  

(= 0,04 ml/kg) masy ciała, raz na dobę, przez okres do 14 dni. W przypadku 

mieszania weterynaryjnego produktu leczniczego z pokarmem, 

przed karmieniem należy go dodać do niewielkiej ilości pokarmu. 

Zawiesinę należy podawać za pomocą strzykawki dołączonej 

do opakowania. Strzykawka pasuje do otworu wyskalowanej butelki 

wskazującej objętość zawiesiny odpowiadającej dawce podtrzymującej 

(czyli 0,6 mg meloksykamu/kg masy ciała). Aby zapewnić podawanie 

prawidłowej dawki, należy możliwie jak najdokładniej określić masę ciała. 

Przed użyciem wstrząsać energicznie przez około 60 sekund. Po podaniu 

weterynaryjnego produktu leczniczego zamknąć butelkę, zakładając 

nakrętkę, umyć strzykawkę odmierzającą ciepłą wodą i pozostawić 

do wyschnięcia. Unikać zanieczyszczenia produktu podczas stosowania.  

 

OKRESY KARENCJI: Tkanki jadalne: 3 dni. Produkt niedopuszczony 

do stosowania u koni produkujących mleko przeznaczone do spożycia przez 

ludzi.  

 

PRZECIWWSKAZANIA: Nie stosować u klaczy w ciąży lub karmiących. Nie 

stosować u koni z objawami chorób przewodu pokarmowego takimi jak 

podrażnienie i krwawienie, z zaburzoną wydolnością wątroby, serca lub 

nerek oraz ze stanami krwotocznymi. Nie stosować w przypadkach 

nadwrażliwości na substancję czynną lub na dowolną substancję 

pomocniczą. Nie stosować u koni w wieku poniżej 6. tygodni życia.  

 

SPECJALNE OSTRZEŻENIA: Brak.  

 

SPECJALNE ŚRODKI OSTROŻNOŚCI DOTYCZĄCE STOSOWANIA: Specjalne 

środki ostrożności dotyczące bezpiecznego stosowania u docelowych 

gatunków zwierząt: Unikać stosowania u koni odwodnionych, z objawami 

hipowolemii lub z obniżonym ciśnieniem krwi ze względu na ryzyko 

toksycznego działania na nerki. Specjalne środki ostrożności dla osób 

podających weterynaryjny produkt leczniczy zwierzętom: Meloksykam i inne 

niesteroidowe leki przeciwzapalne (NLPZ) mogą powodować reakcje 

nadwrażliwości (alergiczne). Osoby o znanej nadwrażliwości 

na niesterydowe leki przeciwzapalne (NLPZ) powinny unikać kontaktu z tym 

weterynaryjnym produktem leczniczym. Unikać narażenia drogą doustną, 

w tym kontaktów typu ręka-usta. Po użyciu produktu umyć ręce. 

Po przypadkowym spożyciu należy niezwłocznie zwrócić się o pomoc 

lekarską oraz udostępnić lekarzowi ulotkę informacyjną lub opakowanie. Ten 

weterynaryjny produkt leczniczy może powodować podrażnienie oczu. 

W przypadku kontaktu z oczami, należy natychmiast dokładnie przemyć je 

wodą. Meloksykam może wywierać szkodliwy wpływ na przebieg ciąży i (lub) 

rozwój zarodka i płodu. Unikać narażenia poprzez skórę, w tym kontaktów 

ręka-usta. Kobiety w ciąży lub starające się zajść w ciążę powinny stosować 

nieprzepuszczalne rękawice podczas podawania tego weterynaryjnego 

produktu leczniczego.  

 

ZDARZENIA NIEPOŻĄDANE: Konie: Bardzo rzadko (< 1 zwierzę/10 000 

leczonych zwierząt, włączając pojedyncze raporty): Biegunka (Biegunka, 

związana zwykle z NPLZ, była bardzo rzadko obserwowana w badaniach 

klinicznych. Ten objaw kliniczny był odwracalny.), utrata apetytu, letarg,  

ból brzucha, zapalenie jelita grubego, pokrzywka, reakcja 

anafilaktyczna (Reakcje rzekomoanafilaktyczne, które mogą być ciężkie 

(w tym śmiertelne) po wprowadzeniu leku do obrotu obserwowano bardzo 

rzadko i należy je leczyć objawowo). W przypadku wystąpienia zdarzeń 

niepożądanych należy przerwać leczenie i zasięgnąć porady lekarza 

weterynarii. Zgłaszanie zdarzeń niepożądanych jest istotne, ponieważ 

umożliwia ciągłe monitorowanie bezpieczeństwa stosowania 

weterynaryjnego produktu leczniczego. Zgłoszenia najlepiej przesłać 

za pośrednictwem lekarza weterynarii do właściwych organów krajowych 

lub do podmiotu odpowiedzialnego za pośrednictwem krajowego systemu 

zgłaszania. Właściwe dane kontaktowe znajdują się w punkcie 16 ulotki 

informacyjnej.  

 

Wyłącznie dla zwierząt. Wydawany na receptę weterynaryjną.  

NUMER POZWOLENIA NA DOPUSZCZENIE DO OBROTU: 3252/23. 

 NAZWA I ADRES PODMIOTU ODPOWIEDZIALNEGO: Alfasan Nederland B. V., 

Kuipersweg 9, 3449 JA Woerden, Holandia.  

LOKALNY PRZEDSTAWICIEL PODMIOTU ODPOWIEDZIALNEGO: Vet-Agro 

Trading Sp. z o.o. ul. Mełgiewska 18 20-234 Lublin, Polska. ChPL: 02.09.2023 r. 

 

 
 

 

NAZWA PRODUKTU LECZNICZEGO WETERYNARYJNEGO:  

Metaxx 5 mg/ml roztwór do wstrzykiwań dla bydła, świń, psów i kotów.  

 

SKŁAD JAKOŚCIOWY I ILOŚCIOWY: Jeden ml zawiera: substancja 

czynna: Meloksykam 5 mg; substancje pomocnicze: Etanol bezwodny 

(E1510) 150 mg.  

 

POSTAĆ FARMACEUTYCZNA: Roztwór do wstrzykiwań. Klarowny, żółty 

roztwór, bez widocznych cząstek.  

 

WSKAZANIA: Bydło: Do stosowania w ostrych stanach zapalnych układu 

oddechowego u bydła, w połączeniu z odpowiednią antybiotykoterapią, 

w celu zmniejszenia objawów klinicznych. Zmniejszenie objawów 

klinicznych biegunki w połączeniu z odpowiednią, doustną terapią 

nawadniającą u cieląt w wieku powyżej pierwszego tygodnia życia 

i u młodego bydła przed okresem laktacji. W celu uśmierzenia bólu 

pooperacyjnego po zabiegu usunięcia poroża u cieląt. Świnie: Zmniejszenie 

objawów kulawizny i zapalenia w przebiegu niezakaźnych schorzeń układu 
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ruchu. Zmniejszenie bólu pooperacyjnego towarzyszącego drobnym 

zabiegom chirurgicznym na tkankach miękkich – takim jak kastracja. Psy: 

Zniesienie stanu zapalnego i bólu w ostrych i przewlekłych schorzeniach 

układu kostno-mięśniowego. Zmniejszenie bólu pooperacyjnego i stanu 

zapalnego po zabiegach ortopedycznych i zabiegach chirurgicznych 

na tkankach miękkich. Koty: Zmniejszenie bólu pooperacyjnego po zabiegu 

owariohisterektomii i po drobnych zabiegach chirurgicznych na tkankach 

miękkich.  

 

DROGI PODANIA I DAWKOWANIE: Psy: Schorzenia układu kostno-

mięśniowego: Pojedyncze podanie podskórne w dawce 0,2 mg 

meloksykamu/kg masy ciała (tj. 0,4 ml/10 kg masy ciała). Odpowiednia, 

doustna postać meloksykamu, np. zawiesina lub tabletka, 

podawana zgodnie z zaleceniami na etykiecie, może być 

zastosowana do kontynuowania leczenia 24 godziny po wykonaniu 

wstrzyknięcia. Zmniejszenie bólu pooperacyjnego (na okres powyżej  

24 godzin): Pojedyncze podanie dożylne lub podskórne w dawce 0,2 mg 

meloksykamu/kg masy ciała (tj. 0,4 ml/10 kg masy ciała) przed zabiegiem 

chirurgicznym, na przykład podczas wprowadzania do znieczulenia. Koty: 

Zmniejszenie bólu pooperacyjnego: Pojedyncze podanie podskórne 

w dawce 0,3 mg meloksykamu/kg masy ciała (tj. 0,06 ml/kg masy ciała) 

przed zabiegiem, np. podczas wprowadzania do znieczulenia. Bydło: 

Pojedyncze podanie podskórne lub dożylne w dawce 0,5 mg 

meloksykamu/kg masy ciała (tj. 10,0 ml/100 kg masy ciała) w połączeniu 

z antybiotykoterapią lub doustnym leczeniem nawadniającym, jeżeli jest to 

wskazane. Świnie: Zaburzenia ruchu: Pojedyncze podanie domięśniowe 

w dawce 0,4 mg meloksykamu/kg masy ciała (tj. 2,0 ml/25 kg masy ciała). 

Jeśli zachodzi konieczność, powtórne podanie meloksykamu jest zalecane 

po 24 godzinach. Zmniejszenie bólu pooperacyjnego: Pojedyncze podanie 

domięśniowe w dawce 0,4 mg meloksykamu/kg masy ciała (tj. 0,4 ml/5 kg 

masy ciała) przed operacją. Szczególną uwagę należy zwrócić 

na dokładność dawkowania, a w szczególności na użycie odpowiedniej 

wielkości strzykawki i dokładne określenie masy ciała. Unikać 

zanieczyszczenia podczas stosowania leku. Korek nie może być nakłuwany 

więcej niż 50 razy.  

 

OKRESY KARENCJI: Bydło: tkanki jadalne: 15 dni; Świnie: tkanki jadalne:  

5 dni. Produkt nie dopuszczony do stosowania u zwierząt produkujących 

mleko przeznaczone do spożycia przez ludzi. PRZECIWWSKAZANIA: Nie 

stosować u zwierząt z ograniczoną wydolnością wątroby, serca lub nerek, 

u zwierząt ze schorzeniami krwotocznymi lub u zwierząt z objawami 

schorzeń przewodu pokarmowego takimi jak podrażnienie i krwawienie. 

Nie stosować w przypadkach nadwrażliwości na substancję czynną lub 

jakąkolwiek substancję pomocniczą. W leczeniu biegunki u bydła nie 

stosować u zwierząt w wieku poniżej pierwszego tygodnia życia. Nie 

stosować u świń w wieku poniżej drugiego dnia życia. Nie stosować 

u zwierząt w wieku poniżej 6 tygodni życia i u kotów o masie ciała 

poniżej 2 kg.  

 

SPECJALNE OSTRZEŻENIA DLA KAŻDEGO Z DOCELOWYCH GATUNKÓW 

ZWIERZĄT: Stosowanie u cieląt produktu leczniczego weterynaryjnego 

na 20 minut przed zabiegiem usunięcia poroża zmniejsza ból 

pooperacyjny. Podawanie tylko produktu leczniczego weterynaryjnego nie 

zapewnia właściwego uśmierzenia bólu w trakcie zabiegu usunięcia 

poroża. W celu uzyskania właściwego uśmierzenia bólu w trakcie zabiegu 

wymagane jest jednoczesne podawanie odpowiedniego leku 

przeciwbólowego. Podanie prosiętom produktu leczniczego 

weterynaryjnego przed zabiegiem kastracji zmniejsza ból pooperacyjny. 

Aby uzyskać zniesienie bólu podczas zabiegu chirurgicznego potrzebne 

jest równoczesne podanie odpowiedniego środka znieczulającego/ 

uspokajającego. W celu osiągnięcia najlepszego efektu zmniejszającego 

ból pooperacyjny produkt leczniczy weterynaryjny powinien być podany 

na 30 minut przed zabiegiem.  

SPECJALNE ŚRODKI OSTROŻNOŚCI DOTYCZĄCE STOSOWANIA: 

Specjalne środki ostrożności dotyczące stosowania u zwierząt: 

W przypadku wystąpienia działań niepożądanych, należy przerwać 

leczenie i zasięgnąć porady lekarza weterynarii. Ze względu 

na zwiększone ryzyko wystąpienia efektu nefrotoksycznego, należy unikać 

stosowania u zwierząt odwodnionych, z hipowolemią lub z obniżonym 

ciśnieniem krwi, wymagających pozajelitowego nawadniania. Podczas 

znieczulenia monitorowanie stanu pacjenta i stosowanie leczenia 

płynami powinno być standardową praktyką. Specjalne środki 

ostrożności dla osób podających produkt leczniczy weterynaryjny 

zwierzętom: Przypadkowe samowstrzyknięcie może spowodować 

bolesność. Meloksykam i inne niesteroidowe leki przeciwzapalne (NSAIDs) 

mogą powodować nadwrażliwość (reakcje alergiczne). Osoby o znanej 

nadwrażliwości na niesterydowe leki przeciwzapalne (NSAIDs) powinny 

unikać kontaktu z produktem leczniczym weterynaryjnym. W przypadku 

samowstrzyknięcia należy niezwłocznie zwrócić się o pomoc lekarską 

oraz przedstawić lekarzowi ulotkę informacyjną lub opakowanie. Ten 

produkt może powodować podrażnienie oka. W przypadku kontaktu 

z oczami, natychmiast dokładnie przemyć je wodą. Ze względu na ryzyko 

przypadkowego samowstrzyknięcia i znanych, niekorzystnych efektów 

NLPZ i innych inhibitorów prostaglandyn na ciążę i/lub rozwój zarodka 

i płodu, produkt ten nie powinien być podawany przez kobiety w ciąży lub 

kobiety starające się zajść w ciążę.  

 

DZIAŁANIA NIEPOŻĄDANE (CZĘSTOTLIWOŚĆ I STOPIEŃ NASILENIA): 

Działania niepożądane typowe dla niesterydowych środków 

przeciwzapalnych (NSAID) takie jak spadek apetytu, wymioty, biegunka, 

krwawienie z przewodu pokarmowego, letarg, zaburzenia pracy nerek, 

były bardzo rzadko zgłaszane w ramach badania bezpieczeństwa 

stosowania po wprowadzeniu do obrotu. W bardzo rzadkich przypadkach 

biegunka krwotoczna, krwawe wymioty, owrzodzenia przewodu 

pokarmowego i zwiększenie aktywności enzymów wątrobowych, były 

zgłaszane w ramach badania bezpieczeństwa stosowania 

po wprowadzeniu do obrotu. Działania te pojawiają się z reguły 

w pierwszym tygodniu leczenia, mają w większości przypadków charakter 

przejściowy i zanikają po przerwaniu leczenia i tylko w bardzo rzadkich 

przypadkach prowadzą do poważnych i ciężkich komplikacji. U bydła, 

w badaniach klinicznych, po podaniu podskórnym stwierdzono 

występowanie jedynie lekkiego, przejściowego obrzęku w miejscu 

wstrzyknięcia u mniej niż 10% leczonego bydła. Dane dotyczące 

bezpieczeństwa uzyskane po wprowadzeniu do obrotu wykazały 

występowanie bardzo rzadkich przypadków reakcji anafilaktycznych, 

które mogą być poważne (w tym śmiertelne) i należy je leczyć objawowo. 

W przypadku wystąpienia działań niepożądanych należy przerwać 

leczenie i zasięgnąć porady lekarza weterynarii. Częstotliwość 

występowania działań niepożądanych przedstawia się zgodnie 

z poniższą regułą: bardzo często (więcej niż 1 na 10 leczonych zwierząt 

wykazujących działanie(a) niepożądane); często (więcej niż 1, ale mniej 

niż 10 na 100 leczonych zwierząt); niezbyt często (więcej niż 1, ale mniej 

niż 10 na 1000 leczonych zwierząt); rzadko (więcej niż 1, ale mniej niż  

10 na 10 000 leczonych zwierząt); bardzo rzadko (mniej niż 1 na 10 000 

leczonych zwierząt, włączając pojedyncze raporty). Wyłącznie dla 

zwierząt. Wydawany z przepisu lekarza – Rp. Do podawania 

pod nadzorem lekarza weterynarii.  

 

NUMER POZWOLENIA NA DOPUSZCZENIE DO OBROTU: 3238/23. 

NAZWA I ADRES PODMIOTU ODPOWIEDZIALNEGO: Alfasan Nederland B. V., 

Kuipersweg 9, 3449 JA Woerden, Holandia.  

LOKALNY PRZEDSTAWICIEL PODMIOTU ODPOWIEDZIALNEGO: Vet-Agro 

Trading Sp. z o.o. ul. Mełgiewska 18 20-234 Lublin, Polska. ChPL: 01.03.2023 r. 
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Informacje o lekach  
 

 

NAZWA PRODUKTU LECZNICZEGO WETERYNARYJNEGO:  

Metaxx 20 mg/ml roztwór do wstrzykiwań dla bydła, świń i koni. 

 

SKŁAD JAKOŚCIOWY I ILOŚCIOWY: Jeden ml zawiera: substancja czynna: 

Meloksykam 20 mg; substancje pomocnicze: Etanol bezwodny lub 

Etanol 96% (E1510) 150 mg, Poloksamer 188, Makrogol 300, Glicyna, Sodu 

wodorotlenek (do ustalenia pH), Kwas solny rozcieńczony (do ustalenia pH), 

Meglumina, Woda do wstrzykiwań.  

 

POSTAĆ FARMACEUTYCZNA: Roztwór do wstrzykiwań. Klarowny, żółty 

roztwór.  

 

WSKAZANIA: Bydło: Do stosowania w ostrych stanach zapalnych układu 

oddechowego u bydła, w połączeniu z odpowiednim leczeniem 

antybiotykowym, w celu zmniejszenia objawów klinicznych. Zmniejszenie 

objawów klinicznych biegunki w połączeniu z odpowiednią doustną 

terapią nawadniającą u cieląt w wieku powyżej jednego tygodnia życia 

i u młodego bydła przed okresem laktacji. Leczenie wspomagające 

w ostrym stanie zapalnym wymienia w połączeniu z terapią 

antybiotykową. W celu uśmierzenia bólu pooperacyjnego po zabiegu 

usunięcia poroża u cieląt. Świnie: Zmniejszenie objawów kulawizny 

i zapalenia w przebiegu niezakaźnych schorzeń układu ruchu. Leczenie 

wspomagające posocznicy i toksemii poporodowej (zespół mastitis-

metritis-agalactiae) w połączeniu z odpowiednią terapią antybiotykową. 

Konie: W celu ograniczenia reakcji zapalnej i bólu podczas ostrych 

i przewlekłych schorzeń układu ruchu. Ograniczenie bólu przy morzyskach 

u koni.  

 

DROGI PODANIA I DAWKOWANIE: Podanie podskórne, podanie 

domięśniowe, podanie dożylne. Bydło: Pojedyncze wstrzyknięcie 

podskórne lub dożylne w dawce 0,5 mg meloksykamu/kg masy ciała 

(t.j. 2,5 ml weterynaryjnego produktu leczniczego /100 kg masy ciała) 

w połączeniu z odpowiednią terapią antybiotykową lub leczeniem 

nawadniającym, jeżeli jest to wskazane. Świnie: Pojedyncze wstrzyknięcie 

domięśniowe w dawce 0,4 mg meloksykamu/kg masy ciała (t.j. 2.0 ml 

weterynaryjnego produktu leczniczego/100 kg masy ciała) w połączeniu 

z odpowiednią terapią antybiotykową, gdy jest to właściwe. Jeśli zachodzi 

konieczność, powtórne podanie meloksykamu jest zalecane po  

24 godzinach. Konie: Pojedyncze wstrzyknięcia dożylne w dawce 0,6 mg 

meloksykamu/kg masy ciała (t. j. 3.0 ml weterynaryjnego produktu 

leczniczego/100 kg masy ciała). W celu ograniczenia reakcji zapalnej i bólu 

podczas ostrych i przewlekłych schorzeń układu ruchu, do kontynuacji 

leczenia można zastosować odpowiednią terapię doustną zawierającą 

meloksykam, podawaną zgodnie z zaleceniami na etykiecie. Podawać 

po 24 godzinach od wykonania wstrzyknięcia. Unikać zanieczyszczenia 

podczas stosowania leku. Korek nie może być nakłuwany więcej niż  

50 razy. OKRESY KARENCJI: Bydło: Tkanki jadalne: 15 dni; mleko: 120 godzin; 

Świnie: Tkanki jadalne: 5 dni; Konie: Tkanki jadalne: 5 dni. Produkt 

niedopuszczony do stosowania u koni produkujących mleko przeznaczone 

do spożycia przez ludzi.  

 

PRZECIWWSKAZANIA: Nie stosować u koni w wieku poniżej 6 tygodni. Nie 

stosować u zwierząt z upośledzoną funkcją wątroby, serca lub nerek, 

u zwierząt ze schorzeniami krwotocznymi lub w przypadku występowania 

zmian wrzodowych w przewodzie pokarmowym. Nie stosować 

w przypadkach nadwrażliwości na substancję czynną lub na dowolną 

substancję pomocniczą. W leczeniu biegunki u bydła nie stosować 

u zwierząt w wieku poniżej jednego tygodnia życia.  

 

SPECJALNE OSTRZEŻENIA: Stosowanie u cieląt weterynaryjnego produktu 

leczniczego na 20 minut przed zabiegiem usunięcia poroża zmniejsza ból 

pooperacyjny. Podawanie tylko weterynaryjnego produktu leczniczego nie 

zapewnia właściwego uśmierzenia bólu w trakcie zabiegu usunięcia 

poroża. W celu uzyskania właściwego uśmierzenia bólu w trakcie zabiegu 

wymagane jest jednoczesne podawanie odpowiedniego leku 

przeciwbólowego.  

 

SPECJALNE ŚRODKI OSTROŻNOŚCI DOTYCZĄCE STOSOWANIA: Specjalne 

środki ostrożności dotyczące bezpiecznego stosowania u docelowych 

gatunków zwierząt: W przypadku wystąpienia działań niepożądanych należy 

przerwać leczenie i zasięgnąć porady lekarza weterynarii. Ze względu 

na zwiększone ryzyko wystąpienia efektu nefrotoksycznego, unikać 

stosowania u zwierząt silnie odwodnionych, z hypowolemią lub z obniżonym 

ciśnieniem krwi, wymagających pozajelitowego nawadniania. W przypadku 

niedostatecznego zmniejszenia reakcji bólowej podczas leczenia morzysk 

u koni należy przeprowadzić ponowne rozpoznanie, ponieważ taka sytuacja 

może wskazywać na konieczność wykonania zabiegu chirurgicznego. 

Specjalne środki ostrożności dla osób podających produkt leczniczy 

weterynaryjny zwierzętom: Przypadkowe samowstrzyknięcie może 

spowodować bolesność. Meloksykam i inne niesteroidowe leki 

przeciwzapalne (NSAID) mogą powodować nadwrażliwość (reakcje 

alergiczne). Osoby o znanej nadwrażliwości na niesterydowe środki 

przeciwzapalne (NSAID) powinny unikać kontaktu z produktem leczniczym 

weterynaryjnym. W przypadku samowstrzyknięcia należy niezwłocznie 

zwrócić się o pomoc medyczną oraz przedstawić lekarzowi ulotkę 

informacyjną lub opakowanie. Ten produkt może powodować podrażnienie 

oka. W przypadku kontaktu z oczami, należy natychmiast dokładnie 

przemyć je wodą. Ze względu na ryzyko przypadkowego samowstrzyknięcia 

i znane działania niepożądane NSAID i innych inhibitorów prostaglandyn 

na ciążę i/lub rozwój zarodka i płodu, produkt ten nie powinien być 

podawany przez kobiety w ciąży lub kobiety planujące ciążę.  

 

ZDARZENIA NIEPOŻĄDANE: Bydło: Często (od 1 do 10 zwierząt / 100 leczonych 

zwierząt): Obrzęk w miejscu wstrzyknięcia (Po wstrzyknięciu podskórnym 

jedynie lekki i przemijający obrzęk); Bardzo rzadko (< 1 zwierzę/10 000 

leczonych zwierząt, włączając pojedyncze raporty): Reakcja 

anafilaktoidalna (Może być ciężka (w tym zakończona śmiercią) 

i powinna być leczona objawowo); Konie: Bardzo rzadko (< 1 zwierzę/10 000 

leczonych zwierząt, włączając pojedyncze raporty): Reakcja 

anafilaktoidalna (Może być ciężka (w tym zakończona śmiercią) 

i powinna być leczona objawowo); Obrzęk w miejscu wstrzyknięcia 

(Po wstrzyknięciu podskórnym jedynie lekki i przemijający obrzęk). Świnie: 

Bardzo rzadko (< 1 zwierzę/10 000 leczonych zwierząt, włączając pojedyncze 

raporty): Reakcja anafilaktoidalna (Może być ciężka (w tym 

zakończona śmiercią) i powinna być leczona objawowo). Zgłaszanie 

zdarzeń niepożądanych jest istotne, ponieważ umożliwia ciągłe 

monitorowanie bezpieczeństwa stosowania weterynaryjnego produktu 

leczniczego. Zgłoszenia najlepiej przesłać za pośrednictwem lekarza 

weterynarii do właściwych organów krajowych lub do podmiotu 

odpowiedzialnego lub jego lokalnego przedstawiciela za pośrednictwem 

krajowego systemu zgłaszania. Właściwe dane kontaktowe znajdują się 

w ulotce informacyjnej. Wyłącznie dla zwierząt. Wydawany z przepisu 

lekarza – Rp. Do podawania pod nadzorem lekarza weterynarii.  

 

NUMER POZWOLENIA NA DOPUSZCZENIE DO OBROTU: 3220/22. 

NAZWA I ADRES PODMIOTU ODPOWIEDZIALNEGO: Alfasan Nederland B. V., 

Kuipersweg 9, 3449 JA Woerden, Holandia.  

LOKALNY PRZEDSTAWICIEL PODMIOTU ODPOWIEDZIALNEGO: Vet-Agro 

Trading Sp. z o.o. ul. Mełgiewska 18 20-234 Lublin, Polska. ChPL: 01.10.2025 r.



MLEKO – JEGO ILOŚĆ I JAKOŚĆ 
ZALEŻNE OD ZDROWIA 
I ROZRODU BYDŁA
Katedra Rozrodu z Kliniką Zwierząt Gospodarskich 
Uniwersytetu Przyrodniczego we Wrocławiu 
Polska Federacja Hodowców Bydła i Producentów Mleka 
Komitet Nauk Weterynaryjnych i Biologii Rozrodu PAN 
PTNW Sekcja Fizjologii i Patologii Przeżuwaczy 
oraz Teatr Zdrojowy w Polanicy-Zdroju 
 
mają zaszczyt zaprosić na 
 
XXVIII MIĘDZYNARODOWĄ 
KONFERENCJĘ NAUKOWĄ 
pt. MLEKO – JEGO ILOŚĆ I JAKOŚĆ  
ZALEŻNE OD ZDROWIA 
I ROZRODU BYDŁA 
 
10-12 czerwca 2026 r. 
w Teatrze Zdrojowym w Polanicy-Zdroju 
przy ul. Parkowej 2

XXVIII Międzynarodowa 
Konferencja Naukowa 
Rozród Bydła 

Polanica-Zdrój 
10-12 czerwca 2026

www.specjalizacje-konferencja-polanica.pl 

Prosimy o rejestrację  
na stronie do 1.06.2026 r.
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